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P R Z E D M O W A

K s iążka  ta  n ie  je s t p o d rę c z n ik ie m  p ra k ty k i m o rs k ie j, k tó rą  
nabyć m ożna je d y n ie  podczas d łu g o le tn ie j s łużby o k rę to w e j. 
K siążka  om aw ia  w p ra w d z ie  p rzede w szys tk im  zagadn ien ia  co
d z ie n ne j p ra cy , lecz porusza ró w n ie ż  sp raw y zachodzące bardzo  
rza d ko  i  w sku te k  tego n iedos ta teczn ie  znane naw e t w srod  doś
w iadczonych  m a ryn a rzy .

C z y te ln ik o m  pos iada jącym  dużo w iadom ośc i i  d łu g o le tn ią  
p ra k ty k ę  m o rską  w ydaw ać się m oże, że n ie k tó re  te m a ty  om ó
w ione  są w te j książce z b y t obszern ie , in n i znów  —  w ręcz p rze 
c iw n ie  —  p ra g n ę lib y  znaleźć w  p o d rę c z n ik u  w ię ce j szczegółów. 
A u to r  uważa je d n a k  za celowe op racow an ie  k s ią ż k i u n iw e rsa ln e j, 
k tó ra  m og łaby służyć za rów no  słuchaczom  szko ły  m o rs k ie j, k u r 
sów o fic e rs k ic h , k a p ita ń s k ic h , ja k  i  k a n d yd a to m  na d y p lo m y  
szyp rów , m a ryna rzom , o fic e ro m  różnych  s to p n i o raz ka p ita n o m . 
A u to r  s ta ra ł się s jnos tać  tem u zadan iu .

P ow ażną tru d n o ść  p rz y  u k ła d a n iu  k s ią żk i p rze d s ta w ia ł b ra k  
obow iązu jące j te rm in o lo g ii m o rs k ie j. A c z k o lw ie k  s ta fa łe m  się 
n ie  w prow adzać now ych  nazw , to  je d n a k  czasem zm uszony ry 
łe m  do ich  użyc ia , szczególnie tam , gdzie u n ik a n ie  ich  u tru d 
n iło b y  pow ażn ie , lu b  naw et u n ie m o ż liw iło b y  z rozum ien ie  om a- 
w ianego zagadn ien ia .

C hociaż w  p ra cy  te j stosowano system  m e tryczn y , to  je d n a k  
czasem trzeba  b y ło  ods tąp ić  od te j zasady z p o w odu  b ra k u  odp o 
w ie d n ic h  m a te ria łó w  lu b  d la  ła tw ie jszego  p rzysw o je n ia  sobie 
w iadom ośc i p rzez C zy te ln ika .

K s iążka  ta  je s t p ie rw szym  tom em  całości, k tó re j ciąg d a l
szy zaw ie ra  następu jące części: Ł o d z ie  ra tu n k o w e , B ezp ieczeń
stw o, K onse rw ac ja  s ta tku .
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Zwracam , się do C z y te ln ik ó w  z p rośbą  o nadsy łan ie  m i sw ych  
uwag, o p in ii,  spostrzeżeń i  k r y ty k i.  P osta ram  się je  uw zg lędn ić  
w następnym  w yd a n iu .

W yrażam  ró w n ie ż  gorące po d z ięko w a n ie  w szys tk im  osobom  
a zwłaszcza p ra c o w n ik o m  R e d a k c ji W yd a w n ic tw  In s ty tu tu  B a ł
tyck ie g o , za pom oc i  m ozo lny  u d z ia ł w  w y d a n iu  te j p racy .

A N T O N I Z IE L IŃ S K I  
k a p ita n  żeg lug i w ie lk ie j

i
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S O C J A L IS T Y C Z N E  W S P Ó Ł Z A W O D N IC T W O  P R A C Y  
N A  S T A T K U

W s p ó ł  z a w o d n i c t w o  p  r  a cy w  u s t r o j u  
s o c j a l i s t y c z n y m

D okonana  w  u s tro ju  soc ja lis tyczn ym  lik w id a c ja  d ługow ie- 
kow ego w yzysku  k lasy  ro b o tn ic z e j o p ie ra  sią z je d n e j s tro n y  
na zn ies ien iu  id a d z y  k las pos iada jących  pop rzez  u p a ń s tw o w ie 
n ie  ś ro d kó w  p ro d u k c ji,  z d ru g ie j zaś s tro n y  na p rze ję c ie  w ładzy  
przez klasę ro b o tn iczą , k tó ra  s ta ła  sią panem  w łasnego losu, k ie 
ro w n ik ie m  mas p ra cu ją cych  w  w alce o p o p ra w ę  s to p y  życ io w e j 
oraz no w y  s ty l je d n o s tk i i  społeczeństwa. F a k t, że w łaśc ic ie lem  
fa b ry k i,  z ie m i czy s ta tku  n ie  je s t ju ż  p ry w a tn y  k a p ita lis ta  lu b  
spó łka , lecz ro b o tn ik ,  ten , k tó r y  na z ie m i, w  fa b ryce , czy na  
s ta tk u  p ra cu je  ■—  s tanow i is to tę  zm ian , ja k ie  zaszły w  p a ń 
stwach kroczących  ku  so c ja lizm o w i. T en  fa k t  j e s t  je d n y m  z n a j
pow ażn ie jszych  czyn n ikó w , w io d ą cych  klasę ro b o tn iczą  i  c h ło p 
ską do nowego ju tra ,  ju t ra  d o b ro b y tu  lu d z i p racy .

S tw o rz y ł on  zu p e łn ie  n o w y  s tosunek ro b o tn ik a  do p racy , 
z r o l i  n ie w o ln ik a  p rzeszed ł ro b o tn ik  do r o l i  gospodarza  
w sw o im  zak ładz ie  p ra cy  i  w  sw o im  k ra ju , w y s iłe k  sw ó j k ie 
ru je  on  ju ż  n ie  k u  pow iększen iu  zysków  k a p ita lis ty , lecz ku  
budow ie  w łasnego d o b ro b y tu . N o w y  s tosunek ro b o tn ik a  do p ra cy  
p rze ja w ia  się n ie  ty lk o  we w zm ożonym  w y s iłk u  p ro d u k c y jn y m ,  
ale ró w n ie ż  we w sp ó łudz ia le  w  rządzen iu  zak ładem  p racy , 
w  u k ła d a n iu  p la n ó w  p ro d u k c y jn y c h  i  w  k o n tr o li  p ro d u k c ji,  
w  m ożności w p ły w a n ia  na ca ło ksz ta łt sp raw  sw ej fa b ry k i.

P raca ro b o tn ik a , k tó ra  w  u s tro ju  k a p ita lis ty c z n y m  by ła  
fo rm ą  n ie w o ln ic tw a , dziś s ta je  się —  ja k  m ó w i S ta lin  —  „rzeczą  
sław y, h o n o ru  i  boh a te rs tw a “ .

T en  now y ch a ra k te r p ra c y  ro b o tn ik a , w y p ły w a ją c y  ze 
zm ian  u s tro jo w ych , s tw o rz y ł now ą o rgan izac ję  p ro d u k c ji,  odp o 
w iada jącą  p rze p ro w a d zo n ym  zm ianom , a u ła tw ia ją c ą  d rogę  do
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d o b ro b y tu  k las p ra cu ją cych . N ow a o rgan izac ja  p ro d u k c ji o p ie ra  
sią w  p ie rw szym  rządzie  na w sp ó łza w o d n ic tw ie  p ra cy , d a le j na  
naradach te c h n ic z n y c h • i  w y tw ó rczych , na n o w e j d yscyp lin ie  
p ra cy  o raz na n o w ym  system ie p la c  i  n o rm  techn icznych . N ow e  
fo rm y  p ro d u k c ji b y n a jm n ie j n ie  m a ją  w yc iskać  z ro b o tn ik a  ja k  
n a jw ię ksze j ilo ś c i w y s iłk u . N a  I  K ong res ie  S tachanow ców  p o 
w ie d z ia ł S ta lin : „ U  nas system  m aszynow y n ie  s łuży do tego, 
aby w ycisnąć z ro b o tn ik a  m aks im um  p ra cy , ja k  to  je s t w  u s tro ju  
k a p ita lis ty c z n y m , lecz na o d w ró t, u nas lu d z ie  w in n i w ycisnąć  
z te c h n ik i m aks im um  tego, co m ożna z n ie j w yc isnąć“ .

N a  c z y m  p o l e g a  w s p ó ł z a w o d n i c t w o  p r a c y ?

N a jd o k ła d n ie j is to tą  soc ja lis tycznego  w sp ó łza w o d n ic tw a  
p ra cy  o k re ś lił Jó ze f S ta lin ; w sp ó łza w o d n ic tw o  p ra cy  je s t to  
„ ru c h , k tó r y  s taw ia  sobie za cel p rze k ro cze n ie  obecnych n o rm  
te chn icznych , p rze k ro cze n ie  z a jjro je k to w a n y c h  p o te n c ja łó w  w y 
tw ó rczych , p rze k ro cze n ie  is tn ie ją cych  p la n ó w  i  b ilansów  w y 
tw órczośc i. D laczego so c ja lizm  m oże, m us i zw yc iężyć  i  bez
w zg lędn ie  zw yc ięży k a p ita lis ty c z n y  system  gospoda rk i?  
D la tego , że może dać spo łeczeństw u w ię ce j p ro d u k tó w  i  może 
uczyn ić  spo łeczeństw o bogatszym  n iż  k a p ita lis ty c z n y  system  
gospoda rk i. D la tego , że może dać spo łeczeństw u w ię ce j p ro 
d u k tó w  i  może uczyn ić  spo łeczeństw o bogatszym  n iż  k a p ita l i 
s tyczny system w yd a jn o śc i p ra c y “ . W yp ro d u ko w a n ie  w iększe j 
i lo śc i to w a ró w , a p rzez  to  pow iększen ie  bogactw a k lasy  ro b o t
n icze j —  o to  są k o n k re tn e  cele w sp ó łza w o d n ic tw a  p ra cy . Ta  
p ro s ta  d roga  do d o b ro b y tu  n ie  m ogła  być  p rzez kłasę p racu jącą  
stosowana w  u s tro ju  k a p ita lis ty c z n y m , w  k tó ry m  p ro d u k c ja  
b y ła  ogran iczona  egoizm em  k a p ita lis ty  i  ubóstw em  sze rok ich  
mas ludnośc i. S oc ja lizm , uczy nas L e n in  „p o  raz p ie rw szy  stw a
rza m ożność zastosow ania w sp ó łza w o d n ic tw a  p ra cy  rzeczyw iś 
cie szeroko, w  s k a li rzeczyw iśc ie  m asow ej, w c iągn ięc ia  n a p ra w 
dę w iększości mas p ra cu ją cych  w  o rb itę  ta k ie j p ra cy , gdzie  
mogą one w ykazać sw oją w artość , ro zw in ą ć  swe zdo lnośc i, 
u ja w n ić  ta le n ty “ . Po raz p ie rw szy  —  m ó w i d a le j L e n in  w  swej 
p ra cy  „J a k  zo rgan izow ać w sp ó łza w o d n ic tw o “  —  stw orzona  
zosta ła k las ie  ro b o tn ic z e j „m o ż liw o ś ć  p ra cy  na  samego s ieb ie “ .

W e icsp ó lza w o d n ic tw ie  p ra cy  masy ro b o tn icze  w yka zu ją  
in ic ja ty w ę  w a lk i o p rze kro cze n ie  p la n u  p ro d u k c y jn e g o  i  p rz y 
śpieszenie p ro d u k c ji,  o w p row adzen ie  ta k ic h  zm ian  o rgan iza 
cy jn ych  i  te chn icznych  w  sw oim  zak ładz ie , k tó re  uczyn ią  pracę
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ła tw ie jszą , b a rd z ie j w yd a jn ą , k tó re  pozw o lą  na p ro d u ko w a n ie  
to w a ru  w yso k ie j ja k o ś c i po  cenie na jn iższe j.

W spółzawodnictwo pracy przechodziło  przez pewne etapy 
organizacyjne i  w y tw orzy ło  szereg swoistych fo rm .

P ierw szą fo rm ą  w sp ó łza w o d n ic tw a  p ra cy  je s t w a lka  ro b o t
n ik ó w  o ilośc iow e  w zm ożen ie  p ro d u k c ji i  rzucen ie  na ry n e k  
ja k  n a jw ię ksze j ilo śc i to w a ró w . W yższym  stopn iem  w spó łza
w o d n ic tw a  p ra cy  je s t ub iegan ie  się ro b o tn ik ó w  o osiągnięcie  
ja k  na jw yższe j ja ko śc i p rodukow anego  to w a ru , o rzucen ie  na 
ry n e k  ja k  n a jw ię ksze j ilo śc i najlepszego to w a ru .

Ze w zg lędu na liczbę  uczestn iczących w spó łzaw odn ic tw o  
p ra c y  d z ie li się na trz y  g ru p y : w spó łzaw odn ic tw o  in d yw id u a ln e , 
w k tó ry m  walczą ze sobą o lepsze w y n ik i poszczegó ln i ro b o t
n icy danego d z ia łu , czy też ca łe j fa b ry k i;  w spó łzaw odn ic tw o  
zespołowe, w  k tó ry m  o lepsze w y n ik i ub iega ją  się cale zespoły  
fa b ryczne  (np . g ru p y  g ó rn ik ó w  w  k o p a ln i, lu b  b ryg a d y  m on 
tażowe je d n e j fa b r y k i czy s to czn i); —  w reszcie w spó łzaw od
n ic tw o  m iędzyzak ładow e  odbyw a się m iędzy  dw om a lu b  w ięce j 
zak ładam i p ro d u k u ją c y m i ten sam to w a r (np . m iędzy  k i lk u  ko- 

b i tk a m i) .  Wąg ’ S ta loW m am i’ fa b ry k a m i w łó k ie n n ic z y m i lu b

W spółzawodnictwo w wyższym stadium  obejm uje również  
oszczędność, czy li udzia ł robo tn ika  w  ja k  na jbardz ie j sk ru 
pu la tnym  w ykorzystaniu  surowca, w  p iln ym  w ykorzystyw aniu  
Odpadków p rodukcy jnych , w  należytej konserw acji maszyn, ich  

asciwej obsłudze, w un ikan iu  aw a rii i  p rzesto jów  w yn ik łych  
niena leżyte j pieczy nad maszyną, w up łynn ian iu  złożonych  

™ magazynach towarów, wreszcie we w łaściwej gospodarce in- 
estycyjne j i  finansow ej, polegającej na wydawaniu pieniędzy 
a cele is to tn ie  dla p ro d u k c ji niezbędne.

* ° dai  n a jb a rd z ie j ch a ra k te rys tyczn ym  w y n ik ie m  soc ja li- 
bo tn  ne^ °  st osun k u  do p ra c y  je s t ru c h  ra c jo n a liz a to rs tw a  ro- 

, lczeS° i  ro b o tn ic z e j w yna lazczości. W  u s tro ju  k a p ita lis ty c z 
ny > i i \  n a g a n o  o a ro b o tn ik a  je d y n ie  m echanicznego w y k o n y - 
n ik LI<j f ^ r<f Ĉ ’ ” m yś!(,ł  zaś i  u lepszał p ro d u k c ję  in ż y n ie r i  tech  
^  • k a p ita l iś c i w id z ie li w  ro b o tn ik u  p ros tą , fiz yczn ą  s iłę  robo- 
~ą: n ie . dos trze g a li zaś tk w ią cych  w  n im  w ie lk ic h  m oż liw ośc i 

o rcze j p ra cy , p rz e ja w ia ją c e j się na p o lu  w yna lazczości 
u sp raw n ień  p ro d u k c y jn y c h . S oc ja lizm  w id z i w  ro b o tn ik u  
ow ie ka  o m oż liw ośc iach  ta k ic h  sam ych, ja k ie  posiada in te li-  

v e f Ĉ a te<r ln ic z n a - B ra l{ i  system atycznego w yksz ta łcen ia  uzu- 
ma ro b o tn ik  p rzez  d łu g o le tn ią  p ra k ty k ę , p rzez obserw ację
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m aszyn i  u rządzeń fa b ryczn ych , k tó ra  pozw a ła  m u dostrzec  
b łę d y  i  n iedoc iągn ięc ia  tkw ią ce  w  m aszynie oraz usunąć je . 
Z a in te resow an ie  ro b o tn ik a  w ty m  ro d za ju  tw ó rczośc i, p o b u 
dzenie jego  uśp ionych  p rzez ka p ita lis ty c z n ą  niewcdę zdo lnośc i 
techn icznych  będzie m ia ło  n ie w ą tp liw ie  w ie lk ie  znaczenie dla  
ro z w o ju  so c ja lis tyczn e j te c h n ik i.

Ruch w spó łzaw odn ic tw a  p ra cy  m ożna ró w n ie ż  ró ż n ic z k o 
wać ze w zg lędu  na okresy, w  ja k ic h  w spó łzaw odn ic tw o  jest 
przeprow adzane . W począ tkow ym  okres ie  b u d o w y  soc ja lizm u  
i  zapoznaw ania  się z zasadam i n o w e j g o sp o d a rk i ro b o tn ic y  p o 
d e jm u ją  w sp ó łza w o d n ic tw o  k ró tko o k re so w e , zobow iązu jąc  się 
do p rze k ro cze n ia  n o rm  i  os iągnięcia  pew nego po z io m u  p ro 
d u k c ji.  W raz z ro zw o je m  św iadom ości k lasow e j i  w yksz ta łcen iu  
ideow o-po litycznego  ro b o tn ic y  nada ją  w spó łza w o d n ic tw u  p ra cy  
wyższy poz iom  o rg a n iza cy jn y , p o d e jm u ją c  zobow iązan ia  d łu g o 
fa lo w e , obe jm u jące  ju ż  n ie  tygodn ie , czy m iesiące, lecz la ta . 
D łu g o fa lo w e , w spó łzaw odn ic tw o  p ra cy  p ro w a d z i w  sposób n a j
b a rd z ie j ko nsekw en tny  i  system atyczny do zw iększen ia  w y d a j
ności p ra cy  każdego ro b o tn ik a , w  sum ie zaś do w ie lk ie g o  w z ro 
s tu  p ro d u k c ji i  bogactw a społecznego. U ła tw ia  ono k o n tro lę  
w ykonan ia  p ra c y , a zam iast k ró tk o trw a ły c h , w yczerpu jących  
z ryw ó w  w prow adza  do p racy  to k  n o rm a ln y , sp o ko jn y  i  ró w n o 
m ie rn y .

W ie lk ie  znaczenie d la  życ ia  gospodarczego k ra ju  ma w sp ó ł
za w odn ic tw o  na jlepszych  ro b o tn ik ó w  w  p rze k ra cza n iu  n o rm  
p ro d u k c y jn y c h , p rz y  czym  w spó łzaw odn iczyć  mogą ze sobą n a j
leps i ro b o tn ic y  różnych  fa b ry k  je d n e j ga łęz i p rzem ys łu . W y n i
k ie m  tego w sp ó łza w o d n ic tw a  są n ie  ty lk o  now e re k o rd y  je d 
n o s tko w e j w yd a jn o śc i p ra cy  i  p rzek roczen ia  n o rm  p rzez je d n o s t
k i, ale ró w n ie ż  podn ies ien ie  się p rz e c ię tn e j w yd a jn o śc i p racy  
i w ykonan ia  n o rm y  p rzez w szys tk ich  ro b o tn ik ó w  fa b ry k i.  U zys
ku ją c  now y s top ień  w yda jnośc i p ra cy , s tanow iący  zaszczytny re 
k o rd , p rz o d o w n ik  da je  ca łe j za łodze p rz y k ła d  w łaściw ego w y 
ko rzys ta n ia  m aszyny, na jprostszego, n a jm n ie j męczącego, a n a j
b a rd z ie j uzasadnionego gospodarczo w yko n a n ia  pew nych  czyn
ności, daje ca łe j za łodze szereg w zo rów  do naśladow ania  i  po~ 
ciąga za sobą w szys tk ich  ro b o tn ik ó w , naw e t n a jb a rd z ie j spóź
n ionych . D la tego  w spó łzm codn ic tw o  na jlepszych  ro b o tn ik ó w  ra 
zem ze w spó łzaw odn ic tw em  d łu g o fa lo w ym  na jlepszych  zespołów  
ro b o tn iczych  m ożna po s ta w ić  ■w  -szeregu na jsku teczn ie jszych  
m etod  podnoszenia  d o b ro b y tu  k lasy  ro b o tn icze j.
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N a w yższym  szczeblu o rgan izacy jnym  W spółzaw odn ictw o  
p racy  p o w in n o  być ściśle pow iązane z p lanem  o p e ra tyw n ym  za
k ła d u  p racy . T o  pow iązan ie  p o z w o li na u n ik n ię c ie  d y s p ro p o rc ji 
w osiągnięciach poszczególnych części fa b ry k i,  p o z w o li n ie  ty lk o  
na zw iększenie  p ro d u k c ji poszczególnych dz ia łów , ale rów n ież  
fa b ry k i ja k o  całości, na uzyskan ie  h a rm o n ijn y c h  osiągnięć' za
k ładu .

W  gospodarce m o rs k ie j pow iązan ie  w spó łzaw odn ic tw a  p ra 
cy z p la n a m i o p e ra ty w n y m i zastosowano z p e łn ym  sku tk ie m  
d o d a tn im  p rz y  szybkośc iow e j obsłudze s ta tku . P lan  operatyw ~  
n y  obs ług i s ta tk u  o b e jm u je  w szystk ie  operac je  —  od w p ro w a 
dzenia  s ta tku  p rzez p ilo ta  z re d y  do basenu po rto w e g o  poprzez  
odp raw ę  celną, czynności m a k le ra  i  spedy to ra  oraz w y ła d u n e k  

do p o n o w n e j o d p ra w y  m a k le rs k ie j, ce lne j i  w yprow adzen ia  
s ta tku  z p o rtu . K ażda  z tych  o p e ra cy j ma p rze w id z ia n y  p lanem  
,,odc inek  czasu, ale o d c in ek  ten  może być i  je s t skracany  
przez w spó łzaw odn iczących  ze sobą p ra c o w n ik ó w  danego dz ia łu  
obs ług i, co p o w o d u je , że każda następna operac ja  zaczyna się 
w cześn ie j n iż  to  p rze w id u je  p la n . W  sum ie w sku te k  w spó łza
w o d n ic tw a  p ra cy  p ilo tó w , ce ln ikó w , m a k le ró w , m a ryn a rzy  i  ro 
b o tn ik ó w  p o rto w y c h  s ta tek  t i ie  ty lk o  n ie  m a p rze s to jó w , ale 
w ychodz i z p o r tu  na k ilk a d z ie s ią t godzin  p rzed  u m ow nym  te r 
m inem , da jąc Polsce P udow e j zysk i w  pos tac i dew iz  p łaconych  
przez a rm a to ra  i d o b re j o p in ii  o naszych po rtach .

W s p ó ł z a w o d n i c t w o  p r a c y  w  P o l s c e  L u d o w e j

R uch  soc ja lis tycznego  w spó łzaw odn ic tw a  p ra cy  z ro d z ił się 
w  k ra ju  so c ja lizm u  —  w Z w ią zku  S o c ja lis tycznych  R e p u b lik  
Rad, tam  je s t jego o jczyzna, tam  w  c iągu k ilk u n a s tu  la t b u 
dow y so c ja lizm u  w spó łza w o d n ic tw o  n ie  ty lk o  w y k s z ta łc iło  ró ż 
n o ra k ie  fo rm y , lecz ró w n ie ż  w yka za ło  n ieocen ioną  w artość  d la  
k ra ju  i  ro b o tn ik a . System atyczne w yko n yw a n ie  p la n ó w  gospo
darczych  i  ich  p rze d te rm in o w e  kończen ie , p rzeksz ta łcen ie  
k ra ju  ro ln iczo -p rze m ys ło w e g o  w  k ra j p rze m ys ło w o -ro ln iczy , 
k ra ju  zacofanego w  p rz o d u ją c y  k ra j  te c h n ik i, n a u k i i k u ltu ry ,  
ożyw ien ie  o g rom nych  p o ła c i k o n ty n e n tu  a z ja tyck iego , p o d n ie 
s ienie poz iom u  życiow ego zan iedbanych  za ca ra tu  mas ch ło p 
stw a i  ro b o tn ik ó w , zw yc ięs tw o  nad  h it le ry z m e m  —  oto  ogrom ne, 
h is to ryczne  sukcesy, os iągn ię te  d z ię k i re a liz a c ji zasad s o c ja li
stycznych i  en tuz jas tycznem u p o d ję c iu  p rzez radz iecką  klasę  
ro b o tn iczą  w spó łzaw odn ic tw a  p racy  na w szystk ich  odc inkach  
życ ia  gospodarczego ZSR R .
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Z  w zo ró w  ra d z ie c k ie j M asy ro b o tn ic z e j k o rz y s ta li i  ko rzys 
ta ją  ro b o tn ic y  k ra jó w  d e m o k ra c ji lu d o w e j, w śród  n ich  zaś ro 
b o tn ic y  po lscy. P rze jęc ie  p rzez p o lską  klasę ro b o tn iczą  rządów  
w  k ra ju  w y w o ła ło  w ie lk i  w zros t za in te resow an ia  ro b o tn ik ó w  p o l
sk ich  d la  sp raw  gospodarczych. Z a in te resow an ie  to  p rze ja w ia ło  
się w  n ie zw yk le  o f ia rn e j p ra cy  ro b o tn ik a  pcdskiego p rz y  odbudo 
w ie  zniszczonego k ra ju  oraz w  jego w spó łudz ia le  p rz y  o rg a n i
za c ji naszego życia  gospodarczego na zasadach gosp o d a rk i p la m 
now e j.

T ro ska  p o ls k ic h  ro b o tn ik ó w  o dalszy ro z w ó j o d b u d o w u ją 
ce j się o jczyzny  oraz is to ta  socja lis tycznego  w spó łzaw odn ic tw a  
p ra cy  zna laz ły  w y ra z  w  h is to ryczn ym  w ezw an iu  do w spó łza 
w o d n ic tw a , ja k ie  p o ls k im  g ó rn ik o m  i  ro b o tn ik o m  rz u c ił w  dn iu  
27 lip c a  1947 r .  g ó rn ik  W in c e n ty  P s tro w sk i.

A p e l P s trow sk iego  rozszed ł się po  k ra ju  ja k  d źw ię k  trą b  
b o jo w ych , ze rw a ł n a jp ie rw  p o ls k ic h  g ó rn ik ó w , po te m  h u tn ik ó w ,  
w łó k n ia rz y , k o le ja rz y , —  w szystk ie  zaw ody i  w szys tk ie  fa b ry k i  
do w sp ó łza w o d n ic tw a  w  zw iększan iu  w yd a jn o śc i p ra cy  ku  
szybszej odbudow ie  o jczyzny . D z ię k i a k c ji zw ią zkó w  zaw odo
w ych  ten  spon tan iczny  ru c h  zaczął p rzyb ie ra ć  fo rm y  a k c ji z o r
gan izow ane j, o b ją ł w szys tk ie  fa b ry k i,  p rz e rz u c ił się na  w ieś do 
P aństw ow ych  G ospodarstw  R o ln ych  i  S p ó łd z ie ln i P ro d u k c y j
nych , o b ją ł ca ły  k ra j.

W y n ik i n ie  kazcdy na  siebie d ługo  czekać: p la n  trz y le tn i, 
p ie rw szy  soc ja lis tyczny  p la n  gospodarczy w  Polsce, zosta ł w y k o 
nany p rze d te rm in o w o .

W  p rz e d te rm in o w y m  w y k o n a n iu  p la n u  pow ażną ro lę  ode
g ra ła  po lska  gospodarka  m orska , k tó ra  n ie  pozosta ła  w  ty le  za 
p rz o d u ją c y m i ga łęz iam i naszej g o sp o d a rk i —  g ó rn ic tw e m , h u t
n ic tw e m  i  p rzem ys łem  w łó k ie n n iczym . P o lska  f l o ra hand low a  
w yko n a ła  sw ó j trz y le tn i p la n  przew ozów  12 lis to p a d a  1949 r. 
P odobne osiągnięc ia  w yka za ły : ryb o łó w s tw o  m o rsk ie , p o r ty , ich  
d z ia ły  p rze ła d u n ko w e  oraz p rze d s ię b io rs tw a  usługoice.

C zynności gospodarcze zw iązane z m orzem  ró żn ią  się dość 
znacznie od  typ o w o  lą d o w ych  d z ia łó w  p ro d u k c y jn y c h , np . od  
g ó rn ic tw a , h u tn ic tw a , czy ja k ie jk o lw ie k  fa b ry k i,  gdzie praca  
ro b o tn ik a  ma je d n o lity  ch a ra k te r, da się ła tw o  u ją ć  w  n o rm y , 
da się m ie rzyć  ilo śc ią  w yp rodukow anego  p rzez ro b o tn ik a  to 
w a ru , czy w yko n a n ych  o p e ra cy j m aszynow ych. W  gospodar
s tw ie  m o rs jd m  w ys tę p u ją  specyficzne  tru d n o ś c i: ja k  u ją ć  w  n o r
m y  p racę  m aryna rza , p racę  ro b o tn ik a  po rto w e g o , m a k le ra  czy 
spedyto ra?  Te p rzyczyn y  s p ra w iły , że począ tek  ru c h u  wspólza-
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w o d n ic tw a  w  resorc ie  m o rsk im  p rz y p a d ł d o p ie ro  na os ta tn ie  
m iesiące 1947 r., a w ięc  s tosunkow o późno. P ie rw sza  w p ro w a 
d z iła  u s ieb ie  icsp ó lza w o d n ic tw o  C e n tra la  Z b y tu  W ęgla. Z  k o ń 
cem ro k u  1948 we w sp ó łza w o d n ic tw ie  uczes tn iczy ło  ju ż  8.251 
p ra c o w n ik ó w  m orza, w  ro k  p ó ź n ie j —  15.647.

W łaśc iw y  ro z w ó j m orsk iego  w spó łzaw odn ic tw a  p ra cy  p rz y 
p a d ł na ro k  1949. Z apoczą tkow ano  w te d y  w sp ó łza w o d n ic tw o  
p ra cy  m iędzy  p o rta m i w ę g ło w ym i oraz m iędzy  zespo łam i tech 
n ic z n y m i U rzędów  M o rs k ic h  w  G d a ń sku !G d yn i i  w  Szczecinie, 
* organ izow ano w sp ó łza w o d n ic tw o  k u tró w  ry b a ck ich , ro zb u d o 
w ano sieć k o m ite tó w  za k ła d ow ych  w sp ó łza w o d n ic tw a  p racy , 
opracow ano re g u la m in y , a w  końcu  ro k u  p rzen ies iono  w spó łza 
w o d n ic tw o  p ra cy  na  s ta tk i P o ls k ie j M a ry n a rk i H a n d lo w e j.

C e l  w s p ó ł z a w o d n i c t w a  p r a c y  
n a  s t a t k a c h

W sp ó łzaw odn ic tw o  p ra cy  na s ta tkach  ma znaczenie ró w n ie  
w ie lk ie  ja k  i  w  in n y c h  zak ładach  p racy . Je ś li się w eźm ie pod  
uwagę w artość  w a rsz ta tu  p ra cy , ja k i  pańs tw o  po w ie rza  każde
m u m a ryn a rzo w i, znaczenie to  okaże się jeszcze w iększe. I l u 
s tra c ją  w ie lko śc i s tra t lu b  też oszczędności za leżnych w  znacz
n e j m ie rze  od  p ra cy  m a ryna rza  je s t np . fa k t ,  że każda godzina  
p o s to ju  s ta tk u  w  p o rc ie  kosz tu je  ty le , i le  w ys ta rczy  na  u trz y 
m an ie  d w u  ro d z in  p rzez ca ły  m iesiąc. M a ry n a rz  p o ls k i m usi 
dbać ró w n ie ż  o to , b y  pom nożyć  ten  og ro m n y  m a ją te k  spo łecz
ny , ja k i  po w ie rza  m u ro b o tn ik  p o ls k i z g łę b i k ra ju  w  pos tac i np . 
w ydobytego  p rzezeń i  p rzew iez ionego  k o le ją  do p o r tu  węgla.

M a ryn a rze  po lscy , s tanow iący  jedną  z n a jb a rd z ie j uśw ia 
d o m io n ych  g ru p  zaw odow ych  w  p o ls k ie j k las ie  ro b o tn icze j, 
z ro z u m ie li zadania , ja k ie  na n ic h  n a ło ży ł no w y  s tosunek do  
uspołeczn ionego w a rsz ta tu  p ra cy , i  to  z rozum ien ie  u d o ku m e n 
to w a li p rzez w łączen ie  się do ru ch u  w spó łza w o d n ic tw a  p racy .

Zasadnicze cele współzawodnictwa pracy w  marynarce  
handlowej są następujące:

1. N a leży ta  konse rw ac ja  s ta tku , jego m aszyn, urządzeń  
i  sprzę tu . M a ryn a rz  w in ie n  n ie  dopuszczać do n iszczen ia  maszyn, 
re m on tow ać  je  w  czasie p o s to ju  s ta tk u  w  p o rc ie  i  w  czasie 
ru ch u , dbać o s ta tek  ta k , aby p rze s tó j re m o n to w y  na s toczn i 
trw a ł ja k  n a jk ró c e j, aby zapew n ić  s ia tk o w i ja k  na jd łuższy  
okres e ksp lo a ta c ji.

2. W alka z awariam i. Załoga sta tku  w inna un ikać wszel
k ich  uszkodzeń sta tku, lub  jego części, przez stałe podnoszenie 
swego wykształcenia zawodowego, przez p iln e  i  sumienne w y
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ko n yw a n ie  naw et p o zo rn ie  n a jd ro b n ie jszych  obow iązków  zaw o
dow ych , w reszcie p rzez s ta łą  czu jność na sabotaże. K ażde n ie 
doc iągn ięc ie  pod  ty m  w zglądem  kosz tu je  państw o m ilio n y  z ło 
tych , czy to  w  fo rm ie  bezpośredn ie j s tra ty  m a te r ia ln e j, czy też 
w fo rm ie  doda tkow ego p o s to ju  rem ontow ego.

3. P u n k tu a ln o ść  i  w a lka  o czas. Szybkość, to  jeden  z n a j
w ażn ie jszych p ro b le m ó w  w  tra n sp o rc ie  m o rsk im , czas bow iem  
w p ływ a  zasadniczo na koszt je d n o s tko w y  us ług i tra n sp o rto w e j. 
Załoga s ta tku  razem  z ro b o tn ik a m i w in n a  dążyć do ja k  na j- 
w iększego skrócen ia  p o s to ju  s ta tku  w  p o rc ie ; m ożna to  osiągnąć 
przez u p rzedn ie  p rzyg o to ica n ie  s ta tku  do za ładunku  lu b  w y ła 
d u n ku , p rzez pom oc p rz y  pracach  p rze ła d u n ko w ych , p rzez  
d okonyw an ie  re m o n tó w  we w łasnym  zakresie  w czasie pod ró ży  
m o rsk ie j. Is to tn e  znaczenie w  w a lce  o czas m a w łaśc iw a  ko n se r
w ac ja  m aszyn i  sp rzę tu , ja k  ró w n ie ż  ja k  na jpe łn ie jsze  w y k o 
rzys tan ie  szybkości s ta tku , celem  sk rócen ia  czasu jego p rzeby
w an ia  iv m orzu.

4. Oszczędność. M a ryn a rz  może oszczędzać na p a liw ie  
przez ra c jo n a ln e  i  sta ranne opd lan ie  k o tłó w , może oszczędzać 
na o liw ie , na lin a ch , fa rb ie  i  w sze lk ich  m a te ria ła ch  rozchodo 
wych. W szystk ie  trz y  p o p ize d n ie  p u n k ty  pośredn io , n ie m n ie j 
je d n a k  is to tn ie  oznaczają oszczędność, p rzyspa rzan ie  państw u  
lu dow em u  now ych  sum, zyskanych  a lbo  p rzez u n ik a n ie  zbęd
nych w y d a tk ó w  na re m o n ty , czy zakup  żyw ności za g ran icą .

5. Spraw ność o rgan izacy jna . W yko n yw a n ie  poszczególnych  
fu n k c y j p rzez p o w o ła n ych  do tego cz ło n kó w  za łog i, szukanie  
ra d y  i  rozkazu  u  cz łow ieka  odpow iedz ia lnego  z ra c ji p e łn io n e j 
fu n k c j i  —- u p ro śc i p racę  s ta tku , p o z w o li na  zna lez ien ie  szyb
k iego  i  w łaściw ego w y jśc ia  z tru d n e j sy tuac ji.

W  ogó lnym  b ilans ie  każda p o zyc ja  oszczędnościowa, uzy
skana czy to  p rzez  ogran iczen ie  zużycia  p a liw a , czy np . przez  
m ożność w yko n a n ia  d o d a tko w ych  re jsów , p rzyn o s i —  o p ró cz  
bezpośredn ich  ko rzyśc i p rze d s ię b io rs tw a  żeglugowego  —  ró w 
nież o b n iżkę  ceny p rzew ożonych  to w a ró w , co o d b ija  się ko rzys 
tn ie  na ry n k u  w ew nę trznym .

J a k  p o l s c y  m a r y n a r z e  r e a l i z u j ą  z a s a d y  
w s p ó ł z a w o d n i c t w a  p r a c y

P ie rw szym  p rz o d o w n ik ie m  w śród  s ta tkó w  P o ls k ie j M a ry 
n a rk i H a n d lo w e j zosta ł p a ro w ie c  „ H e l “ . Za łoga tego s ta tku  
w ykaza ła  się po w a żnym i os iągn ięc iam i. D o trz y m y w a ła  te rm in ó w  
ro z k ła d u  re jsów , troszczy ła  się o za ładunek i  w y ła d u n e k  oraz

XXII



o p ra w id ło w ą  konse rw ac ją  sw o je j je d n o s tk i. S ta tek  o d b y ł szereg 
d o d a tko w ych  re jsów  m iędzy G dyn ią  a G oeteborg iem  przez K o 
penhagą bez p rze d łu ża n ia  no rm a lnego  czasu sw ych pod róży .

D zięk i sumienności załogi maszynowej, stan techniczny  
maszyn i  ko tłów  ,,H e łu “ , k tó ry  w  okresie w o jny został bardzo 
'Zaniedbany, znacznie się pop raw ił. Załoga hotelowa trosk liw ie  
obchodziła się z inwentarzem  i m ateria łem  rozchodowym , 
chroniąc je  od zepsucia i  uszkodzeń.

W  ciągu trzech  p ie rw szych  k w a rta łó w  1949 r. s ta tek  za
oszczędził w ie lk ą  ilość  p a liw a . N o rm a ln e  zużycie  w ęgla przed  
w prow adzen iem  w sp ó łza w o d n ic tw a  p ra cy  w yn o s iło  14,7 t  na 
dobę z końcem  zaś 1949 r. w yn o s iło  12,2 to n y ; zużycie  o łiw y  
ob iegow e j spadło  z 11,2 kg do 8,8 kg  na dobę. Z użyc ie  w ęgla  
w  czasie p o s to ju  s ta tk u  w  p o rc ie  spad ło  z 5 to n  na 2,1 tony . 
M im o  tych  oszczędności, szybkość s ta tku  w zros ła  o 0,6 węzła. 
O gółem  sta tek zaoszczędził w sku te k  sum ienne j g o spoda rk i 4.450 
do la rów .

W  ja k i  sposób m aryna rze  s/s „ H e l “  z d o b y li d la  s iebie pa lm ę  
pierw szeństw a? O to  k i lk a  p rz y k ła d ó w :

czasie jednego z p o s to jó w  w  K openhadze , w  okresie  
s tra jk u  duńsk ich  ro b o tn ik ó w  p o rto w y c h , m aryna rze  sam i w y ła 
d o w a li p rzyw ie z io n ą  sól i te rm in o w o  w ysz li w  m orze. Palacz  
s ta tk u  p o b ie ra ł do opa lan ia  k o tłó w  je d y n ie  w ęg ie l z k o p a ln i 
„P re z y d e n t“ , k tó r y  n a jle p ie j nadaw a ł się do opa lan ia  k o tłó w  
lego s ta tku . Za łoga p o k ła d o w a , a w szczególności st. o fic e r  
W łoch  i  bosm an M azu r, usunęła w ady w  fu n k c jo n o w a n iu  bum ów  
przez za łożenie  ga i to p o w e j; p rzez w prow adzen ie  oszczędności 
na linach  podn ies iono  w ydo lność  o p e racy jną  bum ów  i  zw ię k 
szono bezpieczeństw o p racy . Zm n ie jszono  zużycie  fa rb y  do 
m alow an ia  s ta tk u ; zam iast odstaw iać ku b e ł z re sz tka m i fa rb y , 
zb ie rano  ją  do jednego naczyn ia  i  szczelnie zam ykano, ch ron iąc  
od zepsucia.

K a ż d y  s t a t e k  m o ż e  p r z o d o w a ć !

N ie  n in ie jsze  są osiągnięcia  pozosta łych  s ta tkó w  P o lsk ie j 
M a ry n a rk i H a n d lo w e j we w sp ó łza w o d n ic tw ie  p racy . M o to ro w ie c  
„W a r ta  zm n ie jszy ł zużycie p a liw a  o je d n ą  tonę, a zużycie  w ody  
o 4 to n y  na dobę w  czasie jednego re jsu . Oszczędności w  p a liw ie  
uzyskano w sku te k  dozo row an ia  p o m p  i  zaw orów  p a liw o w ych  
s iln ik a  g łów nego, zaś oszczędności w ody  p rzez sta łe  uszcze ln ia
n ie  ru ro c ią g ó w  i  usuw anie w ad w  szczelin ie. S ta tek  n ie  m ia ł 
żadnych p rze rw  w  pod róży .
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Przez zbudow an ie  d o d a tko w ych  o tw o ró w  w  p o k ryw a ch  
lu k ó w , m aryna rze  s/s „ K o ln o “  u m o ż liw il i  d o ko n yw a n ie  za ła
d u n k u  z ia rn a  lu b  in n ych  to w a ró w  sypk ich  w  czasie deszczu.

Załoga s/s „ K u tn o “  p rzyg o to w yw a ła  s ta te k  do za ładunku  
ju ż  w  czasie re jsów , znacznie skraca jąc  pos to je  s ta tku  w  p o rta ch .

Za łoga m aszynowa m /s „L e w a n t“  w  czasie p o s to ju  s ta tku  
w  p o rc ie  re m o n to w a ła  m aszyny i  u rządzen ia  o k rę to w e , a załoga  
p o k ła d o w a  w  czasie w a ln y m  od s łużby re m o n to w a ła  i  m a low a ła  
urządzen ia  p o k ładow e .

K a żd y  s ta tek  w  każdym  re js ie  zdobyw a now e sukcesy i  nowe 
p u n k ty  we w spó łzaw odn ic tw ie , zaoszczędza now e sum y i  usp ra w 
n ia  p racę  p rzez p om ys ły  ra c jo n a liza to rsk ie . W spó łzaw odn ic tw o  
p ra cy  w  P o ls k ie j M a ryn a rce  H a n d lo w e j p o z w o liło  na poważne  
ogran iczen ie  zużyc ia  p a liw a , sm arów  i  m a te ria łó w  konse rw a
c y jn y c h  bez zm n ie jszan ia  szybkości s ta tkó w , bez uchyb ień  
w  este tycznym  ich  w yg lądz ie  i  w  obow iązkach  konse rw acy jnych . 
Zm n ie jszono  znacznie kosz ty  eksp loa tacy jne  s ta tkó w  przez  
skrócen ie  p o s to jó w  w  p o rta ch  k ra jo w y c h  i  zagran icznych , po 
w iększono  ładow ność s ta tkó w  p rzez usun ięc ie  n iepo trzebnych  
balastów .

O cen ia jąc dotychczasow e osiągnięcia  załóg p o lsk ich  we 
w sp ó łza w o d n ic tw ie  p ra cy  pam ię tać  rhusim y, że w spó łzaw odn ic 
tw o  p ra cy  na s ta tkach  p o ls k ic h  w ch o d z i d o p ie ro  te raz w  okres  
w łaściw ego, szerokiego i  konsekw entnego  w yko rzys ta n ia  swych  
p ie rw szych  dośw iadczeń, o p a rty c h  na dośw iadczeniach i  sukce
sach m a ryn a rzy  f lo ty  ra d z ie ck ie j.

M aryna rze  p o d w a ja ją  sw ó j w ys iłe k , bo p la n  6 - le tn i nak łada  
na n ic h  w ie lk ie  o b o w ią zk i i  w ie lk ie  zadania. „J e ż e li ju ż  dziś 
w ie m y, że to  zadanie w  sposób p rze w id z ia n y  p lanem  urzeczy
w is tn im y , —  p isa ł do m a ryn a rzy  i  ro b o tn ik ó w  p o rto w y c h  ów 
czesny M in is te r  Ż eg lug i A dam  R apack i, —  je ż e li ju ż  dziś jesteś
m y zupe łn ie  pew n i, że w  ciągu sześciu la t  zbudu jem y ta k ie  sto 
cznie, taką  f lo tę , ta k ie  p o r ty , ta k ie  ryb o łó w s tw o , ja k ic h  P o lska  
n ig d y  n ie  m ia ła , ■—• to  w ie m y  i  jesteśm y p e w n i d la tego, że ro z 
w ija  się soc ja lis tyczn y  stosunek do p ra cy  i  w spó łzaw odn ic tw o  
p ra cy  we w szys tk ich  dz iedz inach  gosp o d a rk i m o rs k ie j“ .

M . Ż O Ł D A K
P rzew odn iczący  G łów nego K o m ite tu  
M orsk iego  W spó łzaw odn ic tw a  Pracy

XXIV



CZĘŚĆ I
LINY, BLOKI, TALIE

\



\

/

¡

» \



L IN Y  W Ł Ó K IE N N E  

U w a g i  o g ó l n e

D z ię k i dużem u zastosow aniu na s ta tkach , l in y  stanow ią 
p rze d m io t poważnego d z ia łu  w iedzy  o k rę to w e j. W  o lin o w a n iu  
żaglowca są one n iezastąp ione , na in n y c h  s ta tkach  —  a czko lw ie k  
m n ie j używ ane —  tw o rzą  n iezbędne w yposażenie  osprzę tu  ła 
dow niczego, szalupow ego, cum ow niczego i tp .

P rz y ję ło  się na s ta tkach  grubość l in y  w yrażać je j  obw odem  
W calach a n g ie lsk ich ; np . w yrażen ie  l in a  dw uca low a  (2 " )  ozna
cza, że je j obw ód w ynos i 2 cale. D o  m ie rze n ia  g rubośc i używa 
się często s u w m ia rk i pokazane j na rys. 1 a oraz 1 b’, k tó rą  m ie 
rzym y średn icę  l in y  w  calach, i  po pom nożen iu  przez 3,14 o trz y 
m u je m y  obw ód l in y  w  calach. ( c = 3 ,1 4  d, gdzie d  oznacza 
średnicę, zaś c obw ód w  ca lach). P rzy  m ie rze n iu  l in y  suw
m ia rk ą  na leży obe jm ow ać je j ra m io n a m i na jw iększą  średnicę 
lin y , ja k  pokazano na rys. 1 a; sposób podany  na rys. 1 b, gdzie 
zm ie rzono  na jm n ie jszą  średn icę , je s t z ły . S uw m ia rka  posiada 
izus to  ( i ugą skalę, poda jącą  od razu obw ód lin y .

W yrażan ie  grubośc i l in y  je j średnicą w m ilim e tra c h  stoso- 
wane je s t przez naszych m a ryn a rzy  bardzo  rzadko .

M ie iz e n ie  obw odu  w  calach przez naszych m a ryn a rzy  jest 
w yrazem  konse rw a tyzm u, p rze ję tego  od obcych m a ryn a re k  
i  w in n o  być zaniechane. P rzem ys ł i te ch n ika  k ra jo w a  w y ra 
żają grubość lin y  je j ś redn icą  w  m ilim e tra c h .

W  p ra cy  n in ie jsze j zastosowano obydw ie  m e tody , zaleca się 
je d n a k  stosow anie zasady p o m ia ru  ś redn icy  w 'm ilim e tra c h .

T abe la  na s tr. 4 poda je  obw ody  i  średn ice  l in  w  calach i  m i
lim e tra c h .

3



Obwody i  średnice lin

O b w ó d Ś r e d n i c a O  b w ó d Ś r e d n i c a

c a le m / in c a le ra /rn c a le m /m c a le in /m

1 25 7 „ 8 4 7 , 117 37
l 1/ . 29 V , 9 4 7 . 121 1 7 , 38
1 7 . 32 — 10 • 4 7 , 124 39
I V . 35 .7 .«  ' 11 5 127 — 40
AVa 38 — 12 5 7 , . 133 — 42
1% 41 V 2 13 5 7 , 140 1 7 . 44l 8A 44 7 H  . 5 7 , 146 46
1 7 , 48 — 15 6 152 17« 48
2 51 . 7 , 16 • 6 7 ,  • 159 2 50
2 Va 54 "A. 17 6 7  2 165 52
2 x/ 4 57 — 18 6 7 , 171 v.i/0 54
2 % 60 7 , 19 7 178 __ 56
2 V a * 63 ‘ 7 , , 20 7 7 , 184 __ 58

• ¿Va 67 — 21 7 7 , 190 2 7 , 60
2 7 t 70 7 . i  2 7 7 , 197 62
2 Va 73 — 23 8 203 64
3 76 24 8 7 , 210 2 7 , 66
3 Va 79 1 25 8 7 , 216 68
374 83 — 26 8 7 . 222 _ 70
. 'V , 86 1 7 ., 27 9 229 2 7 , 72
3  Va 89 1 7 , 28 9 7 , 235 74
3 7 . 92 29 9 7 . 241 __ 76
3 7 , 95 — . 0 93/ 4 248 3 7 , 78
3'/a 98 1 7 , 31 10 254 80
4 102 . — 32 1 0 7 , 267 __ 84
1 7 . 105 — 33 . 11 279 3 7 , 88
4 7 , 108 — 34 1 . 7 , 292 92

. 4 7 , n i 17 , 35 12 305 __ 96 1
4 7 , 114 36

P*o d z i a ł  z e  w z g l ę d u  n a  m a t e r i a ł

Spośród l in  w łó k ie n n y c h  na jw iększe  zastosowanie na s ta t
kach m ają  l in y  m a n ilo w e , konopne , sisalowe i  kokosow e, rza 
dz ie j baw e łn iane  i  ln iane . O sta tn io  zaczęto stosować l in y  n y lo 
nowe.

LINY MANILOWE. L in y  m a n ilo w e  w y ra b ia  się z w łó k ie n  liś c i 
d z ik iego  banana, rosnącego n i . fn . na W yspach F il ip iń s k ic h . 
N azw a ic h  pochodz i od M a n ill i,  s to lic y  wysp. Są to  l in y  m ocne, 
trw a le , g ię tk ie , w o ln o  nam aka ją  i  pos iada ją  dużą odporność na 
w ilg o ć  i  w odę m orską , d z ię k i o le jo m  za w a rtym  w  ic h  w łó kn ie . 
Są one sprężyste, lecz n ié  w yc iąga ją  się zanadto (o ko ło  1 5 % ). 
D z ię k i sw ym  za le tom  l in y  m a n ilo w e  nada ją  się do w szelk iego 
ro d za ju  u ż y tk u  na s ta tkach , a szczególnie na ho le  i  cum y, p o 
n iew aż w o ln o  toną.

W yższe g a tu n k i l in  m a n ilo w ych  m a ją  g ładką  p o w ie rzchn ię , 
k o lo r  s łom y i  lśn iący , czasem je d w a b is ty  p o łysk ; gorsze g a tu n k i 
posiada ją  n ieco ch ropow a tą  p o w ie rzch n ię  i  m a tow y , b ru n a tn y  
lu b  srebrno-szary  k o lo r.
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Rys, la Rys. ib

LINY KONOPNE. L in y  te  w y ra b ia  się z ko n o p i. Swoją trw a 
łością, w y trzym a ło śc ią , g ię tkośc ią  i|c ięża rem  l in y  konopne  d o ró w 
n u ją  na ogó ł lin o m  m a n ilo w ym , je d 
n a k  są m n ie j o d po rne  na w ilg o ć , 
szybcie j nam aka ją  i  toną , w sku te k  
czego n ie  są dob re  na cum y. L in y  
z k o n o p i w ło sk ich  są trw a lsze , m o c
nie jsze, b a rd z ie j g ię tk ie , pod  w p ły 
wem  w ilg o c i w o ln ie j nam aka ją  i  n ie  
tracą  na g ię tko śc i; m a ją  one g ładką 
p o w ie rzch n ię , lśn iący  p o łysk  i  b ia ły  
k o lo r . U żyw ane są p rzew ażn ie  na 
jach tach . Gorsze g a tu n k i l in  k o n o p 
nych  są ch ropow a te , o b ru d n o -żó łta - 
w ym  lu b  jasno-sz.arym, m a tow ym  
odc ien iu . S po tyka  się często na s ta t
kach  l in y  ko nopne  sm ołowane. Są 
one bardzo odpo rne  na dz ia łan ie  w ody  m o rs k ie j i  w ilg o c i. N i t k i  
tych  l in  p rzed  skręcen iem  m oczy się w  spec ja lnym  ga tunku  
sm oły. L in y  sm ołow ane są o ok. 10% słabsze od n ie  sm ołow a
n ych  te j samej g rubośc i i  tegoż sp lo tu . M a ją  k o lo r  c iem no-b ru - 
na tny .

L in y  ko nopne  w yd łu ża ją  się o o ko ło  1 0 % . P odobn ie  ja k  
m an ilow e , nada ją  się one do w szelk iego ro d za ju  u ż y tk u  (z w y 

ją tk ie m  cum ), są je d n a k  w yp ie ra n e  przez 
tańsze od n ich  l in y  m an ilow e , a osta tn io  
i  sisalowe.

LINY SISALOWE. L in y  te w yra b ia  się z l iś 
c i agawy (A gave R egina S isalana) rosnącej 
m . in . na p ó łw ysp ie  Y u k a ta n  i  w  A fry c e  
W schodn ie j. M a ją  one p ra w ie  tę samą w y 
trzym a łość  i c iężar co l in y  m an ilow e , sa 
je d n ak  m n ie j g ię tk ie  i  trw a łe  w sku te k  s łab
szej odpo rnośc i na w odę m orską ; pod  je j 
w p ływ e m  w łó kn o  sisalowe sta je się słabsze, 
pęczn ie je  i  rozdz ie la  się, lin a  zaś tw a rd n ie je  
i operow an ie  n ią  jest tru d n e . R ozc iąg liw ość 
l in y  s isa low ej w ynos i o ko ło  10% .

L in y  sisalowe m ają b ia ły  k o lo r , czasem 
z le k k o -ż ó łty m  lu b  z ie lo n ym  odc ien iem , n ie  

m ają p o łysku , p o w ie rzch n ia  ic h  je s t ch ropow a ta . P rz y  w y ro b ie  
doda je  się do n ich  często pew ną ilo ść  w łó k ie n  m a n ilo w ych , co

Rys. 2
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w p ływ a  oczyw iście  na ich  w yg ląd  oraz in n e  ch a rak te rys tyczne  
cechy. L in  s isa low ych n ie  sm o łu je  się.

L IN Y  KOKOSOW E. L in y  kokosow e w y ra b ia  się z w łó k n a  łu p i
ny orzecha kokosow ego (Cocos N u c ife ra ). W  stosunku do l in  
m a n ilo w ych , ko n o p n ych  i  s isa low ych są one 4— 5 razy słabsze, 
2 razy  lżejsze, b a rd z ie j g ię tk ie  i sprężyste, lecz m n ie j trw a łe . 
W  w odzie  nam aka ją  bardzo w o lno  i  n ie  toną  oraz n ie  tracą  na 
g ię tkośc i. P osiada ją  bardzo dużą rozc iąg liw ość , m ia n o w ic ie  
o ko ło  3 0 % . D z ię k i sw ym  w łasnościom  l in y  kokosow e nada ją  się 
na cum y i ho le  d la  ba rek , h o lo w n ik ó w  i  ba rdzo m a łych  s ta t
ków , zwłaszcza na fa l i ,  gdy cum y i ho le  narażone są na g w a ł
tow ne  szarpn ięc ia . C um y kokosow e ła tw o  je s t zaw ozić na szalu
pach, gdyż n ie  toną. W s k u te k  n ie w ie lk ie j w y trz y m a ło ś c i l in y  
kokosow e n ie  nada ją  się do innego u ży tku . K ró tk ie  o d c in k i 
l in y  kokosow e j używ a się często ja k o  sprężynu jące części s ta lo 
w ych  h o ló w  lu b  cum. L in y  kokosow e n ie  są o d po rne  na w ilg o ć  
i  pod  je j w p ływ e m  szybko g n iją . M a ją  one k o lo r  b rązow y o od 
c ien iu  czerw onym , p o w ie rzch n ia  ich  je s t ch ropaw a. N ada ją  się 
do w y ro b u  o d b ija czy  i  m at. L in  kokosow ych  n ie  sm o łu je  się.

L IN Y  B A W E Ł N IA N E . Odznaczają się one dużą m iękkośc ią , 
g ię tkośc ią  i  sprężystością, są bardzo trw a łe  i  znoszą dobrze  ostre  
zgięcia oraz pracę w  b lo ka ch , zużyw ając się p rzy  ty m  bardzo 
p o w o li. Są je d n a k  słabe, znoszą gorze j w ilg o ć , szybko nam aka ją  
i  pęczn ie ją . K o lo r  b ia ły , ła d n y  w yg ląd . U żyw ane często 
na jach tach . L in  baw e łn ia n ych  n ie  sm o łu je  się.

U .w a g a :  Charakterystyka poszczególnych rodzajów lin  jest dość 
ogólna i  odnosi się do ich  dobrych gatunków. Oczywiście zdarzyć się 
może, że np. lin a  sisalowa wysokiego gatunku okaże się mocniejsza 
i  trwalsza od lin y  m an ilow ej te j samej grubości, lecz gorszego gatunku. 
Również w zależności od gatunku wygląd lin y  (ko lo r, po łysk itp .)  
może być trochę odm ienny od opisanego wyżej.

W y r ó b  i r o d z a j e  l i n

Z  k ilk u d z ie s ię c iu  (zw yk le  24) w łó k ie n  skręca się n itk ę  (rys, 2), 
z n ite k  skręca się tzw . p o k rę tk ę , zaś z 3 lu b  4 p o k rę te k  skręca 
się lin ę . Zasada w y ro b u  po lega na sk ręcan iu  poszczególnych 
fra g m e n tó w  w  o d w ro tn y m  k ie ru n k u , np . je ś li n itk a  je s t p raw o- 
skrę tna , to  p o k rę tk a  jes t le w o skrę tn a , zaś lin a  znów  p raw o- 
skrę tna .

N itk a , k tó ra  pow sta ła  przez skręcen ie  w łó k ie n , posiada 
sk łonność do ro zk rę ca n ia  się, pon iew aż je d n a k  je s t ona skręcona 
w p o k rę tk ę  w  k ie ru n k u  o d w ro tn y m , ob ie  te sk łonnośc i p rz e c iw 
dz ia ła ją  sobie. P odobne z jaw isko  obse rw u jem y w  p o k rę tc e  i  l in ie , 
d z ię k i czemu ta  o s ta tn ia  n ie  ro zp la ta  się.

(



P o ję c ie  „ l in a  p ra w o sk rę tn a “  (rys. 3) oznacza, że je j p o k rę tk i 
b iegną z lewa na p ra w o , gdy ś ledz im y ic h  k ie ru n e k  z d o łu  do 
gó ry , trzym a ją c  lin ę  p io n ow o . P o k rę tk a  w  te j l in ie  będzie  lew o- 
sk rę tna , pon iew aż n i t k i  w po- 
k rę tc e  b iegną z p raw a  na le 
wo, zaś n itk a  je s t p ra w o s k rę t
na. O l in ie  ta k ie j m ó w im y , że 
ma spust p raw y. L in a  lew o- 
skrę tna  (czy li spustu  lewego) 
ma p o k rę tk i b iegnące w  od- 
w ro tn y m  k ie ru n k u , t j .  z p ra 
wa na lew o (rys. 4). Rys' 4

Przez m ocne skręcan ie  w łó . 
k ie n , n ite k  i p o k rę te k  lin a  sta
je  się słabsza i  sztyw n ie jsza , 
w sku te k  czego je s t tru d n ie jsza  
w  użyc iu , z d ru g ie j zaś s tro n y  s ta je  się m n ie j poda tna  do w ch ła 
n ia n ia  w ilg o c i i  w ody, d z ię k i czem u je s t trw a lsza . L in y  skręcone 
luźno m ają tzw . d łu g i spust, skręcone m ocno m ają  spust k ró tk i.  
W  spuście d łu g im  p rzypada  na je d n os tkę  d ługośc i m n ie j sp lo tó w  
(sk rę tów ) n iż  w  spuście k ró tk im .

W  zależności od w y ro b u , ro z ró żn ia m y  l in y  sp lo tu  (skrę tu )
zw yk łego  i  kab low ego.

L IN Y  SPLOTU ZWYKŁEGO. Są to  l in y  sple- 
c ione w sposób w yże j op isany (rys. 2) z w łó 
k ie n , n ite k  i  p o k rę te k . M ogą one być p raw o- 
skrę tne  (rys. 2, 3, 5, 6 ) lu b  le w o sk rę tn e  (rys. 
4), zaś w  zależności od ilo śc i p o k rę te k  — ■ po 
tró jn e  (rys. 2, 3 i 4) lu b  poczw órne  (rys. 5, 6 ). 
L in a  p o tró jn a  (zwana ró w n ie ż  tró jp o ik rę tk o - 
wą) sp lo tu  zw yk łego  p ra w o sk rę tn a  m a n a j
w iększe zastosowanie na sta tkach . L in a  p o 
czw órna , zwana ró w n ie ż  cz te ro p o k rę tko w ą  
(rys. 6 ), posiada w e w n ą trz  rdzeń , zwany 
często duszą; je s t to  słabo skręcona p o k rę tk a , 
zw yk le  sm ołow ana, w o ko ło  k tó re j op la ta  się 
pozosta łe  4 p o k rę tk i.  R dzeń jes t słabszy n iż  
p o k rę tk a , ro la  jego po lega na uszcze ln ien iu  
w o ln e j p rze s trze n i m iędzy  p o k rę tk a tn i, gdzie 

m og łaby zb ie rać się w ilg o ć ; rdzeń  u ła tw ia  p ro d u k c ję  lin y , dając 
je j ró w n y  spust. R dzeń sm o łow any n ie  p rz y jm u je  w ilg o c i i  k o n 
serw u je  w nę trze  lin y . L in a  c z te ro p o k rę tk o w ą  posiada w iększą
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p o w ie rzch n ię  s tyku  n iż  tró jp o k rę tk o w a , d z ię k i czem u le p ie j na
da je  się do p ra cy  w  b lo ka ch , zużyw ając się w o ln ie j. Jest je d n a k  
słabsza od p o tró jn e j o oko ło  1 0 % .

L in y  grubsze' sp lo tu  zw yk łego  w y ra b ia  się w  te n  sam spo
sób ja k  l in y  cieńsze tegoż sp lo tu , tzn . pos iada ją  one tę  samą 
ilo ść  p o k rę te k , k tó re  je d n a k  są grubsze d z ię k i w iększe j ilo śc i 
(do 914) n ite k .

LINY SPLOTU KABLOWEGO. L in a  sp lo tu  kab low ego , zwana 
ró w n ie ż  kab low ą  (rys. 7 i  0), składa się z trzech  l in  sp lo tu

zw yk łego , p o tró jn y c h , sp lec io 
nych  w  k ie ru n k u  o d w ro tn y m  
do ic h  spustu ; zaw ie ra  zatem  
dziew ięć p o k rę te k . L in y  sp lo tu  

Rys. 7 kab low ego są zazw yczaj lew o-
skrę tne  i  m a ją  d łu g i spust, 
d z ię k i czem u są m ię k k ie  i  g ię t
k ie , p o m im o  duże j grubości. 
L in a  sp lo tu  zw yk łego  te j samej 
g rubośc i b y ła b y  tw ardsza  i 
sz tyw n ie jsza , a w s k u te k  tego 

ope row an ie  n ią  b y ło b y  tru d n ie jsze . L in y  sp lo tu  kab low ego są 
oko ło  40%  słabsze od l in  p o tró jn y c h  sp lo tu  zw yk łego  te j samej 
g rubości. U żyw ane są g łów n ie  na bo le  i cum y, ze w zg lędu  na ich 
g ię tkość i  sprężystość.

L IN K A M I nazyw am y l in y  o grubośc i m n ie jsze j n iż  1 "  obw odu 
lu b  8 m m  średn icy . N ajc ieńsze l in k i  nazyw am y sznuram i.

D o l in e k  należą m . in . l in k i  op la tane , w y ra b ia n e  zw yk le  
z 6—-8 p o k rę fe k  p rze k ła d a n ych  n a oko ło  rdzen ia . Są one m ię k 
k ie , n ie  skręca ją  się i  w yc iąga ją  się n ieznaczn ie . U żyw ane są 
zw yk le  do fla g  i  logów .

T ró jn itk a  (ju z in g ), sznur używ any do ro b ó t lin o w y c h , składa 
się z trze ch  p o k rę te k  sm ołow anych.

D w u n itk a  (m a rlin k a , om o tka ), używ ana do m o tow iązan ia  
(k le d o w a n ia ), je s t sm o łow anym  le w o sk rę tn ym  sznurem , sp lec io 
nym  z dw óch  p o k rę te k .

N itk ę  w yczeskow ą (szkim uszgar) skręca się z k i lk u  n ite k  w y 
ję ty c h  ze s ta rych  l in  sm ołow anych.

N ic i żaglowe cieńsze w yra b ia  się zw yk le  z dw óch  n ite k , zaś 
grubsze —  z trze ch  do s iedm iu  n ite k .

Ze s ta rych , zuży tych  l in  sm o łow anych  p rzez rozp lecen ie  na 
przędzę o trz y m u je  się tzw . ta rgan , używ any do uszcze ln ian ia  po 
k ła d u . T a rgan  w y ra b ia n y  je s t ró w n ie ż  w  fa b ry k a c h  z gorszych 
g a tu n kó w  przędzy.

Rys. 8
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E l e m e n t y  w y t r z y m a ł o ś c i  i t r w a ł o ś c i  
l i n y  w ł ó k i e n n e j

D o b ra  lin a  w łó k ie n n a  w in n a  b yć  m ocna, trw a ła , g ię tka  
i  sprężysta. L in y  w łó k ie n n e  pos iada ją  na ogół dw ie  osta tn ie  
za le ty  i  d la tego m a ją  ta k  duże zastosowanie na s ta tkach . N a to 
m iast ic h  w y trzym a ło ść  i  trw a ło ść  są w  s tosunku  do l in  d ru c ia 
nych , zwłaszcza s ta low ych , n ie w ie lk ie .

N a w y trzym a ło ść  i  trw a ło ść  l in y  w łó k ie n n e j w p ły w a ją  nastę
pu jące  c z y n n ik i:

a) M a te r ia ł i  jego ga tunek.
b) D ługość w łó kn a . Im  dłuższe je s t w łó k n o  uży te  na n i tk i ,  

ty m  m ocn ie jsza  je s t l in a , a p rócz tego m n ie j w yciąga się i jest 
trw a lsza . Jedną z p rzyczyn  tego, że lin a  sisalowa je s t o parę  
p ro c e n t słabsza od m a n ilo w e j i  k o n o p n e j, je s t m n ie jsza  długość 
w łó kn a  sisalowego w  s tosunku  do m an ilow ego  i  konopnego.

c) W y ró b  l in y . N a d m ie rn e  skręcan ie  n ite k  i  p o k rę te k  osła
b ia  lin ę . Za na jlepszy  u chodz i spust, k tó r y  skraca w łó k n o
0 25 % . N a jm ocn ie jsza  je s t l in a  sp lo tu  zw yk łego , p o tró jn a . L in a  
poczw órna  te j samej g rubośc i je s t od n ie j o 1 0 % słabsza, ząś 
lin a  w y ro b u  kab low ego o 40%  słabsza.

d) S m ołow an ie  l in y  celem  zw iększen ia  je j odp o rn o śc i na w i l 
goć osłab ia  ją  o o ko ło  1 0 % .

e) S taranność p ro d u k c ji ma duży w p ły w  na w y trzym a ło ść
1 trw a ło ść  l in y . L in y  ta n ie  są zw yk le  słabe i  n ie trw a łe . Zdarza  

* się, że n iesu m ie n n i fa b ry k a n c i doda ją  w łó kn a  s ta rych  i  zuży tych
lin ,  czego n ie  m ożna rozpoznać na oko  p rz y  k u p n ie  lin y .

f)  K o n se rw ac ja  i  w ie k . L in y  n ie w ła śc iw ie  konserw ow ane, 
p rzechow yw ane w  w ilg o tn y c h  m ie jscach  lu b  narażone na zm iany 
pogody, szybko tracą  swą trw a ło ść  i  w y trzym a łość . L in y  n ie  
używ ane, lecz stare, zleżałe, naw e t je ś li p rzechow yw ane b y ły  
s ta rann ie , ró w n ie ż  są słabe.

g) Z użyc ie . S top ięń  zużycia  decydu je  o w y trzym a ło śc i l in y . 
L in a  z ze rw a n ym i lu b  p rz e ta r ty m i n itk a m i s ta je  się słabsza, zaś 
z zerw aną p o k rę tk ą  n ie  nada je  się w ięce j do u ż y tk u . G w a łtow ne  
szarpn ięc ia  z ryw a ją  n i t k i  i  os łab ia ją  lin ę .

W y t r z y m a ł o ś ć  l i n y  w ł ó k i e n n e j

O bciążen iem  niszczącym  (O N ) lu b  ro z ryw a ją cym  l in y  nazy
w am y ta k ie  obciążenie , p rz y  k tó ry m  lin a  ro z ryw a  się. O bcią
żenie niszczące w yraża  się w  je d n os tka ch  c iężaru , np . w  tonach  
łu b  k ilo g ra m a ch .
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Dopuszczalnym obciążeniem roboczym (D O R ) lub obciążę- 
mcm roboczy,,, ( OR) nazywamy „kie-obciążenie! przy którym

OrcianżenieeSroboraZOna ^  ,8zko tlliw e  dIa “ ¡e j osłab ien ie . 
Linv br ze Wyraza. Slę r0WnieŻ w je d n os tka ch  ciężaru.

<rdvż Tn , 1 7 ? rZeCląłZaC P °Wy Żej  j eJ obciążenia  roboczego,gdyż to  ją  nadw yrężą  i  osłabia. 6

r W'°,dU rÓŻnęrodnośc i  c zyn n ikó w  w p ływ a ją cych  na wy- 
w S  8C boy-» tru d n o  je s t u s ta lić  ścisłe fo rm u łk i d la ob liczen ia  
w  szybk i sposob je j obciążenia  niszczącego i  roboczego. D ane te 
zaw arte  są w  św iadectw ach dostarczanych p rzez fa b fy k i l in . Pa-

t Y E d H r 627, ZC ° bCiąŻenia podane w  św iadectw ie  L łnoszą  się
W  b r a t ,  ^  T WeJ 1 W " ?ia rę  ZUŻycia Hny ld e g«ją zm n ie jszen iu . 
W b ra k u  sw iadec wa pos ług iw ać się m ożna tabe lkam i w ydawa-

ym i przez fa b ry k i lin . In fo rm a c je  zaw arte  w  tych  tabe lkach 
odnoszą się w p ra w d z ie  ty lk o  do l in  w y ra b ia n ych  przez daną 
« n y vę, j< t nakze m ożna je stosować z pew na rezerw ą do p o 

dobnych  l in ,  pochodzących z in n y c h  fa b ry k .
Obciążenie niszczące (zrywające) 

lin y  manilowej, splotu zwykłego, potrójnej
Śred
nica
mm

O b
wód
cale

Gat.
I*

tony

Gat.
II**

(onv

Śred
nica

8
10
12
14
16
18
20
22
24
26
28
30
32
34
36
38

Ob
wód
OhIp

1
1'A
IV .
i 7 4
2
2‘A
27'.,
2s/i
3
3Vi
37;
37.1
4
4' 4 
4 ': 2 
4"

0,6
0,8
1,2
1,6
2.3
3.0 

■3,6 
4,2
5.1 
5,9 
6,8
7.7
8.7 
9.6

10,8
11,9

Gat.
I*

t o n y

Gat.
I I "

tony
0,4
0,6
0,8
1,1
1,6
1,9
2.5
3.0
3.6
4.1
4.7 
5,4
6.1
6.8 
7,6 
8,3

40
44
48
'52
56
64
72
80
88
96

104
112
120
128
136
144

* L in y  m ocnie jsze. 
**. L in y  słabsze.

5
5 '/
6 
6 '
7
8 
9

10
11
12
13
14
15
ía
17
18

13,1
15.8 
18,6
21.7
24.9
32.0
40.0
49.0
58.9
69.8 
81,5 
b4,0

109,0
122,5
'37,8
157,3

9,7
11,0
13.0 
15,0. 
1 , ,4
22.4
28.0 
34,3 
41,2 
48,9 
57,1
65.8
75.5
85.8
96.5 

108,0 I
W b ra ku  św iadectw a lu b  ta b e lk i pos ług iw ać się m ożna w od 

n ies ien iu  do do b re j, zd ro w e j l in y  m a n ilo w e j, ko n o p n e j lub  sisa- 
lo w e j sp lo tu  zw yk łego , p o tró jn e j i n ie  sm o łow ane j, je d n ym  
z nas tępu jących  w zo rów :

C2
O N  =  — ton  lu b  O N  — to n
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c oznacza obw ód w  calach, zaś d  średn icę  w  cen tym e trach . 
W y n ik  o trz y m u je m y  w  tonach .

O bciążenie  robocze te j l in y  je s t 6 razy m nie jsze  n iż  obc ią 
żenie niszczące i  w yraża się w zo rem *:

c 2 d 2
O R =  —  to n  lu b  O/? =  -77: to n  

l o  IZ
Jak  w spom n iano , w zo ry  powyższe odnoszą się do d o b re j, 

zd ro w e j l in y  m a n ilo w e j, ko n o p n e j lu b  s isa low ej, s p lo tu  z w yk 
łego, p o tró jn e j i  n ie  sm o łow ane j, k tó rą  nazyw ać będz iem y da le j 
lin ą  A . Z w zo ró w  ty c h  m ożem y ob liczyć  O N  i  OR  in n y c h  l in  
w łó k ie n n ych , pam ię ta jąc , że:

1. W y trzym a ło ść  l in y  p o czw ó rne j s p lo tu  zw yk łego , n ie  sm o
ło w a n e j, k o n o p n e j, m a n ilo w e j lu b  s isa low ej, w ynos i 9/ 10 w y trz y 
m ałości l in y  A .

2. W y trzym a ło ść  l in y  sp lo tu  kab low ego, n ie  sm ołow ane j, 
ko n o p n e j, m a n ilo w e j lu b  s isa low ej, w ynos i 3/r> w y trzym a ło śc i 
l in y  A .

3. W y trzym a ło ść  lin y  sm ołow ane j w ynos i V io  w y trzym a ło śc i 
l in y  n ie  sm o łow ane j tego samego sp lo tu  i  z tego samego m a
te r ia łu .

4. W y trzym a ło ść  l in y  ko ko so w e j sp lo tu  zw yk łego , p o tró jn e j 
i  n ie  sm o łow ane j, w ynos i 1/s w y trzym a ło śc i l in y  A.

PRZYKŁADY 
Zadanie 1

Znaleźć ON oraz OR 3-calowej l in y  m an ilow ej, konopnej lub  sisalowej, 
p o tró jn e j, sp lotu zwykłego, n ie smołowanej.
Rozwiązanie:

c- 32 9
ON = " g -  =  *g“ =  -g -— 3 tony

c2 32 9 1
0 R  =  ! 8 = = 18 =  18 = '2  tony

c2 32   9 2
0 R  =  ~Y — j  =  1-ytony.

Zadanie 2
Znaleźć ON oraz OR 4-calowej lin y  kokosowej, sp lo tu  zwykłego, po

tró jn e j.
Rozwiązanie:

Znajdziem y na jp rzód  ON oraz OR 4-calowej lin y  m an ilow ej, sp lotu 
zwykłego, p o tró jne j.

c2 42 16 '
ON =  - g- =  "g" =  "g" — 5g tony

*~W edług p ro je k tu  K o m is ji O k rę to w n ic tw a  P .K  N . w sp ó łczyn n ik  bezp ie
czeństwa, c z y li s tosunek obciążenia z ryw a ją cego  do obciążenia roboczego, w i
n ie n  w ynos ić  7 d la  l in  n o w ych , zaś w  m ia rę  zużyc ia  l in y  — 8 lu b  9.
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o r - — _ 12j : 16 8
18 18 ~ 18 ~  9 tony-

my j 5 : edZąC’ kokosowa i« *  5 razy słabsza od powyższej, znajdzie

0 N= 16 16 1

OR:

3 - 5
8

- 9 • 5 :

= i s — 1i5  t0,iy
8

: 45 t01|y-
Zadanie 3

R o J u ^ Z m  ° raZ ° R 4' CalOWej « * *  Splo‘ u kablowego, m anilow ej. 

z w y S o P,r S r £ : r  r i o T c u f  o M i c z mm J 2 S Ł

małość lin y  kab low ej wynosi -  w ytrzym ałości liny spl otu 2wyklego. StąJ 

0 N= 1 6 ‘ 3 1fi16 _ 1
— 3 r  tony

0 R  =

3 - 5 - 5  ~  u 5
8 -  3 8
9 -  5 ]5 tony-

W  p ra k ty c e  zdarza się, że aby podnieść p rz e d m io t o znanym  

tu  wzró r: mUSlmy ° braC ° dpOWieC! n ie i g rubośc i lin ę . S tosu jem y

OR  — —  ton

p rz y  czym  w artość  OR  rów na  je s t c ięża row i lu b  o p o ro w i, ja k i 
lin a  m us i pokonać. 1

P R Z Y K Ł A D Y  

Zadanie 1

Jaka m usi być najmniejsza grubość lin y  m an ilow ej, p o tró jn e j, splotu 
2 ton?S°, d 3 P° dnieSlenla Przed“ io “ ' o ciężarze (lub  pokonania oporu)

Rozwiązanie:
Zastosujemy wzór

c2 c2
O R = jg  ton, Stąd 2 =  1 8 , zaś c2 = 2 . 18 =  36, c =  , .36 = 6  cali. 

Zadanie 2

dla oodnie7 8i- byĆ ' T -'” 6 ^ 3 .SrU,)0ŚĆ  ̂m anilow ej, sp lotu kablowego, ula podniesienia p rzedm io tu  o ciężarze 2 ton? b
Rozwiązanie:

W ytrzym ałość ta k ie j l in y  wynosi j? w ytrzym ałości p o tró jn e j liny ma-„i-

lowej sp lotu zwykłego, zatem  je j 0 R Ł 

c2 =  60, c =  j / 6 0 = 7  ^ cala.

1 18 5 7 ,  3 0 ’ *i ląd 2 =
30

J2



Łącząc oka dw óch  l in  p rz y  pom ocy cieńszej l in y ,  na leży tę 
osta tn ią  p rzew iązać parę  razy, aby w iązan ie  b y ło  odp o w ie d n io  
m ocne. Tę ilo ść  razy  (x ) ob licza  się ja k  nas tępu je : m nożym y 
p rzez siebie obw ód obu l in ,  po  czym  ilo c z y n  ten  d z ie lim y  przez 
k w a d ra t obw odu  l in y  łączącej.
Zadanie

I le  razy należy przewiązać 2-calową linę  łączącą oka dwóch lin  5-calo- 
wych?

Rozwiązanie:

5 - 5  25 1
x — 22 — 4 ~  6 4 '

L in ę  na leży przew iązać 6 razy.

O b c h o d z e n i e  s i ę  z l i n a m i  w ł ó k i e n n y m i

L in y  w łó k ie n n e  dostarczane są na s ta tk i w  o k rą g łych  zw o
jach , zw anych b u ch ta m i, k tó ry c h  d ługość w ynos i zw yk le  220  lub  
165 m  (120 lu b  90 sążni). L in k i  grubsze, np . lo g i i  f la g i dostar-* 
czane są ró w n ie ż  w  zw o jach  o ró żn e j d ługości, zaś cieńsze, np. 
d w u n itk a  —  w m o tka cb  lub  k łę b ka ch  na wagę.

K a żd y  zw ó j w in ie n  posiadać ta b lic zkę  zaopatrzoną w  nastę
pu jące  dane: nazwa w y tw ó rn i, nazw isko  o d b io rcy , pe łne  ozna
czenie l in y , c iężar n e tto , data  w yko n a n ia  i  o d b io ru . P rzez ozna
czenie l in y  rozum ie  się: nazwę ro d za ju  w łó kn a  (ko n o p ie , m a n ila  
lu b  sisal), ga tunek w łó kn a  (A , B  lu b  C), stan w łó k n a  (surow y, 
sm o łow any), d ługość w  m e trach , średnicę w  m ilim e tra c h , 
ilo ść  p o k rę te k  i  n um er n o rm y , np . „ l in a  m a n ilo w a  surow a 
A / 100 X  20 X  4 P N /W  —  83031“ .

A b y  ro zw in ą ć  now y zw ó j l in y  w łó k ie n n e j, na leży p o ło żyć  go 
na p łask  (tzn . oś zw o ju  m usi być  p ro s to p a d ła  do p o k ła d u ) w  ten  
sposób, aby w e w n ę trzn y  ko n ie c  l in y  leża ł n iże j, to  je s t b liż e j 
p o k ła du . Po ro zc ię c iu  opasek i zd ję c iu  p o k ro w ca  ko n ie c  ten  w y- 
ciągąm y z w e w n ą trz  (przez oś zw o ju ) do gó ry , ro z w ija ją c  w  ten  
sposób zw ój.

U k ła d a ją c  lin ę  na p o k ła d z ie  w  zw ó j (z w itk i) , na leży lin ę  pra- 
w oskrę tną  zw ija ć  w  p raw o , zaś le w o skrę tn ą  w  lew o, w  p rz e c iw 
nym  razie  pow staną na n ie j sup ły . Celem  usun ięcia  sup łów  na 
l in ie % k tó re j oba końce są w o lne , po s tę p u je m y w  następu jący 
sposób: Z w ija m y  ją w  k ie ru n k u  o d w ro tn y m  do spustu ( lin ę  pra- 
w oskrę tną  zw ija m y  w  lew o, zaś le w o skrę tn ą  w  p ra w o ), po czym  
d o ln y  je j ko n ie c  w yp row adzam y p rzez o tw ó r (oś) zw o ju  na 
w ie rzch  i z w ija m y  ją ponow n ie , lecz ty m  razem  w  k ie ru n k u  od 
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w ro tn y m . Jeśli l in a  m ia ła  dużo sup łów , to  na leży zw ija ć  ją 
w  m ałe z w itk i,  je ś li sup łów  b y ło  n ie w ie le , to  z w itk i m ogą być 
w iększe. P rze w ija ć  trzeba  w  ten  sposób ty le  razy, d o p ó k i sup ły  
n ie  zn ikną .

Jeśli ty lk o  jeden  ko n ie c  l in y  je s t wolny*- d ru g i zaś zam oco
w any, ja k  np. w  ta lia c h * , ga jach**, b rasach*** itp ., to  celem 
usunięc ia  sup łów  zw ija m y  lin ę  na p o k ła d z ie  w  k ie ru n k u  od 
w ro tn y m  do spustu, zaczynając od zam ocowanego końca ; po 
z w in ię c iu  w o ln y  kon iec  p rzep row adzam y z g ó ry  na d ó ł przez 
o tw ó r (oś) zw o ju  i  w yc iągam y go pod  zw o jem  na p o k ła d . W ó w 
czas p rzew racam y ca ły  zw ó j i  p o w ta rza m y  ja k  w yże j.

W sku te k  nap rężen ia  p rz y  p ra cy  l in y  w yd łu ża ją  się do pew- 
nych  g ra n ic  bez uszczerbku  d la  swej w y trz y m a ło ś c i; po p rz e k ro 

c z e n iu  te j g ra n icy  l in a  da le j w yciągana pęka. Tę zdo lność w y c ią 
gania się bez szkody d la  l in y  nazyw am y rozc iąg liw ośc ią  l in y .  D la  
l in y  ko n o p n e j w ynos i ona oko ło  1 0 % po czą tko w e j d ługośc i, dla 
m a n ilo w e j oko ło  1 5 % , s isa low ej o ko ło  1 5 % , ko ko so w e j 25— -30% . 
O rozc iąg liw ośc i l in  na leży pam ię tać , zwłaszcza p rz y  za k ła d an iu  
now ych  l in  na o lin o w a n ie  stałe i gdy m ają  one być m otow iązane 
lu b  obszyte p łó tn e m  lu b  skorą. P rzed tem  na leży je  w yciągnąć 
ta lia m i lu b  p rzez zaw ieszenie p rze d m io tó w  o dużym  ciężarze.

L in y  m o k re  ku rczą  się, d la tego naprężone l in y , gdy ty lk o  
deszcz lu b  w oda zacznie je  m oczyć, na leży z luźn ić , w  p rz e c iw 
nym  w y p a d k u  mogą pęknąć lu b  u tra c ić  część swej w y trz y m a 
łości. Szczególnie pam ię tać  na leży o lin k a c h  sygna łow ych , gajach, 
cum ach, brasach i  ta lia c h  sza lupow ych, je ś li szalupa p rz y 
c iągn ię ta  je s t trz y m a k a m i do poduszek, a ta lie  są obciąg
n ię te  na sztywno.. W iążąc lu k i  lin a m i p rzed  w y jśc iem  w  m orze, 
nie na leży l in  obciągać zb y t sz tyw no : w  czasie sz to rm u l in y  te  pod 
w p ływ em  w o d y  skurczą się (rów n ież  b rezen ty ), uszcze ln ia jąc 
w ten  sposób w iązan ia . R ów n ież n ie  w o ln o  obciągać gaj zby t 
sztyw no p rzed  w y jśc iem  w  m orze.

Sól zaw arta  w w odzie  m o rs k ie j, w ilg o ć , b ra k  świeżego i su
chego po w ie trza , kw asy oraz ich  opa ry , sp a lin y  ro p y  lu b  węgla 
i sadza, zaw arte  w  dym ie  z ko m in ó w  o k rę to w ych , bardzo  niszczą 
linę .

* W ielokrążki.
** W odze ładow nicze . L in y  służące do obracan ia  bu m u  na b o k i.

*** W odza re i.
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L m y  p o w in n y  być p rzechow yw ane w  suchych i  dobrze p rze 
w ie trzanych  pom ieszczeniach, pon iew aż w ilg o ć  p o w o du je  gn ic ie , 
k tó re  zaczyna się od w nę trza  lin y  i  je s t począ tkow o  n ie d os trze 
galne. M agazyny nad z b io rn ik a m i s k ra jn ik o w y m i ( fo rp ik ie m  
i a c h te rp ik ie m ) w sku te k  w ilg o c i są zazw yczaj n ie o dp o w ie d n ie  
d la  p rzechow yw an ia  lin . N ie  w o lno  składać do m agazynów  l in  
m o k ry c h  lu b  w ilg o tn y c h ; p rzed  z łożen iem  na leży je  d o k ła d n ie  
wysuszyć i  w y trzeć  z so li. S zkod liw e  dz ia łan ie  so li je s t zw yk le  
n iedocen iane : sól, k tó ra  pozosta ła  w  w ysuszonej l in ie , w ch łan ia  
ponow n ie  w ilg o ć , co p o w o du je  gn ic ie  lin y . Sól usunąć m ożna 
rów n ież  zm yw ając lin ę  s łodką w odą lu b  zostaw ia jąc ją  na desz
czu, lecz p rzed  z łożen iem  do m agazynu lin ę  należy wysuszyć. 
Suszenie l in y  n ie  może odbyw ać się w  zb y t w yso k ie j te m p e ra 
tu rze , gdyż w łó k n a  m ogą skruszeć w  ciągu k i lk u  godz in . W  m a
gazynach l in y  p o w in n y  leżeć na p ó łkach  lu b  k ra to w n ica ch , aby 
m ia ły  dobrą  w e n ty la c ję  i  ochronę  p rzed  w odą, k tó ra  może się 
tam  dostać. M agazyny na leży p rze w ie trza ć  ja k  na jczęście j, l in y  
zas w ynos ić  na p o k ła d  dla w ysuszenia w  dn ie  słoneczne i c iep łe ; 
sk łada jąc je ponow n ie  do m agazynu, na leży p rzew racać je  na 
p rzec iw ną  stronę. N ie  w o lno  składać l in  w  m agazynach, w  k tó 
rych  zn a jd u ją  się kw asy, bow iem  o p a ry  z kw asów  niszczą lin ę . 
W ysoka te m p e ra tu ra  m agazynów  jes t szkod liw a  d la  l in ,  n a jle p 
sza je s t 10— 20 Celsjusza. J p

S pa liny  ro p y  lu b  węgla, zaw arte  w  dym ie  z k o m in , 
pa ła ją  w łó kn a , niszcząc lin ę . L in y , zwłaszcza z n a jd u ją ^ s ię  
w p o b liż u  ko m in a  lu b  w  ty ln e j części s ta tku  ( „ p . ta lie  szalu 
powe, cum y itp .) , p o w in n y  być  ch ro n io n e  p o k ro w ca m i.

L in y  k tó re  muszą pozostaw ać na p o k ła dz ie , p o w in n y  być
o ile  to  je s t m oż liw e  —  u łożone  w  ten  sposób, aby p o w ie trze  

m ia ło  do n ich  dostęp i  aby woda ic h  n ie  m oczyła . W  czasie 
d łuższych p o d ro ż y  dobrze je s t sk ładać cum y, gaje itp .  do maga- 
zynow . M o k ry c h  cum  n ie  na leży n a w ija ć  na bębny, p rzed tem  
trzeba je  wysuszyć.

O stre  zg inan ie , zwłaszcza na o s trych  k raw ędz iach , pow ódu je  
szybkie  uszkodzenie  i zużycie lin y . B lo k i muszą być dostosowane 
do g rubośc i h n y  średn ica  k rą żka  m usi być co n a jm n ie j 3 razy 
w ‘ ększa n iz  obw od lin y . R o w k i w  k rą żka ch  p o w in n y  m ieć ta k i 
p ro f i l ,  aby lin a  me w ystaw a ła  na b o k i poza ic h  k ra w ę d z ie ; p o 
w inna  ona p rzy legać szczelnie do ro w ka  w  k rą ż k u , inacze j bo- 
w iem  lin a  o c e ra c  się będzie o p o lic z k i w staw y (po r. s tr  ' 55) 
oraz u legn ie  zn ieksz ta łcen iu . P o w ie rzch n ia  ro w k ó w  m usi być 
g ładka, a k raw ędz ie  k rą żkó w  n ie  mogą być okaleczone.
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Im  szybcie j p rzesuw a się lin a  po k rą żka ch  lu b  bębnach, ty m  
szybcie j się zużywa. G w a łtow ne  szarpn ięc ia  z ryw a ją  n i tk i ,  osła
b ia jąc lin ę .

L in y  będące w  u ż y tk u  na leży często badać, n ie  ty lk o  z ze- . 
W nątrz, lecz i  w e w n ą trz ; w  ty m  ce lu  obc ina  się o ko ło  20  cm  lin y  
z je j końca  i  po ro zp le ce n iu  bada się stan w łó k n a  i  n ite k . ' N a d 
m ie rne  zużycie  l in y  pozna je  się po ty m , że p o k rę tk i tracą  o k rą 
g ły  k s z ta łt i ro b ią  się kanciaste , n i t k i  pęka ją , odsta ją  i s trzęp ią  
się na s tyka jących  się k ra w ę d z ia ch  p o k rę te k . Zasadą je s t n ie  
używ ać l in ,  w obec k tó ry c h  m am y pew ne w ą tp liw o ś c i, zwłaszcza 
je ś li one p ra cu ją  tam , gdzie chodz i o bezp ieczeństw o życia . Ź le  
p o ję ta  oszczędność d o p ro w a d z ić  może do k a ta s tro fy  lu b  śm ie rc i. 
L in ę  n iepew ną m ożna zużyć do bezp ieczn ie jszych  ro b ó t.

C i ę ż a r  l i n y  w ł ó k i e n n e j

Poniższa p rzyk ła d o w a  tabe la  poda je  c iężar zw o ju  22Ó m 
l in y  m a n ilo w e j ró żn e j g rubośc i i  rozm a itego  sp lo tu , w y ra b ia n e j 
p rzez jedną  z fa b ry k  l in .  D ane te  odnoszą się do now e j 
l in y , opuszczającej fa b ry k ę . Z czasem lin a  zm ien ia  sw ój c iężar, 
w  zależności od s topn ia  w ilg o tn o ś c i i  zużycia. L in y  w y p ro d u k o 
w ane p rzez inne  fa b ry k i mogą m ieć in n y  c iężar.

C iążar zw o ju  l in y  m a n ilo w e j n ie  sm o łow ane j 
(z w ó j d ług . 220 m )
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8 1 11.7 10.8 40 5 260.8 270.7 232.2
10 I V . 15.4 16.3 41 5 7 , 315.2 330 .6 273 0
12 r / » 23.5 23.5 48 6 373.7 390.9 327 .8
14 IV « 3 1.2 36.2 52 6 7 , 440,0 463 .0 382.3
16 2 42.6 48.0 50 7 509.8 535 2 451.0
18 2 7 . 50.8 53.9 64 8 665.8 697.5 587 3
20 2 7 , 66.2 72.0 72 9 840.9 883.9 737.5 |
22 23 , 78.0 84.3 80 10 1039.5 1188.5 913 .3
24 3 93.4 102.0 88 1i 1257.3 1317.1 1106.2
26 3 7 . 108.8 114.3 96 12 1494.9 1569.7 1311.2
28 3 7 , 128.3 138.7 101 13 1755.7 1840.5 1543.4
30 3 7 , 142.3 150.0 112 14 2036 0 2142.9 1789.2
32 4 167,3 174,5 120 15 2335.8 2452.8 2048 7
34 4 7 . 186.8 198.6 128 16 2663.8 2790.7 2 35.3
36 4 7 , 210.0 222.6 136 17 3001.7 3151.4 2636.1
38 4 3/ ł 233.5 246.7 144 18 3363.6 3530.0 2950.0

P rz y  pom ocy te j ta b e li m ożem y znaleźć p rz y b liż o n ą  d ługość 
l in y , znając je j c iężar, o raz o d w ro tn ie ; znaleźć c iężar l in y ,  zna jąc- 
je j d ługość.
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P R Z Y K Ł A D Y

Zadanie 1

Jaka jest przyb liżona  długość w m etrach 21/2-calowej lin y  m anilow ei, 
p o tró jn e j, sp lo tu  zwykłego, ważącej 40 kg?

Rozwiązanie:

Z tabe li znajdziemy, że zwój 220 m te j lin y  waży 66 kg, stąd 40 kg 
te j lin y  ma dlugosc (220 :66 ).40  =  130,3 m. *
Zadanie 2

I le  wynosi ciężar 90 m 5-calowej l in y  m an ilow ej sp lotu kablowego? 
Rozwiązanie:

%
■ ■ Z nnbe1’ ZIla-idzlem y’ że 220-m etrowy zwój te j l in y  waży 232 kg, stąd 

ciężar 90 m wynosi (232:220). 90 =  94,91 kg.

2 W iedza okrę tow a 17



L IN Y  S T A L O W E

P o d z i a ł  z e  w z g l ą d u  n a - m a t e r i a !

L in y  d ruc iane , używ ane na s ta tkach , w yrab iane  są g łó w n ie  ze 
s ta li, rzadz ie j z m iedz i. W  o s ta tn ich  czasach spo tyka  się l in y  
d ru c ia n o -w łó k ie n n e .

L in y  sta low e (s ta ló w k i) d z ię k i swej w y trzym a ło śc i, trw a ło śc i 
i  g ię tko śc i zastępują  coraz b a rd z ie j l in y  w łó k ie n n e .

L in y  m iedz iane , k tó re  są słabe, lecz n ie  rdzew ie ją , używane 
są do spec ja lnych  ce lów , np . na an teny  rad iow e , do m ocow ań 
w  p o b liż u  kom pasów  itp .

W y r ó b  i r o d z a j e  l i n

L in ę  sta low ą (rys. 9) sp la ta  się z p o k rę te k , te  zaś z d ru tó w . 
•P o k rę te k  jes t zw yk le  od  4 do 8 i  każda z n ic h  zaw ie ra  od k i lk u  
do k ilk u d z ie s ię c iu  d ru tó w . A b y  d ru ty  n ie  rd ze w ia ły , c yn ku je  
się je  ga lw an iczn ie  p rzed  w p lecen iem  w  lin ę . L in a , a zw yk le  
i  p o k rę tk i,  posiada ją  w łó k ie n n y  rdzeń. R dzen ie  u ła tw ia ją  w y ró b  
lin y , u m o ż liw ia ją c  osiągnięcie  rów nego spustu ; rdzen ie  w łó k ie n 
ne, k tó re  są p rze p o jo n e  tłuszczem , ko n se rw u ją  w nę trze  lin y , 
nada ją  je j g ię tkość i  sprężystość oraz u m o ż liw ia ją  ró w n o m ie rn y  
ro zk ła d  naprężen ia  na w szystk ie  d ru ty , je d n a k  osłab ia ją  one 
lin ę .

Na s ta tkach  spo tyka  się następujące rodza je  l in  s ta low ych - 
U N Y  SPLOTU ZW Y K ŁE G O . L in y  te  (rys. 9 , 17  - 1 9 ) ,  podobn ie  

ja k  l in y  w łó k ie n n e , m ają spust o d w ro tn y  do spustu p o k rę te k , 
np. je ś li p o k rę tk i są lew oskrę tne , to lin a  jes t p raw o sk rę tna . 
N a jczęście j na s ta tkach  używ ane są l in y  sp lo tu  zw yk łego , p raw o- 
skrę tne , sześciopokrę tkow e.

LINY SPLOTU ODWROTNEGO. L in y  te, zwane ró w n ie ż  linam i 
odw ro tnego  spustu (rys. 10), m ają  spust w  ty m  sam ym  k ie ru n k u
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co spust p o k rę te k , w sku te k  czego pos iada ją  w iększą p o w ie rzch 
n ię  s tyku  n iż  l in y  s p lo tu  zw yk łego  i  d la tego zużyw ają  się w o ln ie j. 
P os iada ją  one w iększą g ię tkość, je d n a k  są tru d n e  w  obsłudze 
i  w ym aga ją  dośw iadczenia  w  użyc iu . N a s ta tkach  są bardzo 
rzadko  używ ane. Z a w ie ra ją  zw yk le  6 p o k rę te k .

LINY SPLOTU NATURALNEGO. L in y  te , zwane ró w n ie ż  „k s z ta ł
to w a n y m i“ , w eszły na ry n e k  w  o s ta tn ich  czasach i  d la tego na 
s ta tkach  są jeszcze na ogó ł m a ło  znane.

P rz y  p ro d u k c ji l in  sp lo tu  zw yk łego  lu b  odw ro tnego  d ru ty  
i  p o k rę tk i w tłaczane  są na m ie jsce pod  w p ływ e m  skręcan ia ; 
je ś li z l in y  ta k ie j zd e jm ie m y opaskę, to  ko n ie c  l in y  ro zp lec ie  się 
au tom atyczn ie .

P rz y  p ro d u k c ji l in  sp lo tu  na tu ra ln e g o  każdy  d ru t p rzed  z w i
n ięc iem  w  p o k rę tk ę  zosta ł w y g ię ty  w  k s z ta łt, ja k i  posiadać p o 
w in ie n  w  p o k rę tc e ; ana log iczn ie  p o k rę tk i o trz y m a ły  sp ira ln y  
k s z ta łt p rzed  zw in ię c ie m  ic h  w  lin ę . D z ię k i tem u  lin a  ta  n ie  ma 
te n d e n c ji do ro zp la ta n ia  się, opask i są zbyteczne, d ru ty  i  p o 
k rę tk i  leżą zupe łn ie  m a rtw o  i  naw e t po c a łk o w ity m  usun ięc iu  
je d n e j p o k rę tk i p rzez o d w in ię c ie  je j a n i l in a , an i p o k rę tk a  n ie  
ro z w ija ją  się i  p o k rę tk ę  m ożna ręczn ie , bez tru d u , w p leść z p o 
w ro te m  d o k ła d n ie  na je j p o p rze d n ie  m ie jsce w  lin ie . Jest to 
bardzo w ie lk a  za le ta  p rz y  ro b ie n iu  sp lo tów , zwłaszcza d ług iego  
sp lo tu , gdyż zak ładan ie  opasek na p o k rę tk a c h  je s t zbyteczne. 
P rze rw ane  od zużycia  d ru ty  na p o w ie rz c h n i l in y  pozosta ją  m a r
tw o  na sw ym  m ie jscu , n ie  tw o rzą c  tzw . zadz io rów . L in y  te 
p fz y  p ra cy  skręca ją  się znacznie m n ie j od in n ych . W sze lk ie  
obciążenie  ro zk ła d a  się w  n ic h  b a rd z ie j ró w n o m ie rn ie  na d ru ty  
i  p o k rę tk i,  d z ię k i czem u zużyw ają  się one w o ln ie j i  d łuże j służą, 
dając oszczędność w  kosztach. K o rz y ś c i te  są szczególnie znaczne 
p rz y  p racy  w  b lokach  (np. re n e ry  ładow n icze *, ta lie  itp .) . L in y  
sp lo tu  n a tu ra lnego  są bardzo g ię tk ie . Powyższe za le ty  p rzem a
w ia ją  za ja k  n a jw ię kszym  zastosow aniem  ty c h  l in  na s ta tkach. 
M a ją  one sp lo t z w y k ły  lu b  o d w ro tn y ; te  osta tn ie  są tru d n ie jsze  
w  użyc iu .

LINY SPLOTU KABLOWEGO. L in a -s p lo tu  kab low ego (rys. 11) 
zw ija n a  je s t z k i lk u  l in  s p lo tu  zw yk łego  (z k tó ry c h  każda posiada 
rdzeń  w łó k ie n n y ) w o ko ło  grubego w łó k iennego  rdzen ia , w  k ie 
ru n k u  o d w ro tn y m  do spustu ty c h  l in .  Są one słabsze od l in  
sp lo tu  zw yk łego  te j samej g rubośc i, b a rd z ie j g ię tk ie  i  sprężyste 
i m a ją  m nie jszą  sk łonność do skręcan ia  się. U żyw ane są na ho le ,

* L in y  ładow nicze.
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do p rac  ra tu n k o w y c h  itp .  ro b ó t, p rz y  k tó ry c h  w ym aga się od 
l in y  szczególnej g ię tko śc i i  sprężystości.

LINY Z PŁASKIMI POKRĘTKAMI. L in a  z p ła s k im i p o k rę tk a m i 
(rys. 12 , 13, 14) składa się ze spłaszczonych p o k rę te k , d z ię k i cze
m u  posiada ona dwa razy  w iększą p o w ie rzch n ię  s tyku  zewnętrz-, 
nego (p o w ie rzch n ia  s tyku  l in y  z bębnem , k rą ż k ie m  itp . jes t dwa 
razy w iększa od p o w ie rzch n i s tyku  l in y  sp lo tu  zw yk łego ) i  w sku 
te k  tego w o ln ie j się zużywa. D z ię k i tem u l in y  te  nada ją  się na 
re n e ry , ta lie  ładow n icze  itp .  Są one ró w n ie ż  o ko ło  1 0 % 
m ocnie jsze od l in  sp lo tu  zw yk łego , o o k rą g łych  p o k rę tka ch . 
Znoszą le p ie j ostre  zgięcia, je ż e li pos iada ją  sp lo t o d w ro tn y , 
na tom ias t p rz y  sp loc ie  z w y k ły m  są m n ie j odpo rne  na zgięcia, 
gdyż d ru ty  w  p o k rę tk a c h  n ie  m ają  te j samej sw obody u k ła d a n ia  
się w  szczelinach m iędzy  sobą co d ru ty  w  lin a c h  o o k rą g łych  
p o k rę tka ch . N a ogół l in y  te m ają  m ałe zastosowanie na s ta t
kach.

LINY Z PAROMA WARSTWAMI POKRĘTEK. W o ko ło  w łó k ie n n e 
go rdzen ia  (rys. 15) op la ta  się k i lk a  p o k rę te k , podo b n ie  ja k  
p rzy  w y ro b ie  l in  sp lo tu  zw yk łego , po czym  w o ko ło  ta k  skon
s truow ane j l in y  op la ta  się w  k ie ru n k u  o d w ro tn y m  drugą w a r
stwę p o k rę te k , uszcze ln ia jąc rd ze n ia m i w łó k ie n n y m i p rzes trzeń  
m iędzy ob iem a w a rs tw am i. W  lin a c h  o p o tró jn e j w a rs tw ie  p o 
k rę te k  p o k rę tk i zew nętrzne  i  w ew nę trzne  skręca się w  je d n ym  
k ie ru n k u , zaś środkow e  w  p rze c iw n ym . L in y  te  są nadzw yczaj 
g ię tk ie  i  n ie  skręca ją  się, sup ły  n ie  pow sta ją  na n ich . U żyw ane 
sa na ta lie  szalupowe.

LINY DRUCIANO-WŁÓKIENNE. Są to  l in y  w łó k ie n n e  (rys. 16). 
w  k tó ry c h  część n ite k  zastąp iona jes t d ru ta m i s ta lo w ym i. Są one 
m ocn ie jsze  od l in  w łó k ie n n y c h , lecz m n ie j g ię tk ie  i  sprężyste od 
n ich . Zas ługu ją  na szersze zastosowanie na sta tkach .

E l e m e n t y  w y t r z y m a ł o ś c i  i  t r w a ł o ś c i  
l i n y  s t a l o w e j

D o b ra  lin a  sta low a p o w in n a  być  m ocna, trw a ła , g ię tka , sprę
żysta i  n ie  p o w in n a  posiadać te n d e n c ji do skręcan ia  się. L in a  
sta low a zna laz ła  ta k  duże zastosowanie na s ta tkach  d z ię k i w ię k 
szej w y trzym a ło śc i i  trw a ło ś c i w  p o ró w n a n iu  z l in a m i w łó k ie n 
n y m i; jes t ona 6— 9 razy  m ocn ie jsza  od l in y  m a n ilo w e j, k o n o p 
ne j lu b  s isa low e j, je d n ako w e j z n im i g rubośc i. U je m n ą  s troną 
l in y  s ta low e j jes t m n ie jsza  g ię tkość i  sprężystość w  s tosunku  do 
l in  w łó k ie n n y c h  oraz w iększa sk łonność do skręcan ia  się. S prę
żystość l in y  s ta low e j n ie  po lega na w y d łu ż a n iu  się sam ych d ru 
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tów , lecz na ty m , że pod  w p ływ e m  naprężen ia  d ru ty  i  p o k rę tk i 
zaczynają szcze ln ie j p rzy legać  do s iebie i  tonąć w  rdzen iach  w łó 
k ie n n ych . W yd łu ża n ie  się d ru tó w  jes t oznaką, że lin a  w kró tce , 
pękn ie .

Zastanów m y się, ja k ie  c z y n n ik i w p ły w a ją  na w y trzym a ło ść , 
trw a ło ść , g ię tkość i  sprężystość l in y  s ta low e j oraz je j skłonność 
do skręcan ia  się:

MATERIAŁ I JEGO GATUNEK. N a jw iększą  w y trzym a ło ść , trw a 
łość i  g ię tkość posiada d ru t  ze s ta li tw a rd e j, po tem  następu ją  
w ko le jn o śc i: d ru t ze s ta li z w y k łe j i m ię k k ie j.

W YRÓ B L IN Y . Cechy l in y  w yn ika ją ce  z je j w y ro b u  om ów ione  
zosta ły  w  ro zd z ia le : W y ró b  i  rodza je  l in , s tr. 18. R o zp a trzym y  
je  b a rd z ie j szczegółowo. P o ró w n a jm y  d la  p rz y k ła d u  lin ę  A  na 
rys. 17 z lin ą  B  na. rys. 18. O bie są w yp ro d u ko w a n e  z tego sa
mego m a te ria łu , m a ją  jednakow ą grubość, ten  sam sp lo t i  p o -6  
p o k rę te k , je d n a k  lin a  A  posiada po 37 d ru tó w  w  każde j po- 
k rę tce  (razem  2£2 d ru ty ), zaś lin a  B po 61 d ru tó w  w  p o krę tce  
(razem  366 d ru tó w ). G rubość p o k rę te k  w  obu lin a c h  je s t je d n a 
kow a, zaś d ru ty  w  lin ie  A  są grubsze n iż  w  lin ie  B . Z  tych  
dw óch l in  lin a  Ą , posiadająca grubsze d ru ty , jes t o k ilkanaśc ie  
p ro ce n t m ocn ie jsza  od l in y  B. N a to m ia s t lin a  B jes t b a rd z ie j 
g ię tka  i  sprężysta ; je j d ru ty  są cieńsze, a w ięc giętsze, poza tym  
p rz y  w yc iągan iu  w iększa ilo ść  d ru tó w  posiada w ięce j szcze lin  do 
u k ła d a n ia  się, co daje w iększą sprężystość l in y .

P o ró w n a jm y  te raz  lin ę  A  z l in ą  C na rys. 19. O bie  w y p ro d u 
kow ane są z tego samego m a te ria łu , m a ją  jednakow ą  grubość, 
ten sam sp lo t po 6 p o k rę te k , jednakow ą  grubość d ru tó w , je d n ak  
lin a  C posiada w łó k ie n n e  rdzen ie  w  każde j p o k rę tce , w sku te k  
czego o 42 d ru ty  (o 7 d ru tó w  w  każde j po k rę tce ) m n ie j, n iż  lin a  
A . L in a  C je s t słabsza od l in y  A  o k ilka n a śc ie  p ro ce n t. W id z im y  
zatem , że rdzeń  w łó k ie n n y  osłabia lin ę , da je  je j n a tom ias t w ię k 
szą trw a ło ść , g ię tkość  i  sprężystość. T łuszcz za w a rty  w  rd ze n iu  
ko n se rw u je  lin ę  od w ew ną trz  i  zapobiega rd ze w ie n iu  d ru tó w , 
d z ię k i czem u zm nie jsza  ic h  ta rc ie  w ew n ą trz  l in y , co znow u daje 
je j w iększą g ię tkość. R dzeń tw o rz y  poduszkę, w  k tó re j toną 
d ru ty  p rz y  zg inan iu  lu b  w yc iągan iu  l in y ,  d z ię k i czemu lin a  zys
k u je  na g ię tko śc i i  sprężystości.

Spust k r ó tk i  osłab ia  l in ę  i  zw iększa je j sk łonność do sk rę 
cania się.

S p lo t o d w ro tn y  zw iększa p o w ie rzch n ię  s tyku  zew nętrznego, 
d z ię k i czemu lin a  zużyw a się w o ln ie j. L in y  te są b a rd z ie j g ię tk ie  
od l in  sp lo tu  zw yk łego , m a ją  je d n a k  tendenc ję  do skręcan ia  się.
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w  rozZ a le ty  sp lo tu  n a tu ra lnego  om ów iono  szczegółowo 
dz ia le : W y ró b  i  rodza je  l in  (s tr. 18).

S p lo t k a b lo w y  zapobiega sk ręcan iu  się l in y , pon iew aż p o 
siada d o d a tko w y  spust, p rze c iw n y  spus tow i l in ,  z k tó ry c h  sp le
ciono lin ę  kab low ą . C ienk ie  d ru ty  i  duża ilo ść  rd ze n i w łó k ie n 
nych zw iększa ją  g ię tkość  i  sprężystość l in y ,  os łab ia ją  je d n a k  je j 
w y trzym a łość .

L in y  z p ła s k im i p o k rę tk a m i zużyw ają  się w o ln ie j i  m a ją  w ię k 
szą w y trzym a ło ść  n iż  l in y  z p o k rę tk a m i o k rą g ły m i sp lo tu  zw y
kłego.

L in a  z parom a w a rs tw a m i p o k rę te k  n ie  skręca się, pon iew aż 
p o k rę tk i w  poszczególnych w ars tw ach  spuszczane są w  p rz e c iw 
nych  k ie ru n k a c h . D z ię k i duże j ilo śc i rd ze n i i  o d p o w ie d n io  c ie n 
k im  d ru to m  lin a  ta jes t nadzw yczaj g ię tka  i  sprężysta.

L in y  d ru c ia n o -w łó k ie n n e  są n a jb a rd z ie j sprężyste i  g ię tk ie , 
n a jm n ie j skręca ją  się, są je d n a k  2 razy  słabsze od l in  s ta low ych .

GALWANIZOWANIE DRUTÓW zw iększa trw a ło ść  i g ię tkość lin y , 
pon iew aż zapobiega rd ze w ie n iu , a ty m  sam ym  zm nie jsza ta rc ie  
d ru tó w  w ew n ą trz  lin y .

STARANNOŚĆ PRODUKCJI m a duży w p ły w  na w y trzym a ło ść  
i  trw a ło ść  lin y . W szystk ie  d ru ty  p o w in n y  m ieć jednakow ą  g ru 
bość, a każdy  z n ich  w in ie n  być  ró w n e j g rubośc i na ca łe j swej 
d ługości, w  p rze c iw n ym  razie  d ru ty  cieńsze będą pękać w  n a j
c ieńszych m ie jscach. Spust m us i b yć  ró w n y , aby naprężen ie  ro z 
k ła d a ło  się ró w n o m ie rn ie  na w szys tk ie  d ru ty . D o b re  i  znane 
fa b ry k i dają gw aranc ję  sta ranne j p ro d u k c ji,  a w te d y  wyższa 
cena l in y  op łaca się.

KONSERWACJA znacznie zw iększa trw a ło ść , g ię tkość  oraz 
sprężystość lin y . Sm arow anie  c h ro n i lin ę  od rd z y  i  in n ych  
n iszczących w p ły w ó w  oraz zm nie jsza ta rc ie  zew nę trznych  d ru tó w  
o bębny, k rą ż k i, r o lk i  i tp . ,  ch ro n ią c  lin ę  p rze d  szybk im  zuży
ciem . P rze n ika ją c  do środka, sm ar zm nie jsza ta rc ie  w e w n ę trz 
n ych  d ru tó w , d z ię k i czemu lin a - zachow uje  g ię tkość. Sm ar zasi
la ją cy  rdzeń  n ie  ty lk o  ko n se rw u je  w ew nę trzne  d ru ty , lecz ró w 
nież p o w o d u je  pęczn ien ie  rdzen ia , co pozw ala  d ru to m  —  p rzy  
zg inan iu  lu b  w yc iągan iu  l in y  —  g łę b ie j w  n im  tonąć, d z ię k i 
czemu lin a  zachow uje  g ię tkość i  sprężystość.

STOPIEŃ ZUŻYCIA I  SPLOTT. W  m ia rę  zużycia  l in a  tra c i na 
m ocy. P rze rw ane  d ru ty  os łab ia ją  l in ę , zaś lin a  z p rze rw aną  po- 
k rę tk ą  lu b  p rzeża rta  rdzą n ie  nada je  się do u ż y tk u . S p lo ty  
(szp la jsy) os łab ia ją  lin ę .
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W  zależności od s topn ia  g ię tko śc i od ró żn ia m y l in y  sztyw ne, 
g ię tk ie , spec ja ln ie  g ię tk ie  i  ba rdzo  g ię tk ie .

W y t r z y m a ł o ś ć  l i n y  s t a l o w e j

Ze w zg lędu  na różno rodność  czyn n ikó w  w p ływ a ją cych  na 
w y trzym a ło ść  l in y  s ta low e j, tru d n o  je s t u s ta lić  ścisłe w zo ry  w y 
raża jące je j  obciążenie  niszczące (rozryw a jące ) i  robocze. K ażda  
lin a  w y p ro d u ko w a n a  p rzez dob rą  fa b ry k ę  poddaw ana jes t p ró 
bom  na w y trzym a ło ść  i  zaopa trzona  w  św iadectw o, podające 
O N  i O R, c iężar, ro d za j w y ro b u , m a te r ia ł i tp . W iększe fa b ry k i 
p u b lik u ją  ró w n ie ż  ta b e lk i poda jące te  szczegóły d la  różnych  
ro d za jó w  lin .

Zam ieszczone p o n iże j i  na  s tr. 27 tabe le  odnoszą się do 
p ro d u k c ji ok re ś lo n e j fa b ry k i.  M ożna je  z pew ną rezerw ą sto 
sować do podobnych  l in  w y ra b ia n ych  p rzez in n e  fa b ry k i.

O bciążenie  niszczące s ta low e j l in y  ga lw an izow ane j sp lo tu  
zw yk łego  (w  tonach )
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8 1 2,9 2,0 1,6 2,9 1,8 2,6 2,6 3,0
12 IV , 6,4 4,8 3,7 6,4 4,1 6,1 5,4 6,3
16 2 11,7 8,3 6,8 11,7 7.0 11,2 10,0 11,3
20 27, 18,0 13,2 10,7 18,0 10.7 17,7 l5,2 17,7
24 3 25.6 18,6 15.0 25,6 16,5 25,7 23,5 26,6
28 37, 35,6 25,7 20,0 35,6 ‘z 2,0 35.2 30,1 34.0
32 4 47,1 33,2 27,2 47,i 28,2 44, f 40 1 45 3
36 47, 60,2 43 3 33,8 60,2 36,2 58,6. 51,4 58.2
40 5 72,2 52,8 42,1 72,2 44,1 70,9 64,2 72,7 64,0 60,5
44 ty , 84,1 76,6 86,7 78,2 7 1.5
¿8 6 99, l 92.1 104,3 93,8 86,6
52 67, 104 7 118,5 107,9 99.6
56 7 i ¿0,0 136,2 126,2 117,2
fO l l / 2

14\8 136,3
64 8 166,9 152,5
7 2 0 209,2 192,5
50 10 244,8 237,0
88 11 •'86.4 286,3
96 12 349,3 328.7

U W A G A : L in y  powyższe w yp ro d u ko w a n e  są z d ru tó w , k tó ry c h  obciążenie 
ro z ryw a ją ce  w yn o s i 140 kg /m m  k w a d ra to w y .
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(a

i)

m)

q)
Rys. 20

P R ZE KR O JE  L IN  S TA LO W Y C H

u ż y w a '" * *  3naU c u m y , i  °  rene“  ) n a ^ re n e ’^  a) b) c) d) e) f) f i “ , g) ~ h)
g ię tk o ś c igrUbe CUmy ‘ d °  WSZelWch’ ro b ó t, 'g d z ie  w ym aga się od " lin y  w ta S te j

n i
C y fry  pon iże j zam ieszczone podają 

w  poszczególnych linach . k o le jn o  ilość p o k rę te k , d ru tó w  i rdze-

a) 6X 7 ( 1  rdzeń w łk .)
b) 6X 8 t(7 rd ze n i w łk .)
c) 6X 9 i(7 rd ze n i w łk .)
d) 6X10 (7 rd ze n i w łk .)
e) 6X11 (7 rd ze n i w łk .)
f) 6X12 (1 rdzeń w łk .)

g) 6X12 (7 rd ze n i w łk .)

h) 6X15 ,(7 rd ze n i w łk .)
i)  6X19 ( 1  rdzeń w łk .)
j )  '6X24 (7 rdzen i w łk .)
k ) 6X27 (1 rdzeń w łk .)
l) 6X30 i(7 rd ze n i w łk .)

m ) 6X37 (1 rdzeń w łk .)
n) 6X61 (1 rdzeń w łk .)

o) 6X91 (1 rdzeń w łk .)
p) 8X 8 (9 rd zen i w łk .)
q) 8X12 (9 rd z e n i w łk .)
r) 8X10 (1 rdzeń w łk .)
s) 5X24 (9 rd ze n i w łk .)
t) 8X37 (1 rdzeń w łk .)
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O bciążenie  niszczące l in y  s ta low e j (u> tonach )

U W A G A - L in y  powyższe w yp ro d u ko w a n e  są z d ru tó w , k tó ry c h  obcią
żen ie ro z ryw a ją ce  w yn o s i 140 kg /m m  kw .

O bciążenie  n iszczące .(O N )  now e j, d o b re j l in y  s ta low e j o b li
czyć m ożna w  p rz y b liż e n iu  z nas tępu jących  w zo ro w : 

d la  l in  słabszych 0/V = 2c2 to n  lu b  0N ==3 f  tonJ 
d la  l in  m ocn ie jszych  O N  =  3c2 to n  lu b  O N  =  4 5d* ton .
W  ty c h  w zo rach  c oznacza obw ód l in y  w  calach, zas a śred

nicę w  cen tym e trach .
O bciążenie  robocze (O R )  je s t 6 razy m nie jsze  m z niszczące. 

O b liczam y je  w  p rz y b liż e n iu  ze w zo ró w .
C2

d la  l in  słabszych OR  —  to n  ^ R 2 ton ,

to n  lu b  OR  —  0,752 ton .d la  l in  m ocn ie jszych  OR  —

P R Z Y K Ł A D Y

Zadanie 1
Znaleźć ON oraz OR 3-oalowej lin y  stalowej sp lo tu  zwykłego, 6-po- 

k rę tko w e j z 7 rdzen iam i w łók iennym i, w każdej pokrętce po J~ d ru to  
(rys. 20 g, porów naj rów nież tabelę na str. 25).
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tem fe1 dO N - 2 ^ n a 2Slai SZa9 S0 ” ? !? '" 4 P° SI iada w iele rdzeni w»ókien„ych, za- 
ie T 0 N  =  1 8 ^  ,onT ' 9  =  1 8  tOU' P° WyŹSZa tabela « *• 25) podaje

32 9
0 R =  g = - 3" =  g -  = 3  tony.

Zadanie 2

k r e t k o w ln  1 °N 8  ° * aZ 0 Rt - f . Ca,OWej lin y  stalowei  sp lo tu  zwykłego, 6 -po-
2 0  f  n o r L n a i  -Zen' em w ^ " e j  pokrętce po 12  d ru tów  (rys.¿u r, porów naj rów nież tabelę). y

Rozwiązanie:

s i a d a m y *  ., in » “ »«»iejsza, ponieważ w porów nan iu  z poprzednią po-

*™, « M i i .  « „  ”  «  ON= 25'6
t ■ nr, 32 9Jej O R — 2  _  g — ~ 2  =  4,5 ton.

Zadanie 3

e ja li, lnaiieZtk ,V W  ° raZ11° R 4;Ca’ ° Wej !h ,y  staIowej  sp lo tu  kablowego, spe- J ne g ię tk ie j (rys. 11, porów naj rów nież tabelę).

związanie:

=  2 c » - 2  4 ablT ‘ir , ieSL SłabSZa niŻ Hna Spl° tU zwyklego, zatem je j ON =  
0 _ 3 2  tony, co odpowiada m n ie j w ięcej w artości poda-

. 4" 1 fi 1
nej w tabe li. Jej O R =  3 '  =  T  =  ~  =  5 \  tony.

Żądaną grubość l in y  s ta low e j, p o trze b n e j do podn ies ien ia  
p rz e d m io tu  o danym  ciężarze (lu b  po ko n a n ia  danego obciążę-
“ la ) ! znaJduJemy z pow yższych w zo ró w  w  sposób podany  w  ro z 
dz ia le : W ytrzym a łość  l in y  w łó k ie n n e j, na s tr. 9 .

O b c h o d z e n i e  s i ę  z i i  n a m i  s t a l o w y m i

L in y  sta low e dostarczane są na s ta tk i w  o k rą g łych  zw o jach , 
k tó ry c h  d ługość w ynos i zw yk le  220  lu h  165 m (120  lu b  90 
sązm ściągn ię te  są opaskam i i  o w in ię te  p o k ro w ca m i.

W sku tek  n ie u m ie ję tn e g o  ro z w ija n ia  zw o ju  pow sta je  na l i-  
me ta k  w ie le  sup łów , ze sta je się ona n iezda tna  do u ż y tk u . N a 
leży ją  ro z w ija ć  w  jeden  z nas tępu jących  sposobów:

a) w ó j nasadzić na szpulę w in d y , usunąć p o k ro w ie c  i  opa
sk i, u ru c h o m ić  w in d ę  i ro z w ija ć  lin ę , c iągnąc za je j zew nę trzny  
kon iec . Jednocześnie ko n ie c  ten na leży n a w ija ć  na bęben, na 
k tó ry m  będzie  ona p rzechow yw ana.

Rozwiązanie:
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b) K o ło  nasadzić na oś sto jącą  p io n ow o , na n im  po łożyć  
zw ó j na p łask  (tzn . oś zw o ju  m usi s tanow ić  p rze d łu że n ie  osi 
ko ła ) i  ro z w ija ć  lin ę , 
ciągnąc za zew nę trzny  
kon iec . Rys. 21 p rzeds ta 
w ia  spec ja lny  k o ło w ro 
te k  do ro z w ija n ia  zw o ju .

c) W  b ra k u  ko la  zbić 
k rz y ż a k  z dw óch p ro s to 
p a d łych  do s iebie desek, 
na sk rzyżo w a n iu  w y w ie r
c ić  o tw ó r, nasadzić na 
p ionow ą  oś i  postępow ać 
da le j ja k  pod  b).

d) Z b ić  k rzyża k , na
sk rzyżo w a n iu  założyć 
s tro p  bez końca , zw ó j 
p o ło żyć  na p łask  na k rz y . R y s . 21

żaku, s tro p  w yciągnąć
przez oś zw o ju  na w ie rzch , pow ies ić  na h a ku  k rę t lik o w y m  i  ro z 
w ija ć  lin ę , ciągnąc za zew nę trzny  kon iec.

e) Toczyć zw ó j po p o k ła d z ie  w sposób pokazany na rys. 22,
ro z w ija ją c  w  ten  sposób lin ę  
od zew nętrznego końca. 
Jeś li zw ó j zby t c ię żk i i  ro z 
sypu je  się, p rze tkn ą ć  przez 
jego oś ło m  lu b  d rąg i  p rz y 
trzym yw a ć  go za oba końce, 
ró w n o le g le  do p o k ła du .

N ie  w o lno  ro z w ija ć  l in y  
ze zw o ju  leżącego n ie ru c h o 
mo na p o k ła dz ie , a w  żad
n ym  w yp a d ku  od w e w n ę trz 
nego końca.

A b y  ro zp lą ta ć  sup ły , 
n a jle p ie j jes t rozciągnąć lin ę  
na p o k ła d z ie  lu b  na brzegu 
i  o d k rę c ić  z obu końców . 
P rzy  duże j ilo ś c i sup łów  bę
dzie to  czynność tru d n a , 
w ym aga jąca w ie lu  lu d z i. D la  

Rys. 2 2  u ła tw ie n ia  je j dobrze jes t
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po łożyć  każdy  k o n ie c  na p o w ie rz c h n i szpu li w zd łuż  osi w in d y  
i  p rzyw iązać  go (rys. 23), następn ie  obie w in d y  puścić p o w o li 
w p rze c iw n ych  k ie ru n k a c h , s tosow nie do k ie ru n k u  sup łów . Na 
obu końcach  su p ły  zaraz się ro zw in ą  i  zaczną pow staw ać nowe 
w  k ie ru n k u  o d w ro tn y m , co u ła tw i lu d z io m  sto jącym  w zd łuż  l in y  
rozp row adzen ie  daw nych  sup łów .

A b y  usunąć sup ły  m ożna ró w n ie ż  w ypuśc ić  lin ę  
za b u rtę , gdy s ia te k  je s t w  ru ch u , za trzym u ją c  jeden  
ko n ie c  na w in d z ie , i  ciągnąc ją  w  ten  sposób przez 
k ilka n a śc ie  m in u t, po czym  w yb rać  w indą , n a w ija ją c  
jednocześn ie  na bęben, na k tó ry m  lin ę  p rze ch o w u 
je m y . U czyn ić  to  m ożna ty lk o  na w iększych  g łębo
kośc iach ; je ś li je s t zb y t p ły tk o , lin a  zaczepić może 
o dno. C elem  zm nie jszen ia^ obciążenia  na w in d z ie  
szybkość s ta tk u  na leży z redukow ać i  m aszynę za trzy 
m ać, aby lin a  n ie  w p lą ta ła  się W  śrubę. D o b re  re z u l
ta ty  daje ró w n ie ż  w ypuszczenie  l in y  ze s ta tku  s to ją 
cego na dużej g łębokości. L in a  rozk ręca  się wówczas 
p o d  w p ływ e m  swego ciężaru.

P o jedynczy , o s try  supeł usuwa się ja k  nas tępu je : 
L in ę  u ją ć  d ło ń m i w  sposób pokazany na rys. 24 a i, 
k rzyżu ją c  oba ra m io n a  w  k ie ru n k u  s trza łek , o tw o rzyć  

supeł ta k  ja k  na rys. 24b. L in ę  o d w ró c ić , supeł oprzeć na k o la 
n ie  i, p rzyc iska ją c  ob iem a d ło ń m i w  d ó ł (w  k ie ru n k u  s trza łek  
na rys. 24c), w yp ro s to w a ć  lin ę . W y k o n u je m y  to  siedząc. N ie  
w o lno  usuwać sup ła  ciągnąc za oba końce l in y  w  k ie ru n k a c h  
p rze c iw n ych  do k ie ru n k ó w  s trza łe k  na rys. 24a, bow iem  lin a

n ig d y  n ie  w yp ro s tu je  
się na leżyc ie  i  w  m ie j
scu supła u legn ie  zn ie 
ksz ta łce n iu  w sku te k  
częściowego o d w in ię . 
c ia się p o k rę te k  i  ost
rego zgięcia pew ne j 
ilo śc i d ru tó w .

Rys. 23

A b y  zapobiec po 
w staw an iu  sup łów  na cum ach dobrze  jes t p rz y  w y b ie ra n iu  na
w ija ć  je  na p rzem ian , raz z gó ry , raz z do łu , na szpulę w in d y .

L in y  będące w  użyc iu , np . cum y, p o w in n y  być  n a w in ię te  ńa 
bębny i  n a k ry te  p o k ro w ca m i. Ś rednica bębnów  p o w in n a  być 
co n a jm n ie j 6 razy w iększa n iż  obw ód l in y  cieńszej i  g ię tk ie j, 
zaś 7— 10 ra zy  w iększa n iż  obw ód  l in  g rubszych i  sz tyw n ie j-

30



szych. C hodz i o u n ik n ię c ie  os trych  zgięć, k tó re  p o w o du ją  lam a 
n ie  się d ru tó w  i  zn ieksz ta łcen ie  l in y . W  b ra k u  dosta tecznej 
ilo ś c i bębnów  m ożna je  z ro b ić  z drzew a w ła sn ym i ś ro d ka m i 
N a leży  u n ik a ć  k la ro w a n ia  (zw ija n ia ) cum  bezpośredn io  na po 
k ła d z ie , gdyż ta k ie  z w ija n ie  p o w o du je  pow staw an ie  sup łów  
Jeś li kon ieczność zmusza do tego, na leży k la ro w a ć  l in y  na k ra  
to w n ica ch  lu b  deskach i  o k ry w a ć  po k ro w ce m , aby w oda n ie  
zm yw ała  sm aru. D ob rze  je s t u k ła d ać  s ta ló w k i w  tzw . ósem ki.

W  m agazynach l in y  p o w in n y  być  nasm arowane, u łożone  na 
k ra to w n ic a c h  lu b  p ó łka ch  i  p o k ry te  p o k ro w ca m i. N ie  w o lno  
składać ic h  w  m ie jscach, gdzie zn a jd u ją  się kw asy, o p a ry  k w a 
sów niszczą bow iem  lin ę . M agazyny muszą być  suche i często 
p rze w ie trza n e , gdyż w ilg o ć  przyśp iesza rdzew ien ie .

L in y  sta low e muszą być 
ja k  na jczęście j sm arowane.
N ie  na leży używ ać sm arów  
w łasnego, okrę tow ego  w y. 
ro b u , gdyż są one zw yk le  
m ało  skuteczne, szybko 
schną lu b  zm yw a ją  się, 
a często okazu ją  się w ręcz 
szkod liw e  d la  rd ze n i w łó 
k ie n n ych . Stosować na leży 
sm ary fab rycznego  w y ro b u , 
zaś w  b ra k u  ta ko w ych  sma
row ać m ożna c iep łą  miesza- 
n iną  ło ju  z g ra fite m , c ie p 
ły m  pokostem  (go tow anym  o le jem  ln ia n y m ) lu b  o liw ą  c y lin d ro 
wą. P o ko s t i  o liw a  zm yw ane są w p ra w d z ie  szybko p rzez wodę, 
je d n a k  ła tw o  p rz e n ik a ją  do w n ę trza  l in y  i zasila ją  rdzeń. Smar 
w in ie n  o b fic ie  p o k ry w a ć  lin ę  i  zape łn iać  w szystk ie  w g łęb ien ia ; 
odnos i się to szczególnie do rene rów , ta l i i  ład o w n iczych  itp - 
C um y sm arowane o b fic ie  sta ją się ś lisk ie  i w sku te k  tego op e ro 
w an ie  n im i je s t tru d n e , a czasem niebezpieczne. D la tego  le p ie j 
sm arować je  rz a d k im i sm aram i lu b  pokostem , albo o liw ą  c y lin 
drow ą.

Jeśli lin a  sta low a p ra cu je  w b lo k u , to  średn ica  k rą żka  p o 
w in n a  być 4 7 razy w iększa n iż  obw ód l in y ;  szczegóły podane
są na s tr. 56.

Im  szybcie j przesuw a się lin a  po k rą żka ch  i  bębnach, tym
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szybcie j zużyw a się. G w a łtow ne  szarpn ięc ia  z ryw a ją  d ru ty , 
os łab ia jąc lin ę * .

Czy lin a , k tó rą  zam ie rzam y n aw inąć  na bęben, zm ieści się 
na n im , ob liczyć  m ożem y w ed ług  następującego w zo ru :

„  - -  , 3 L (R 2 —  r 3)
długość l in y  w  s topach = ------------ -----------

cz
W e w zorze ty m  L  oznacza d ługość bębna w  calach, R  je s t p ro 
m ie n ie m  ta rczy  w  calach, r  je s t p ro m ie n ie m  w alca w  calach, 
zaś c je s t obw odem  l in y  w  calach. (P a trz  rys. 25).
Zadanie

I le  stóp 3-calowej lin y  nawinąć można na bęben o wym iarach:
L =  3 0 ", R =  1 0 ", r  =  5 " ?

Rozwiązanie:
, 3 • 30 (102 —  52) 90 (100 —  25)

Długość lin y  w stopach =  ----------- ~ 2-------------=  —------- -------------=  750

A by znaleźć p rzyb liżoną ilość zwojów na tym  bębnie, stosujemy wzór: 
11,4 L  (R —  r) 11,4.30 (10 —  5) 1710

ilość zwojów
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C i ę ż a r  l i n y  s t a l o w e j

C iężar l in y  s ta low e j zależy g łó w n ie  od ilo ś c i i  g rubośc i rdze 
n i w łó k ie n n y c h . Czym  w iększa ilo ść  i  grubość rd ze n i, ty m  
m n ie jszy  c iężar l in y . Poniższa tabe la  poda je  c iężar 1 m  l in  sta
lo w ych , z k tó ry c h  p ie rw sza  posiada ty lk o  jeden  rdzeń  w łó k ie n 
ny, d ruga  zaś, p ró cz  rd ze n ia  g łów nego, posiada rdzen ie  w  każ
dej p o k rę tce .

C iężar 1 m  l in y  s ta lo w e j w  kg
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1 0,568 0 ,151 5 6 ,^9 3,85
i 1/ . P , '3 6 0,342 6 8,78
2 0,982 0.6?5 7 11,89
2 ‘A 1,52 0,982 8 15.64
3 2, I f i 1,38 ; 9 19,84
2 Ta 2,65 1,89 10 24,36
4 3,91 2 ,50 ! 11 2 - ,  £6
4 7 . 4,96 3,10 12 3 5 ,. 2

*  P a trz : Część I I  p .t. Osprzęt łado w n iczy .
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B L O K I I  T A L IE  

B u d o w a  b l o k u

B lo k i i  ta lie  m ają  bardzo  szerokie  zastosowanie na s ta tkach. 
Służą one do przenoszenia  c ię żk ich  p rze d m io tó w , zm iany  k ie 
ru n k u  ru ch u  i  zaoszczędzenia w y s iłk u .

R ozpoczn iem y od op isu  bu d o w y jedn okrą żko w e g o  b lo k u  
d rew n ianego , ja ko  n a jb a rd z ie j cha rak te rys tycznego  (rys. 26). 
Składa się on z p o lic z k ó w  (a), ro z p o re k  (b), okuc ia  (c), k rążka  
(d), osi (e) i ucha (f) lu b  baka.

P o lic z k i (a) są to  2 sym etryczne , ró w n o le g łe  w zg lędem  sie
b ie, zew nętrzne p o k ry w y  ow alnego k s z ta łtu , oddz ie lone  od sie
bie dw iem a ro z p o rk a m i (b), górną i  do lną . P o lic z k i w y ra b ia  się 
z dęb iny , w iązu lu b  jes ionu . Te g a tu n k i drzew a są bardzo  trw a 
łe, m ocne i  n a jb a rd z ie j o d p o rn e  na zm iany  pogody i  w odę. Ce
lem  lepszej ko n se rw a c ji p o lic z k i na leży m a low ać fa rb ą , p o k o 
stem  lu b  la k ie re m .

P o lic z k i w zm ocn ione  są okuc iem  (c), zn a jd u ją cym  się zew
n ą trz  lu b  w ew ną trz  p o lic z k ó w  (rys. 27). N ie k tó re  b lo k i d re w 
n iane zam iast o ku c ia  pos iada ją  s tro p y ’* z l in y  (rys. 28), u ło 
żone w  w yż ło b ie n ia ch . N ieza leżn ie  od  o ku c ia  na p o liczka ch  
lub  s tro p u , p o lic z k i po łączone są m iędzy  sobą za pom ocą n itó w  
przechodzących  p rzez ro z p o rk i.

M ię d zy  p o lic z k a m i zn a jd u je  się k rą że k  (d) na osi (e) osa
dzone j w  obu p o liczkach . K rą ż k i w y ra b ia  się z d rew na gwaja- 
kow ego lu b  z m e ta lu , na jczęśc ie j m osiądzu lu b  s ta li. D re w n o  
gw a jakow e je s t ba rdzo tw a rd e  i  m ocne oraz zaw ie ra  w ie le  tlusz-

* P ętle .

3 W iedza okrę tow a
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czu, k tó r y  doskonale  ko n se rw u je  k rą że k  i  zm nie jsza ta rc ie . 
W  m a łym  b lo k u  d re w n ia n ym  o tw ó r w  k rą ż k u  w y w ie rc o n y  je s t 
w p ro s t w  d rew n ie . Z  czasem o tw ó r ta k i pow iększa się w sku te k  
ta rc ia  jego ścianek o oś. K rą ż e k  chw ie je  się w te d y  na osi i  oc ie 
ra  o p o lic z k i. Celem  u n ik n ię c ia  tego w  o tw o ry  w iększych  b lo 
k ó w  w staw ia  się że liw ne , b rązow e lu b  m osiężne tu le je  (rys 29).

W  b lo ka ch  używ anych  do w iększych  obciążeń d rew n iane  
lub  m e ta low e  k rą ż k i zaopa trzone  są w  łożyska  ro lk o w e  (rys. 
30 i  31); łożyska  te  pos iada ją  m ałe, ta rc ie , n ie  w yż ła b ia ją  w ięc

Rys. 30 Rys. 31 Rys. 32

osi, a k rą ż k i ob ia ca ją  się le kko . S ta low e b lo k i ładow n icze  m ają 
k rą ż k i ze s ta liw a  i że liw ne  lu b  brązow e tu le je  bez łożysk  ro lk o 
w ych. P osiada ją  one sam oczynne o liw ie n ie , po lega jące na sącze
n iu  się o liw y  ze z b io rn ik a  w ew ną trz  krążika na oś, poprzez 
d rew n iane  lu b  skórzane lis tw y  wpuszczone w  tu le je  (rys. 32).

Osie w y ra b ia  się ze s ta li. P o w in n y  one tk w ić  n ie ruchom o  
w  p o liczka ch  i  n ie  mogą obracać się.

U cho, do k tó re g o  w łączony je s t czasem hak, chom ątko  (kap-
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sza) łu b  szakla, s łuży do zaw ieszania b lo k u . B lo k i p rzeznacżo iiń  
na ta lie  m ają  u spodu doda tkow e  ucho d la  w p lecen ia  n ie ru c h o 
mego końca l in y  (rys. 27).

B lo k i w ie lo k rą żko w e  pos iada ją  tzw . w staw y, k tó re  oddz ie 
la ją  poszczególne k rą ż k i od siebie.

R o d z a j e  b l o k ó w

W  zależności od m a te ria łu , o d ró żn ia m y  b lo k i d rew n iane  
(w k tó ry c h  zarów no p o lic z k i ja k  i  k rą ż k i z rob ione  są z d re w 
na), b lo k i m e ta low e  (o m e ta lo w ych  p o lic zka ch  i  k rą żka ch ),

wreszcie b lo k i z d re w n ia n y m i p o lic z k a m i i  m e ta lo w ym i k rą ż 
ka m i. B lo k i d rew n iane  używ a się zw yk le  do l in  w łó k ie n n y c h  
i  lże jszych  p rac , p rz y  k tó ry c h  n ie  są narażone na uderzen ia  
i  ro z łupan ie . B lo k i sta low e używ ane są zazw yczaj do l in  s ta lo 
w ych , łańcuchów , w iększych  c ięża rów  oraz wszędzie tam , gdzie 
w sku te k  ude rzeń  b lo k o w i d re w n ia n e m u  g ro ź iło b y  ro z łu p a n ie . 
B lo k i byw a ją  je d n o k rą żko w e  lu b  w ie lo k rą żko w e  (dw u-, trz y - 
k rą żko w e  itd .) .
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R ysu n k i na s tr. 35 ilu s tru ją  różne rodza je  b lo kó w , najczęś
c ie j używ anych  na s ta tkach . N a rys. 33 w id z im y  d re w n ia n y  
b lo k  je d n o k rą ż k o w y  z okuc iem  w e w n ę trzn ym , zaopa trzony  w 
hak  sk ładany ; ta k i b lo k  używa się np . na gaje, p rzyc ią g i (g e j' 
taw y) itp .  Rys. 34 p rzeds taw ia  d w u k rą żko w y  b lo k  d re w n ia 
ny  z h a k ie m  k rę t lik o w y m , ob raca jącym  się w o ko ło  swej osi; 
b lo k  ten , k tó r y  używ a się na ta lie , posiada ucho z szaklą i  cho- 
m ą tk ie m  d la  w p lecen ia  n ie ruchom ego  końca  l in y . T rz y k rą ż k o - 
w y b lo k  d re w n ia n y  na rys. 35, używ any na ta lie , zaopa trzony

je s t w ucho k rę t lik o w e . B lo k i na rys. 36 —  40 nazyw ają  się 
o tw ie ra n y m i; do b lo k ó w  tych  m ożna w p ro w a d z ić  lin ę  w do
w o ln ym  m ie jscu , bez kon iecznośc i p rze w le ka n ia  je j od końca. 
H a k i w  tych  b lo ka ch  są zw yk le  k rę t lik o w e . Rys. 41 p rzeds ta 
w ia  trz y k rą ż k o w y  b lo k  używ any na ta lie , z h a k ie m  k r ę t l ik o 
w ym  oraz uchem . Na rys. 42 w id z im y  le k k i,  je d n o k rą ż k o w y  
b lo k  że lazny, używ any do podnoszenia  lże jszych  ładunków, np.
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w o rk ó w  lu b  koszy z w ęg lem  podczas b u n k ro w a n ia . Rys. 43, 44, 
45 p rzeds taw ia ją  je d n o k rą żko w e  sta low e b lo k i ładow n icze ; m a
ją  one zawsze ucha k rę t lik o w e . B lo k  pokazany na rys. 44 za
k ła d a  się u p ię ty  bum u. Podczas luzow an ia  rene ra  b lo k  ma te n 
dencję  do p rzew racan ia  się i re n e r oc ie ra  się o raz zaczepia 
o p o lic z k i;  aby tem u  zapobiec p o d w ią zu je m y  go do p ię ty  bum u 
lin k ą  p rzyw iązaną  do szak li w  po liczka ch . To samo przezna
czenie posiada b lo k  na rys. 45 ; m a on specja lne ucho, k tó re  
po za łożen iu  do gn iazda* u p ię ty  b um u** zapobiega p rzew raca 
n iu  się b lo ku . T rz y k rą ż k o w y  b lo k  na rys. 46 używa się na ta lie  
ładow n icze  do podnoszenia c iężk ich  p rze d m io tó w . Na rys. 47 w i
d z im y  b lo k  do łańcuchów  o m a łych  ogn iw ach ; k rą że k  posiada ro 
w ek, w  k tó ry m  u k ła d a  się łańcuch. Rys. 48 p rzeds taw ią  k rążek  
do łańcuchów  o d łu g ic h  ogn iw ach , k tó re  u k ła d a ją  się w  gn iaz
dach (w yc ięc iach) k rą żka , d z ię k i czemu łańcuch  n ie  ślizga się 
po n im . K rą ż k i ta k ie  używa się do łańcuchów  s te row ych , ta l i i  
ła ń cu cho w ych *** i tp .

Z a s a d a  d z i a ł a n i a  b l o k u  i  t a l i i

Jeś li zaw ies im y p rz e d m io t o ciężarze W  — 1 kg  na lin c e  p rze 
chodzącej przez k rą ż e k  zaw ieszony w  p u n kc ie  A  (rys. 49), to  d la 
u trzym a n ia  tego p rz e d m io tu  w  rów now adze  m us im y obciążyć 
d ru g i ko n ie c  l in y  p rze d m io te m  o ciężarze W =  1 kg , lu b  też 
c iągnąć go z s iłą  P  —  W  =  1 kg. (W  tw ie rd z e n iu  ty m , ja k  rów n ież  
w  da lszym  dow odzen iu  n ie  u tczg lędn iam y ta rc ia  zachodzącego 
w  k rą ż k u ). Jeśli P  będzie  w iększe n iż  W , to  p rz e d m io t zacznie 
podnos ić  się, o d w ro tn ie : je ś li P  będzie  m nie jsze  n iż  W , p rze d 
m io t zacznie opadać. P rz e d m io t ten  podn ies ie  się na tę samą 
od ległość, na ja ką  p u n k t B  (p u n k t zaczepienia s iły  P ) p rzesun ie  
się na dó ł. O bciążenie  w  m ie jscu  zaw ieszenia k rą ż k a  (p u n k t A) 
w ynos ić  będzie  W -\ -P  =  2 kg.

W id z im y  zatem , że podnoszenie  p rze d m io tu  na b lo k u  jedno- 
k rą żko w ym , zaw ieszonym  w  te n  sposób, n ie  da je  żadnego zy
sku na s ile  i  u ła tw ia  ty lk o  p odn ies ien ie  p rze d m io tu . B lo k  zaw ie 
szony w  ten  sposób nazyw am y s ta łym  lu b  n ie ru ch o m ym , gdyż 
n ie  zm ien ia  on  swego po łożen ia  podczas p racy.

Jeśli n a to m ia s t zm ie n im y  po łożen ie  k rą żka  i  l in k i  w  spo
sób pokazany na rys. 50, to  ciężar W  zaw ieszony będzie  na 
dw óch  końcach  l in k i ,  p rz y  czym  każdy z ko ń có w  p rz y jm ie  na 
siebie p o łow ę  ciężaru , m ia n o w ic ie  po kg. Za tem  obciąże

* Łożysko  p ię ty .
** Z ó ra w  p rzym a sz to w y .

**♦ P odn o śn ik i łańcuchow e,



nie  w  m ie jscu  zaczepien ia  l in k i  (p u n k t A )  w ynos ić  będzie 
' 2 kg- -Również s iła  P , dz ia ła jąca  do g ó ry  w  k ie ru n k u  s trz a łk i, 
w ynos ić  będzie V 2 kg. W  tym  w yp a d ku  osiągnę liśm y d w u k ro tn y  
zysk na sile. S tra c iliśm y  na to m ia s t d w u k ro tn ie  na d rodze, gdyż 
celem  p odn ies ien ia  p rz e d m io tu  o 1 cm m us im y  w yb ra ć  2 cm 
l in k i .

R o zp a tryw a n y  b lo k  nazyw am y ruchom ym , gdyż podczas 
p ra cy  zm ien ia  on swoje po łożen ie .

Zaw ies im y te raz p rz e d m io t o ciężarze W  =  1 kg  w  sposób 
p rze d s ta w io n y  na rys. 51. Zauw ażym y, że jego c iężar ro z ło ż y ł 
się po p o ło w ie  na oba Końce l in k i  p rzechodzące j p rzez n iższy 
b lo k . O bciążenie  w  m ie jscach  zaczepien ia  obu ko ń có w  te j l in k i  
(p u n k ty  A  i  B ) w ynos i po Va kg. Z  k o le i p ó łk ilo g ra m o w y  c iężar 
w iszący na w yższym  b lo k u  ro zk ła d a  się znow u po p o ło w ie  na 
oba końce  l in k i  p rzechodzące j p rzez ten  b lo k . Za tem  obciążenie 
w  m ie jscu  zaczepien ia  końca  C  w yn o s i 1/4 kg. A b y  u trzym a ć  
p rz e d m io t w  rów now adze  w ysta rcza  ciągnąć lin k ę  D  z siłą P =  
=  1/ i  kg  w  k ie ru n k u  s trz a łk i. M am y zatem  c z te ro k ro tn y  zysk 
na sile. S tra ta  na d rodze  je s t ró w n ie ż  cz te ro k ro tn a , gdyż dla 
podn ies ien ia  p rz e d m io tu  o 1 cm  m us im y  w yb ra ć  4 cm l in k i  D .

U rządzen ie  na rys. 51 b y ło b y  w  p ra cy  o k rę to w e j bardzo 
n ie p ra k tyczn e , a naw e t zgoła n ie m o ż liw e  do u ż y tk u . A b y

osiągnąć ten  sam cz te ro .

te

O
P-IKl.

’ń
Rys. 49 Rys. 50

k ro tn y  zysk na s ile  p o d 
nos ić  będz iem y p rze d 
m io t ta lią  sk łada jącą się 
z l in y  p rzew leczone j 
p rzez  2 b lo k i dw ukrąż- 
kow e  (a oraz b) na rys. 
52. B lo k  a nazyw a się 
b lo k ie m  n ie ru ch o m ym  
lu b  s ta łym , zaś b lo k  b 
ruchom ym , poniew aż 
podczas p ra cy  zm ien ia  
sw oje po łożen ie . W y b ie 

ra n y  ko n iec  l in y  ( lin a  N r  5) nazyw am y ru ch o m ym  lu b  b iego
w ym  końcem  lin y , zaś d ru g i, zam ocow any n ie ru ch o m o  do b lo 
k u  a ( lin a  N r  1), nazyw a się n ie ru ch o m ym  lu b  s ta łym .

N a ry s u n k u  ty m  w idać , że p rz e d m io t o c iężarze W  =  1 kg  
zaw ieszony jes t na 4 lin k a c h  w ychodzących  z ruchom ego b lo ku , 
p rz y  czym  każda z n ic h  p rz y jm u je  na s ieb ie  czw artą  część c ię 
żaru, tzn. po V 4 kg. A b y  u trzym a ć  p rz e d m io t w  ró w n o w a d z e ,
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tr iu s im y  ciągnąć l in k ę  N r  5 z s ilą  P  =  1/ i  kg , tzn . pokonać ty lk o  
obciążenie  na lin ce  N r  4, wynoszące V i kg. S tra ta  na. drodze jes t 
ró w n ie ż  cz te ro k ro tn a .

O d w ró c im y  te raz tę
ta lię , zaczepiając b lo k  b --------
za ucbo w  p u n kc ie  A  na , / 
rys. 53 i  zaw ieszając a i
p rz e d m io t (W  =  l  kg) pa v
b lo k u  a. B lo k  a je s t te 
raz b lo k ie m  ruchom ym , 
zaś b lo k  b n ie ru ch o m ym .
C iężar W  ro zk ła d a  się na 
5 lin e k  w ychodzących  z 
b lo k u  ruchom ego, w ięc  z
d la  u trzym a n ia  p rzed - ^ /
m io tu  w  rów now adze  w y- , \ 
s ta rczy l in k ę  N r  5 ciąg
nąć z siłą P == V s kg . W i
d z im y  zatem , że o d w ró 
cenie ta l i i  da ło  p ięc io - R y s -  52 R y s .  53

k ro tn y  zysk na sile (s tra 
ta na d ro d ze  je s t ró w n ie ż  p ię c io k ro tn a ), podczas gdy w  p o p rze d 
n im  w yp a d ku  zysk na sile  b y ł c z te ro k ró tn y . M ó w im y , że 
w  p ie rw szym  w yp a d ku  ta lia  za łożona b y ła  n ie ko rzys tn ie  (rys. 52), 
zaś w  o s ta tn im  (rys. 53) —■ ko rzys tn ie .

W
W y ra z ić  to  m ożem y .w zorem  r  =  —£ ,

w  k tó ry m : P  =  s iła  podnosząca, w yrażona  w  je d n os tka ch  c ię 
żaru , W  —  c iężar podnoszonego p rz e d m io tu  w yrażony  w  tych  
samych je dnos tkach , L  =  ilo ść  l in  w ychodzących  z ruchom ego 
b lo ku .

Jeśli ogó lną ilo ść  k rą ż k ó w  w obu b lo ka ch  ta l i i  oznaczym y 
p rzez K ,  to  p rz y  n ie k o rz y s tn y m  za łożen iu  t a l i i  L — K ,  zaś p rzy  
ko rz y s tn y m  za łożen iu  L  =  K - \ - 1.

R o d z a j e  t a l i i

TALIE ZWYKŁE. T a lią  zw yk łą  nazyw am y 2 b lo k i,  p rzez k tó re  
przew leczona  je s t lin a , tw o rzą c  z n im i jeden  z a m kn ię ty  obw ód. 
L in a  przew leczona  przez p o je dyn czy  b lo k  je d n o k rą ż k o w y  n a 
zywa się b ie żn ik ie m  lu b  l in o b lo k ie m  (A  na rys. 54).

N a n ie k tó ry c h  s ta tkach  p o ls k ic h  p rz y ję to  nazyw ać ta lie  
jedno-, dw u-, trz y k rą ż k o w y m i itd . ,  w  zależności od na jw iększe j

A A
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ilo śc i k rą żkó w  w  je d n y m  z b lo kó w . W  ten sposób ta lia  B  na 
rys. 54 nazyw ana je s t je d n ok rą żko w ą , ta lie  C i D  d w ukrążko - 
w y m i, E i  F  trz y k rą ż k o w y m i, zaś ta lia  G —  cz te rok rążkow ą . 
T e rm in o lo g ia  ta n ie  je s t w łaśc iw a , daje bow iem  jednakow ą  
nazwę dw um  ta lio m  o ró żn ym  zysku  na sile  i  różne j ilo ś c i (krąż
ków , np . nazyw a ta lią  dw u k rą żko w ą  zarów no ta lię  C ja k  i  J),

R y s . 54

m im o że p ie rw sza z n ich , m a jąc 3 k rą ż k i, da je  tr z y k ro tn y  zysk 
(je ś li za łożona n ie ko rzys tn ie ), zaś ta lia  D , m a jąc 4 k rą ż k i, da je  
c z te ro k ro tn y  zysk (je ś li założona ró w n ie ż  n ie ko rzys tn ie ). To  
samo zaobserw ować m ożna w  ta lia c h  E oraz F. Nazwa ta l i i  po 
w in n a  ściśle ch a ra k te ryzo w a ć  je j zysk na sile , pon a d to  po w in n a  
okreś lać  ogólną ilo ść  k rą żkó w . Jeśli w ięc ta lię  C nazw iem y 
trz y k rą ż k o w ą  (od ogó lne j ilo śc i k rą ż k ó w  w  obu b lo ka ch ), n ie  
będzie  żadnych  w ą tp liw o śc i, że posiada ona jeden  b lo k  dwu- 
k rą żko w y , d ru g i zaś je d n o k rą ż k o w y  i  da je  tr z y k ro tn y  zysk na 
sile , je ś li za łożona n ie ko rzys tn ie . P rz y  ko rz y s tn y m  za łożeniu  
w ie lo k ro tn o ś ć  zysku  =  ogó lna  ilo ść  k rą ż k ó w  -(-1  =  3 +  1 =  4 .

P odobn ie , nazyw ając ta lię  D  cz te ro k rą żko w ą , w ie m y  na
tych m ia s t, że posiada ona po 2 k rą ż k i w  każdym  b lo k u  i  daje 
c z te ro k ro tn y  zysk na sile  p rz y  n ie k o rz y s tn y m  za łożeniu , a p ię 
c io k ro tn y  zysk p rz y  ko rzys tn ym . W  p ra cy  te j stosować się bę
dzie nazw y w ed ług  te j zasady.

Jak wiemy z rozdziału; Zasadą działania bloku i talii, wie.
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lo k ro tn o ś ć  zysku  na sile  i s tra ty  na d rodze  rów na  je s t ilo śc i l in  
w ychodzących  z ruchom ego b lo k u . C y fry  sto jące p rz y  b lo ka ch  
na rys. 5 4  w skazu ją , i le  razy zysku jem y na sile  (i tra c im y  na 
drodze), je ś li b lo k i te  dz ia ła ją  ja ko  ruchom e. N p . ta lia  C za ło
żona n ie k o rz y s tn ie  daje trz y k ro tn y  zysk na sile (o raz t r z y 
k ro tn ą  s tra tę  na d rodze), zaś założona k o rz y s tn ie  da je  cz te ro 
k ro tn y  zysk na sile  (oraz c z te ro k ro tn ą  s tra tę  na drodze).

PRZEWLEKANIE LINY. P rze d s ta w ion y  w ta l i i  F  na rys. 54 
sposób p rzec iągn ięc ia  l in y ,  w  k tó ry m  w szys tk ie  o d c in k i l in y  
m iędzy b lo k a m i są do siebie rów no leg łe , w  w iększości w yp a d 
kó w  okazu je  się n ie o d p o w ie d n i. Z a rów no  p rzy ' w y b ie ra n iu  ja k  
i  p rz y  lu zo w a n iu  ta l i i  b lo k i p rze ch y la ją  się, zaś b lo k , z k tó re g o  
w ych o d z i ru ch o m y  ko n ie c  l in y ,  p rze 
k rę ca  się w o k o ło  osi k rę t l ik a ,  w sku 
te k  czego lin a  oc ie ra  się o p o lic z k i 
i, w s taw y, a je j o d c in k i m iędzy  b lo 
k a m i k rz y ż u ją  się i  oc ie ra ją  o s ieb ie ; 
u tru d n ia  to  znacznie pracę i  p o w o 
d u je  dużą s tra tę  na sile. P rzyczyn a m i 
tego są: n ie ró w n e  obciążenie  na p o 
szczególnych o d c in kach  l in y ,  n ie 
jednakow a  szybkość przesuw an ia  się 
l in y  w  poszczególnych k rą żka ch , a 
ćo za ty m  id z ie  n ie je d n a ko w a  szyb
kość o b ro tó w  k rą ż k ó w  i  różne ta rc ie .
P rz y  w y b ie ra n iu  szybkość ta  oraz 
ta rc ie  są na jw iększe  w  ty m  k rą ż k u , 
z k tó re g o  w ychodz i ru ch o m y  ko n ie c  
(p ra w y  k rą że k  w  g ó rn ym  b lo k u ), 
w  k rą ż k u  następnym  (p ra w ym  w  d o l
n ym  b lo k u ) szybkość ta  oraz ta rc ie  
są ju ż  m nie jsze , w  trze c im  (ś ro d ko 
w y k rą ż e k  w  g ó rn ym  b lo k u ) jeszcze 
m nie jsze  itd .,  na jm n ie jsze  zaś w  o- 
s ta tn im  k rą ż k u , z k tó re g o  w ychodz i 
n ie ru ch o m y  ko n ie c  l in y  (lew y  k rą 
żek w  d o ln ym  b lo k u ).

D la tego  n a jle p ie j p rzew lec  lin ę  w  te j t a l i i  w  następu jący 
sposób (p a trz  rys. 55). B lo k , z k tó re g o  w ych o d z ić  m a ruchom y 
ko n ie c  l in y  (n a z w ijm y  go b lo k ie m  N r  1), na leży p o ło żyć  na po 
k ła d z ie  ta k , aby oś leżała ró w n o le g le  (a k rą ż k i p ro s topad le ) do 
p o k ła d u  i  ucho, w  k tó re  w p le c io n y  będzie  n ie ru ch o m y  kon iec , 
zna jdow a ło  się pod  lew ym  k rą żk ie m . D ru g i b lo k  (N r 2) po łożyć

N x . 1 .

/Vr. Z .
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na p o lic z k u  (os p ro s to p a d le  do p o k ła d u ). K o n ie c  l in y  p rzew lec  
p rzez ś ro d ko w y  k rą ż e k  b lo k u  N r  1 z g ó ry  na d ó ł, po czym  
przez d o ln y  k rążek  b lo k u  N r  2 z p raw a  na lew o, d a le j przez 
tw y  ' r ązek b lo k u  N r  1 z d o łu  do gó ry , po cźym  przez g ó rn y

U  2 Z lew .a na Pra w o > d a le j p rzez p ra w y  k rą że k
o u \ r  I  z g ó ry  na dó ł, w reszcie p rzez w o ln y  k rą że k  b lo k u  

k i \  p r ,?TWa na ,ewo 1 wówczas ko n iec  l in y  w p leść do ucha 
w  b lo k u  N r  1. P on iew aż ru ch o m y  ko n ie c  l in y  w ychodz i ze 
środkow ego k rą żka , b lo k  n ie  p rzechy la  się an i n ie  p rzekręca  
w o ko ło  osi k rę t l ik a ,  d z ię k i czemu lin a  n ie  oc ie ra  się o p o lic z k i 
i  w s taw y; ró w n ie ż  o d c in k i l in y  m iędzy  b lo k a m i n ie  k rzyżu ją  
się i  m e oc ie ra ją  o s iebie. Sposób ten  n ie  zapobiega je d n a k  
sku teczn ie  p rze ch y le n iu  się b lo k u  N r  2, pon iew aż ru ch o m y  k o 
n iec l in y , k tó r y  ma na jw iększą  szybkość, po  w y jśc iu  z b lo ku  
INr 1 p rzechodz i p rzez ze w nę trzny  k rą że k  b lo k u  N r  2 .

L in ę  w  ta l i i  E na rys. 54 n a jle p ie j p rzew lec  w  następu jący 
sposób: B lo k  trz y k rą ż k o w y  (N r 1) p o ło żyć  osią ró w n o le g le  do 
p o k ła d u , zaś d w u k rą żko w y  (N r  2 ) osią p ro s to p a d le  do p o k ła du . 
K o n ie c  l in y  p rzew lec  p rzez ś ro d ko w y  k rą że k  b lo k u  N r  1 z gó
ry  na dó ł, po te m  przez d o ln y  k rą że k  b lo k u  N r  2 z p raw a  na 
lew o, da le j p rzez le w y  k rą że k  b lo k u  N r  1 z d o łu  do gó ry , po 
czym  p rzez g ó rn y  k rą ż e k  b lo k u  N r  2 z lew a na p raw o , w reszcie 
p rzez p ra w y  k rą że k  b lo k u  N r  1 z g ó ry  na d ó ł i  wówczas w pleść 
do ucha b lo k u  N r  2.

W  ta l i i  D  na rys. 54 m ożna —  za leżn ie  od p o trze b y  —  p rze 
w lec lin ę  ró w n o le g le , tzn . w  sposób pokazany na rys. 54 , lu b  
w  sposób nas tępu jący : Jeden b lo k  (N r 1) p o ło żyć  osią ró w n o 
leg le , d ru g i zaś (N r  2) p ro s to p a d le  do p o k ła d u . K o n ie c  l in y  
p rzew lec  p rzez p ra w y  k rą że k  b lo k u  N r  1 z g ó ry  na dó ł, po 
czym  p rzez d o ln y  k rą że k  b lo k u  N r  2 z p raw a  na lew o, da le j 
p rzez le w y  k rą że k  b lo k u  N r  1 z d o łu  do g ó ry , po  czym ’ przez 
g ó rn y  k rą że k  b lo k u  N r  2 z lew a na p ra w o  i wówczas w pleść 
do ucha w  b lo k u  N r  1 . Oba sposoby m a ją  swe za le ty  i  w ady.

W  ta l i i  C na rys. 54 lin ę  p rze w le ka  się w  sposób podany 
na ty m  rysu n ku .

TALIE HISZPAŃSKIE. Na rys 56 w id z im y  tzw . po jedynczą  
ta lię  h iszpańską. D a je  ona t r z y k ro tn y  zysk na sile. Jeśli linkę ' 
N r  I  w yb ie ra m y  z s iłą  P, to  obciążen ie  na lin c e  N r  2 w ynos i 
ró w n ie ż  P, stąd obciążen ie  na lin c e  N r  3 ró w n a  się 2 P , a w o
bec tego i  na lin c e  N r  4 obciążen ie  w ynos i 2 P . C iężar W  ró w n y  
je s t obc iążen iu  ną l i n k a c h  N r  2 oraz N r  4, c z y li P-j-2P =  3P,
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Rys. 57 oraz 58 p rzeds taw ia ją  p o d w ó jn e  ta lie  h iszpańskie . 
P ie rw sza z n ich  (rys. 57) da je  c z te ro k ro tn y  zysk na sile , druga 
zaś (rys. 58) p ię c io k ro tn y .

Jeś li l in k ę  N r  1 w  ta l i i  na rys. 57 w yb ie ra m y  z s iłą  P , to  ob
ciążenie na lin ce  N r  2 w ynos i ró w n ie ż  P, stąd na lin c e  N r  3 
rów ne  je s t 2 P, w obec czego i  na lin c e  N r  4 w yn o s i ró w n ie ż  2 P . 
O bciążenie  na lin ce  N r  5 rów ne  jes t obc iążen iu  na lin ce  N r  2, 
c zy li P.  C iężar W  —  sum ie obciążeń na lin k a c h  N r  2, N r  4 oraz 
N r  5, c z y li P - j - 2  P  - j - P  =  4 P ,  stąd c z te ro k ro tn y  zysk na sile.

R o zk ła d  s ił w  ta l i i  na 
rys. 58 je s t nas tępu jący :
Jeśli l in k ę  N r  1 w y b ie ra 
m y z s iłą  P,  to  obciąże
n ie  na lin c e  N r  2 w ynos i 
ró w n ie ż  P, stąd na lin ce  
N r  3 w ynos i 2 P , wobec 
czego i  na lin c e  N r  4 w y 
nosi 2P.  Jeśli obciążenie  
na lin ce  N r  2 rów ne  je s t 
P, to  i  na lin c e  N r  5 w y 
nosi P, a w ięc  i  na lin ce  
N r  6 ró w n e  je s t P . C ię
żar W  =  sum ie obciążeń 
na lin k a c h  N r  2 , N r  4,
N r  5 oraz N r  6 , czyb 
P - j - 2  P - j - P  +  P  =  5 P ,
stąd p ię c ib k ro tn y  zysk na 
sile.

T a lie  h iszpańsk ie , z p o w odu  bardzo og ran iczone j d ro g i b lo 
ków , są n ie p ra k tyczn e  i  obecnie  w ychodzą z użycia .

W W w

Rys. 56 Rys. 57 Rys. 58

R o z k ł a d  s i ł  w  t a l i a c h  

Jak zaznaczono w  ro zd z ia le : Zasada dz ia łan ia  b lo k u  i  ta l i i ,
w

we w zorze  P — - j r  n ie  uw zg lędn iono  ta rc ia  zachodzącego w

b lo ka ch . S tra ta  na ta rc iu  uza leżn iona  je s t g łó w n ie  od k o n 
s tru k c ji b lo k ó w , s topn ia  n a o liw ie n ia , ś re d n icy  osi, g rubośc i l in y , 
szybkości o b ro tu  k rą ż k ó w  i  c iężaru  podnoszonego p rze d m io tu . 
S taranna k o n s tru k c ja  b lo k ó w , zwłaszcza tu le i,  ło żysk  i  osi, oraz 
tro s k liw e  o liw ie n ie  i  konse rw ac ja  zm n ie jsza ją  ta rc ie . Im  w iększa 
jes t średnica osi, ty ra  w iększe jes t ta rc ie . G ruba  lin a  p o w o d u je
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■większe ta rc ie  n iż  c ienka. Zw iększen ie  szybkości ob ro tów ’ k rążka  
zm nie jsza  ta rc ie . W reszcie im  w iększy c iężar podnoszonego 
p rz e d m io tu , ty m  w iększe będzie ta rc ie .

ta re fe ’ w Ck l t d  p r i*k p rz y jm u je m y , że p rz y  podnoszen iu
ta rc ie  w  każdym  k rą ż k u  w ynos i V io c iężaru  p rz e d m io tu , co w y
rażam y w zorem  7  =  0,1 W K ,  w  k tó ry m  Y

7  =  op ó r ta rc ia  w  je d n os tka ch  ciężaru ,

W  c iężar p rz e d m io tu  w  tych  samych jednos tkach ,

^  ogó lna ilo ść  k rą ż k ó w  w  obu b lo ka ch  ta li i.

Jasne jes t, ze ta rc ie  zachodzi ty lk o  wówczas,' gdy k rą ż k i sa 
w ru ch u  tzn . gdy pod n o s im y  lu h  opuszczam y p rzedm io t.' O pór 

rc ia  na leży zatem  dodać do c iężaru  p rz e d m io tu  i  o trzym am y

p __ W  +  T  W  +  O J W K

Z powyższego w zo ru  o trzym a m y

w , ~ P L
1 - \ - 0 , l K

4C = 10 (P L  —  W)
W

L  = W (1  +  0 ,1K )
P

P rzy  pom ocy tych  w zo rów  m ożem y rozw iązać w sze lk ie  za
dan ia  dotyczące ta l i i.
P R Z Y K Ł A D Y  

Zadanie 1

cięŻarZe, W =  3  tony podnosim y na ta li i p ięciokrążkow ej 
koniec lin y?  Z OZ° neJ n ,ek° rZystme' Z ^  P należy wybierać ruchom y

Rozwiązanie:
W +  0,1 W K 3 +  0,3 • 5 +5

5 = 0,9 ton.

Z p izyk ła d u  tego w idać, ja k  w iele tra c i się na ta rc iu ; gdyby tarcia nie 
W  3

było , to siła p  w ynosiłaby P =  y  =  y = 0 ,6  ton, a więc o 0 ,3  tony m niej.
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‘/achanie 2

Celem podniesienia tego samego przedm io tu  o ciężarze W  =  3 tony za& 
łożymy tę samą ta lię , lecz korzystn ie. Z jaką siłą P należy w ybierać ruchom y 
koniec liny?

Rozwiązanie:

W 4 - 0 ,1  W K  3 4 -0 ,3 .5  4,5
P =  1 --------=  --------e------ =  6 = 0 75 t0“ -

(Uwaga: Oczywiście, założenie ta l i i  korzystn ie  nie zawsze będzie
m ożliw e).

Zadanie 3

Jaką grubość pow inna m ieć lina  stalowa w ta lii sześciokrążkowej 
( ta lia  F  na rys. 54), założonej n iekorzystn ie , aby podnieść przedm iot o cię
żarze W =  5 ton?

Rozwiązanie:

_W +  0,1W K 5 -p  0,5-6 8
l  g — 0  =  1-5- tony. Najw iększe naprężenie,

któ re  w tym  w ypadku wynosi lY j to n y ,  będzie na ruchom ym  końcu lin y ; im  
b liże j nieruchomego końca, tym  naprężenie mniejsze. Obciążenie robocze 
lin y  (OR) nie może być mniejsze niż P, tzn. l ł /s tony.

C2
Z wzoru OR =  g ton znajdziem y obwód lin y :

1 c2 1 3 • 4 12 _.
0 °  I g  =  ~g~ > s l4 d c2 =  31~g-- =  g =  "g" =  4, zaś c =  i /  4 -= 2 " .

Zadanie 4

I le  krążków  oraz ja k ie j grubości lin ę  stalową pow inna m ieć ta lia , k tó rą  
chcemy podnieść p rzedm io t o ciężarze W  =  4 tony, je ś li w inda, na k tó rą  na
w in iem y ruchom y koniec lin y , może podnosić ty lk o  1 tonę?

Rozwiązanie:

Znajdziem y na jprzód ilość krążków  (K ) w obu blokach. K =

We wzorze tym  n iew iadom ym i są K  oraz L. Jeśli ta lia  założona będzie 
nie -o izystn ie , to K  =  L ; podstaw iając znane wartości do wzoru otrzym am y

_  10(1-IC —  4)

4K  — 1 0 K  —  40

6 K  — 40, stąd K  =  L  =  7 .

Ta lia  pow inna posiadać w obu b lokach co na jm n ie j 7 krążków , p rzy czym 
—  ja k  p rzy ję liśm y wyżej —  założona będzie n iekorzystn ie . W arunk i te speł
n i ta lia  siedm iokrążkowa G na rys. 54. r

Grubość lin y  stalowej w te j ta l i i  ob liczym y ze wzoru

OR = ~ g "  ton, stąd 1
c2

T V *
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je ś li ta lia  założona będzie korzystn ie, to  L  =  K  4- 1.

K  1 0 tPL w ) 1 0 [P ( K + 1)— W ] 1 0 [ l ( K + l j — 4] 10 ( K + 1 — 4)
W  -  W  =  4-------------=  “ ---------4--------- '  =

_ 10 (K — 3) 10 K — 30
— 4  — 4  i stąd 4K  — 10K —  30

6 K  =  30 

K  =  5.

Zatem przedm iot ten możemy również podnieść ta lią  pięeiokrążkową, zało. 
zoną korzystn ie  (rys. 54 E ). Ta lia  sześciokrążkowa, założona n iekorzystn ie , 
me mogłaby podnieść ciężaru, gdyż

p W  +  0,1 W K  4 +  0,4 • 6  4 +  2,4 6,4
L 6  6  ==_6_ =  1>07 ton, a w zadaniu po

w iedziano, że w inda może podnieść ty lko  1 tonę.
Zadanie 5

Jak i ciężar możemy podnieść ta lią  sześciokrążkową z 3-całowej lin y  
m anilow ej, założoną n iekorzystn ie?

Rozwiązanie:
„  „  Ć- 9 1
P = OR = ^  = — == 2 tony

PŁ 0 , 5 - 6  3
_  1 +  0,1K -  1 +  0,6 -  1,6 —1,9 ton'

I lu  ludz i trzeba do podniesienia tego ciężaru na te j ta lii?  P rzy jm u je  się, 
że na człow ieka przypada 32 kg. Ilość lud z i =  P : 32 =  500 : 32 =  16.

Przypuśćmy, że mamy do dyspozycji ty lk o  4 ludz i. W  ja k i sposób pod
nieść powyższy przedm iot?

Na ruchom y koniec ta l i i  (w  k tó re j P =  J  tony -  500 kg) założymy
drugą^ta lię , lekką, k tó ra  m usi mieć taką ilość krążków , aby je j P wynosiło
3 2 .4 — 128 kg.

P rzy korzystnym  założeniu L  =  K  +  1.

K - _  1 (H P L ~  _ 1 0 [P (K  +  1 ) -  V ]  1 0 r i2 8 (K  +  l )  -  500]
w  W  ~  500 . =

128(K  +  1) —  500
50

stąd 50K =  128K +  128 —  500 78K =  372,

zaś K  =  5.

Druga ta lia  musi mseć zatem 5 krążków  (b lok  ruchom y 3, n ieruchom y 
2  k rążk i).

Podnoszenie p rzedm io tu  dwiema ta lia m i założonym i w ten sposób (na
zywamy to „ ta l ia  za ta lię  ) jest trudne  i powolne, wskutek konieczności 
w ie lokro tnego przesuwania dodatkowej ta l i i  z powodu stra ty  na drodze, 
k tó ra  będzie tu  bardzo duża.
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Zadanie 6 1

ja k a  siła  potrzebna jest do podniesienia p rzedm io tu  o ciężarze 4  t fb  
dwiema ta lia m i założonym i korzystn ie sposobem „ ta lia  za ta lię “ , z k tó rych  
pierwsza jest czterokrążkowa (D na rys. 54), druga zaś dwukrążkowa (B 
na rys. 54)?
Rozwiązanie:

Znajdziem y na jp rzód  siłę P w p ierwszej ta lii.  

„  _  W  +  0 ,rW K  4 +  0,4.4 5,6
L 1 ,1 2  ton,

W  d rug ie j ta l i i

P =
1,12 +  0,112-2

0,448 ton.

Zb liżony rezu lta t z dostateczną dokładnością otrzym am y, tra k tu ją c  obie 
ta lie  jako  jedną, w k tó re j ilość krążków  równa się sumie krążków  w obu 
ta liach  (K  =  4 +  2  =  6 ) , zaś ilość lin e k  równa się iloczynow i lin e k  w obu 
ruchom ych b lokach (L  =  5-3 = *1 5 ) , zatem:

P =
V  +  0,1W K 4 +  0,4-6

L  — 15 — 15= 0,427 ton.

R ysunek 59 i lu s tru je  ro z k ła d  obciążen ia  na poszczególnych 
b lokach  i  lin a c h  ro zm a itych  ta l i i ,  podnoszących lu b  opuszcza
jących  p rz e d m io t o ciężarze W  =  1 tona  ang. (1.016 kg). Tabela  
ta  opracow ana1 została dośw iadcza ln ie  p rzez fa b ry k ę  w y ra b ia 
jącą różnego ro d za ju  w yposażenie  d la  s ta tków .

A  oznacza siłę , z ja ką  na leży w yb ie ra ć  ru ch o m y  ko n ie c  lin y . 
celem  p odn ies ien ia  1 to n y ;

B  oznacza obciążenie  na h a ku  n ie ruchom ego  b lo k u  p rz y  p o d 
noszen iu ;

C oznacza obciążenie  na haku  n ie ruchom ego  b lo k u  p rz y  o p u 
szczaniu;

D  oznacza obciążen ie  na uchu , w  k tó re  w p le c io n y  je s t n ie ru 
chom y ko n ie c  l in y , p rz y  podnoszen iu ;

E  oznacza obciążen ie  na ty m  uchu  p rz y  opuszczaniu.
W artość A , B , C, D  i  E  podane są w  cen tna rach  (1 tona 

ang . - 2 0  cw ts) i  w  p rze lic ze n iu  na kg . W  b lo ka ch  ty c h  ta rc ie  
je s t n ieco m n ie jsze ' m z 0,1 c iężaru  na k rążek .

A b y  u trzym a ć  w  rów now adze  p rz e d m io t o ciężarze W  zaw ie
szony na I in o b lo k u  N r. 1, w ys ta rczy  ru ch o m y  ko n ie c  l in y  w y 
b ie rać  z s iłą  A  =  W  =  1 t. ( =  20 cw ts =  1.016 kg). Jeśli je d n a k  
chcem y p rz e d m io t te n  podn ieść , na leży n ie  ty lk o  zrów now ażyć 
c iężar 1 to n y , lecz ró w n ie ż  po ko n a ć  ta rc ie  w  je d n y m  k rą ż k u
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oraz dodać pewną siłę  p  na w prow adzen ie  tego p rz e d m io tu  
w ru ch  do gó ry . Z a tem  A  =  W  +  T  +  p  =  2 2 \  cw ts (1.130 kg). 
Im  szybcie j pod n o s im y  p rz e d m io t, ty m  w iększa m us i być w a r
tość p.  a w ięc i  A  m usi być  w iększe, ty m  b a rd z ie j, że w zrasta  
ró w n ie ż  ta rc ie  T.  O bciążenie  B  na ha ku  b lo k u  składa się z c ię 
żaru  p rz e d m io tu  (1 tona ), s iły  A  o raz c iężaru  b lo k u  i  l in y , ra 
zem 20 +  221 +  |  =  4 2 f  cw ts (1.016 +  1.130 +  26 =  2.172 kg). 
A b y  p rz e d m io t opuścić, A  m usi być m nie jsze  n iż  1 tona , stąd 
obciążenie  na haku  b lo k u  C =  3 7 |  cw ts (1.905 kg).

P rzy  podnoszen iu  p rz e d m io tu  na ta l i i  N r  2 A  — 12 cwts 
(610 kg ), na co składa się po łow a  c ięża ru  p rz e d m io tu , ta rc ie  
w  obu k rążkach , po łow a  ciężaru  do lnego b lo k u , c iężar części l i  
n y  oraz siła p  po trze b n a  do w p ro w a d ze n ia  p rz e d m io tu  w  ru ch  do 
Si°r,y ' n ^ = / < - ^ +  c iężar ta l i i  =  1 2 + 2 0 + 1 = 3 3  cw ts (6 1 0 +

! 1 0 1 6  +  50 =  1.676 kg). C =  2 9 |  cw ts (1.499 kg), na co składa 
się c iężar tego p rz e d m io tu , ta l i i  i zm nie jszona w sku te k  luzowa- 
ma siła  A. P o ró w n u ją c  w a rto śc i B  i C w  ta l i i  N r  2 oraz lin o - 
b lo k u  N r  1, w id z im y , że w  ta l i i  n ie  ty lk o  zysku jem y na sile A.  
lecz ró w n ie ż  zm n ie jszam y obciążenie  na haku  n ie ruchom ego  
b lo k u , a w ięc i  na bum ie , re i, ż ó ra w ik u  sza lupow ym  itp .,  gdzie 
h a k  ten  je s t zaczepiony.

G dy p rz e d m io t je s t w  p o ło że n iu  ró w n o w a g i, obciążen ie  na 
w szys tk ich  3 częściach l in y  w  ta l i i  N r. 2 (tzn . na ru ch o m ym  k o ń 
cu oraz pozosta łych  2 częściach l in y )  jes t rów ne  i  w ynos i po łow ę 
c iężaru , t j .  10 cw ts (508 kg). P rz y  podnoszen iu  ro z k ła d  obciąże
n ia  zm ien ia  się: na jw iększe  je s t na ru ch o m ym  ko ń cu  l in y  (A  =  12 
cw ts =  610 kg), na jm n ie jsze  na n ie ru ch o m ym  (D  =  cw ts =  

kj?)- P rz y  opuszczan iu  będzie o d w ro tn ie : na jm n ie jsze  
obciążenie  będzie  na ru ch o m ym  końcu , na jw iększe  na n ie ru c h o 
m ym  (E==  Id y  cw ts =  546 kg). G łów ną p rzyczyną  ta k ic h  zm ian 
je s t ta rc ie  w  k rą żka ch ; im  w ięce j k rą ż k ó w  w  ta l i i ,  ty m  w iększa 
je s t rozm ca w a ito ś c i D  oraz E, co w id z im y  na in n y c h  ta lia ch  
rys. 59.

O bserw u jąc w a rto śc i A  w poszczególnych ta lia ch , w id z im y , 
że n ie  m a le ją  one p ro p o rc jo n a ln ie  do ilo ś c i l in  w ychodzących 
z ruchom ego b lo ku . N a p rz y k ła d : chociaż ta lia  N r. 4 posiada 
2 razy w ięce j ty ch  l in  n iż  ta lia  N r. 2, to  je d n a k  w artość  A  n ie  
je s t 2 razy m nie jsza. P rzyczyną  tego, ja k  w iem y, je s t w zros t 
ta rc ia  w  m ia rę  zw iększan ia  ilo śc i k rą żkó w . Jeszcze m n ie jszy  
zysk na sile  (A )  zauw ażym y w  ta l i i  N r. 6 , gdzie z p o tró jn y m  
zw iększen iem  ilo ś c i l in  w  p o ró w n a n iu  z ta lią  N r. 2 s iła  A  
zm n ie jszy ła  się ty lk o  d w u k ro tn ie  (5y cw ts =  279 kg  wobec 12

4 W iedza okrę tow a
4 9



cw ts =  610 kg). D la tego  na s ta tkach  rzadko  używ a się ta l i i  m a
jących  w ięce j n iż  po  3 k rą ż k i w  każdym  b lo k u  (sześciokrążko- 
w ych ); używ ane są one do spec ja lnych  p rac , np . do podnoszenia  
bardzo  c ię żk ich  p rze d m io tó w , p rz y  czym  ta rc ie  w  k rą żka ch  je s t 
m ałe d z ię k i s tosow aniu  łożysk  ro lk o w y c h .

Wytrzymał ość bloków
D opuszczalne obciążenie  robocze b lo k u  (D O R  lu b  OR)  jes t 

to  obciążenie , ja k ie  b lo k  może znieść bez szkody d la  s iebie, tzn . 
d la  w szys tk ich  jego części, w łącza jąc hak , szaklę, ucho itp .  
O R  b lo k u  m eta low ego okreś la  się ja k o  g- w y trzym a ło śc i m ate 
r ia łu , z k tó re g o  z ro b io n o  poszczególne części b lo k u . W id z im y  
w ięc, że zapas bezpieczeństw a je s t duży i  usuwa ry z y k o , gdy 
b lo k  w s k u te k  szarpn ięć, w strząsów  itp .  na rażony je s t na w iększe 
obciążenie  robocze (OR).

Celem  us ta len ia  OR,  b lo k i m e ta low e  podda je  się p ró b n ym  
obciążen iom , po  czym  b lo k  ro zb ie ra  się i  spraw dza, czy obc ią 
żenie to  n ie  w yw o ła ło  p ękn ięć , zgięć lu b  in n y c h  uszkodzeń. 
Jeśli o g lędz iny  w yp a d ły  zadaw ala jąco, usta la  się OR  b lo k u  w  
stosunku  do O P  (obciążen ia  p róbnego) w ed ług  następu jących  
zasad:

d la  b lo k u  je d n ok rą żko w e g o : OR =
O P
4

d la  b lo k u  w ie lo k rą ż k . o OR  p o n iże j 20 to n : OR  —
O P
2

d la  b lo k u  w ie lo k rą ż k . o OR  od 20 do 40 to n : OR —  O P  —  
—  20 ton

O P
d la  b lo k u  w ie lo k rą ż k . o OR  pow yże j 40 to n : O R  =  ——-

B lo k  p o ddany  ta k ie j p ró b ie  O trzym u je  św iadectw o, k tó re  za
w ie ra  następu jące dane: m a rka  lu b  znak, op is osprzę tu  b lo k u  
(hak, ucho itp .) ,  n u m e r p ró b y , obciążenie  p ró b n e , da ta  p ró b y , 
obciążen ie  robocze.

P R Z Y K Ł A D Y

Zadanie 1

Potrzebny jest b lok  stalowy ładow niczy jednokrążkow y do podnoszenia 
ciężarów do 1 tony. I le  wynosić musi jego OR oraz OP?

Rozwiązanie: t

OR =  1 tona.

OP =  4 OR =  4 .1  =  4 tony.
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Z a dan ie  2

Potrzebne są 2 b lo k i stalowe dwukrążkowe na ta lię  ładowniczą do pod- 
noszenia ciężarów do 1 tony. I le  musi wynosić ich OR oraz OP?
R o zw iązan ie :

OR — 1 tona.
OP =  2 OR — 2 tony.

.  W .dznny, ze OP b loku  jednokrążkowego m usi być 2 razy większe od 
O P  b loku  dwukrążkowego, pom im o że oba służą do podnoszenia tego samego 
ctęzaru. W ytłum aczenie tego znajdziem y na rys. 59. Obciążenie na b loku  
R =  o i/ąZk° W y«  i™  PrZy podnosze n iu  1 tony ang. (1.016 kg) wynosi 
a  2 /8 tony (2.172 kg ), podczas gdy na b loku  n ieruchom ym  dw ukrążko- 
wym  w  ta lu  N r 4 obciążenie to  wynosi B =  lV s  tony (1.448 kg ), a w ięc p ra 
w ie 2 razy m n ie j mz na b loku  jednokrążkow ym  N r 1. Stąd OP b lo ku  jedno- 
krązkowego m usi być 2 razy większe od OP b loku  w ielokrążkowego. Ten 
w arunek m usi być zachowany nawet wówczas, gdy b lo k  jednokrążkow y użyty 
jest na ta lię .

Z a dan ie  3

Potrzebne są 2 b lo k i stalowe trzykrążkow e na ta lię  ładowniczą do 
podnoszenia ciężarów do 30 ton. I le  m usi wynosić OR i  OP każdeeo z 
n ich? B
R ozw iąza n ie :

OR =  30 ton.
OP =  OR +  20 to n  =  30 +  20 =  50 ton.

Szakla, k tó rą  chcem y użyć p rz y  danym  b lo k u , m usi m ieć 
to  samo O R  co b lo k ; OR  o raz n u m e r sza k li muszą być  wyce- 
chow ane na n ie j.

P rz y  sp raw dzan iu  w y trzym a ło śc i b lo k ó w  będących w  uży
c iu  podda je  się je  ty m  sam ym  obc iążen iom  p ró b n y m  co b lo k i 
nowe.

T a l i e  ł a ń c u c h o w e

T a lie  łańcuchow e (p o d n o śn ik i łańcuchow e) służą do p o d 
noszenia bardzo c ię żk ich  p rz e d m io tó w  na n ie w ie lk ą  w yso
kość p rz y  pom ocy s iły  lu d z k ie j. N a  s ta tka ch  stosowane są tam , 
gdzie p raca  ta lia m i z w y k ły m i je s t n ie m o ż liw a  (np. z pow odu  
b ra k u  m ie jsca  lu b  napędu m echan icznego), a zależy nam  na p o 
w o ln y m  i  łagodnym  podnoszen iu  lu b  opuszczaniu., T a lie  ła ń cu 
chowe używ ane są np . w  p rzedz ia le  m aszyn do podnoszenia  p o 
k ry w  c y lin d ró w , zde jm ow an ia  śrub napędow ych  itp .

R ysunek 60 p rzeds taw ia  jeden  z na jp ro s tszych  ty p ó w , tzw . 
ta lię  W estona, zwaną ró w n ie ż  w c iąg iem  ró żn ico w ym  W estona. 
G ó rn y  b lo k  składa się z dw óch  k rą ż k ó w  o ró żn e j ś re d n icy , 
z łączonych ze sobą na s ta łe  i  osadzonych na w sp ó ln e j osi.
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K rą ż k i pos iada ją  gniazda, w  k tó ry c h  u k ła d a ją  się ogn iw a  ła ń 
cucha, d z ię k i czem u łańcuch  n ie  może się ś lizgać i  zsuwać; d łu 
gość gn iazda rów na  je s t d ługośc i ogn iw a. Łań cu ch  bez końca 
p rze ch o d z i p rzez oba k rą ż k i oraz d o ln y  b lo k  w  sposób pokaza 
n y  na rys. 61.

P rzypuśćm y, że obwód' w iększego k rą żka  w  g ó rn ym  b lo k u  
w ynosi A  cm, zaś m nie jszego B  cm. Jeśli, w yb ie ra ją c  lu źn y  łari-

Rys. 61

cuch w  k ie ru n k u  s trz a łk i P, o b ró c im y  oba górne  k rą ż k i o 360°, 
to na w iększy  n a w in ie  się I c m  łańcucha  pod trzym u jące g o  p o d 
noszony p rz e d m io t, zaś z m nie jszego o d w in ie  się B  cm , w sku 
te k  czego łańcuch  ten^s tańc i się o A -B  cm. P rz e d m io t na to m ia s t

podn ies ie  się o H  =  —^ — cm.

P rzy jm u ją c , że p ro m ie ń  w iększego k rą żka  w ynos i R  cm, 
a m nie jszego r  cm, o trzym a m y : A  =  2 n R cm , zaś B  =  2 n r c m ;

stąd H
A — B  _  2n R  —  2 n r  _  2 n  (R  —  r )

- n  (R  —- r )  cm.

P rz e d m io t podn ies ie  się zatem  na powyższą w ysokość. Z  w zo ru  
tego w yn ika , że im  m n ie jsza  będzie  różn ica  p ro m ie n i, ty m  m n ie j
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podn ies ie  się p rz e d m io t. Jeśli R =  r ,  to  p rz e d m io t n ie  podn ies ie  
się wcale.

G dy p rz e d m io t zn a jd u je  się w  rów now adze , to  z le w e j s tro n y  

dzia ła  s iła  P  o ra m ie n iu  R  oraz s iła  —  o ra m ie n iu  r ,  zaś z p ra - 

W
wej strony działa siła —  o ramieniu R. Momenty tyeh sił rów-

W  Wnowazą się wzajemnie, czyli PR-{~  ---  r =  ---  R ;
2 2

W  Wstąd P R  —  R  r .

zasś P  =
W ( R — r)

2R

Z  w zo ru  tego w yn ika , że im  m nie jsza  je s t różn ica  p ro m ie n i, 
tym  m n ie jsze j po trze b a  s iły  do podn ies ien ia  p rz e d m io tu . Jeśli 

r ,  to  P  0 . W zó r te n  da je  s iłę  u trzym u ją cą  p rz e d m io t 
w  rów now adze , n ie  uw zg lędn ia jąc  sp raw nośc i* ' t a l i i .  Spraw- 
nosc ty c h  ta l i i ,  oznaczona lite rą  grecką 17,  w ynos i:

p rz y  stosunku  p ro m ie n i k rą ż k ó w  14 : 15 —  ok. 0,35

”  ”  » i i  H  : 12 —  „  0,40

”  ”  i i  i i  7 : 8  —  „  0,50

Po u w zg lę d n ie n iu  p o p ra w k i na spraw ność siłę P  po trzebną  
d la  u trz y m a n ia  p rz e d m io tu  o ciężarze W  w  rów now adze  o trz y 
m u je m y  ze w zo ru

P =  W  (R  —  r )
2 R  7]

Wielokrotność zysku na sile równa się wielokrotności stra
ty na drodze.
FRZyKŁADY

Zadanie 1

Jaka siła potrzebna jest do u trzym ania  w równowadze przedm io tu  
o ciężarze W =  1 t, je że li R =  15 cm, zaś r = 1 4  Cm?

* Sprawnością maszyny lub spółczynnikiem  pożytecznego działania ma 
S ą  Pobrtnyer m y St° SUnek Pr3Cy Wykonane3 przez maszynę® do pracy praez
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P rzy stosunku p rom ien i krążków  14 : 15 sprawność te j ta l i i  wynosi 0,35. 

p _  W  (R ~ r ) _  1 (15  —  141 1
2Rjj 2 .1 5 -0 ,3 5  10,5 =  ok- ° ’095 *•

Zadanie 2

Jaka siła potrzebna jest do u trzym ania  w  równowadze p rzedm io tu  o cię
żarze W = 1  t,  je że li R =  16 cm, zaś r  =  14 cm?

Rozwiązanie:

P rzy stosunku p ro m ie n i krążków  14 : 16, czy li 7 : 8, sprawność te j ta li i 
wynosi 0,50.

p  W  (R -  r)  _  1 (15 —  14) 2 _
2 %  — 2 .1 6 .0 ,5 0  16 ~  °.125 t.

P rz y  podnoszen iu  ta lią  W estona n ie  w o ln o  w ypuśc ić  z rą k  
w yb ie ra n e j części łańcucha , gdyż ta lia  pod  w p ływ e m  c iężaru  
p rz e d m io tu  zacznie się luzow ać, a p rz e d m io t opadać. Łańcuch  
na leży p rze d te m  zaham ować.

Na rys. 62 w id z im y  ta lię  łańcuchow ą B ecke ra , zwaną ró w 
nież w c iąg iem  ś lim a ko w ym  B eckera . W yb ie ra ją c  ła ńcuch  bez 
końca  A , ob racam y k rą że k  B , osadzony n ie ru ch o m o  na w ale  
ś lim aka , k tó r y  z k o le i obraca k rą ż e k  ś lim a ko w y  C. D o  k rą żka  
C p rz y tw ie rd z o n y  je s t n ie ru ch o m o  m n ie jszy  k rą ż e k  z gn iazdam i, 
w  k tó ry c h  leżą ogn iw a  łańcucha  D , przechodzącego p rzez d o ln v  
b lo k .

T a lia  ta  da je  znaczn ie  w iększy  zysk na s ile  n iż  ta lia  W estona, 
lecz ró w n ie ż  znacznie w iększą s tra tę  na drodze.

S iłę  po trze b n ą  do u trz y m a n ia  c iężaru  w  rów now adze  o trzy - 
W - r - h

m u je m y  ze w zo ru  P —  —— ^ —
J J 4jiLRn

w  k tó ry m : P  je s t s iłą  po trzebną  do u trzym a n ia  w  rów now adze  
c iężaru  W ,  w yrażoną w je d n os tka ch  c ięża ru ; W  je s t c iężarem  
podnoszonego p rz e d m io tu  w y ra żo n ym  w  ty c h  samych je d n o s t
kach  c ięża ru ; h  je s t sko k ie m  ś lim a ka ; tz =  3,14; R  je s t p ro m ie 
n ie m  k rą żka  ś lim akow ego C ; r  je s t p ro m ie n ie m  m nie jszego 
k rą żka , p rzy tw ie rd zo n e g o  n ie ru ch o m o  do k rą żka  ś lim akow ego C;  
L  je s t p ro m ie n ie m  k rą żka  B ;  rj je s t spraw nością  ta l i i ,  wynoszącą 
0 *3 ——0,7. W a rto śc i h, R, r, L  na leży  podać w  je d n ako w ych  
je d n o s tka ch  m ia ry , n p . w  cen tym e trach .
P R Z Y K Ł A D Y
Zadanie

Jaka siła potrzebna jest do u trzym ania  w równowadze p rzedm io tu  o cię
żarze W  = 1 .0 0 0  kg, jeże li h =  15 mm, R  =  75 mm, r = 4 0  mm, L  =  100 mm,
i? =  0,50?

Rozwiązanie:
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p _  W . r . h  ____ 1 0 0 0 .4 0 .1 5 _____ _
— 4 "  LR y, ~  4 .3 ,1 4 .1 0 0 .7 5 .0 ,5 0  — 12,7 kg '

Is tn ie ją  ró w n ie ż  in n e  ro d za je  ta l i i  łańcuchow ych . N ie k tó re  
z n ich  pos iada ją  ham u lce  zapobiegające lu zo w a n iu  się W raz ie  
w ypuszczenia  z rą k  łańcucha.

T a lie  łańcuchow e  po w y p ro d u k o w a n iu  poddaw ane są p ró 
b o m ; obciążen ie  p ró b n e  je s t co n a jm n ie j o 5 0 %  w iększe od 
obciążen ia  roboczego ta l i i ,  tzn . od  m aksym alnego c ięża ru , ja k i 
ta lia  może podn ieść bez szw anku d la  s iebie. OR ta l i i  w ycecho- 
w ane je s t na o ku c iu .

O b c h o d z e n i e  s i ę  z b l o k a m i  i  t a l i a m i

W ie lko ść  b lo k u  d rew n ianego  m ie rzy  się dłuższą średhicą 
p o lic zka , w yrażoną  w  calach lu b  ce n tym e trach , zaś m e ta low e 
go —  średn icą  k rą żka  w  ca lach lu b  ce n tym e trach . Ś rednica 
k rą ż k a  je s t zw yk le  w ycechow ana na p o liczka ch . Żelazne b lo k i 
ładow n icze  m ają  p o n a d to  w y b ite  na p o lic zka ch : nazwę lu b  m a r
kę  fa b ry k i,  n u m e r b lo k u  oraz jego obciążen ie  robocze w  tonach , 
np. D O R  5 T , co oznacza „dopuszcza lne  obciążenie  robocze 5 
to n “ .

Z am aw ia jąc  n o w y  b lo k , na leży podać jego d o k ła d n y  opis 
i  p rzeznaczen ie , a w  szczególności: m a te ria ł, ro d za j okuc ia  
i  osprzę tu , ilo ść  k rą żkó w , ro d za j i  średn icę  k rą ż k ó w , grubość 
l in y , k tó ra  będzie  p racow a ła  w  b lo k u , oraz jego OR.  P rz y k ła d : 
b lo k  ła d o w n iczy  że lazny z uchem  i  k la m rą , je d n o k rą żko w y , 
średn ica  k rą ż k a  1 4 " , au tom atyczne  o liw ie n ie , d la  l in y  s ta low e j 
2’1/s " , O R  =  2 to n y .

O bow iązk iem  o fic e ró w  o k rę to w y c h  je s t dbać o to , aby w szy
s tk ie  b lo k i na s ta tk u  u trzym a n e  b y ły  w  d o b rym  stan ie . N ie  w o l
no używ ać b lo k ó w  pos iada jących  p ę kn ięc ia  lu b  zgięcia. K rą ż e k  
z o ka leczonym i k ra w ę d z ia m i lu b  w y ta rtą  tu le ją  p o w in ie n  być 
n a tych m ia s t oddany do n a p ra w y  lu b  zm ie n io n y . Zg ię ta  lu b  
s ta rta  oś m usi być  zastąp iona now ą. Częste og lędz iny  b lo kó w , 
po lega jące  na ro ze b ra n iu , oczyszczeniu, nasm arow an iu , n a o li
w ie n iu  i  p o m a lo w a n iu , ch ro n ią  od  rd z y  i  zm n ie jsza ją  ta rc ie . 
S ta łe części, ja k  p o lic z k i zew ną trz , o ku c ia , ucha itp . ,  na leży m i
n io w a ć  i  m a low ać często. Z  osi, tu le i,  ło żysk  i  k rę t l ik ó w  na leży 
zeskrobać i  zm yć n a ftą  stężałą o liw ę  oraz b ru d , po czym  na
o liw ić  je . T a k  samo na leży zeskrobać i  zm yć stęża ły sm ar oraz 
b ru d  z p o w ie rz c h n i k rą ż k ó w , w staw  oraz w e w n ę trzn ych  po-

Rozwiązanie:
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w ie rz c h n i p o lic z k ó w  i  p o k ry ć  je  św ieżym  sm arem . K a n a lik i  w io 
dące do z b io rn ik a  sam oczynnego o liw ie n ia  trzeba  oczyścić, 
a z b io rn ik  n a p e łn ić  świeżą o liw ą . Jeśli b lo k u  m eta low ego n ie  
m ożna rozeb rać  z p o w o du  rd zy , to  na leży go p rze d te m  rozgrzać 
w  ogn iu  .

Jeśli w  ta l i i  ko n ie c  l in y  p ra cu ją cy  w  b lo ka ch  z czasem w y- 
c iągną ł się i  s ta ł się cieńszy n iż  ko n ie c  lu źn y , a l in a  je s t jeszcze 
w  d o b rym  stan ie , to  m ożna ją  o d w ró c ić , p rzeciąga jąc grubszy 
ko n ie c  p rzez b lo k i.  W  żadnym  w yp a d ku  n ie  w o ln o  tego czyn ić  
z ta lią  szalupow ą.

T a lie , k tó re  po  użyc iu  chcem y złożyć do m agazynu, na leży 
zw inąć w  nas tępu jący  sposób: Oba b lo k i ściąga się na od ległość 
m e tfa , k ła d z ie  na p o k ła d z ie  i  w o ko ło  n ich  u k ła d a  się lin ę  
w  zw oje , k tó re  p rze w ią zu je  się w  p o ło w ie  w ęzłem  w y b lin k o w y m , 
z ro b io n ym  z w o lnego końca  l in y . T a k  zw in ię tą  ta lię  wiesza się 
na h a ku  w  m agazynie . P rz y  w iększe j ilo ś c i t a l i i  z łożonych  w  m a
gazynie i  pod o b n ych  do s iebie w yg lądem  na leży  każdą z n ieb  
zaopa trzyć  w  ta b lic zkę  z napisem , poda jącym  je j przeznaczenie . 
Jeś li sk ładam y ta lię  rozw leczoną , to  za rów no oba b lo k i ja k  
i  l in ę  na leży zaopa trzyć  w  ta b lic z k i z nap isem , do k tó re j ta l i i  
należą.

R o w k i w  k rą żka ch  p o w in n y  m ieć ta k i p r o f i l ,  aby lin a  n ie  
w ystaw a ła  poza k ra w ę d z ie  ro w k ó w  i  p rzy lega ła  szczelnie do ic ł i  
p o w ie rzch n i. W  p rze c iw n ym  raz ie  l in a  oc ie rać  się będzie  o p o 
lic z k i i  w s taw y oraz u legn ie  zn ieksz ta łcen iu . A b y  lin a  n ie  k a le 
czyła  się, p o w ie rzch n ia  ro w k ó w  m usi być  g ładka.

Jeś li l in a  sta low a spec ja ln ie  g ię tka  p ra cu je  w  b lo k u  ła d o w 
n iczym  zg ina jąc się na k rą ż k u  pod  os trym  ką te m  (m n ie j n iż  90 °), 
to  s tosunek je j obw odu  do ś redn icy  k rą ż k a  p o w in ie n  być  nastę
p u ją cy :
lin a  p o n iże j 2 " obw odu 

„  2 " -  2V i"  „
„  2 V *"  -  3 "  „
„  3 " —  3 V * ” „
„  3Va" —  4 "  „
„  ponad  4 ,, —  „  „  4 razy  w iększa

n iż  obw ód lin y .
D la  l in  w łó k ie n n y c h  średn ica  k rą żka  m us i być  p rz y n a jm n ie j 

3 razy w iększa n iż  obw ód lin y .

średn ica  k ra żka  1 0 "
—  „  „  12 "
—  „  „  14"

„  „  16"
—  „  „  18"

n ii 4

* P a trz  część I I  p .t. Osprzęt łado w n iczy .
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M A S Z T Y

N a w spó łczesnym  s ta tk u  m aszt s łuży g łó w n ie  do zawiesza
n ia  osp rzę tu  ładow n iczego , l in e k  sygna łow ych , an teny, św ia te ł 
p o zycy jn ych , tzw . gn iazda boc ian iego  oraz, czasem, do w e n ty 
la c ji.

M aszt w y ra b ia  się z p ły t  s ta low ych , w yg ię tych  i  zn ito w a nych  
lu b  spaw anych z sobą w  te n  sposób, że' tw o rzą  one ru rę , k tó re j 
ś redn ica  zm nie jsza  się k u  górze. N ie k tó re  m aszty, celem 
w zm ocn ien ia  ich , pos iada ją  w e w n ą trz  k ą to w n ik i lu b  te o w n ik i, 
p rz y n ito w a n e  do p ły t .  N a m a łych , starszych s ta tka ch  spo tyka  
się m aszty d rew n iane .

N a m n ie jszych  s ta tka ch  m aszt w sp ie ra  się swą p ię tą  w  gnieź- 
dzie p rzym o co w a n ym  do s tę p k i, do górnego poszycia  p o d w ó j
nego dna lu b  do tu n e lu  w a łu  śrubow ego; na w iększych  s ta tkach  
gn iazdo leży  na je d n y m  z d o ln ych  p o k ła d ó w . W yże j m aszt p rze 
chodz i p rzez o tw o ry  w  p o k ła da ch , zwane o p ę tn ik a m i. Czasem 
m aszt w sp ie ra  się na g ó rn ym  p o k ła d z ie  i  p rze ch o d z i p rzez s trop  
n a d b u d ó w k i o tacza jące j maszt.

O p ę tn ik  uszcze ln iony  je s t zazw yczaj p ie rśc ie n ie m  z k ą to w 
n ik a , zw anym  k o łn ie rz e m , k tó r y  otacza szczeln ie m aszt w o k o ło  
i  p rz y n ito w a n y  je s t do n iego oraz do p o k ła d u . Często ka żd y  o- 
p ę tn ik  posiada po 2 k o łn ie rz e , jeden  nad p o k ła de m , d ru g i pod  
n im . In n y  ro d za j k o łn ie rz a  (rys. 63) p rz y n ito w a n y  je s t ty lk o  do 
p o k ła d u  i  n ie  p rzy lega  do m asztu j szczelinę m iędzy  m asztem  
i  k o łn ie rz e m  za tyka  się d re w n ia n y m i k lin a m i, k tó re  p o k ry w a  się 
p o k ro w ce m  z grubego im pregnow anego  lu b  m alow anego p łó tn a  
żaglowego. A b y  p o k ro w ie c  te n  p rzy le g a ł szczelnie do m asztu 
i  k lin ó w , ściąga się go obręczam i, d ru te m  lu b  sznurem  o p lo to 
w ym .
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M nie jsze  m aszty s tanow ią  całość i  kończą się u szczytu  tzw . 
ja b łk ie m , zaś w iększe sk łada ją  się z dw óch  części: d o ln e j, zw anej 
k o lu m n ą , o raz g ó rn e j, zw ane j stengą. Stenga je s t zw yk le  d re w 
n iana.

Jeśli m aszt posiada jeden  bum  na każdy  lu k , to  u  szczytu 
k o lu m n y  zn a jd u je  się k o n s tru k c ja  zwana m arsem  (rys. 64), s łu 
żąca g łó w n ie  do zaw ieszania b lo k ó w  to p e n a n tó w * . W  ty m  w y 
p a d ku  podobna  k o n s tru k c ja , zwana p la tfo rm ą  (rys. 65), p rz y 
tw ie rd zo n a  jes t do k o lu m n y  na w ysokośc i 2— -3 m  nad pok ładem

Rys. 64 Rys. 65

i  s łuży do p o d p a rc ia  p ię t bum ów  i  zaw ieszenia b lo k ó w  k ie ru n k o 
w ych  re n e ró w ** . G dy m aszt posiada po je d n y m  bum ie  na lu k , 
na k o lu m n ie  n ie  ma m arsa a n i p la t fo rm y  i  p ię ta  bum a spoczy
w a wówczas w  gn ieździe  p rz y n ito w a n y m  w p ro s t do k o lu m n y , 
a b lo k  to p e n a n tu  w is i na uchu , p rz y tw ie rd z o n y m  bezpośredn io  
do k o lu m n y  lu b  do obręczy o tacza jące j szczyt k o lu m n y .

* Podnośńie. P or. ro zd z ia ł: B u m y  na s tr. 65.
** B lo k i p row adn icze  do lne.
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Stengi byw a ją  w ew nę trzne  lu b  zew nętrzne . P ię tę  s teng i w ew 
n ę trzn e j (rys. 66) wpuszcza się na g łębokość 2— 3 m e tró w  do 
w n ę trza  k o lu m n y  i  łączy z n ią  ja k  następu je : A b y  stenga n ie  o- 
pad ła , w sp ie ra  się ona na tzw . w s p o rn ik u , c z y li s ta low ym  k lin ie , 
p rzechodzącym  przez dwa o tw o ry  w  szczycie k o lu m n y  i  przez’ 
o tw ó r w  p ię c ie  stengi. Stenga uszcze ln iona je s t w  szczycie ko - 
um n y  w  p o d o b n y  sposób ja k  m aszt w  o p ę tn ik u , m ia n o w ic ie  

p rz y  pom ocy k l in ó w  o k ry ty c h  pok ro w ce m *.
C ienka sta low a lin k a , p rzym ocow ana  do ucha zew ną trz  szczy

tu  k o lu m n y  (U ), p rze ch o d z i p rzez k rą że k  w  p ięc ie  s teng i (K ) 
o raz p rzez k rą że k  w  szczycie k o lu m n y  (K r) . U rządzen ie  to  służy 
do opuszczania, zde jm ow an ia  lu b  podnoszen ia  stengi.

N a rysu n ka ch  67a oraz 67b w id z im y  sten- 
gę zew nętrzną . P ie rw szy  rysu n e k  daje w id o k  
z b o ku , d ru g i z p rzo d u . U  szczytu  k o lu m n y  
z n a jd u je  się p o d w ó jn y  p ie rśc ień , zw any ja rz 
m em  g ó rn ym ; jeden  z p ie rśc ie n i p rzym o co 
w any je s t n ie ru ch o m o  i  szczelnie do k o lu m 
ny, d ru g i o b e jm u je  luźno  stengę. K ilk a  stóp 
niźiej z n a jd u je  się ja rzm o  do lne , zbudow ane 
i  dz ia ła jące  w  po d o b n y  sposób ja k  górne.

STENGA WEWNĘTRZNA

Rys. 66

Stenga o p ie ra  się w s p o rn ik ie m  na d o ln ym  ja rz m ie , zaś ja rzm o  
górne u trz y m u je  ją  w  k ie ru n k u  p io n o w ym . W  p ięc ie  steng i znaj-

* Jeśli, uszcze ln ien ie  to  n ie  je s t dobre, w oda może dostać się do w nę 
trza  k o lu m n y , p rzyśp iesza jąc je j  rd zew ien ie , a w  czasie m rozów  zam arzaiąca 
w oda może rozsadzić p ię tę  m asztu. A u to ro w i znane są dw a podobne w yp a d k i 
U  p ię ty  m asztu p o w in n y  za tem  b yć  m a łe  o tw o ry , zam ykane k o rk a m i g w in 
to w a n ym i, d la  o d p ły w u  w ody .
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d u je  się k rą że k , służący do opuszczania, zde jm ow an ia  lu b  za k ła 
dan ia  stengi.

S tosu je  się ró w n ie ż  in n e  sposoby zam ocow ania s teng i zew
n ę trz n e j, zasada je d n a k  je s t podobna.

S tengi zakończone są u  szczytu  ja b łk ie m , w  k tó ry m  zazw y
czaj zn a jd u ją  się 2 w ew nę trzne  k rą ż k i do lin e k  sygna łow ych. 
P o n iże j ja b łk a  w s ta w io n y  je s t w  stengę k rą ż e k  do p rze w le ka 
n ia  l in y  d la  s to łka  bosm ańskiego.

K o lu m n y  i  s teng i w zm acn ia  się o lin o w a n ie m  (ta k ie łu n - 
k ić m ) s ta łym , sk łada jącym  się z l in  s ta low ych . L in y  p o d trz y m u 
jące szczyt k o lu m n y  k u  p rz o d o w i nazyw a ją  się sztagam i*. 
W  zależności od w ysokośc i, w y trz y m a ło ś c i i  obciążen ia  k o lu m n y , 
może być  jeden  lu b  w ięce j sztagów. L in y  idące od szczytu  steng i 
k u  p rz o d o w i nazyw ają  się stensztagam i. M oże ic h  być, podobn ie  
ja k  sztagów, jeden  lu b  w ięce j. O d szczytu  k o lu m n y  id ą  na b o k i 
do obu b u r t  tzw . w a n ty ** , k tó ry c h  jes t co n a jm n ie j 2 pa ry . Od- 
szczytu s teng i na ob ie  b u r ty , lecz n ieco do ty łu ,  id z ie  co n a j
m n ie j jedna  pa ra  tzw . pa rd u n ó w .

Sztagi, w a n ty  i  p a rd u n y  łączy się za pom ocą szak li z ucha
m i u szczytu k o lu m n y  łu b  steng i, zaś do lne  ic h  końce  ob
ciąga się na sz tyw no za pom ocą ściągaczy g w in to w ych , p rz y 
m ocow anych  do ka d łu b a  s ta tku  p rz y  pom ocy szak li. Ściągacze 
m ają  sk łonność do o d kręcan ia  się, na leży je  zatem  zabezpie
czyć o d p o w ie d n io , aby sztagi, w a n ty  i  p a rd u n y  n ie  lu zo w a ły  
się. O lin o w a n ia  n ie  na leży obciągać z b y t sztyw no.

D a w n ie j w a n ty  i  p a rd u n y  pos iada ły  szczeble z l in e k  łu b  
d rew na, obecnie używ a się że laznych lu b  s ta lo w ych  d ra b in e k , 
p rzym o co w a n ych  do m asztów .

B yw a ją  ró w n ie ż  m aszty k ra to w e j k o n s tru k c ji.  M aszt ta k i 
sk łada się z czte rech  k ą to w n ik ó w  u s ta w io nych  p io n ow o  i  w  
k w a d ra t, z łączonych ze sobą. w ią za n ia m i z p ła s k o w n ik ó w , ką 
to w n ik ó w  lu b  te o w n ik ó w . Są to  bardzo m ocne m aszty i  cza
sem n ie  p o trze b u ją  o lin o w a n ia  stałego.

S po tyka  się także  m aszty b ram ow e : dw ie  k tf lu m n y  w sparte  
w  gn iazdach, leżących sym e tryczn ie  w  p o b liż u  obu b u r t  łączą się 
u szczytu  m arsem .

B yw a ją  ró w n ie ż  m aszty o k w a d ra to w y m  p rz e k ro ju . 0  in 
nych  ro d za jach  m asztów  będzie  m ow a p ó źn ie j.

Często spo tyka  się na s ta tkach  tzw . pó łm aszty . Są to  n isk ie  
k o lu m n y , zbudow ane, w m on tow ane  i  o linow ane  pod o b n ie  ja k

* M asztow e odc iąg i b u rto w e .
** M asztowe odc iąg i osiowe.
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k o lu m n y  m asztów ; służą one do zaw ieszenia bu m ó w  o raz  ich  
o lin o w a n ia , czasem zaś służą jednocześn ie  ja k o  n a w ie w n ik i. 
P ó łm aszty  obs ługu ją  zazw yczaj m n ie jsze  lu k i  i m a ją  m nie jszą 
nośność. N ie k tó re  s ta tk i posiada ją , zam iast po jedynczego  masz
tu, dwa pó łm aszty , us taw ione  sym e tryczn ie  w zg lędem  l in i i  d ia 
m e tra ln e j s ta tku . K a żd y  z n ich  zaopa trzony  je s t w  bum , ob
s ługu jący  sąsiedni lu k .
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• B U M t

B u m  (żóraw  ła d o w n iczy ) służy do ładow an ia  i  w y ładow y- 
w ania .

Jest to  zw yk le  o k rą g ła  ru ra  k s z ta łtu  cygara lu b  też k sz ta ł
tu  pokazanego na rys. 68 , sk łada jąca się z w yg ię tych  w alco- 
w a to  i  zn ito w a n ych  łu b  spaw anych p ły t  s ta low ych , a lbo z je d 
no ite j c iągn ione j ru ry . Ś rednica bum u m usi być  zawsze w ię k 
sza po ś ro d ku  n iż  na końcach , pon iew aż w  ty m  m ie jscu  n a ra 
żony je s t on n a jw ię ce j na zgięcie. B yw a ją  ró w n ie ż  b um y k ra 
to w e j k o n s tru k c ji,  zbudow ane z k ą to w n ik ó w  i  p ła sko w n ikó w , 
zn ito w a n ych  w  k ra tę . N a m n ie jszych  s ta tkach  spo tyka  się b u 
m y d rew n iane  (sosnowe, św ie rkow e  lu b  jo d ło w e ).

B u m  spoczywa swą p ię tą  w  gn ieździe  p rz y tw ie rd z o n y m  do 
k o lu m n y , d o ln e j p la t fo rm y  lu b  n a w ie w n ika . P rz y  bum ach do 
dużych  c iężarów  gn iazdo p rz y tw ie rd z o n e  je s t do p o k ła d u , k tó - 
ry  posiada o d p o w ie d n ie  w zm ocn ien ie . G niazda i  p ię ty  byw a ją  
ró żn e j k o n s tru k c ji;  rysunek  116 p rzeds taw ia  jeden  z ro zp o w 
szechn ionych typ ó w . G niazdo je s t zawsze ta k  zbudow ane, że 
bum  m ożna poruszać we w szys tk ich  k ie ru n k a c h . D ru g i kon iec  
bum u, tzw . n o k  lu b  g łow ica , zaopa trzony  je s t w  ucha, w  k tó re  
szak lu je  się b lo k  ła d o w n iczy , gaje i  to p e n a n t, na k tó ry m  za
w ieszony je s t bum . T o p e n a n t je s t to  l in o b lo k  (rys. 116) lu b  
ta lia  ze s ta low e j l in y  i b lo k ó w  (rys. 118); ru ch o m y  ko n iec  l in y  
p rzew leczony je s t p iz c z  b lo k  u szczytu k o lu m n y , a s tam tąd  od 
p ro w a d zo n y  na p o k ła d , gdzie, w yb ie ra ją c  go lub  luzu jąc , nadaje  
się b u m o w i o d p o w ie d n i k ą t podn ies ien ia . D o ln y  ko n ie c  p o je d y n 
czego to p e n a n tu  (rys. 116) zaopa trzony  je s t w  lin ę  sta low ą do 
podnoszenia  lu b  opuszczania b u m u  n a  w in d z ie  oraz w  łańcuch
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0 d łu g ich  ogn iw ach , k tó re  —  po p o d n ie s ie n iu  bum u  —  szak ' 
lu je  się do ucha w  p o k ła d z ie  łu b  u  podstaw y k o lu m n y .

Do obracan ia  b um u  na b o k i s łuży pa ra  tzw . gaj. G aja sk ła 
da się z o d c inka  l in y  s ta low e j, czasem łańcucha , p rz y tw ie rd z o - 
nego je d n ym  końcem  do n o ku , d ru g im  zaś do ta l i i  z l in y  w łó 
k ie n n e j i  dw óch  d re w n ia n ych  b lo k ó w , zw yk le  je dno - lu b  dw u- 
k rą żko w ycb . P am ię tać na leży, że im  w iększy  k ą t m iędzy  gają
1 bum em , ty m  lże j obracać bum .

Ł a d u n e k  podnos i
^  l ~ I ~ I i | ) się tzw . rene rem . Jest

to  sta low a lin a , zakoń- 
Rys" 68 czona z je d n e j s tro n y

k ró tk im  łańcuchem  i 
hak iem  ła d o w n iczym  i  przechodząca p rzez b lo k  na n o k u  bum u 
(rys. 116), następn ie  w zd łuż  bum u  do tzw . b lo k u  p row adn iczego  
u p ię ty  bum u, stam tąd  zaś na w indę . D łu g ie  bu m y posiada ją  
w  p o ło w ie  swej d ługośc i k rą że k , p rzez k tó r y  przepuszcza się 
rene r, co zapobiega opadan iu  renera  p rz y  lu zo w a n iu  i  ta rc iu  
o bum  p rzy  w y b ie ra n iu  go.

R ene ry  p rz y  tzw . c ię żk ich  bum ach, s łużących do p o d n o 
szenia bardzo c ię żk ich  ła d u n kó w , są ta lia m i. R uphom y kon iec  
l in y  po w y jśc iu  z b lo k u  u n o k u  p rzechodz i p rzez  b lo k  u  szczytu  
k o lu m n y , a stam tąd  p rzez b lo k  p ro w a d n iczy  u p ię ty  b um u  na 
w indę . U rządzen ie  ta k ie  zm nie jsza  znacznie obciążenie  osprzę tu  
ładow n iczego , o czym  będzie m ow a w  ro zd z ia le : R o zk ła d  s ił

Rys. 69 Rys. 70

p rz y  ła d o w a n iu . A b y  b lo k  p rz y  n o k u  n ie  p rze k rę ca ł się, rucho« 
m y ko n ie c  l in y  po w y jśc iu  z do lnego b lo k u  p rzechodz i czasem 
przez k rą ż e k  p rz y tw ie rd z o n y  do śc iany bum u p rz y  n o ku  
(rys. 127).
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Ilo ś ć  bum ów  uza leżn iona  je s t od ro d za ju  op e ra cy j ła d o w n i
czych. M n ie jsze , stare s ta tk i m a ją  często po je d n ym  bum ie  
na lu k , co je s t n ie p ra k tyczn e , bow iem  d la  za ładow an ia  lu b  
w y ła d o w a n ia  każdego c h w y tu  trzeba  o b ró c ić  bum  2 razy  ga
ja m i. P o w o d u je  to  s tra tę  czasu i  w ym aga dod a tko w o  lu d z i na 
gajach. Jeś li ga je odp row adzone  są na w in d y , p raca  je s t szyb
sza i  lżejsza.

Ł a tw ie j i  szybcie j p ra cu je  się, je ś li każdy  lu k  w yposażony 
jes t p rz y n a jm n ie j w  2 bu m y (rys. 120— 122). Jeden z n ic h  u- 
s taw ia  się nad lu k ie m , d ru g i w ych y la  się za b u rtę  i  ob ie  p a ry  
gaj obciąga się i  obk łada  na stałe. R e n e ry  łączy się ponad  ha 
k ie m  lub  łańcuchem  ła d o w n iczym  i, w yb ie ra ją c  lu b  lu zu ją c  od 
p o w ie d n ie  re n e ry , p rzenos i się ła d u n e k  zza b u r ty  do ła d o w n i 
lub  o d w ro tn ie .

N a n ie k tó ry c h  s ta t
kach  każdy  lu k  ob
s ługu ją  4 bum y, co 
u m o ż liw ia  operac je  ła 
dow nicze jednocześnie  
na ob ie  b u rty . D o d a t
kow a  pa ra  bum ów  za
w ieszona je s t na dw óch 
pó łm asztach, s to jących  
po obu stronach  masz
tu  (rys. 69) lu b  po d ru 
g ie j s tro n ie  lu k u  (rys.
70). U s taw ia  się ró w 
n ież m aszty  m iędzy  
każdą parą  sąsiednich 
lu k ó w , p rz y  czym  ka ż
dy m aszt posiada po 
4 bum y, t j .  po 2 bum y 
na lu k . W  ten  sposób 
każdy  lu k  w yposażony 
je s t w  4 bum y. N ie 
k tó re  b u m y  m ożna u- 
s taw iać nad dw om a są
s ie d n im i lu k a m i, za le
żn ie  od po trze b y .

W yże j opisane rozm ieszczenie  m asztów  i  bfcm ów, dające 
po 4 b u m y  na lu ik, pozw a la  p racow ać dw om a zespo łam i w  ka ż
de j ła d o w n i.

a ,
As./ X

/ \
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N ie m o ż liw e  je s t op isan ie  w szys tk ich  ro d za jó w  m asztów  i  hu. 
m ów . O fic e r p o w in ie n  zbadać d o k ła d n ie  w szystk ie  m oż liw e  spo
soby us taw ien ia  bum ów  na sw ym  s ta tku , aby m ożna je  m aksy
m a ln ie  w yko rzys ta ć  d la  szybk ich  ope racy j ładow n iczych .

Jeśli bum  w  czasie ładow an ia  będzie  obracany p rz y  pom ocy 
gaj, ważną je s t rzeczą, aby jego gn iazdo (p u n k t pod p a rc ia ) oraz 
p u n k t zaw ieszenia b lo k u  to p e n a n tu  zn a jd ow a ły  się na je d n ym  
p io n ie . Rys. 71 p rzeds taw ia  w ypadek , gdy w a ru n e k  te n  nie 
je s t zachow any. P u n k t b je s t p u n k te m  p o d p a rc ia  bum u  B , zaś 
p u n k t t  je s t p u n k te m  zaw ieszenia to p e n a n tu  T . G dy bum  o- 
b ró c im y  o k ą t abau  p u n k t a (w  k ó ry m  to p e n a n t łączy się z n o 
k ie m ) p o w in ie n  za toczyć łu k  aa± i  znaleźć się w  p u n k c ie  a,. 
Tym czasem  to p e n a n t n ie  p o z w o li p u n k to w i a za toczyć łu k  aa.

lecz aa2 (gdyż d ługość 
to p e n a n tu  ta  =  ta2), 
in n y m i s łow y n o k  pod . 
n iesie się do gó ry . Za
tem  aby o b ró c ić  bum  
p rz y  pom ocy gaj, m u 
sim y n ie  ty lk o  w y k o 
nać pracę o b ro tu , lecz 
ró w n ie ż  znacznie w ię k 
szą pracę podn ies ien ia  
n o ku  bum u. O d w ro t
n ie , b um  będzie  sam 
ob raca ł się w  p rz e c iw 
nym  k ie ru n k u , bez p o 
trze b y  w yb ie ra n ia  gai. 

N a pow yższej za
sadzie zbudow ane są m aszty  p o rta lo w e  system u Puissesseau 
(rys. 72). Są to  2 k o lu m n y  (K ) us taw ione  sym e tryczn ie  do l in i i  
d ia m e tra ln e j s ta tku  i  po łączone u szczytu m arsem  (M ). P u n k t 
zaczepien ia  b lo k u  to p e n a n tu  (J )  n ie  leży na je d n ym  p io n ie  
r  gn iazdem  bum u (B ), lecz na zew nątrz , k u  b u rc ie . W sku te k  
tego bum , n ie  p rz y trz y m a n y  gają, w y c h y li się na zew ną trz  i  usta
w i w  p łaszczyźn ie  p io n o w e j, p rzechodzące j przez b lo k  to p e n a n tu  
(T ) oraz gn iazdo bum u (B). Do ob rócen ia  bum u zp ow ro tem  
służy sta low a lin a  L , odp row adzona  na w indę . W  te n  sposób 
operac je  ładow n icze  odbyw ają  się ty lk o  je d n y m  bum em , s to ją 
cym  b liż e j nabrzeża. N ie  m ożna stosować tego sposobu na re 
dzie, gdy s ta tek  ko łysze się na fa l i ;  wówczas ła d u ją  się dwom a 
bum am i.
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G dy m aszt je s t p o c h y ły  lu b  gdy s ta tek  ma p rze ch y ł na 
lu l) u y re re n t* , bum  ma ró w n ie ż  tendenc ję  do obracani, 
w  k ie ru n k u  p rze ch y łu  i  s taw ia o p ó r p rz y  ob racan iu  go w  
c iw n ym  k ie ru n k u .

ę Przegtębienie.

b u rtę  
a się 
prze-
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W Y P O S A Ż E N IE  O S P R Z Ę T U  Ł A D O W N IC Z E G O

D o w yposażenia  osp rzę tu  ładow n iczego  na leżą: b lo k i,  h a k i, 
szakłe, łańcuchy , ściągacze gw in tow e , chom ątka , spinacze do l in  
s ta low ych , łą c z n ik i B o rdeaux , k o ń c ó w k i do l in  s ta low ych , ha
m u lce , p a c h o łk i, żabk i, ucha, p ie rśc ien ie , k r ę t l ik i  i tp .

H a k i

H a k i w y ra b ia  się ze s ta li. Is tn ie je  pa rę  ty p ó w  haków .

H a k  z w y k ły  (rys. 73) składa się z ucha, g rzb ie tu  i  dz iobu. 
U cho  leży  w  p łaszczyźn ie  p ro s to p a d łe j do g rzb ie tu .

W  h a ku  zw róconym  ucho i  g rzb ie t leżą w  je d n e j p łasz
czyźn ie ; h a k i ta k ie  są rzadko  używ ane (rys. 74). •

W  h a ku  k rę t lik o w y m  (rys. 75,76) ucho osadzone je s t na 
osi, zabezpieczone grzybem , i  może obracać się w o ko ło  osi.

H a k  zabezpieczony (rys. 76,77) posiada zapadkę, często na 
sprężyn ie , k tó ra  zapobiega zsuw aniu  się zaw ieszonej l in y  oraz 
zaczep ian iu  się haka o przeszkody.

H a k  ła d o w n iczy  (rys. 78, 79) zaopa trzony  je s t w  pa lec, s łu 
żący ty m  sam ym  ce lom  co zapadka. H a k  te n  posiada zw yk le  
k r ę t l ik  (rys. 79).

H a k  sk ładany  (rys. 80) sk łada się z dw óch  h a kó w  zw yk łych , 
co zapobiega zsuw aniu  się l in y  o raz zaczep ian iu  haka  o p rze 
szkody.

H a k  o d rz u tn y  (rys. 81) składa się z ogn iw , d źw ig n i, p ie r 
ścienia i  za tyczk i z łańcuszk iem . H a k  ta k i m ożna o tw o rzyć  i  
zw o ln ić  zaw ieszony na n im  p rz e d m io t naw e t wówczas, gdy p o d 
dany je s t dużem u obciążen iu . N iew łaśc iw e  zaw ieszenie p rzed-
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m io tu  może spow odow ać zgięcie g rzb ie tu . H a k  ta k i n ie  p o w in ie n  
być używ any.

D opuszczalne obciążenie  robocze (O R ) haka sta low ego ob 
liczyć  m ożna w  p rz y b liż e n iu  ze w zo ru  OR =  \ d 2 to n , w  k tó 
ry m  d  oznacza średn icę  g rzb ie tu  w  calach. Jeże li średn ica  wy-

d 2
rażona je s t w  ce n tym e tra ch , w te d y  stosu jem y w zó r O R =  , ' _

12 ,5
ton . H a k  poddaw any  jes t obc iążen iu  p ró b n e m u  (O P ), k tó re  
jes t 2 razy  w iększe n iż  robocze (O P  —  2 0 R).

Szakle (k la m ry ) w y ra b ia  się ze s ta li, rza d z ie j z że liw a. Szakla 
(rys. 82) składa się z g rzb ie tu , uch  i  sw orzn ia . Sworzeń zabez
piecza się w  uchach za p o m o c ą ’ za tyczk i (rys. 83), n a k rę tk i lub  
w kręca  się w  jedno  ucho, k tó re  wówczas —  podobn ie  ja k  swo
rzeń —  posiada g w in t (rys. 82 i  84— 88). D ru g i ko n ie c  sw orzn ia  
nazyw a się g łów ką , k tó rą  może być ucho (rys. 82 i  85— 87), g rzyb 
(rys. 83) lu b  n a k rę tk a  (rys. 84 i  88 ). S po tyka  się g łó w k i w pusz
czane w  ucho z nacięc iem  u m o ż liw ia ją c y m  w kręcen ie  sw orzn ia  
do p rzec iw leg łego  ucha sza !'li,

Rys. 74 Rys. 75

Rys. 77 Rys. 78

Rys. 76

Rys. 79

Rys 8!



jNa rysunkach  82 —  89 w id z im y  szakle na jczęście j spo tykane 
na s ta tkach . Szakla na rys. 88  posiada w  g rzb iec ie  ucho k rę t l i -  
kow e. N a rys. 89 w id z im y  2 szakle po łączone k rę t lik ie m .

O bciążenie robocze z w y k łe j szaleli s ta low e j o b liczyć  m ożna 
w  p rz y b liż e n iu  z nas tępu jących  w zo ró w :

1. szakla w  ksz ta łc ie  l i te ry  D  (rys. 82):
OR —  3u~ ton , je ż e li ś redn ica  g rz b ie tu  w yrażona  jes t w  ca

lach , OR =  0 ,5d2 to n , je ś li średn ica  g rzb ie tu  w yrażona  je s t w  cm.
2 . szakla w  ksz ta łc ie  l i te r y  C (rys. 83, 85):
O R ~ 2 jd 2 to n , je ś li średn ica  g rz b ie tr f w yrażona  je s t w  ca

lach, OR =  0 ,4d2 ton , je ś li średn ica  g rzb ie tu  w yrażona  je s t w  cm. 
O bciążenie  p ró b n e  szak li je s t 2 razy  w iększe n iż  robocze.

Załączona tabe la  p oda je  p rz y k ła d o w o  OR  szak li s ta low ych  
w  ksz ta łc ie  l i te ry  D  oraz C, poddanych  obc iążen iu  p ró b n e m u  
wynoszącem u 2 OR. T abe lę  tę m ożna stosować z pew ną re ze r
wą w  dostosow aniu  do w y ro b ó w  poszczególnych fa b ry k .

O bciążenie  robocze szab li s ta low ych

Średnica g rzb ie tu  w m ilim etrach

6 9 12 16 19 22 25 28 31 35 38 41 44 51

Średnica sworznia w m ilim ietrach

8 11 14 17 22 25 28 31 35 38 44 48 51 57

Szakla w kształcie l ite ry  D —  OR w tonach

0,2 0,5 0,9 1,4 2 2,7 3,5 4,4 5,5 6,6 7,9 9,5 10,8 14

Szakla w kształcie l ite ry  C —  OR w tonach

0,1 | 0,3 | 0,6 1 1,4 2 2,5 3,2 3,9 4,8 5,6 3,6 7,7 10

Ł a ń c u c h y

Ła ń cu ch y  używ ane w  osprzęcie ła d o w n iczym  sk łada ją  się 
z ow a lnych  (rys. 90) lu b  o k rą g łych  ogn iw , w y ra b ia n ych  ze s ta li.

Łańcuch  o d łu g ich  ogn iw ach  je s t lże jszy n iż  łańcuch  o o g n i
w ach k ró tk ic h  te j samej ś redn icy . P rz y  p rzechodzen iu  przez 
k rą ż k i ogn iw a d ług ie  są b a rd z ie j narażone na z łam an ie  n iż  
k ró tk ie .  D la tego  ła ń cu chy  przechodzące p rzez k rą ż k i lu b  zg i
nane p rz y  p ra c y  pos iada ją  ogn iw a k ró tk ie ,  reszta zaś ła ń cu 
chów  ma ogn iw a  d ług ie , np . ła ń cu chy  łączące ko n iec  to p e n a n tu  
z uchem  w  p o k ła dz ie . Ś rednica k rą żka  m us i być  co n a jm n ie j 30 
razy  w iększa n iż  g rubość łańcucha, tzn , n iż  średn ica  p r^ tu , 
z k tó re g o  z ro b io n y  je s t łańcuch,
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O bciążenie  robocze (O R ) sta low ego łańcucha  ob licza  się 
w  p rz y b liż e n iu  ze w zo ru  O R =  6 d 2 to n , w  k tó ry m  d  oznacza g ru 
bość łańcucha (tzn . średn icę  p rę tu ) w  calach. Jeże li ś rednica 
w yrażona  je s t w  ce n tym e tra ch , to  s tosu jem y w zó r OR — d2 ton . 
Łańcuch  z ro z p o rk a m i je s t m ocn ie jszy  o o ko ło  5 0 % . O bciążenie 
p ró b n e  (O P ) łańcucha je s t 2 razy  w iększe n iż  robocze (O P =

~ 2  0 R ).  Łańcuch  z ryw a  się p o d  w p ływ e m  obciążenia  5 — 6 
razy w iększego n iż  robocze.

Załączona tabe la  poda je  p rzyk ła d o w o , w ed ług  n o rm  je d n e j 
z fa b ry k , O R  łańcucha  sta low ego bez ro zp o re k , poddanego ob
c iążen iu  p ró b n e m u  d w u k ro tn ie  w iększem u n iż  robocze.

O bciążenie  robocze łańcucha  sta low ego bez ro zp o re k

Grubość łańcucha w m ilim etrach

5 6 8 9 11 12 14 16 17 19 20 22 24 25

OR w tonach

0,25 0,4 1 0,6 0,8 1,1 1,5 1,9 2,3 2,8 3,4 4,0 4,6 5,2 6,0

Przybliżony ciężar 1 m łańcucłia znajduje się ze wzoru 
=  2,3d~ kg, w którym d  oznacza średnicę prętu w cm.

73



Ś c i ą g a c z e  g w i n t o w e

D o po łączen ia  sztagów, w a n t i  p a rd u n ó w  z ka d łu be m  s ta t
k u  oraz naciągania  ic h  na sztyw no służą ściągacze gw in to w e  
(śrubow e).

Ściągacz g w in to w y  
(rys. 91) sk łada się 
z dw óch  n a g w in to w a 
nych  sw o rzn i (p rę tó w ), 
zakończonych  ucham i 
lu b  w id e łk a m i, oraz 
n a k rę tk i z g w in te m  
w ew ną trz , k tó rą  na
k ręca  się na oba swo
rzn ie . S w orzn ie  m ają 
p ra w y  i  le w y  g w in t, 
w sku te k  czego obraca
n ie  n a k rę tk i p o w o du 
je  zb liżan ie  się lu b  
odda lan ie  obu swo
rzn i.

N a rys. 91— 98 w i
d z im y  różne  rodza je  
ściągaczy, używ ane n ie  
ty lk o  do osprzę tu  ła 
dow niczego, lecz ró w 
n ież do in n y c h  celów , 
ja k  np . do sztagów 
ko m in o w ych , ściągania 
ła d u n k u  pok ładow ego  
itp .  Ściągacze na rys. 
94, 95, 96 posiada ją  
ty lk o  po je d n ym  na
g w in to w a n ym  sw orz
n iu , d ru g i ko n ie c  na 
k r ę tk i  zakończony jes t 
h a k ie m  lu b  uchem . 
Ściągacz na rys. 97 ma 
1 sw orzeń i  2 n a k rę tk i.

Ściągacze m ają  te n 
dencję  do odkręcan ia  
się, na leży je  zatem  
odp o w ie d n io  zabezpie-

74



czyć. Na rys. 98 n a k rę tk a  posiada zaczep zapob iega jący o d k rę 
can iu  się. /

G w in ty  ściągaczy na leży c h ro n ić  od rd z y  i  oka leczen ia . W  
ty m  ce lu  trzeba je  często zm yw ać n a ftą  i  sm arować, a o d k ry te  
g w in ty  obszywać p łó tn e m  lu b  o w ija ć  d w u n itk ą .

O bciążenie  robocze (O R ) ściągacza ob liczyć  m ożna W p rz y 
b liż e n iu  ze w zo ru  OR — 2 \d r  to n , w  k tó ry m  d  oznacza średnicę 
sw orzn ia  (średnicę zew nętrzną  g w in tu ) w  calach. Jeże li ś rednica 
w yrażona  jes t w  ce n tym e tra ch , to  s tosu jem y w zó r O R  =  0 ,4ds 
ton . O bciążenie p ró b n e  je s t 2 razy w iększe n iż  robocze. Ścią
gacz ro z ryw a  się p rz y  obc iążen iu  5 — 6 razy  w iększym  n iż  ro b o 
cze.

Załączona ta b e lka  poda je  p rz y k ła d o w o  w y m ia ry  ściągacza 
i  szak li, o d p o w ie d n ich  d la  dane j l in y  s ta low e j (rys1. 99).

W y m ia ry  ściągacza i  sza k li

Średnica 
liny  stalowej

W y m i a r y  w m i l i m e t r a c h

12 16 20 24 28 32 36 40 44 48

Zewnętrzna średnica 
gwintu sworznia 19 25 31 38 44 48 51 54 57 60

Długość nakrętki (A) 305 356 356 408 408 408 408 408 408 408

Zewnętrzna średnica 
nakrętki (B) 35 41 51 57 66 69 73 78 86 92

Wewnętrzna szero
kość szakli (C) 25 31 38 44 51 51 57 57 57 57

średnica sworznia 
szakli (D) 19 22 25 31 35 38 41 44 48 48

I n n e  w y p o s a ż e n i e

C h o m ą t k o  (kauszę) w staw ia  się w  oczko, celem  zapob ie
żenia p rze c ie ra n iu  się i  o s trym  zg ięc iom  lin y . C hom ątka  są 
okrąg łe , pod łużne  (rys. 100 ), tró jk ą tn e  (rys. 101) lu b  pe łne  
(rys. 102). Te  o s ta tn ie  używ ane są zw yk le  p rz y  w an tach , szta- 
gach, p a rdunach  itp . ,  celem  po łączen ia  ic h  ze ściągaczam i g w in 
to w y m i. W y m ia ry  chom ątka  muszą być  dostosowane do grubośc i
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l in y , m ia n o w ic ie : d ługość choro a tka  (tzn. zew nętrzna  długość 
jego d łuższe j osi) m usi być co n a jm n ie j 2 razy w iększa od obw o
du l in y , zaś szerokość chom ątka  (tzn . zew nę trzna  d ługość jego 
k ró tsze j osi) 1V 2 raza w iększa od obw odu  lin y . W  ten  sposób 
lin a  w ys ta je  pow yże j k ra w ę d z i ro w k a  chom ątka  na wysokość 
o ko ło  */s ś redn icy  l in y  i  n ie  w ys ta je  na jego b o k i.

S p i n a c z e  do l in  s ta low ych  stosu jem y wówczas, gdy m u 
s im y szybko z ro b ić  oko lu b  oczko na lin ie . Spinacze są p o je 
dyncze (rys. 103) lu b  p o d w ó jn e  (rys. 104a, 104b). Spinaczy 
po je dyn czych  na leży założyć co n a jm n ie j t rz y  na l in ie  o obw o
dzie do 3 , cz te ry  na lin ie  3 —  4 i  p ięć na l in ie  pow yże j 4 
obw odu, p rz y  czym  zak łada  się je  w  ten  sposób, aby n a k rę tk i 
leża ły  na d łuższym  ko ń cu  l in y  (p o ró w n a j rys. 105). Spinacze 
służyć mogą ró w n ie ż  do tym czasowego łączenia  ko ń có w  dwóch

l in  s ta low ych  i  wówczas na leży za łożyć w iększą ic h  ilość . S ta tek 
w in ie n  posiadać ta k ie  spinacze.

N a rys. 106, 107, 108 w id z im y  spinacze służące do łączenia  
k rzyżu ją cych  się l in  s ta low ych .

Ł ą c z n i k i  B o rd e a u x  (rys. 109) służą do łączen ia  l in y  stą- 
lo w e j z łańcuchem .
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K  o ii c ó w  k  a do l in  s ta low ych , pokazana na rys. 110 , zastę
p u je  oczko z ch o m ą tk ie m . Z a k ła d a m y  ją  w  nas tępu jący  sposób: 

Od końca  l in y  odm ierza  
się o d c in e k  ró w n y  d ługości 
s tożka k o ń c ó w k i i  w  ty m  
m ie jscu  nak łada  się opaskę 
z d ru tu . W  od leg łośc i oko ło  
2 cm  od n ie j, w  k ie ru n k u  
dłuższego końca  l in y , n a k ła da  się d rugą  opaskę, po  czym  w  ty m  
samym odstęp ie  i  k ie ru n k u  trzec ią . K o n ie c  l in y  (k ró tszy ) ro z 
p la ta  się na p ó k rę tk i i  w yc ina  się rdzeń. Po ro zp le ce n iu  p o k rę te k  
każdy d ru t zm yw a się n a ftą  i  w yc ie ra  na sucho. D ru ty  zanurza 
się na 3/ i  d ługośc i w  m ieszan in ie  zaw ie ra jące j 50%  kw asu so l
nego i  50%  w ody, uw ażając, aby pozosta ła  część l in y  n ie  została 
zm oczona. D ru ty  w yc ie ra  się na sucho, na ic h  ko ń cu  nak łada  się 
opaskę z n i tk i ,  wsuwa się je  do w nę trza  k o ń c ó w k i, po  czym

opaskę tę zd e jm u je  się i  d ru ty  ro zk ła d a  £ię ró w n o m ie rn ie  
w  ksz ta łc ie  pędzla. Szczelinę u w y lo tu  k o ń c ó w k i za tyka  się 
g lin ą  o g n io trw a łą , bacząc, aby oś l in y  zgadzała się z osią k o ń 
có w k i. W n ę trze  k o ń c ó w k i za lewa się cyn k ie m  dobrego ga
tu n k u , ro z to p io n y m  w  te m p e ra tu rze  o ko ło  450° C. Po zastyg
n ię c iu  usuwa się g lin ę  oraz dw ie  opask i leżące b liż e j dłuższego
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końca. S tożek, ja k i  p o 
w s ta ł w sku te k  za lan ia  
w n ę trza  cyn k ie m , n ie  
p o z w o li l in ie  wysunąć 
się z k o ń có w k i.

N a rys. l i l a  i  111 b 
w id z im y  tzw . h a m  u - 
1 e c C a rp e n te r’ a, s łu 
żący do ham ow ania  
lin . R ysunek i lu s tru je  
dosta teczn ie  dz ia łan ie  

i ham u lca  i  n ie  wym aga
| doda tkow ego opisu.

D o m ocow an ia  l in  
>sprzętu ładow n icze 
go, ja k  to p e n a n ty , gaje 
itp . ,  służą p a c h o ł 
k i ,  ż a h k  i  o raz u - 
c h a.

Pi er śc i en i ami  
nazywamy okrągłe og

niwa. Pierścień jest słabszy niż owalna
ne ogn iw o . Jego O N  =  ton . W e

Rys. l l l b

w zorze ty m  d  oznacza średn icę  prę- 
tu , z ja k ie g o  p ie rśc ień  je s t z ro b io n y , 
w yrażoną  w  calach, D  je s t w e w n ę trz 
ną średn icą  p ie rśc ie n ia  w  calach 
(rys. 112), zaś k  je s t w sp ó łczyn n i
k ie m  w ynoszącym :
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G dy d  i  D  w yrażone  są w  ce n tym e trach , to  w sp ó łczyn n ik  
ten  w ynos i:

k  =  16, je że li -~j- = 4  

k  —  20, je że li —j-  = 2 .

O bciążenie  robocze p ie rśc ie n ia  (O R ) jes t 5 razy m nie jsze  n iż  
niszczące (O N ). O bciążenie  p ró b n e  (O P ) je s t 2 razy  w iększe n iż  
robocze (O R ).

K r ę t l i k i  zapobiegają  p ow staw an iu  sup łów  na lin a ch  lu b  
łańcuchach . Na rys. 113 w id z im y  k r ę t l ik  p o jedynczy , na rys. 114 
p o d w ó jn y .

Za łączona tabe la  poda je  p rzyk ła d o w o , w ed ług  n o rm  je d n e j 
z fa b ry k , O P  i  O R  sta low ego k rę t l ik a  po jedynczego (rys. 113), 
poddanego obc iążen iu  p ró b n e m u  2 razy w iększem u n iż  robocze.

O bciążenie  p ró b n e  i  robocze s ta low ego k rą t lik a  po jedyńczego

Średnica pręta dolnego 
ogniwa w  mm 16 19 22 25 28 31 38 44 51

Wewnętrzna średnica 
górnego pierścienia 

w mm
38 44 51 57 64 70 76 89 102

Długość krętlika 
w mm 216 241 267 305 330 356 406 406 406

O P  w tonach 37* 47* 67*' 9 12 15 18 21 24

O R  w  tonach 17. 27. 37. 47. 6 ■77. 9 107. 12

O bciążenie  robocze u c l i a ,  pokazanego na rys. 115, w ynos i 
5d" to n , gdzie d  je s t ś redn icą  p rę ta , z ja k ie g o  ucho je s t z ro b io 
ne, w yrażoną  w  calach. Jeże li średn ica  ta  w yrażona  je s t w  cen
tym e tra ch , to  OR =  0 ,8d2 ton .
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R O Z K Ł A D  S IŁ  P R Z Y  Ł A D O W A N IU

O fic e r o k rę to w y  p o w in ie n  um ieć  ob liczyć  obciążenie  p o 
szczególnych części osprzę tu  ładow n iczego  p rz y  ła dow an iu  
to w a ró w , zwłaszcza c ię żk ich . B ra k  ty c h  w iadom ośc i może spo
w odow ać uszkodzenie  osprzę tu , duże szkody m a te ria ln e , a na
w e t śm ie rć  lu b  oka leczen ie  lu d z i.

P o j e d y ń c z y  r e n e r  i p o j e d y n c z y  t o p e n a n .

R ysunek 116 p rzeds taw ia  schem at na jczęście j spotykanego 
na s ta tkach  osprzę tu  ładow n iczego . Na renerze  zaw ieszony jest 
p rz e d m io t o ciężarze W = 1  tona. Zbadam y ro z k ła d  s ił na po 
szczególnych częściach osprzę tu , p rz y jm u ją c , że p rz e d m io t za
w ieszony jes t n ie ru ch o m o , tzn . n ie  je s t an i podnoszony, an i 
opuszczany. Zadan ie  rozw iążem y za pom ocą ró w n o le g ło b o kó w  
s ił. N a leży  zaznaczyć, że w yk re sy  ilu s tru ją c e  ro z k ła d  s ił p rze d 
s taw ia ją  g ra fic zn ie  odp o w ie d n ie  s tosunk i e lem en tów  do siebie, 
n ie  zachow ując ska li podane j p rz y k ła d o w o  w  tekście.

R ysunek pow yższy m ożna w yko n a ć  w  d o w o ln e j ska li, np. 
1 m =  l  cm , p rz y  czym  w  p ra k ty c e  ro b im y  rysu n e k  m n ie j do 
k ła d n y , k reś ląc  za rów no maszt, ja k  i  bum  ja k o  po jedyncze  l in ie  
p ros te , ja k  na rys. 125.

P rze d łu żam y oba o d c in k i (rys. 116) rene ra  A B  o raz A E  do 
p rzec ięc ia  się w  p u n k c ie  A . Z p u n k tu  A  w  d o w o ln e j ska li, np . 

.1 tona = ,  2 cm , o d m ie rzam y na renerze  o d c in e k  A B  =  1 tona 
( =  2 cm ), w yob raża jący  c iężar W  zawieszonego p rz e d m io tu . P o 
n ieważ p rz e d m io t z n a jd u je  się w  p o ło żen iu  ró w now ag i, p rze to  
s iła  A B  zrów now ażona  jes t siłą A C  =  1 tona  ( =  2 cm ), dz ia ła jącą  
po d ru g ie j s tro n ie  b lo k u . Z p u n k tu  B  k re ś lim y  p rostą  B D , rów no-
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leg ią  do A C , zas z p u n k tu  C  p ros tą  C D , ró w no leg łą  do A B ;  obie 
te p ros te  p rze c in a ją  się w  p u n kc ie  D . P rze ką tn a  A D ,  odczytana 
w  te j samej ska li (1 tona  =  2 cm ), da je  nam  obciążenie  na b lo k u  
ub na szak li łączącej ten  b lo k  z n o k ie m  bum u. O bciążenie

to Ą D  1,9 to n y . Zaznaczyć na leży, że b lo k  us taw i się w zd łuż  
' " ' n i  ' ^zn ' l in ia  A D  p rzechodz i p rzez ucho oraz o§ b lo ku ,

O bciążenie  na b lo k u  (A D  =  1,9 to n y ) ro zk ła d a  się z k o le i na 
to p e n a n t i bum . Celem  zna lez ien ia  obciążenia  na topenanc ie

8 Wiedza okrętowa
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i  bum ie , z p u n k tu  A  w yk re ś la m y  p ros tą  A F ,  ró w n o le g łą  do to - 
p enan tu , oraz p ros tą  A E , ró w n o le g łą  do osi bum u , k tó ra  w  p o 
w yższym  w yp a d ku  n a k ryw a  się z rene rem  (gdyż bum  ma k s z ta łt 
w alca, a re n e r b iegn ie  rów n o le g le  do n iego). Z  p u n k tu  D  k re ś li
m y p ros tą  D E  ró w n o le g le  do A F ,  k tó ra  p rze tn ie  się z p rostą  
A E  w  p u n kc ie  E. O dc inek  E D  (ró w n y  A F )  da je  obciążenie  na 
topenanc ie , k tó re , odczytane w  te j samej ska li, w yn o s i 0,7 t., 
zaś A E , rów ne  2,3 to n y , da je  nac isk  na p ię tę  bum u.

O siągnięte  w  ten  sposób re z u lta ty  da ją  nam  ro z k ła d  s ił, w y 
w o ła n y  ciężarem  p rz e d m io tu . Jednak i  c iężar bum u  w p ływ a  
na naprężen ie  to p e n a n tu  oraz nac isk  na p ię tę  bum u. P rz y jm u ją c , 
że c iężar bum u  ro zk ła d a  się na n o k  i  p ię tę , os iągn iem y w y s ta r
czającą dok ładność , je ś li ■—- d la  zna lez ien ia  obciążen ia  na to 
penancie  —  uw zg lędn iać  będz iem y ty lk o  c iężar p rzypada jący  
na n o k , m ia n o w ic ie  V 2 c iężaru  bum u.

P rzypuśćm y, że b um  waży 1 tonę.
K re ś lim y  p ros tą  RS, będącą p rzed łużen iem  osi bum u , i  z do 

w o lnego p u n k tu  na n ie j k re ś lim y  w  te j samej s k a li l in ię  p io 
now ą R T , rów ną  p o ło w ie  c iężaru  bum u, t j .  1/2 t  =  l  cm. Z  p u n k tu  
R  p ro w a d z im y  p rostą  R U  ró w n o le g le  do to p e n a n tu . Z  p u n k tu  
T  k re ś lim y  p ros tą  TS  ró w n o le g le  do R U , aż do p rzec ięc ia  się 
z p rostą  RS w  p u n kc ie  S. B o k  ST, ró w n y  b o k o w i R U , da je  obc ią 
żenie na topenanc ie , w yw o łane  c iężarem  bum u i  w ynos i 0,35 tony . 
C a łko w ite  naprężen ie  to p e n a n tu  w ynos i 0,7 +  0,35 =  1,05 to n y .

C elem  zna lez ien ia  obciążenia  na b lo k u  to p e n a n tu , p rz e d łu 
żam y oba o d c in k i to p e n a n tu  po obu s tronach  b lo k u  aż do p rze 
c ięc ia  się w  p u n kc ie  G, z k tó re g o  o d k ła da m y  G f f  =  l,0 5  t  oraz 
G7 =  l ,0 5  t. Z  p u n k tu  H  k re ś lim y  p ros tą  H K ,  ró w n o le g łą  do 
GJ, zaś z p u n k tu  7 p ros tą  J K ,  rów n o le g łą  do G H . O bie p ros te  
p rze c in a ją  się w  p u n kc ie  K . P rze ką tn a  G K , odm ie rzona  w  te j 
samej ska li, da je obciążenie  na b lo k u  to p e n a n tu , wynoszące 
1,4 t. N ap rężen ie  to p e n a n tu  p rz y  uchu P w  p o k ła d z ie  w ynos i 
GJ — 1,05 tony .

A b y  znaleźć nac isk  na p ię tę  bum u , spow odow any jego cięża
rem , na leży p rz y ją ć  c a łk o w ity  jego c ięża r; nac isk  w ynos i dw u 
k ro tn ą  w a rto ść  RS, c z y li 2 '0 ,6 5  =  1,3 to n y . C a łk o w ity  nac isk  
na p ię tę  bum u, spow odow any c iężarem  p rz e d m io tu  oraz bum u,
w ynos i 2 ,3 +  1,3 =  3,6 t.

O bciążenie  na b lo k u  renera  u p ię ty  b u m u  zn a jd z ie m y w  na
s tępu jący  sposób: P rze d łu żam y oba o d c in k i rene ra  po obu s tro 
nach tego b lo k u  do p rzec ięc ia  się w  p u n kc ie  L , z k tó re g o  o d k ła 
dam y L M  — A C  —  A B  =  1 tona  oraz L(V =  1 tona . Po w yk re ś le 
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n iu  ró w n o le g ło b o ku  s ił w  znany ju ż  sposób p rze ką tn a  L O , od 
m ie rzona  w  p rz y ję te j ska li, da nam  obciążenie  na b lo k u  rów ne 
1,3 to n y .

Obciążenie windy, na którą nawinięty jest rener, wynosi 
L N  — 1 tona.

O puśćm y te raz  bum  na topenanc ie  (rys. 117), zw iększa jąc 
w  ten  sposób ką t, ja k i m aszt tw o rz y  z bum em . Jak ie  zm iany 
zajdą w  obc iążen iu  poszczególnych części osprzę tu?
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b iła  A B  n ie  u leg ła  zm ian ie  i  w ynos i nada l 1 tonę. 
A C  =  A B  =  1 t. N a to m ia s t A D  (obciążen ie  na b lo k u ) u leg ło  
zm n ie jszen iu  w sku te k  ro zw a rc ia  ką ta  C A B  i  w ynos i obecnie
1,8 t. Z w iększy ła  się w artość  A F  =  D E  (obciążen ie  na top e n a n 
cie , w yw o łane  c iężarem  zawieszonego p rz e d m io tu , w yn o 
sząca obecnie  1 tonę, zaś A E  (nac isk  na p ię tę  bum u, spow odo
w any  c iężarem  zawieszonego p rz e d m io tu ) n ie  u leg ło  zm ian ie  
i  w ynos i 2,3 t. RS =  0,65  t., za tem  pozosta ło  bez zm ian , n a to 
m ias t R U  w zros ło  do 0,5 t. Z a tem  c a łk o w ity  nac isk  na p ię tę  
w ynos i A E  +  2 RS =  2,3 +  2 0,65 =  2,3 +  1,3 =  3,6 t>, co jes t 
rów ne  p o p rzedn iem u . C a łko w ite  obciążen ie  na topenanc ie  
G H  =  1 - j-0 ,5  =  1,5 t., zaś obciążenie  na b lo k u  topenan tu , 
G K  =  2,2 t., co s tanow i zw iększen ie  w  p o ró w n a n iu  z p o p rze d 
n im , k tó re  w yn o s iło  1,4 t. W a rtość  L M , ró w n a  L N ,  w ynos i ja k  
p o p rze d n io  1 tonę, n a to m ia s t LO , w sku te k  zm nie jszen ia  się ka ta  
M L N , w zros ło  i  w ynos i obecnie 1,5 t. O bciążenie  na uchu  w  p o 
k ła d z ie  w zros ło  i  w ynos i obecnie 1,5 t. ( =  GJ).

Reasumując, obniżenie bumu spowodowało:
1. zw iększen ie  obciążen ia  na topenancie , na jego b lo k u , na 

b lo k u  rene ra  p rz y  p ięc ie  oraz na uchu  w  p o k ła d z ie ;
2. zmniejszenie obciążenia na bloku renera u boku bumu. 

Naprężenie renera i nacisk na piętę bumu pozostały bez 
zmian.

R e n e r  i  t o p e n a n t  t a l i a m i  

T a r c i e  w  b l o k a c h

N ie  u w zg lę d n ia liśm y  do tąd1 ta rc ia  w  b lo ka ch , bow iem  p rz y 
ję liśm y , że p rz e d m io t o ciężarze W  zaw ieszony je s t n ie ruchom o . 
Jednak p rz y  podnoszen iu  tego p rz e d m io tu  pow stan ie  ta rc ie  
w  n ie k tó ry c h  b lokach , co w p ły n ie  na zm ianę pew nych  sił.

B u m  na rys. 118, o te j samej d ługości, c iężarze i  kąc ie  p o d 
n ies ien ia  co na rys. 116, zaw ieszony je s t na topenanc ie , k tó ry  
je s t ta lią  o dw óch b lo ka ch  je d n o k rą żko w ych . R uchom y ko n ie c  
to p e n a n tu  p rzechodz i przez b lo k  P u podstaw y m asztu i  o d 
p ro w a d zo n y  je s t na w indę , na k tó re j w yb ie ra m y  go podczas 
ładow an ia . W  te n  sposób k rą ż k i we w szys tk ich  trze ch  b lokach  
to p e n a n tu  obraca ją  się, pow odu jąc  ta rc ie . R ener je s t rów n ież  
ta lią  z b lo k ó w  je d n o k rą żko w ych . P rz e d m io t o ciężarze W  =  1 t., 
będziem y podnos ić , w sku te k  czego pow stan ie  ta rc ie  we w szyst
k ic h  trzech  b lo ka ch  renera .
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Stosując skalę p rz y ję tą  w  p o p rze d n ich  p rz y k ła d a c h  ( l m  =  
=  l c m  oraz 1 tona  =  2 cm ), o trzym a m y  nas tępu jący  ro zk ła d  
s ił:

P rzed łużam y o d c in ek  rene ra  A E  do p rzec ięc ia  się w  p u n kc ie  
A  z p ro s tą  A B , pop row adzoną  p io n ow o  p rzez oś b lo k u . Z" p u n k 
tu  A  odm ie rzam y na n ie j o d c in ek  A B  ró w n y  1 to n ie  ( =  2 cm), 
w yob raża jący  c iężar W  =  1 t. N atężen ie  na renerze  w ychodzą
cym  z górnego (n ie ruchom ego) b lo k u

Ar _ W  +  0 ,lW K  1 +  0 ,1-1-2  .2
_ —------------------- — = ------= 0,6 t.
L  2 2

Przez p u n k ty  B  oraz C  k re ś lim y  ró w n o le g ło b o k  s ił (podob 
n ie  ja k  w  p o p rze d n ich  p rzyk ła d a ch ), z k tó re g o  o trz y m u je m y  
obciążenie  na b lo k u  A D =  1,55 t. Z  p u n k tu  D  k re ś lim y  p ros tą  
DE ró w n o le g le  do to p e n a n tu  (ró w n o le g le  do l in i i  łączącej osie 
obu b lo k ó w  to p e n a n tu ), k tó ra  p rze tn ie  się w  p u n kc ie  E  z p rostą  
rów n o le g łą  do osi bum u  i  przechodzącą p rzez p u n k t A . (W  ty m  
w yp a d ku  p ros ta  ta n a k ryw a  się z renerem ). A E  da je  nam  nacisk 
na p ię tę  ^bum u, w yw o ła n y  c iężarem  podnoszonego p rze d m io tu  
i  w ynos i 1,9 t. O dc inek  D E , ró w n o le g ły  i  ró w n y  o d c in k o w i A F ,  
da je obciążenie  na topenanc ie  (ru ch o m ym  jego b lo k u ), w yw o 
łane c iężarem  tego p rz e d m io tu , i  w ynos i 0,75  t. U w zg lędn ia jąc  
wagę bum u , o trzym a m y:

1. C a łk o w ity  nac isk  na p ię tę  ~ A E - \ - 2 R S  =  1,9 +  2 - 0  65 =  
=  1 , 9 +  1,3 =  3,2 t.

2 . C a łko w ite  obciążenie  to p e n a n tu  (b lo k u  ruchom ego) =  G / / =
=  A F  +  R U  =  0,75 +  0,35 =  1,1 t. (po 0,55 t. na każda
z pary l in ) .

G J = W ± 0 ’1 W K  __ 1,1 +  0,1 -1 ,1 -2 _  1,32 _ n ^
i-j 2 2 t.

P ros ta  G K , będąca w yp adkow ą  dw óch s ił, GFI i GJ, w ynos i 
,2 t. i  da je nam  obciążenie  na b lo k u  to p e n a n tu . A b y  znaleźć 

obciążenie  na b lo k u  to p e n a n tu  u  podstaw y m asztu (b lo k  P ), od 
k ła d a m y  p ros tą  P X  =  GJ =  0,66 t. oraz p ros tą  P Y , k tó ra  jes t 
o 1 0 +  w iększa od P X  (z p o w odu  ta rc ia  w  b lo k u  P) i  w ynos i 
0,73 t. P rze ką tn a  P Z , rów na  1 to n ie , da je  obciążenie  na b lo ku . 
O bciążenie  na w in d z ie  to fie n a n tu  rów ne  jest w a rto śc i P Y  t i .  
0,73 t. ’ J
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N aprężen ie  rene ra  pow yże j b lo k u  u p ię ty  bum u L M  =  A C  —  
=  0,6 t., zaś p o n iże j b lo k u  je s t o 1 0 %  w iększe, tzn . L N  =  0,66 l .  
P rze ką tn a  L O  —  0,85 t. i  da je  obciążenie  na b lo k u  u p ię ty . 
O bciążenie na w in d z ie  rene ra  w ynos i L N  =  0,66  t.

O bserw u jąc ro z k ła d  s ił na rys. 116 oraz 118, p rz y  je d n a k o 
w ym  kąc ie  podn ies ien ia  bum u, w id z im y , że przez zastosowanie 
ta l i i  na re n e r i  to p c n a n t zm n ie jszy ło  się obciążenie  na wszyst-

Rys. 118

86



k ic h  b lo ka ch , l in a c h  oraz w in d a ch , ja k  ró w n ie ż  nac isk  na bum , 
pom im o , że na rys. 118 u w zg lę d n iliśm y  ta rc ie  w  b lo ka ch , co 
po w o du je  w z ro s t ty ch  w artośc i.

Dalsze zm nie jszen ie  obciążenia  na n ie k tó ry c h  częściach 
osprzę tu  osiągniem y, je ś li re n e r p rzepuśc im y  d o d a tkow o  przez 
b lo k  zaw ieszony u szczytu m asztu w  sposób pokazany na rys. 
119. W  czasie podnoszenia  p rz e d m io tu  re n e r i  to p e n a n t będą 
w  ru ch u , zatem  uw zg lędn iać  będz iem y ta rc ie  we w szys tk ich  b lo 
kach.

H y s . 119
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P rzed łużam y o d c in ek  renera  A C  do p rzec ięc ia  się w  p u n kc ie  
A  z p rostą  A B ,  pop row adzoną  p io n ow o  przez oś b lo ku . Z  p u n k 
tu  A  od k ła da m y  siłę  A B  =  1 t. =  c iężar podnoszonego p rze d 
m io tu . S iła

W + 0 ,1 W * :  1 +  0,1-1'2 12
--------- _---------= ----------- i--------  =  —  =  0,6 t

L  2 9i
A C  = -

P rzeką tna  A D  =  1,2 t. i  da je obciążenie  na b lo k u . Z k o le i 
r i ła  A D  ro zk ła d a  się na to p e n a n t i  bum . W  ty m  ce lu  z p u n k tu  
D  k re ś lim y  p rostą  D E  ró w n o le g le  do to p e n a n tu , k tó ra  p rze tn ie  
się w  p u n kc ie  E  z p rostą  ró w n o le g łą  do osi bum u  i  p rzecho 
dzącą p rzez p u n k t A . S iła  A E , wynosząca 1,25 t., da je  nac isk  na 
p ię tę  bum u, w yw o ła n y  ciężarem  W . S iła D E  da je  obciążenie  na 
topenanc ie  (ru ch o m ym  b lo k u  to p e n a n tu ), w yw o łane  ciężarem  
1P i  w ynos i 0,15 t. U w zg lę d n ia ją c  c iężar bum u , o trzym a m y:
1. C a łk o w ity  nacisk na p ię tę  =  ,4E +  2 jRS =  1,25 +  1,3 =  2,55 t.
2 . C a łko w ite  obciążenie  to p e n a n tu  (b lo ku ) =  D £  + R ( /  =  0,15 +  

+  0,35 =  0,5 t. (po 0,25 t. na każde j z p a ry  l in ) ;  s iłę  tę od 
k ła d a m y  na topenanc ie  z p u n k tu  G do H .

^ , W  +  0 ,1 W E  0.5 +  0.1 0 .5 + 2  0.6
G J  -=  ------------ = ------------— ----------- —  =  —  =  0,3 t.

P rzeką tna  G K  =  0,55 t. i  da je  obciążenie  na b lo ku .
A b y  znaleźć obciążenie  na b lo k u  to p e n a n tu  u podstaw y 

m asztu, o d k ła da m y  siłę  P X  =  0,3 t. (P X  =  G J) oraz s iłę  P Y  =  
~  P X  +  10%  =  0,3 +  0.03 =  0,33 t. ( ta rc ie  w  b lo k u  P w ynosi 
1 0 % ). P rze ką tn a  P Z  =  0,45 t. i  da je obciążenie  na ty m  b lo ku . 
O bciążenie  na w in d z ie , na k tó rą  n a w in ię ty  je s t to p e n a n t, w ynos i 
P Y , t j .  0,33 t.

N a b lo k  renera  u szczytu m asztu dz ia ła ją  2 s iły , jedna 
Gt H , = A C  =  0,6 t., d ruga  G t J. =  G, H iA + 10%  =  0,6 +  0,06 =
=  0,66  t.

W yp a d ko w a  tych  dw óch s ił G1 K i  da je  obciążenie  na b lo k u  
i  w ynos i 0,9 t.

Na b lo k  rene ra  u p ię ty  bum u  d z ia ła ją  2 s iły : jedna  L M  =  
=  G1 +  =  0,66 t., d ruga  E N  =  E M Ą -10%  = 0,66  +  0,07 =  0,73 t. 
W ypadkow a  ty c li dw óch  s ił EO  =  0,55 t. da je  obciążenie  na ty m  
b lo ku . O bciążenie  na w in d z ie  renera  ró w n a  się s ile  E N , t j .  0,73 t.

P o ró w n u ją c  ro z k ła d  s ił na rys. 118 i 119 w id z im y , że założe
n ie  rene ra  w  sposób pokazany na rys. 119 zm n ie jszy ło  obciąże
n ie  na l in ie  o raz na b lo ka ch  to p e n a n tu  i  jego w in d z ie , z m n ie j
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szyło nac isk  na p ię tę  bum u oraz obciążenie  na b lo ka ch  renera , 
zw iększy ło  na to m ia s t n ieznaczn ie  obciążenie  na l in ie  renera  i  je 
go w indz ie .

Ten sposób okazu je  się na ogół n a jko rzys tn ie jszy .

Ł a d o w a n i e  d w o m a  b u m a m i

Z ana lizow ane w  ty m  rozdz ia le  s iły  zachow ują  w yp row adzone  
w yże j w a rto śc i gdy p rz e d m io t podnoszony je s t p o w o li i  łagodn ie , 
n a tom ias t p rz y  szybk im  podnoszen iu  i  szarpn ięc iach  n ie k tó re  
s iły  m ogą znacznie w zrosnąć. P rz y  ła d o w a n iu  dw om a bum am i 
obse rw u jem y ustaw iczną zm ianę w ie lko śc i s ił, spow odow aną 
zm ianą naprężen ia  re n e ró w  w  m ia rę  ja k  c iężar p rzenos i się 
z jednego renera  na d ru g i. R o zp a trzym y  to  b liż e j.

N a rys. 120 w id z im y  m aszt z dw om a bum am i, zao p a trzo n ym i 
w  dwa re n e ry , C oraz D , na k tó ry c h  podnos i się p rz e d m io t o c ię 
żarze W  =  l t ,  N a ry s u n k u  ty m  p rz e d m io t w is i na renerze  C; siła
A D , odm ie rzona  w  pew nej s k a li (np. 1 tona  =  2 cm ), oznacza 
c iężar W  =  1 t. W  m ia rę  w yb ie ra n ia  rene ra  D  (rys. 121), c iężar 
W  ro zk ła d a  się na oba re n e ry ; aby znaleźć naprężen ie  każdego 
z n ic h  b u d u je m y  ró w n o le g ło b o k  s ił. C iężar (1 t. —  2 cm) o d k ła 
dam y z p u n k tu  A  do B  p io n ow o  do gó ry , przez p u n k t B  k re ś li
m y p ros tą  BC  ró w n o le g le  do re n e ra  D , o raz p ros tą  B D  ró w n o 
leg le  do rene ra  C. S iła A C , odczytana  w  te j samej ska li, w ynos i
O, 7 t. i  da je  obciążenie  rene ra  C, zaś s iła  A D , rów na  0,5 t., daje 
naprężen ie  rene ra  D .
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G dy podnoszony p rz e d m io t zna jdz ie  się w  p u n kc ie  A  na rys. 
122, naprężen ie  rene ra  C w yn ies ie  0,9 t., zaś rene ra  D  w yn iesie  
1,2 t., p rzek racza jąc  c iężar W  o 0,2 t. Im  w iększy  je s t k ą t 
ro zw a rc ia  m iędzy re n e ra m i, ty m  w iększe p rzypada  na n ie  
obciążenie , co p o tw ie rd z a ją  ry s u n k i 121 oraz 122. Z dw óch 
re n e ró w  ten  będzie  m ia ł w iększe naprężen ie , k tó r y  tw o rzy  
m n ie jszy  k ą t z p ionow ą  A B  (k ą t B A C  na rys. 121 oraz k ą t D A B  
na rys 122). W sku te k  c iąg łe j zm iany obciążenia  re n e ró w  zm ie 
n iać się będą stale pozosta łe  s iły  w  in n y c h  częściach osprzę tu .

W y ko n u ją c  p o dobny  rysunek , na leży k re ś lić  go na p łaszczy
źnie p io n o w e j, p rzechodzące j przez n o k i (p u n k ty  zawieszenia 
b lo kó w ) obu bum ów , bow iem  podnoszony p rz e d m io t przesuwa 
się w  te j p łaszczyźnie. R óżn ica  w ysokości obu n o kó w  (b lo kó w ) 
oraz ic h  od ległość od siebie ( lu b  od ległość poz iom a m iędzy  p io 
n a m i p rzechodzącym i p rzez n o k i)  muszą być  zachowane d o k ła d 
n ie  w ed ług  p rz y ję te j ska li.

P od o b n y  ro z k ła d  s ił zachodzi p rzy  podnoszen iu  p rz e d m io tu  
na b lo k u  zaw ieszonym  na l in ie  ro zc ią g n ię te j m iędzy  dw om a masz
ta m i, m asztem  i  k o m in e m  itp .  Im  m n ie j w yp rężona  je s t ta  lin a , 
ty m  m nie jsze  będzie je j naprężen ie  w yw o łane  c iężarem  p rze d 
m io tu  w iszącego na b lo k u , pon iew aż k ą t za łam ania  je j p rzy  b lo 
ku  je s t m a ły . G dyby uda ło  się w yp rężyć  ja  ta k  m ocno, aby k ą t 
ten  w yn o s ił 180 s to p n i, to  na jm ocn ie jsza  lin a  p ę kn ie  pod  w p ły 
w em  drobnego  naw e t c iężaru . W ie m y  je d n ak , że l in y  n ie  uda 
się w yp rę żyć  ta k , aby tw o rz y ła  jedną  p rostą .

O b c i ą ż e n i e  o l i n o w a n i a  s t a ł e g o

Jeśli chodz i o obciążen ie  sztagów i  w a n t podczas ope racy j 
ład o w n iczych , to , n ie  w chodząc w  b liższe szczegóły, ro z p a trz y 
m y ty lk o  te w y p a d k i, gdy osiąga ono m aksym alne  w a rtośc i.

N a jw iększe  naprężen ie  sztagu zachodzi wówczas, gdy sztag, 
m aszt i  bum  leżą w  je d n e j p łaszczyźn ie , tzn . gdy bum  zn a jd u je  
się n a p rze c iw  sztagm W  m ia rę  ja k  bum  w ych y la m y  w  s tronę  
b u r ty , sztag odda je  część obciążen ia  w an tom . Im  w ięce j w y 
c h y lim y  bum , ty m  w ięce j obciążen ia  p rzenos i się ze sztagu na 
w a n ty  i gdy bum  u s ta w i się p ro s to p a d le  do b u r ty , sztag odda 
cale obciążen ie  w an tom .

N a rys. 116 sztag (Gt Y  ), m aszt i  bum  zn a jd u ją  się w  je d n e j 
p łaszczyźn ie . A b y  znaleźć naprężen ie  sztagu, k re ś lim y  z p u n k tu  
Gt (w  k tó ry m  zaczep iony je s t sztag) p ros tą  Gt X  rów no leg le  
do osi m asztu. Z  p u n k tu  G t k re ś lim y  p ros tą  G, A , ró w no leg le  
do G K  i  od k ła da m y  na n ie j o d c in ek  G t K x ró w n y  sile  G K . D a le j
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z p u n k tu  K i  p ro w a d z im y  ró w n o le g le  do sztagu p ros tą  K t X , 
k tó ra  p rz e tn ie  się z p ros tą  Gt  X  w  p u n kc ie  X . Z  p u n k tu  X  
k re ś lim y  ró w n o le g le  do Gt K t  p ros tą  X Y ,  k tó ra  p rze tn ie  się ze 
sztagiem  w  p u n k c ie  Y . O d c in e k  Gx Y  da je  naprężen ie  sztagu, 
k tó re , odczytane w  te j samej s k a li (1 t. =  2 cm ), w ynos i 2,1 t. 
P ros ta  G j ,X =  2,8 t. i  da je nac isk  na p ię tę  m asztu, w yw o ła n y

siłą  G K . (Zaznaczyć na leży, że G t X  n ie  je s t c a łk o w ity m  n a c i
sk iem  na p ię tę , na k tó r y  m a ją  w p ły w  ró w n ie ż  in n e  c z y n n ik i, 
o czym  będzie  m ow a p ó źn ie j).

Z  ry s u n k u  w id a ć , że im  w iększa będzie  s iła  G K  (rów na 
G± K t ), ty m  w iększe będzie  naprężen ie  sztagu (G x Y ) oraz na
c isk  na p ię tę  m asztu. Jeśli za tem  opuśc im y bum  n iże j, ja k  na 
rys. 117, to  —  w sku te k  w zro s tu  s iły  G K  —  zw iększy się na
p rężen ie  sztagu o raz nac isk  na p ię tę .

N aprężen ie  sztagu i  nac isk  na p ię tę  m asztu zm n ie jsza ją  się 
w raz ze w zros tem  ką ta  m iędzy  sztagiem  i  m asztem , co w id z im y  
p o ró w n u ją c  rys. 116 z rys. 123, na k tó ry m  zachow ano w szystk ie  
te same dane co na rys. 116, z tą  ró żn icą , że zw iększono k ą t 
m iędzy  sztagiem  a m asztem .

Jeśli m aszt m a dwa sztagi, to  obciążen ie  ic h  zn a jd u je m y  
w  nas tępu jący  sposób: N a rys. 124 m aszt obciążony je s t w  ten  
sam sposób ja k  na rys. 116, posiada je d n a k  dwa sztagi. S iła 
G, K t  (rów na  s ile  G K )  ro zk ła d a  się po  p o ło w ie  na oba sztagi. 
D z ie lim y  zatem  G x K t  na p ó l i  z o trzym a n e j w  ten  sposób s iły
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G, K 2 (ró w n e j ~ - =  0,7 t.) k re ś lim y  ró w n o le g ło b o k  s ił G t K 2 X Y ,

k tó ry  da nam  naprężen ie  zew nętrznego sztagu, G, Y  —  0,75  t, 
oraz nac isk  na p ię tę  m asztu, G t X  —  1 t. Z  pozos ta łe j p o ło w y

CZy^  Z, S1̂ y ^  ^ 2’ k re ś I im y d ru g i ró w n o le g ło b o k  s ił 
G 1 K 2 X 1 1 i , w  k tó ry m  bok Gt Y  = 1,1 t. i  da je  naprężen ie  w e
w nętrznego  sztagu, zaś b o k  G L X t  =  l ,4 t.  i  da je nac isk  na p ię 
tę. C a łk o w ity  nac isk  na p ię tę , w yw o ła n y  siłą  Gt K , ,  w ynos i 
G i X - \ - G l X t =  1 +  1,4 =  2,4 t.

P odobn ie , gdyby m aszt pos iada ł t rz y  sztagi, p o d z ie lić  należy 
s iłę  G j na trz y  rów ne  części i  z każde j zbudow ać ró w n o le g ło 
b o k  s ił na o d d z ie ln ym  sztagu , uzysku jąc w  te n  sposób trz y  
ró w n o le g ło b o k i.

N aprężen ie  w a n t i  gaj zn a jd u je m y  za pom ocą ró w n o le g ło - 
b o kó w  s ił, podobn ie  ja k  p rz y  sztagach.

R y s u n e k  t e o r e t y c z n y

W p ra k ty c e  celem  zna lez ien ia  ro z k ła d u  s ił n ie  będziem y 
ro b ić  dok ładnego  rysu n ku , lecz za d o w o lim y  się szkicem , w  k tó 
ry m  pos ługu jąc  się p lanem  s ta tk u  —  starać się będziem y
0 ścisłe zachow anie  na jw ażn ie jszych  danych. Szkic ta k i będzie 
je d n a k  tro ch ę  n ie d o k ła d n y , w s k u te k  czego n ie k tó re  re z u lta ty  
o trzym a n i) ' z m ałą n ieścis łością . S zkic (rys. 125) zastępu jący rys.
116 w yko n a m y, zachow ując tę samą skalę (tzn . 1 m  =  l  cm  oraz
1 to n a =  2 cm ), w  nas tępu jący  sposób:

N a l in i i  p io n o w e j G P, w yob raża jące j m aszt, odm ie rzam y 
odleg.ość P L  m iędzy  p o k ła d e m  i  p u n k te m  p o d p a rc ia  p ię ty  bu 
m u  oraz od leg łość P G  m iędzy  p o k ła de m  i  p u n k te m  zaw ieszenia 
b lo k u  to p e n a n tu . Opuszczam y re n e r do ze tkn ię c ia  się z p o k ła 
dem i  od tego m ie jsca  od m ie rza m y  od leg łość do m asztu, k tó rą  
p rzenos im y  na szkic  ja k o  od ległość P P U i  z p u n k tu  P t  k re ś lim y  
lin ię  p io n ow ą  A P U w yobraża jącą  rene r. N astępn ie  z p u n k tu  
L  p ro m ie n ie m  ró w n y m  od leg łośc i m iędzy  p u n k te m  po d p a rc ia  
p rę ty  b u m u  i  p u n k te m  zaw ieszenia b lo k u  u n o k u  zakreś lam y 
h k , k tó r y  p rz e ln ie  się z p rosta  A P 1 w  p u n kc ie  A . Łączym y 
A  oraz L  p ros tą , k tó ra  p rzeds taw iać  będzie b um  i  re n e r je d n o 
cześnie. P u n k t A  łączym y z G, o trz y m u ją c  w  ten  sposób tope- 
nant.

O dm ie rzam y na p la n ie  od leg łość m iędzy  podstaw ą m asztu /  
a p ionow ą  przechodzącą p rzez oś bębna w in d y  i  p rzenos im y 
tę od ległość na szkic  ja k o  od leg łość P P 2. N as tępn ie  z p u n k tu  
P 2 k re ś lim y  l in ię  P 2 P 3 p io n ow o  i  na n ie j od p u n k tu  P 2 odm ie-
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rzam y o d c in ek  P 2 P 3, w yob raża jący  w ysokość g ó rne j k ra w ę d z i 
bębna nad pok ładem . P u n k t P 3 łączym y z L , o trzym u ją c  do lną 
część rene ra  m iędzy  p ię tą  b u m u  i  w indą . K ą t  P L P 3 o trzym ać 
m ożna ró w n ie ż  z w ysta rcza jącą  dok ładnośc ią  z p la n u , m ierząc 
k ą t m iędzy  rene rem  i  masztem .

Rys. 125
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Po o d m ie rze n iu  z p la n u  ką ta  m iędzy  sztagiem  i  m asztem 
z p u n k tu  G  k re ś lim y  p rostą  G Y , w yobraża jącą sztag.

Te raz  m ożem y p rzys tą p ić  do ro z k ła d u  s ił: Z  p u n k tu  A  od
k ła d a m y  o d c in k i A B  o raz A C , każdy  ró w n y  1 to n ie , b u d u je m y  
na n ic h  ró w n o łe g ło b o k  s ił A B D C , w  k tó ry m  A D  =  1,9 t. daje 
obciążenie  na b lo ku . N astępn ie  z p u n k tu  D  p ro w a d z im y  p rostą  
ró w no leg łą  do to p e n a n tu , k tó ra  p rze tn ie  się z A L  w  p u n kc ie  
E. O dc inek  D E  =  0,7 t. da je obciążen ie  to p e n a n tu , zaś A E  —  
—  2,2 t. da je  nac isk  na p ię tę  bum u, w yw o ła n y  c iężarem  zaw ie
szonego p rz e d m io tu  (W  = 1  t.).

P rzed łużam y p ros tą  A L  i  z dow o lnego  p u n k tu  R  k re ś lim y  
lin ię  p ionow ą  R T  rów ną  0,5 t., c z y li 1/s c iężaru  bum u. Z  p u n k tu  
7 k re ś lim y  p ros tą  ró w n o le g le  do to p e n a n tu , k tó ra  p rz e tn ie  się

z RS w  p u n kc ie  S. Od 
c in e k  7?S =  0,65 t. da 
je  nac isk  na p ię tę , w y  
w o ła n y  c iężarem  bu 
m u, zaś ST  =  0,35 t 
da je  naprężen ie  tope 
n a n tu  w yw o łane  tą sa 
mą p rzyczyną . Zatem  
c a łk o w ity  nac isk  na 
p ię tę  =  A E  +  2 RS =  
=  2,2 +  1,3 =  3,5 t., 
zaś c a łk o w ite  napręże
n ie  to p e n a n tu  =  D E  +  
+  ST  =  0,7 +  0,35 =  
=  1,05 t. ;  naprężen ie  
to  od k ła da m y z p u n k 
tu  G  w  postac i o d c in 
k ó w  G H  o raz G J  i  na 
n ich  b u d u je m y  ró w n o 
łe g ło b o k  s ił G H K J ,  
w  k tó ry m  G K  =  1,5 t. 
i  da je  obciążenie  b lo 
k u  to penan tu .

Z p u n k tu  L  o d k ła 
dam y o d c in k i L M  oraz 

L N , każdy  po 1 to n ie  (L M  — L N  =  A B  =  A C )  i po zbudow an iu  
ró w n o le g ło b o ku  s ił o trzym a m y L O  =  1,35 t., co da je  obciążenie  
na b lo k u  rene ra  u p ię ty  bum u. O bciążenie w in d y  =  L/V =  150 t.
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Z p u n k tu  K  k re ś lim y  rów n o le g le  do sztagu p rostą  K X ,  k tó 
ra p rze tn ie  się z G P  w  p u n kc ie  X . P ros ta  K X  —  2,1 t. da je  na
prężen ie  sztagu, zaś G X  =  2,9 t. da je  nac isk  na p ię tę  masztu.

P om im o  pew ne j n ie d ok ła d n o śc i szk icu , o trzym ane  re z u lta ty  
różn ią  się ty lk o  n ieznaczn ie  od re z u lta tó w  na rys. 116.

U w zg lędn ia jąc  w  szkicu  ta rc ie  w  b lo ka ch , o trzym a lib yśm y  
inne  w y n ik i.

G X  je s t nac isk iem  na p ię tę  m asztu w yw o ła n ym  ty lk o  siłą 
G K  i  n ie  uw zg lędn ia  nac isku  w yw o łanego  bum em . T en  o s ta tn i 
zn a jd u je m y  w  nas tępu jący  sposób:

Od p u n k tu  L  o d k ła da m y  o d c in ek  L L ',  ró w n y  n a c isko w i na 
p ię tę  bum u, m ia n o w ic ie  3,5 to n y  ( =  7 cm ). Z p u n k tu  L ’ k re ś li
m y  l in ię  poz iom ą V L . O dc inek  V L , o d m ie rzo n y  w  p rz y ję te j 
ska li (tzn. 1 t. =  2 cm ), da je  nac isk  na p ię tę  m asztu, w ynoszący
2,8 t. Z a tem  c a łk o w ity  nac isk  ńa p ię tę  m asztu w ynos i G X  -4- 
+  V L  =  2 ,9 +  2,8 =  5,'7 t.

— 2,05 t. da je boczny nac isk  na m aszt p rz y  gn ieździe  
bum u, dz ia ła jący  na z łam anie  m asztu. N a leży zw ró c ić  uwagę, 
że na c isko w i tem u p rze c iw d z ia ła  s iła  L O , dz ia ła jąca  w  p rz e c iw 
nym  k ie ru n k u .

Jeś li p ię ta  bum u  leży w  pew ne j od leg łośc i od m asztu, to  
celem  w yko n a n ia  ro z k ła d u  s ił p rze d łu ża m y  oś bum u aż do 
p rzec ięc ia  się z p rze d łu że n ie m  osi m asztu.

W spom n iano  ju ż , że ro z k ła d  s ił za pom ocą ró w n o le g ło b o kó w  
s ił je s t je d n ym  ze sposobów ro zk ła d u . N aprężen ie  to p e n a n tu  
w yw o łane  c iężarem  podnoszonego p rz e d m io tu  znaleźć m ożna 
ró w n ie ż  w  nas tępu jący  sposób:

Z p u n k tu  B  k re ś lim y  p ro s tą  B E ’ ró w n o le g le  do topenan tu . 
Z tró jk ą tó w  podobnych  A B E ' o raz A G L  o trz y m u je m y  ró w n a n ie :

B E ' _  A G
A B  ~~ GE

stąd  B E ' -
A B -A G

G L
ton

p rzy  czym : A B  =  c iężar podnoszonego p rze d m io tu ,
A G  =  d ługość to p e n a n tu  m iędzy  A  i  G,
G L  —  w ysokość m asztu m iędzy  G i  L.

N ac isk  na p ię tę  bum u  w yw o ła n y  c iężarem  zawieszonego 
p rz e d m io tu  w ynos i A E ' - j-  A G , a pon iew aż A C  — B D  =  E 'E , p rze 
to  nac isk  =  A E '- \ - E 'E  —  A E .
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N ac isk  na bum  znaleźć m ożna ró w n ie ż  z ró w n a n ia : 

A E ' A L
A B G L

. , A B  A L  
stąd A E  = — -----to n

Do w a rto śc i te j na leży dodać A C , ró w n e  w a rto śc i A B .

R e n e r  p r z y t w i e r d z o n y  n i e r u c h o m o  d o  
b u m u ,  t o p e n a n t  d o  m a s z t u

R o zp a trzym y  te raz  w yp a d ek  (rys. 126), gdy bum  zaw ieszony 
je s t na topenanc ie , p rz y tw ie rd z o n y m  n ie ru ch o m o  do m asztu 
w  p u n kc ie  G, a p rz e d m io t o ciężarze 1 t. zw isa na l in ie  p rz y w ią 
zanej do n o k u  bum u  w  p u n k c ie  A . Na rysu n ku  ty m  zachowano 
te same dane co na rys. 125.

S iła  A B  =  1 tona. Z  p u n k tu  B  k re ś lim y  p ros tą  B E , ró w n o 
leg łą  do to p e n a n tu , po  czym  z p u n k tu  p rzec ięc ia  E  p ro w a d z im y  
p ros tą  E F  ró w n o le g le  do A B . O dc inek  A E  =  1,2 t. da je  nac isk  
na bum? w yw o ła n y  c iężarem  zawieszonego p rz e d m io tu . A E  =  
—  B E  =  0,7 t. da je  nap rężen ie  to p e n a n tu , w yw o łane  tym że c ię 
żarem . U w zg lę d n ia ją c  c iężar bum u , k re ś lim y  znanym  sposobem 
tr ó jk ą t  R ST i  o trz y m u je m y :
1. C a łk o w ity  nac isk  na p ię tę  bum u  =  / l £  +  2 RS =  1,2 + 1 , 3  —

=  2,5 t.
2 . C a łko w ite  naprężen ie  to p e n a n tu  ( G H ) ~  A F S T  =  0 ,7 -f- 

+  0,35 =  1,05 t.
S iła  G H  ro zk ła d a  się na sztag i  m aszt: z p u n k tu  H  k re ś lim y  

p ros tą  H X  ró w n o le g le  do sztagu. O d c inek  H X  =  2,1 t. da je  na
p rężen ie  sztagu, zaś G X  =  1,9 t. da je  nac isk  na p ię tę  m asztu.

P o ró w n u ją c  powyższe w a rto śc i z re z u lta ta m i na rys. 125, 
w id z im y , że:
1 . naprężen ie  to p e n a n tu  n ie  zm ie n iło  się,
2 . nac isk  na p ię tę  bum u zm n ie jszy ł się i  w ynos i 2,5 t. (na rys. 

125 w ynos i 3,5 t.),
3. naprężen ie  sztagu n ie  z m ie n iło  się,
4. nac isk  na p ię tę  m asztu zm n ie jszy ł się i  w ynos i 1,9 t. (na rys. 

125 w ynos i 2,9 t.).
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b e z p i e c z e ń s t w o  o s p r z ę t u  ł a d o w n i c z e g o

P rzep isy  okreś la jące  w a ru n k i bezp ieczeństw a osprzę tu  ła 
dow niczego zaw arte  są w  R ozporządzen iu  M in is tra  P rzem yś lu  
i H a n d lu  z dn. 27. 3. 1939 o u rządzen iach  p rze ła d u n ko w ych  
na m o rs k ic h  s ta tkach  h a n d lo w ych  oraz w  Zarządzen iu  D y re k to 
ra  U rzę d u  M o rsk ie g o  z dn. 25. 4. 1939 o p rzep isach  te ch n icz 
nych  d la  urządzeń p rze ła d u n ko w ych  i  dźw igów  osobow ych na 
m o rsk ich  s ta tkach  hand low ych .

R ozporządzen ie  M in is tra  P . i  H . da je  w ska zó w k i ogó lne, 
zaś Zarządzen ie  D y re k to ra  U . M . okreś la  szczegółowo w a ru n k i 
techn iczne . P onad to  ks iążka  in s p e k c ji u rządzeń p rz e ła d u n k o 
w ych  z ro k u  1949 zaw ie ra  b liższe in s tru k c je , z k tó ry m i czy te l
n ik  w in ie n  się zapoznać.

T r e ś ć  p r z e p i s ó w

R O Z P O R Z Ą D Z E N IE  M IN IS T R A  P R Z E M Y S ŁU  I  H A N D L U

z dn ia  27 m arca 1939 r.

o u rządzen iach  p rze ła d u n ko w ych  na m o rsk ich  s ta tkach  h a n d lo 
w ych

N a podstaw ie  a rt. 6 p k t.  4) i  a rt. 7 rozpo rządzen ia  P re zy 
denta  R ze czypospo lite j z d n ia  24 lis to p a da  1930 r. o bezp ie 
czeństw ie  s ta tkó w  m o rs k ic h  (Dz. U . R . P. z 1938 r. N r  46, poz. 
376) zarządzam  co następu je :

P a r. 1. (1) W szys tk ie  u rządzen ia  p rze ła d u n ko w e  na m o r
sk ich  s ta tkach  h a n d lo w ych  łączn ie  z w in d a m i i  dźw igam i oso
b o w y m i muszą b yć  poddaw ane szczegółow ym  badan iom  i  p ró 
bom  oraz w y  cechow an iu  p rzez w ładze  in sp e kcy jn e  albo w ska
zane p rzez n ie  in s ty tu c je  lu b  osoby.

7 W iedza okrę tow a
\ 9 7



(2) Żadna częśc urządzen ia  p rze ładunkow ego  n ie  może być 
używana p rzed  u p rze d n im  w yp ró b o w a n ie m  i  w ycec liow an iem .

P a r. 2 . B adan ia  i  p ró b y  d z ie li się na:
a) w stępne,
b) pe riodyczne .

P ar. 3. D la  p rzep row adzen ia  badań i  p ró b  w stępnych  na
leży dostarczyć w ła d zy  in s p e k c y jn e j na je j żądanie w dw óch 
egzem plarzach szczegółowe ry s u n k i zestaw ien iow e urządzeń 
p rze ła d u n ko w ych , zaw iera jące w y m ia ry  i  zaznaczony ro zk ła d  
sił.

P a r. 4. Po p rze p ro w a d ze n iu  badań i  p ró b  w stępnych  w ła 
dza in sp e kcy jn a  usta la  na jw iększe  dopuszczalne obciążenie  ro 
bocze odnośnego u rządzen ia  p rze ładunkow ego , w ycechow u jąc 
w szystk ie  jego części składow e.

P ar. 5. W szys tk ie  części urządzeń p rze ła d u n ko w ych  p o d le 
gają szczegółow ym  badan iom  p e rio d yczn ym  co n a jm n ie j raz do 
ro k u , z w y ją tk ie m  bum ów  (żó raw i p rzym asztow ych ) i części 
p rzym ocow anych  na sta łe do m asztu, bum ów  i  p o k ła d u , k tó re  
pod lega ją  og lędz inom  raz na ro k , a badan iom  szczegółow ym  
raz na cz te ry  la ta .

P ar. 6 . W  raz ie  dokonan ia  re m o n tu  urządzeń p rz e ła d u n k o 
w ych , w  czasie k tó re g o  zm ien iono  zasadnicze ic h  części, np. 
w in d y , b u m y  itp . ,  na leży w yko n a ć  p ró b y  obciążenia  ty c h  części.

P ar. 7. Na dow ód p rzep row adzonych  badań i p ró b  w s tęp 
nych  w łaściw a w ładza in sp e kcy jn a  w yda je  św iadectw o, k tó re  
p o w in n o  zaw ie rać: nazwę s ta tk u  d la  k tó re g o  zosta ło w ydane, 
w yszczegó ln ien ie  urządzeń, w ysokość obciążenia  próbnego , do
puszczalne obciążenie  robocze, datę  w ys ta w ie n ia  św iadectw a 
oraz uw agi.

P ar. 8 . W y n ik i badań i  og lędz in  p e rio d yczn ych  p o w in n y  
być  zapisywane p rzez w ładze in sp e kcy jn e , a lbo wskazane przez 
n ie  in s ty tu c je  lu b  osoby w  książce in s p e k c ji u rządzeń  p rz e ła 
dun ko w ych , za tw ie rd zo n e j p rzez w ładzę  in sp e kcy jn ą .

P ar. 9. Ś w iadectw a p ró b y  urządzeń p rze ła d u n ko w ych  ja k o  
całości, ja k  ró w n ie ż  św iadectw a poszczególnych ic h  części oraz 
k s ią ż k i in s p e k c ji urządzeń p rze ła d u n ko w ych  p o w in n y  się zn a j
dować stale na s ta tku , a po u p ły w ie  ic h  w ażności p o w in n y  być 
p rzechow yw ane przez okres co n a jm n ie j 4 la t, licząc  od d a ty  
u p ły w u  w ażności lu b  osta tn iego zapisu w  książce in s p e k c ji.

P ar. 10. P rzep isy  techn iczne  dotyczące badań, p ró b  i og lę 
dz in  urządzeń p rze ła d u n ko w ych , ic h  cechow ania , okreś len ia
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kresu  używ a lnośc i ja k o  też w zo ry  św iadectw  oraz sposób p ro 
w adzenia  zap isów  w  książce in s p e k c ji —  w yd a je  U rząd  M o r
ski.

P ar. 11. K o sz ty  p ró b  urządzeń p rze ła d u n ko w ych  ponos i 
w łaśc ic ie l lu b  a rm a to r s ta tku .

P ar. 12. R ozporządzen ie  n in ie jsze  w chodz i w  życie  z dn iem  
ogłoszenia.

Z A R Z Ą D Z E N IE  D Y R E K T O R A  U R ZĘ D U  M O R S K IE G O

z dn ia  25 k w ie tn ia  1939 r.

0 p rzep isach  techn icznych  d la  u rządzeń p rze ła d u n ko w ych
1 dźw igów  osobowych na m o rsk ich  s ta tkach  han d lo w ych

Na podstaw ie  art., 6 p k t. 4 i  a rt. 7 ust. 2 rozporządzen ia  
P rezyden ta  R zeczypospo lite j z dn ia  24 lis to p a da  1930 r. o bez
p ieczeństw ie  s ta tkó w  m o rs k ic h  (Dz. U . R. P . z 1938 r. N r  46, 
poz. 376) oraz pa r. 10 rozpo rządzen ia  M in is tra  P rzem ys łu  
i H a n d lu  z dn. 27 m arca 1939 r. o u rządzen iach  p rz e ła d u n k o 
w ych  na m o rsk ich  s ta tkach  h a n d lo w ych  (Dz. U . R . P . N r  31, 
poz. 208) zarządzam  co następu je :

I .  P os tanow ien ia  ogólne 

P a r. 1.
W y p ró b o w a n iu  i  zbadan iu  pod lega ją  w szystk ie  w in d y , bum y 

(żó raw ie  przym asztow e), ucha, p ie rśc ien ie , łańcuchy, l in y , b lo k i 
i tp .  in n e  części, zam ocow ane do bum ów , m asztów  i  p o k ła d u , 
a używ ane p rz y  podnoszen iu  w zg lędn ie  opuszczaniu  c iężarów  na 
m o rsk ich  s ta tkach  hand low ych .

IT. P ró b y  i  badania  

P ar. 2.
a) K ażde urządzen ie  p rze ła d u n ko w e  ja ko  całość w in n o  być 

w yp róbow ane  obciążen iem  p ró b n ym , p rzekracza jącym  obciąże
n ie  robocze w  sposób nas tępu jący: 

obciążenie  robocze 
do 20 to n
od 20 to n  do 50 ton  
pow yże j 50 to n  
O bciążenie  p ró b n e  w in n o  po legać na podnoszen iu  ru c h o 

m ych  c ięża rów  lu b  w in n o  być p rzep row adzone  za pom ocą w ag i 
sp rężynow e j lu b  h y d ra u lic z n e j, p rz y  czym  b u m y  w in n y  być

obciążenie  p ró b n e  
z d o d a tk ie m  2 5 %  
z d o d a tk ie m  5 to n  
z d o d a tk ie m  10%
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ustaw ione  p o d  ką te m  15 s to p n i do poz iom u , a d la  c ięża rów  10 
to n  i  w yże j pod  ką te m  25 s to p n i, co na leży s tw ie rd z ić  w  św ia
dec tw ie  z p ró b y . Podczas p ró b y  na leży bu m y w y c h y lić  na obie 
b u r ty  m o ż liw ie  da leko.

b) K ażdą  poszczególną część osprzę tu  p rze ładunkow ego  na
leży w yp ró b o w a ć  obciążen iem  p ró b n y m , ró w n ym  co n a jm n ie j 
obc iążen iu  podanem u w  pon iższe j ta b e li:

c z ę ś ć  o s p r z ę t u
łańcuch
p ie rśc ie ń
h a k
szakla (k la m ra ) 
k r ę t l ik
b lo k i ta lio w e : 
b lo k  je d n o k rą żko w y  
b lo k  w ie lo k rą ż k o w y  o 

obc iążen iu  roboczym  
do 20 to n  w łączn ie  

b lo k  w ie lo k rą ż k o w y  o j 
obc iążen iu  roboczym  | 
pow yże j 20 to n  do I 
40 to n  w łączn ie  ' 

b lo k  w ie lo k rą ż k o w y  o 
obc iążen iu  roboczym  
pow yże j 40 ton

o b c i ą ż e n i e  p r ó b n e  

d w u k ro tn e  obciążenie  robocze

poczw órne  obciążen ie  robocze 

d w u k ro tn e  obciążenie  robocze

z d o d a tk ie m  20 to n  do obciążenia 
roboczego

p ó lto ra k ro tn e  obciążenie  
robocze.

P a r. 3.
Jeże li l in a  sta low a n ie  posiada c e r ty f ik a tu  fab rycznego , na

leży p rze p ro w a d z ić  p ró b ę  ro z ryw a n ia  d la  poszczegó lnych d ru 
tów .

O bciążenie  robocze n ie  p o w in n o  p rzekraczać  je d n e j p ią te j 
obc iążen ia  w  c h w ili roze rw a n ia  —  d la  l in  używ anych  p rz y  w in 
dach i  je d n e j ósm ej —  d la  używ anych  p rz y  dźw igach osobo
w ych.

P a r. 4.
G n iazdo b u m u  p o w in n o  b yć  dosta teczn ie  zabezpieczone 

p rz e d  w yskoczen iem . W szys tk ie  części g w in tow ane  osprzę tu  
w in n y  posiadać zabezpieczenie p rze c iw  odkręcan iu .

P a r. 5.
Po p rze p ro w a d ze n iu  w y m ie n io n y c h  w  pa r. 2 p ró b  należy 

zbadać całe u rządzen ie  p rze ła d u n ko w e  w raz  z p rzyn a le żn ym
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osprzę tem  i  o d d z ie ln y m i częściam i, p rz y  czym  na leży w y ją ć  
k rą ż k i i  ośk i b lo k ó w  celem  spraw dzen ia  czy żadna część n ie  ■ 
została uszkodzona lu b  trw a le  odkszta łcona  podczas p ró b y .

P a r. 6.
B adan ie  pe riodyczne  po lega na badan iu  szczegółow ym , do

k o n a n ym  ja k  n a jsu m ie n n ie j ce lem  p rze ko n a n ia  się o bezp ie 
czeństw ie  części badane j. B adan ie  szczegółowe w  raz ie  p o trze b y  
na leży u zu p e łn ić  p róbą  m io tem .

O g lędz iny  o b e jm u ją  zew nętrzne zbadanie w szys tk ich  części 
urządzeń p rze ła d u n ko w ych  na ic h  bezp ieczeństw o i  spraw ne 
dz ia łan ie . W  w ypadkach  uzasadn ionych  w ładza insp e kcy jn a  
może zażądać p o w tó rze n ia  p ró b  obciążenia.

I I I .  Z nakow an ie  

P ar. 7.
Po p rze p ro w a d ze n iu  p ró b  i  badań z w y n ik ie m  d o d a tn im  

w ładza in sp e kcy jn a  w y b ija  na bum ach znak IJM  oraz n a jw ię k 
sze dopuszczalne obciążenie  robocze, k tó re  p rócz  tego w in n o  
być  w ym a low ane  fa rb ą  w  ła tw o c z y te ln y  sposób i  następu jąco : 
np. D O R  5 T , co oznacza „dopuszcza lne  obciążenie  robocze 
5 to n “ .

W szys tk ie  in n e  części osprzę tu  p rze ładunkow ego  ja k  h a k i, 
szakle, b lo k i i tp . w in n y  posiadać w y b itą  cechę ja ko te ż  n a jw ię k 
sze dopuszczalne obciążenie  robocze, a to  w  sposób następu
ją c y : np. B 3082-D O R  5 T .

IV , W yżarzan ie  

P ar. 8.
W szys tk ie  będące stale w  ńżyc iu  ła ńcuchy , h a k i, szakle, 

k r ę t l ik i  i tp . ,  stanow iące osprzę t urządzeń p rze ła d u n ko w ych  
o napędzie  m echan icznym  a o ś redn icy  do 13 m m , w in n y  być 
w yżarzane co p ó ł ro k u , o ś redn icy  zaś w iększe j n iż  13 m m  —  
co ro k . Powyższe części na leży ró w n ie ż  w yża rzyć  po każde j na 
p ra w ie  zapom ocą spawania. W yża rzan ie  w in n o  się odbyw ać 
p rz y  te m p e ra tu rze  600— 700 s to p n i C w  p rzec iągu  30— 60 m i
nu t.

P a r. 9.
W yża rza n iu  n ie  pod lega ją :

a) łańcuchy , h a k i, szakle, p ie rśc ie n ie  i  k r ę t l ik i  ze s ta li,
b) h a k i i  k r ę t l ik i ,  m ające części gw in tow ane , ha rto w a n e  lu b

łożyska  k u lk o w e ,
c) ta k ie  części, k tó re  w ładza insp e kcy jn a  z w o ln i od w yżarzen ia .
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V . K re s  używ a lnośc i 

P ar. 10.

Ł a ń cu ch y  i  części po jedyńcze  urządzeń p rze ła d u n ko w ych  
na leży zastąp ić n o w ym i, je ż e li ich  p rz e k ró j zosta ł na ty le  
zm n ie jszony, że zagraża bezp ieczeństw u ruchu . W  szczegól
ności na leży w y m ie n ić  lu b  nadspawać te  części, k tó ry c h  zuży
cie osiągnęło 1 0 %  p ie rw o tn e j ś redn icy .

L in y  sta low e na leży w ym ie n ić , o i ie  na d ługość ró w n ą  ośm io
k ro tn e j ś redn icy  l in y  ilość w id z ia ln y c h  p ę kn ię tych  d ru tó w  
p rzekracza  10%  c a łk o w ite j ilo ś c i d ru tó w  lu b , je ś li l in a  w yka 
zu je  o znak i s ilnego zużycia , p rze rd ze w ie n ia  lu b  inne  uszkodze
nia.

V I .  W ys ta w ia n ie  św iadectw  i  zapisy 

P a r. 11.

Na d o w ód  p rzep row adzen ia  p ró b  i  badań w stępnych  z w y 
n ik ie m  d o d a tn im  w yda je  się św iadectw o p ró b y  u rządzeń p rze 
ła d u n ko w ych  i  dźw igów  osobow ych w ed ług  w zo ru , za tw ie rd zo 
nego przez U rzą d  M o rs k i.

P a r. 12. '

W y n ik i badań p e rio d yczn ych  i  og lędz in  zap isu ją  w ładza 
in sp e kcy jn a  albo w skazane p rzez n ią  in s ty tu c je  lu b  osoby 
w  książce in s p e k c ji urządzeń p rze ła d u n ko w ych , za tw ie rd zo n e j 
p rzez U rzą d  M o rsk i.

P ar. 13.

D okonane  w yżarzen ie  zap isu je  w  książce in s p e k c ji urządzeń 
p rz e ła d u n ko w ych  f irm a , k tó ra  w yżarzen ia  dokona ła .

V I I .  P os tanow ien ie  końcow e 

P a r. 14.

Zarządzen ie  n in ie jsze  w chodz i w  życie  z dn iem  ogłoszenia.

O b j a ś n i e n i e  p r z e p i s ó w

K o n tro la  urządzeń p rze ła d u n ko w ych  odbyw a się ja k  nastę
p u je :

PRÓ BY I  B A D A N IA  W STĘPNE. P rzed  oddan iem  do u ż y tk u  ka ż 
da poszczególna część w chodząca w  sk ład  urządzen ia  p rze ła d u n 
kow ego, a p ró cz  tego urządzen ie  to  ja k o  całość, muszą być  p o d 
dane p rzez w ładzę insp e kcy jn ą  albo p rzez wskazane p rzez n ią
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in s ty tu c je  lu b  osoby p ró b o m  i  badan iom  w stępnym  w  sposób o- 
p isany  w  pa r. 3 R ozp. M in . P. i  H . oraz w  pa r. 2, 3, 4, 5 Żarz. 
D y r. U . M . N ie  znaczy to , że p ró b y  i  badan ia  w stępne poszcze
g ó ln ych  części muszą odbyw ać się na sta tiku; w ystarcza św iadec
tw o  p ró b y  w ydane p rzez upow ażn ioną  in s ty tu c ję  po w y p ro d u 
k o w a n iu  dane j części i  p o d d a n iu  je j p ró b ie  w  o d p o w ie d n im  za
k ła d z ie  na lądz ie , p rz e d  dosta rczen iem  te j części na s ta tek . N a
to m ia s t p ró b y  i  badan ia  w stępne  u rządzen ia  p rze ładunkow ego  
ja k o  całości muszą być  w ykonane  na s ta tku .

Po d o ko n a n iu  p ró b  i  badań w stępnych  w ładza insp e kcy jn a  
albo wskazana p rzez n ią  in s ty tu c ja  lu b  osoba usta la  dopuszcza l
ne obciążenie  robocze, zn aku je  bu m y i  w szystk ie  części u rządze
n ia  p rze ładunkow ego  w  sposób op isany w  pa r. 1 i  4 R ozp. M in .
P. i  H . oraz w  pa r. 7 Żarz. D y r. U . M . i  w yda je  św iadectw o p ró 
b y  u rządzeń p rze ła d u n ko w ych , p rzew idz iane  w  pa r. 7 R ozp. 
M in . P . i H . o raz w  pa r. 11 Żarz. D y r. U . M .

W  razie  dokonan ia  re m o n tu  urządzeń p rze ła d u n ko w ych , w 
czasie k tó re g o  zm ien iono  zasadnicze ic h  części, np . w in d y , bum y 
itp . ,  na leży w ykonać  p ró b y  obciążenia  i  badanie  ty ch  części i  w y 
dać św iadectw o p ró b y  (par. 6 R ozp. M in . P . i  H .). R ów n ież  w 
in n ych  uzasadn ionych  w ypadkach  w ładza in sp e kcy jn a  może za
żądać p o w tó rze n ia  p ró b  obciążenia  (ust. 2 pa r. 6 Żarz. D y r. 
U . M .).

SZCZEGÓŁOW E B A D A N IA  PE R IO D YC ZN E. N ieza leżn ie  od p ró b  
i badań w stępnych , w szystk ie  części urządzeń p rze ła d u n ko w ych  
( ja k  w in d y , b lo k i,  łańcuchy , p ie rśc ien ie , h a k i, szakle, k r ę t l ik i ,  
re n e ry , to p e n a n ty , gaje itp .)  pod lega ją  szczegółow ym  badan iom  
p e rio d yczn ym , doko n yw a n ym  przez w ładzę in sp e kcy jn ą  albo 
p rzez w skazane p rzez n ią  in s ty tu c je  lu b  osoby co n a jm n ie j raz 
do ro k u , z w y ją tk ie m  bum ów  i  części p rzym ocow anych  na stałe 
do m asztów , bum ów  i  p o k ła d ó w  ( ja k  gn iazda bum ów , ucha, 
p ie rśc ien ie , żabk i, p a c h o łk i i tp .) ,  k tó re  pod lega ją  szczegółowym  
badan iom  p e rio d yczn ym  co n a jm n ie j raz na 4 la ta  (par. 5 R ozp. 
M in . P . i  H .).

Szczegółowe badan ia  p e riodyczne  (ust. 1 p a r. 6 Żarz. D y r. U  
M .) po lega ją  na bardzo s ta rannym , sum iennym  i  szczegółowym  
zbadan iu  poszczególnych części, ce lem  p rze ko n a n ia  się o ic h  bez
p ieczeństw ie . W  raz ie  p o trze b y  badaną część na leży rozebrać i  
w yp ró b o w a ć  m ło tk ie m . O czyw iśc ie  na leży ją  ró w n ie ż  zakonser- 
wać, oczyszczając ją  i  sm aru jąc. Pożądane jes t, aby w yżarzanie  
części osp rzę tu  w ym ie n io n ych  w  pa r. 8 Żarz. D y r. U . M . odby
w a ło  się w  czasie w yko n yw a n ia  szczegółow ych badań p e rio d ycz 
nych , co da je  zysk na czasie.
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W y n ik i szczegółow ych badań p e rio d yczn ych  oraz w yżarzan ie  
zap isu je  się w  książce in s p e k c ji urządzeń p rze ła d u n ko w ych  (par. 
8 R ozp. M in . P . i H . oraz pa r. 12 i  13 Żarz. D y r. U . M .). K s iążka  
ta zaw ie ra  szczegółowe in s tru k c je .

O G LĘ D Z IN Y  PE R IO D YC ZN E. N ieza leżn ie  od  p ró b  i  badań w stęp
nych  oraz szczegółow ych badań p e rio d yczn ych , b um y i  części 
p rzym ocow ane na stałe do m asztów , bum ów  i  p o k ła d ó w  (np. 
gniazda bum ów , ucha, p ie rśc ien ie , żabk i, p a c h o łk i)  pod lega ją  
og lędz inom  p e rio d yczn ym , doko n yw a n ym  przez w ładzę  in sp e k 
cy jną  a lbo p rzez wskazane p rzez n ią  in s ty tu c je  lu b  osoby co n a j
m n ie j raz do ro k u  (par. 5 R ozp. M in . P . i H .).

O g lędz iny  pe riodyczne  po lega ją  na zew nę trznym  zbadan iu  
w szys tk ich  części u rządzeń p rze ła d u n ko w ych  na ic h  bezp ieczeń
stw o i  spraw ne dz ia łan ie . W  w yp a d kach  uzasadn ionych w ładza 
in sp e kcy jn a  może zarządzić p o w tó rze n ie  p ró b  obciążenia  (ust. 2 
pa r. 6 Żarz. D y r. U . M .). O czyw iśc ie  oglądaną część na leży p rz y  
te j o k a z ji zakonserw ow ać.

W y n ik i og lędz in  p e rio d yczn ych  p o w in n y  być  zapisane w 
książce in s p e k c ji u rządzeń p rze ła d u n ko w ych  (par. 8 R ozp. M in . 
P. i  H . o raz pa r. 12 Żarz. D y r. U . M .).

Szczegółowe in s tru k c je  dotyczące sposobu p row adzen ia  ks ią ż 
k i  in s p e k c ji u rządzeń p rze ła d u n ko w ych  zaw arte  są w  te j książce 
Z aw ie ra  ona ró w n ie ż  w zo ry  św iadectw  na poszczególne części 
osprzę tu  ładow niczego.

A c z k o lw ie k  p rze p isy  tego n ie  w ym aga ją , w sze lk ie  części o- 
sp rzę tu , k tó re  narażone są na szybkie  zużycie lu b  uszkodzenie , 
p o w in n y  b yć  poddane og lędz inom  i  konserw ow ane ja k  na jczę 
ście j, czego je d n a k  n ie  po trzeba  zapisyw ać w  książce in s p e k c ji 
urządzeń p rze ła d u n ko w ych . W  szczególności re n e ry , w in n y  być 
badane i  sm arow ane co n a jm n ie j raz na 3 m iesiące, a je ś li zau
w ażono pękan ie  d ru tó w  —  co m iesiąc. N ie  w o ln o  używ ać rene 
ru  sztukow anego. R ener p o w in ie n  być  ta k ie j d ługości, aby p rzy  
m aksym a lnym  w y lu zo w a n iu  pos iada ł jeszcze pa rę  zw o jó w  na bę
bn ie  w in d y .
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P R A C E  Z O S P R Z Ę T E M  Ł A D O W N IC Z Y M

Ł a d  o w  a n i e  c i ę ż k i m  b u m e m

D o podnoszenia  bardzo  c ię żk ich  p rze d m io tó w  (do 100 ton ) 
służą tzw . c iężk ie  b um y (rys. 127). Są one znacznie m o cn ie j zbu
dow ane n iż  zw yk łe  bum y i  zazw yczaj gn iazdo p ię ty  p rz y tw ie r 
dzone je s t do p o k ła d u  p rz y  maszcie. T o penan tem  je s t ta lia  od 
p row adzona  na w indę , k tó rą  m a n e w ru je  się podczas ładow an ia , 
nada jąc bum ow i p o trze b n y  w  danej c h w ili k ą t nachy len ia . R ener 
jes t ró w n ie ż  ta lią . A b y  b lo k  p rz y  n o ku  n ie  p rze k rę ca ł się, ru 
chom y ko n iec  rene ra , po w y jśc iu  z do lnego b lo k u , p rzechodz i 
czasem przez k rą że k  p rz y tw ie rd z o n y  do boczne j p o w ie rzch n i 
bum u p rz y  n o ku , s tam tąd  zaś id z ie  do b lo k u  u szczytu  k o lu m n y , 
a da le j p rzez b lo k  p ro w a d n iczy  u  p ię ty  b u m u  na w indę . Obie 
gaje ró w n ie ż  odprow adza  się na w in d y , zaczepiając ic h  do lne 
b lo k i w  ta k im  m ie jscu , aby gaje tw o rz y ły  z bum em  ja k  n a jw ię k 
szy, m o ż liw ie  p ro s ty  ką t. Gaje naw inąć  na leży na bębny w in d , 
a n ie  na szpule (g łow ice),«gdyż mogą się ześliznąć, gdy s ta tek  
p rz e c h y li się pod  w p ły w e m  c iężaru  podnoszonego p rze d m io tu . 
Pożądaną rzeczą jes t za łożyć drugą, zapasową parę  gaj i  o d p ro 
w adz ić  je  na p a c h o łk i, p rz y  czym  n ie  na leży ic h  szaklow ać do 
uch na n o ku  bum u, do k tó ry c h  p rzym ocow ana  jes t p ie rw sza 
para , lecz do m ocnego s tro p u  (p ę tli)  założonego na nok .

P rzed  rozpoczęciem  p ra cy  osprzę t bum u  na leży szczegółowo 
sp raw dz ić , b lo k i nasm arow ać, sztagi i  w a n ty  obciągnąć. N a n ie 
k tó ry c h  s ta tkach  zakłada się d o d a tko w y  sztag. U p e w n ić  się, czy 
b um  sięgnie, czy w ys ta rczy  d ługość re n e ru  i  to p e n a n tu  oraz czy 
ła d o w a n y  p rz e d m io t zm ieści się m iędzy n o k ie m  bum u a k ra w ę 
dzią n a d b u rc ia  lu b  lu k u . O b liczyć , czy s ta tek  n ie  s tra c i statecz
ności lu b  n ie  p rz e c h y li się zanadto. U żyw ać ty lk o  d o b rych  s tro 
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pów  n a jle p ie j now ych , i  zabezpieczyć je  na o s trych  k raw ędz iach .
m kac h a kó w  zastępując je  szaklam i. P rzygo tow ać  le k k ą  ta lię  

do ob rócen ia  ładow anego p rze d m io tu , gdyby  ta lia  rene row a  
sk rę c iła  się, co zdarza się bardzo często. U n ik a ć  gw a łtow nych  
szarpn ięć, p racow ać w in d a m i p o w o li. L e p ie j je s t n ie  w yb ie rać  
ren e ru  i  to p e n a n tu  jednocześnie , lecz na zm ianę.

Obecność o fice ra  ładow n iczego  oraz m echan ika  n a d zo ru ją 
cego pracę w in d  je s t n iezbędna.

P o d n o s z e n i e  p r z e d m i o t u  c i ę ż s z e g o  
n i ż  n o ś n o ś ć  b u m u

darza się, ze s ta tek  m e pos iada jący c iężkiego bum u m usi 
za ładow ać lu b  w y ładow ać p rz e d m io t, k tó re g o  c iężar je s t w iększy 
n i2 nosnosc bum u. Ł a d u je m y  wówczas na dw óch bum ach w  na
s tępu jący  sposób (rys. 128): Jeden re n e r (A ) przepuszcza się

p rzez b lo k  B  i  łączy 
się. z rene rem  (C) d ru 
giego bum u tuż  pod 
b lo k ie m  u n o k u  (w 
p u n k c ie  X ) .  P rze d 
m io t zawiesza się na 
b lo k u  B. W yb ie ra ją c  
re n e r A , jio d n o s im y  
p rz e d m io t ponad  b u r
tę  i  ga jam i obracam y 
oba bu m y nad lu k , 
wówczas opuszczam y 
c iężar, lu zu ją c  oba re 
ne ry . W  ten  sposób 
c iężar ro zk ła d a  się 
m n ie j w ięce j po p o ło 
w ie  na oba bum y.

P am ię tać  należy, 
aby oba n o k i p rz y  każ
dym  kąc ie  w ych y le n ia  
zn a jd ow a ły  się ja k  
n a jb liż e j s iebie, w ie 
m y  bow iem  z ro zd z ia 

łu  o ro zk ła d z ie  s ił p rz y  ładow an iu , że im  w iększy je s t k ą t A B A  
m iędzy  re n e ra m i, ty m  w iększe je s t ic h  naprężen ie .

Jeśli re n e r A  zaczepim y n ie  do renera  C w  p u n kc ie  X , lecz 
do  no ku  bum u, to  zm n ie jszym y w  ten  sposób nac isk  na p ię tę  bu"
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m u (p o ró w n a j rys. 125 z rys. 126) i  zw o ln im y  rene r C, jego b lo 
k i  i  w in d ę  od p racy.

Dalsze zm nie jszen ie  obciążenia  uzyskam y wówczas, gdy 
p rz e d m io t podnos ić  będz iem y w sposób pokazany na rys. 129. 
P rz e d m io t w is i na b lo k u  A , przez k tó r y  p rzew leczona  jes t lin a  
B ; końce  je j p rzyczep ione  są do obu re n e ró w  C i  D , k tó re  są 
ta lia m i.

W skazane je s t p rz y  te j p ra cy  w zm ocn ić  m aszt d o d a tko w ym  
sztagiem , a gdy to  je s t n ie m o ż liw e , w zm acn iam y m aszt ja k  na 
s tępu je  (rys. 130): Jeden z p rze c iw le g łych  bum ów  (B ;) us taw ia 
m y w  l in i i  s y m e tr ii (d ia m e tra ln e j) s ta tku , re n e r (R ,) zaczepiam y 
za m ocne ucho, pach o łe k  lu b  t.p . w  p o k ła d z ie  i  obciągam y sz tyw 
no na w in d z ie . D ru g i 
bum  (B 2) w ych y la m y  
w  k ie ru n k u  b u r ty  p rze 
c iw n e j te j, skąd p o d 
nos im y p rz e d m io t, i  
p o d o b n ie  obciągam y 
re n e r (R 2). W  ten  spo
sób re n e ry  łączn ie  z to - 
p e n a n ta m i spe łn ia ją  
ro lę  doda tkow ego o li-  Rys. 130

now ania  m asztu. G dy
byśm y m ie li do d ysp o zyc ji ty lk o  jeden  bum , to  n a jle p ie j us taw ić  
go w  p łaszczyźn ie  dw usieczne j ką ta , ja k i  tw o rz y ły b y  dw a bum y.
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Jest to  p ra k ty c z n y  sposób w zm acn ian ia  m asztu i zaleca się 
stosować go ró w n ie ż  w  in n ych , p o dobnych  w ypadkach , np . p rzy 
ła d o w a n iu  c ię żk im  bum em .

O p u s z c z a n i e  i p o d n o s z e n i e  s t e n g

N a s ta tku  może zajść kon ieczność opuszczenia s teng i (np. 
celem  p rze jśc ia  p o d  m ostem ) i podn ies ien ia  je j z p o w ro te m .

Stengę w ew nę trzną  (rys. 66) opuszczam y ja k  nas tępu je : P rzy  
pom ocy c ie n k ie j s ta low e j l in k i ,  p rzechodzące j p rzez k rą ż k i w 
szczycie k o lu m n y  i  p ię c ie  bum u, p rze w le ka m y  p rzez n ie  sta low ą 
lin ę  i  łączym y z uchem  U . D ru g i ko n ie c  l in y  obciągam y sztyw no 
na w in d z ie  pod  m asztem . Z d e jm u je m y  p o k ro w ie c  i  k l in y  ze 
szczytu k o lu m n y , popuszczam y sztag i  p a rd u n y . P odnos im y  
stengę na w in d z ie  ty lk o  ty le , aby zd jąć je j nacisk na w s p o rn ik , 
w y jm u je m y  w s p o rn ik  i, lu zu ją c  lin ę , spuszczamy stengę w ew 
n ą trz  k o lu m n y .

A b y  podn ieść stengę z p o w ro te m , po s tę p u je m y w  o d w ro tn e j 
ko le jn o śc i.

Celem  opuszczenia steng i zew nę trzne j (rys. 67a, 67b) zak łada 
m y  b lo k  z lin ą  na ja rzm o  gó rne ; jeden  ko n ie c  l in y  p rze w le ka m y  
p rzez k rą że k  w  p ięc ie  s teng i i  m o cu je m y  do ucha górnego ja rz 
ma po p rze c iw le g łe j s tro n ie . D ru g i ko n ie c  l in y  obciągam y sz tyw 
no na w in d z ie  pod  m asztem . L u z u je m y  sztag i  p a rd u n y , p o d n o 
s im y n ieco stengę w in d ą , w y jm u je m y  w s p o rn ik  i, lu zu ją c  lin ę , 
opuszczam y stengę w e w n ą trz  obu ja rzm .

Jeś li stengę chcem y opuścić na p o k ła d , na leży zd jąć sztag, 
p a rd u n y  i  in n e  o lin o w a n ie , w  c h w il i  gdy p ie rśc ień , do k tó re g o  
o lin o w a n ie  to  je s t p rzym ocow ane , zna jdz ie  się tuż  ponad  g ó r
n ym  ja rzm em . A b y  stenga po w y jś c iu  z ja rz m  n ie  p rz e w ró c iła  
się, zabezpieczam y ją  w  nas tępu jący  sposób: G dy ja b łk o  zna jdz ie  
się m iędzy  ja rz m a m i, na szczyt s teng i p o n iże j do lnego ja rzm a  
zak ładam y s tro p  i  łączym y go szak la in i z obu częściam i l in y , 
zsuw a jącym i się w zd łuż  obu s tro n  stengi. G dy p ię ta  zna jdz ie  się 
nad  p o k ła de m , p rzyw ią zu je m y  do n ie j lin ę , k tó rą  odciągać bę
dz iem y stengę na m ie jsce  w ybrane .

Z ak ła d a ją c  stengę, p os tępu jem y w  o d w ro tn e j ko le jn o śc i.
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N O Ż Y C E

N ożycam i lu b  ro z k ra k ą  (rys. 131) nazyw am y dw a m ocne 
s łupy , w spa rte  p ię ta m i o p o k ła d , z łączone szczytam i p o d  os trym  
ką te m  i  wyposażone w  o d p o w ie d n ie  o lin o w a n ie . N ożyce służą 
do podnoszen ia , opuszczania lu b  przesuw an ia  c ię żk ich  p rze d 
m io tó w  leżących poza zasięgiem  bum ów . D a w n ie j nożyce stoso
wane b y ły  często do s taw ian ia  om asztow an ia  na żaglowcach. 
N a w spó łczesnym  pa ro w cu  może zajść po trze b a  użyc ia  ic h  p rz y  
za k ła d an iu  lu b  zd e jm o w a n iu  k o tw ic y  lu b  ś ruby  napędow e j, p rzy  
w yc ią g a n iu  z m aszynow n i lu b  opuszczan iu  do n ie j części m echa
n izm ó w  itp .

B u d o w a  n o ż y c

P rzypuśćm y, że chcem y opuścić do p rze d z ia łu  m aszyn część 
m aszyny, leżącą na p o k ła d z ie  p rz y  p rz e d n ie j k ra w ę d z i lu k u  
m aszynowego w  p łaszczyźn ie  s tę p k i. N ożyce zbu d u je m y i  usta
w im y  w  nas tępu jący  sposób:

D w a  d łu g ie  i  m ocne s łupy  (rys. 131) k ła d z ie m y  o b o k  siebie 
i  zw iązu jem y u  szczytu  opaską z l in y  w łó k ie n n e j. R ozsuw am y 
p ię ty  s łupów  ta k , aby u tw o rz y ły  ką t, d z ię k i czem u opaska za- 
c iśn ie  się. N ożyce u k ła d a m y  na p o k ła d z ie  w  ten  sposób, aby 
p ię ty  zna laz ły  się sym e tryczn ie  po  obu s tronach  lu k u , a sk rzy 
żow an ie  sk ie row ane  b y ło  k u  d z io b ow i i  leża ło  w  p łaszczyźn ie  
s tę p k i, 2 — 3 m  pow yże j p o k ła d u . O d leg łość p ię ty  od  p rze d n ie j 
k ra w ę d z i lu k u  p o w in n a  w ynos ić  p o łow ę  p o z iom e j od leg łośc i 
m iędzy  p rze d m io te m  leżącym  p rz y  k ra w ę d z i lu k u  a m ie jscem , 
do k tó re g o  będzie p rze su n ię ty ; np . je ś li d ługość lu lku  w ynos i 6 m , 
a p rz e d m io t chcem y spuścić p rzez ś rodek d ługośc i lu k u  (tzn . 
w  od leg łośc i 3 m  od p rz e d n ie j k ra w ę d z i) , to  p ię ty  nożyc leżeć 
muszą w  od leg łośc i l V 2 m  od k ra w ę d z i lu k u . W  ten  sposób
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Rys. 132

nożyce będą w ych y lo n e  w  jedną  s tronę  p rz y  podnoszen iu  p rze d 
m io tu  i  w  drugą  s tronę  p rz y  opuszczaniu , d z ię k i czem u z m n ie j
szy się k ą t w ych y le n ia .

Rys. 131
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P ię ty  p rzyw ią zu je m y  m ocno lin a m i do p o k ła d u , aby zapo
b iec p rzesuw an iu  i  ś lizgan iu  się. N a skrzyżow an ie  s łupów  (opa
skę) zak ładam y s tro p , a na niego ta lię  do podnoszenia  ła d u n ku , 
k tó rą  nazyw ać będz iem y ta lią  renerow ą. R uchom y ko n ie c  te j 
ta l i i  w ychodz ić  m usi z górnego b lo k u ; odp row adzam y go na 
w indę . N a skrzyżow an ie  zak ładam y d ru g i s tro p , a na n iego ta lię , 
k tó re j ru ch o m y  ko n ie c  m usi w ychodz ić  z górnego b lo ku . D o ln y  
b lo k  te j t a l i i  zaczepiam y na p o k ła dz ie , ja k  n a jd a le j poza ty ln ą  
k ra w ę d z ią  lu k u  w  p łaszczyźn ie  s tę p k i, a ru ch o m y  je j ko n ie c  od 
p row adzam y na w indę . T a lię  tę nazyw ać będz iem y topenan tem  
ty ln y m ; s łużyć ona będzie  do podnoszenia  szczytu nożyc i  zm ia 
n y  ic h  nachy len ia . Id e n tyczn ą  ta lię  zak ładam y na d o d a tko w ym  
s tro p ie  w  k ie ru n k u  dz iobu  i  obk ładam y ją  na p a ch o łku . N azy
wać ją  będz iem y to penap tem  p rze d n im .

Te raz  podnos im y tro ch ę  skrzyżow an ie , w yb ie ra m y  to p e n a n t 
ty ln y  i podnos im y  szczyt nożyc na ty le , aby ta lia  renerow ą 
znalazła się p ionow o  nad p rze d m io tem . P o łożen ie  ta k ie  pokazane 
je s t na rys. 131 oraz w  p o z y c ji I  na rys. 132. S praw dzam y, czy 
p ię ty  s to ją  pew n ie  i  w  raz ie  w ą tp liw o śc i p rzyw ią zu je m y  je  do 
da tkow o  lu b  o taczam y b e lka m i, p rz y b ity m i m ocno do p o k ła d u . 
O bciągam y sztyw no p rze d n i to p e n a n t i  ob k ła da m y na p a ch o łku . 
T a lię  renerow ą zak ładam y za p rz e d m io t i  podnos im y  go na n ie j 
w indą  ponad  lu k . Te raz  opuszczam y bardzo w o lno  p rze d n i to 
p e n a n t i  w yb ie ra m y  jednocześnie  ta lię  rene row ą  oraz ty ln y  to 
penan t, w sku te k  czego szczyt nożyc podn ies ie  się do p io n u  (poz. 
I I  na rys. 132), po czym  zacznie p rzechy lać  się w  k ie ru n k u  
ru fy . G dy p rz e d m io t zna jdz ie  się nad ś ro d k ie m  lu k u  (poz. I I I  
na rys . 132), h am u jem y to p e n a n t p rze d n i i,  lu zu ją c  ta lię  rene 
row ą, spuszczamy p rz e d m io t do w nę trza .

W y t r z y m a ł o ś ć  n o ż y c  i  ' i c h  o s p r z ę t u

A b y  znaleźć po trzebną  grubość i  d ługość s łupów  oraz w y 
trzym a łość  b lo k ó w  i  l in ,  zapoznać się m us im y  z ro zk ła d e m  s ił 
w  nożycach. Jest on p o d o b n y  do ro z k ła d u  s il na bum ie .

P rzypuśćm y, że podnos im y  p rz e d m io t o ciężarze W  =  1 tona. 
W yobrażam y sobie u ro jo n y  bum , leżący na dw usieczne j ką ta  
m iędzy  s łupam i w  p łaszczyźn ie  obu s łupów  i  n a ch y lon y  pod  ty m  
sam ym  ką tem  do p o k ła d u , co płaszczyzna obu s łupów .

K re ś lim y  p ros tą  A X  (rys. 132, poz. I )  pod  ką tem  n a chy le 
n ia  p łaszczyzny obu s łupów , k tó ra  w yobrażać będzie u ro jo n y  
bum . W  d o w o ln e j ska li, np . 1 m  =  l  cm , odm ie rzam y na n ie j 
A X  =  d ługość bum u od p o k ła d u  do skrzyżow an ia  s łupów , np.
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8 cm =  8 m . A Y  oznacza ru ch o m y  ko n ie c  ta l i i  re n e ro w e j, A Z  
to p e n a n t ty ln y , zaś A Q  to p e n a n t p rze d n i, w yk re ś lo n e  p o d  rze 
czyw is tym  ką tem  w  s tosunku  do p o k ła du .

Z  p u n k tu  A  spuszczamy p io n ow ą  A B  i  o d m ie rzam y na n ie j 
w  d o w o ln e j s k a li (np. 1 tona  =  2 cm ) o d c in ek  A B  —  1 tona  =  
=  2 cm == c ię ża ro w i podnoszonego p rze d m io tu .

Jeśli ta lia  rene row a  je s t d w u krą żko w a , to  naprężen ie  na je j 
ru ch o m ym  końcu  w ynosi

W  +  0 ,1 W K  1 +  0 .1 -2  1,2
........ ...........  = -----------—  —  11 n  t o n .

W artość  tę  o d k ła da m y  z p u n k tu  A  do C, k re ś lim y  rów no- 
le g ło b o k  s ił A B D C , w  k tó ry m  p rze ką tn a  A D  —  2,8 cm  =  1,4 t. 
da je  obciążen ie  na g ó rn ym  b lo k u , w yw o łane  c iężarem  p o d n o 
szonego p rz e d m io tu . Z  p u n k tu  D  k re ś lim y  p ros tą  D E  ró w n o 
leg le  do to p e n a n tu  ty lnego . A E  —  3,2 cm  =  1,6 t. da je  nac isk  na 
p ię tę  bum u , w yw o ła n y  c iężarem  podnoszonego p rz e d m io tu , zaś 
D E  —  0,6 cm  =  0,3 t. da je  naprężen ie  to p e n a n tu  ty lnego , w yw o 
łane ty m  ciężarem . A b y  znaleźć nac isk  na p ię tę  b u m u  i  nap rę 
żenie to p e n a n tu  ty ln e g o , w yw o łane  c iężarem  nożyc, w ynoszą
cym  np . 1/2 to n y , k re ś lim y  znanym  nam  sposobem t r ó jk ą t  S R T ,
w  k tó ry m :

p io n o w a  R T  c iężaru  nożyc =  0,25 t. =  0,5 cm.
RS —  0,8 cm  =  0,4 t . = 1/ż  nac isku  na p ię tę  bum u w yw ołanego 

c iężarem  nożyc,
ST —  0,4 cm  =  0,2 t. =  naprężen ie  to p e n a n tu  ty lnego  w yw o łane  

c iężarem  nożyc.
Z a tem  c a łk o w ity  nac isk  na p ię tę  u ro jo n e g o  bum u  w ynos i 

A E - j-2 R S  =  1 ,6 +  0,8 =  2,4 t., zaś ca łk o w ite  naprężen ie  to p e 
n a n tu  ty ln e g o  w ynos i D E  -j- ST  =  0,3 - f - 0,2 =  0,5 t. Jeś li to p e 
n a n t ten  je s t np . ta lią  d w u k rą żko w a  założoną k o rz y s tn ie  (tzn. 
ru c h o m y  ko n ie c  w ych o d z i z górnego b lo k u ), to  nap rężen ie  ru 
chom ego końca  odprow adzonego na w in d ę  w ynos ić  będzie  p rzy  
podnoszen iu  szczytu nożyc z p o z y c ji I  do poz. I I  w artość

W + O J W K  0,5 +  0 ,0 5 -2  0,6

W  ty m  czasie to p e n a n t p rz e d n i n ie  ma żadnego obciążenia.
Z na jąc ju ż  c a łk o w ity  nac isk  na p ię tę  u ro jonego  bu m u , w y 

noszący 2,4 t., ro z ło żym y  go na oba s łu p y  nożyc. W  ty m  ce lu  
ro b im y  w  te j samej ska li rysu n e k  133, w  k tó ry m  oba s łupy 
i  u ro jo n y  bum  leżą w  je d n e j p łaszczyźn ie . P rzyp u śćm y, że d łu 
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gość każdego s łupa od p o k ła d u  do skrzyżow an ia  w ynos i 9 m. 
. a P ionow e j A X  o d k ła da m y  o d c in ek  8 cm , w yob raża jący  u ro 
jo n y  bum  o d ługośc i 8 m ; z p u n k tu  A  za taczam y łu k  p ro m ie 
n ie m  ró w n y m  9 cm  ( =  d ługość s łupa 9 m ) i  łączym y p u n k ty  

o raz A 2 z p u n k te m  A . P ros te  A X 1 o raz A X 2 p rzeds taw ia ją  
oba s łu p y  nożyc. Z  p u n k tu  A  o d k ła da m y  o d c in ek  A H t ró w n y
4,8 cm , c z y li c a łk o w ite m u  n a c isko w i na p ię tę  bum u, wynoszą- 
c e m u j,4  t., i  k re ś lim y  ró w n o le g ło b o k  s ił A L X H 1 K u  w  k tó ry m  
^  i  —  A L 1 =  2,7  cm  =  1,35 t. da je  nac isk  na  p ię tę  każdego słupa. 
INacisk te n  m a le je  w raz  ze zm n ie jszan iem  się ką ta  m iędzy  s łu 
p a m i i  w zrasta  w raz  ze zw iększan iem  się ką ta .

Z na leź liśm y zatem  ro z k ła d  s ił w  nożycach i  ic h  osprzęcie 
w  p o z y c ji I ,  tzn . w  p o ło że n iu  począ tkow ym .

G dy te raz  zm ien iać  będz iem y k ą t n a ch y len ia  nożyc, p rze 
ch y la ją c  je  w  p rze c iw n ym  k ie ru n k u , nastąp ią  pew ne zm iany 
w  ro zk ła d z ie  s ił i  p rz y  p o ło że n iu  p io n o w ym  (poz. I I  na rys. 
132) p rzeds taw iać  się będą ja k  nas tępu je :

A X  oznacza u ro jo n y  bum , A Y  je s t ru ch o m ym  końcem  ta l i i  
re n e ro w e j, A Z  oznacza to p e n a n t ty ln y , zaś A Q  to p e n a n t p rze d 
n i. A B  — 2 cm  =  l  t. =  c ięża row i podnoszonego p rz e d m io tu . A C  =  
=  1,2 cm  =  0,6 t. =  naprężen ie  ruchom ego końca  ta l i i  ren e ro w e j. 
A D  je s t w ypadkow ą  s il A B  i  A C , w ynos i 2,9 cm  = 1 ,4 5  t. i  ozna
cza obciążenie  na g ó rn ym  b lo k u  ta l i i  re n e ro w e j. A D  ro zk ła d a  się 
na b um  i  to p e n a n t p rze d n i. D E  =  1,1 cm  =  0,55 t. da je  n a p rę 
żenie to p e n a n tu  p rzedn iego , w yw o łane  c iężarem  podnoszonego 
p rz e d m io tu , zaś A E  =  3,2 cm =  1,6 t. da je  nac isk  na p ię tę  bum u, 
w yw o ła n y  tym że ciężarem . Jednakże na p ię tę  bum u  naciska p rócz  
tego ca ły  c iężar nożyc, w ynoszący R T  =  1 cm  =  0,5 t., w ięc  ca ł
k o w ity  nac isk  na p ię tę  bum u  w ynos i A E - \ - R T = l , 6 + 0 ,5 = 2 ,1  t. 
P on iew aż p łaszczyzna nożyc je s t p ro s to p a d ła  do p o k ła d u , c iężar 
ic h  n ie  zw iększa dod a tko w o  nap rężen ia  p rzedn iego  to p e n a n tu , 
k tó re  w ynos i D E  =  0,55  t. Jeśli to p e n a n t ten  je s t ta lią , np . 
d w u k rą żko w ą  założoną ko rz y s tn ie , to  naprężen ie  ruchom ego

końca w ynos i
W
L

0,55
3 0,18 t. T a rc ia  w  b lo ka ch  n ie  uw zg lęd 

n iam y, pon iew aż w  p o ło że n iu  ty m  ta l i i  n ie  w yb ie ra m y .
P on iew aż płaszczyzna nożyc je s t p ro s to p a d ła  do p o k ła d u , na 

topenanc ie  ty ln y m  A Z  te o re tyczn ie  n ie  ma żadnego obciążenia , 
w  p ra k ty c e  je d n a k  is tn ie je  m ałe  nap rężen ie , w yw o łane  n ieznacz
n y m i p rze ch y ła m i nożyc n a p rzó d  i  wstecz.

N a c isk  na p ię ty  s łupów  w  pow yższym  p o ło żen iu  nożyc zn a j
dz iem y znów  na rys. 133 \ r  znany nam  sposób, m ia n o w ic ie :
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A H 2 —  2,1 t. =  c a łk o w ity  nac isk  na p ię tę  u ro jonego  bum u.
W  ró  w no le g ło b o ku  s ił A L 2 H „ K 2 b o k  A K 2 — A L 2 1,2 t.- na 
c isk  na p ię tę  każdego słupa.

A b y  p rz e c h y lić  da le j nożyce do poz. I I I  na rys. 132, w y 
starczy luzow ać p rze d n i to p e n a n t. W raz  z p rze ch y łe m  zm ien i 
się ro z k ła d  s ił, k tó r y  p rzeds taw iać  się będzie  ja k  nas tępu je :

A B  =  1 t. =  c ię ż a r. p rz e d m io tu . A C  =  0,6 t. =  naprężen ie  
ruchom ego końca  ta l i i  ren e ro w e j. A D  — 1,5 t. da je  obciążenie  
na gó rn ym  b lo k u  te j ta l i i .  D E  — 1,7 t. da je  nap rężen ie  topenan- 
tu  p rzedn iego , w yw o łane  c iężarem  podnoszonego p rze d m io tu . 
A E  —  2,35 t. da je  nac isk  na p ię tę  bum u, w yw o ła n y  ty m  cięża
rem . C a łko w ite  naprężen ie  to p e n a n tu  p rzedn iego , w yw o łane

ro zdz ia łach  p o d rę czn ika .
C elem  dob ra n ia  o d p o w ie d n ich  w y m ia ró w  s łupów , m ożem y 

np. pos łużyć  się nas tępu jącym  w zorem :

R  oznacza p ro m ie ń  słupa w  calach,
L  oznacza d ługość s łupa w  stopach,
N' oznacza nac isk  na p ię tę  s łupa, w yw o ła n y  c iężarem  p o dno 

szonego p rz e d m io tu  i  w yrażony  w  tonach . (N a c isku  w yw o 
łanego c iężarem  s łupów  n ie  p o trzeba  uw zg lędn iać),

V  ies t w sp ó łczyn n ik ie m  w ynoszącym  d la  d o b rych  ga tu n kó w  
dębu 18, sosny 14, św ie rku  10, w iązu  7. W s p ó łc z y n n ik i te  
należy zm n ie jszyć  d w u k ro tn ie , je ś li d rzew o je s t w  gorszym

V

N =  — ¿ i—  ,w  k tó ry m
V - i ?4
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g a tu n ku . Jeże li p ro m ie ń  (R ) i  d ługość s łupów  (L )  w y ra żo 
ne są w  ce n tym e trach , to  w sp ó łczyn n ik  V  w ynos i d la  dębu 
430, sosny 330, św ie rku  240, w iązu  170.

Pow yższy w zó r da je  c z te ro k ro tn y  zapas bezpieczeństwa.

W s k a z ó w k i  p r a k t y c z n e

Z ro z k ła d u  s ił opisanego w yże j oraz w  rozdz ia le  na s tr. 80 
w yn ika , ze, celem  zm n ie jszen ia  obciążen ia  na poszczególnych 
częściach nożyc oraz ich  osprzę tu , wskazane je s t zachow anie 
nas tępu jących  w a ru n k ó w :

1. P rzez zastosow anie ta l i i  ja ko  re n e ru  zm n ie jszy się obc ią 
żenie w in d y  i  szczytu  nożyc oraz nac isk  na s łupy. Im  w iększy 
je s t k ą t m iędzy  ru ch o m ym  końcem  a ta lią , ty m  m nie jsze  je s t 
obciążenie  na g ó rn ym  b lo k u  ta l i i  o raz na szczycie nożyc.

2. K ą t m iędzy  to penan tem  i  p łaszczyzną obu s łupów  p o 
w in ie n  być  ja k  na jw iększy , d z ię k i czem u zm n ie jszy  się n a p rę 
żenie to p e n a n tu  i  nac isk  na s łupy. W  ty m  ce lu  n ie ru c h o m y  b lo k  
to p e n a n tu  na leży zaczepić ja k  n a jw yże j, n a jle p ie j na w ysokości 
szczytu  nożyę. Jeś li to  je s t n ie m o ż liw e  i  m u s im y  zaczepić go na 
vvysokości p ię t, p rz y tw ie rd z ić  go na leży ja k  n a jd a le j od n ich , 
d z ię k i czem u zw iększy się w spom n iany  k ą t. T o p e n a n t m us i być 
ta lią  założoną ko rz y s tn ie , d z ię k i czem u zm n ie jszy  się obciążenie  
na w in d z ie .

U w ag i te  do tyczą obu to p e n a n tó w , p rzedn iego  i  ty lnego .
3. K ą t  m iędzy  s łupam i p o w in ie n  być ja k  n a jm n ie jszy , d z ię k i 

czemu zm n ie jszy się nac isk  na s łupy. N a jlepszy  k ą t je s t w tedy , 
gdy od ległość m iędzy  p ię ta m i w ynos i V 3 d ługośc i słupa.

4. Z b y t n isk ie  opuszczenie szczytu  nożyc w y w o łu je  w zros t 
naprężen ia  to p e n a n tu  i  nac isku  na s łupy. Jeś li to p e n a n t tw o rz y  
z płaszczyzną obu s łu p ó w  o s try  k ą t (tzn . p rz y tw ie rd z o n y  jes t 
b lis ko  nożyc lu b  n isko ), to  k ą t m iędzy  płaszczyzną s łupów  i  p io 
nem  n ie  p o w in ie n  p rzekraczać  20 s to p n i. K ą t  te n  m ożna p o 
w iększyć, gdy to p e n a n t zam ocow any je s t w ysoko.

Z uw ag i na powyższe, gdy podnoszony p rz e d m io t le ży  da leko 
od p ię t, le p ie j je s t p rzyc iągnąć go rene rem  do p io n u , zam iast 
p o c h y lić  nożyce na ty le , aby re n e r, zw isa jąc p io n ow o , s ięgnął do 
p rze d m io tu .

5. K ra w ę d z ie  podstaw  s łupów  muszą b yć  tro ch ę  ścięte i  za
ok rąg lone , w  p rze c iw n ym  w yp a d ku  będą pękać i  rozszczepiać 
się p rz y  p rz e c h y la n iu  nożyc w  jedną  lu b  drugą  stronę.

Na re n e r użyć m ożna ró w n ie ż  ta lię  łańcuchow ą.
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IN W E N T A R Z  Ł A D O W N IC Z Y

O perac je  ładow n icze  odbyw a ją  się g łó w n ie  za pom ocą n iże j 
opisanego inw en ta rza .

S t r o p  b e z  k o ń c a

S tropem  bez końca  (rys. 134, 135) nazyw am y lin ę , k tó re j 
końce po łączone są sp lo tem . S p lo tó w  n ie  może b yć  w ięce j n iż  
jeden. S trop  ro b i się zw yk le  z 21/ 2-ca low e j do 4 -ca low e j l in y  
m a n ilo w e j, ko n o p n e j lu b  s isa low ej, a lbo s/4-ca low ej do 3-ca low ej 
l in y  s ta low e j, stosu jąc na lin ie  w łó k ie n n e j sp lo t k ró tk i,  zaś 
na s ta low e j zw yk le  sp lo t k r ó tk i,  rza d z ie j d łu g i. S trop  bez końca  
ro b i się ró w n ie ż  z łańcucha  o k ró tk ic h  ogn iw ach  bez ro zp o re k , 
l U” — 1”  ś redn icy  (rys. 140).

D opuszczalne obciążen ie  robocze (D O R ) 
s tro p u  bez końca  zależy n ie  ty lk o  od D O R  
l in y  lu b  łańcucha , lecz rów n ież  od spo
sobu założenia s tro p u . Jeśli s trop  za ło 
żony je s t w  sposób pokazany na rys. 134, 
p rz y  czym  ką t, ja k i  tw o rz y  on nad p o d 
noszonym  p rze d m io te m  n ie  je s t zb y t duży, 
to  D O R  s tro p u  rów ne  je s t p o d w ó jn e m u  
D O R  l in y  lu b  łańcucha , p rz y jm u je m y  b o 
w iem , że p rz e d m io t w is i na dw óch o d c in 
kach  l in y  lu b  łańcucha.

D O R  s tro p u  założonego w  sposób pokazany na rys. 135, gdzie 
p rz e d m io t w is i na czte rech  odc in kach , w ynos i p ra w ie  4 D O R  
l in y  lu b  łańcucha , jednakże  pod  w a ru n k ie m , że oba końce  s tro -
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p u  schodzą się na h a ku  pod  bardzo  o s trym  ką tem , p ra w ie  ró w 
no leg le . Jeś li ro z m ia ry  podnoszonego p rz e d m io tu  są duże, w sku 
te k  czego oba końce s tro p u  schodzą się na h a ku  p o d  dużym  
ką tem , to  D O R  s tro p u  zm nie jsza się w raz ze w zrostem  k ą ta  i  p rzy  
kąc ie  120° w ynos i 2 D O R  l in y  lu b  łańcucha . P rz y  ką ta ch  ponad 
120 obciążenie  w zrasta  bardzo znacznie, wobec czego ką ta  tego 
n ie  na leży p rzekraczać . W y tłu m a cze n ie  zna jdz iem y n iże j, w  roz . 
dz ia le  p t. S trop  d w u ra m ie n n y .

Załączona tabe la  poda je  p rz y k ła d o w o  c iężar, ja k i  m ożna 
podn ieść bezp ieczn ie  d o b rym , s ta low ym  s tropem  łańcuchow ym  
bez końca  (obo ję tne , w  ja k i sposób za łożonym ), k tó r y  poddany 
b y ł obc iążen iu  p ró b n e m u  o 100%  w iększem u od jego D O R .

Ś re d n ic a ca le .2. 
1 6

X
4

5
1 6

A
8 1 6

X2 3, 
1 6

5
8 X X  

1 6
3
4

1 .3  
1 6

X
8

1 1 . 
1 6 1

ła ń c u c h a m m 4,5 6 8 9 n 12,5 14 16 17 19 20 22 24 25

DO R to n y 0,5 0,75 1,1 1,6 2,25 3,0 3,75 4,6 5,6 6,75 7,9 9,1 10,5 12,0

S t r y c z e k

S tryczk ie m  nazyw am y o d c in ek  l in y  zakończony z obu s tron  
o ka m i (rys. 136, 137) lu b  o d c in ek  łańcucha  zakończony p ie rś 
c ie n ia m i (rys. 141). S tryczek  z l in y  może być ró w n ie ż  p o d 
w ó jn y  (rys. 138, 139).

D O R  (dopuszczalne obciążenie  robocze) s tryczka  zależy n ie  
ty lk o  od D O R  l in y  lu b  łańcucha , lecz ró w n ie ż  od sposobu za
łożen ia . Jeśli s tryczek  za łożony je s t w  sposób pokazany na

Rys. 136 Rys. 137 Rys. 138 Rys. 139

rys. 136, to  jego D O R  je s t ró w n e  D O R  l in y  lu b  łańcucha , gdyż 
p rz e d m io t w is i na je d n y m  k o ń cu  s tryczka . N a rys. 137 p rz e d m io t 
w is i na dw óch  końcach , tw o rzą cych  bardzo o s try  k ą t, w sku te k  
czego s trycze k  m oże podn ieść ła d u n e k  2 razy cięższy. W  m ia rę
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w zros tu  tego ką ta  m a le je  D O R  s tryczka  i p rz y  kąc ie  120° rów na 
się D O R  l in y  lu b  łańcucha. W y tłu m a cze n ie  podane je s t n iże j, 
w rozdz. p t. S trop  dw u ra m ie n n y .

S tryczek  p o d w ó jn y  (rys. 138, 139) może podn ieść p rze d m io t 
2 razy cięższy od po jedynczego , za łożonego . w ten  sam sposób.

Załączona tabe la  poda je  p rzyk ła d o w o  ciężar, ja k i m ożna bez
p ieczn ie  podn ieść d o b rym , s ta low ym  s tryczk ie m  łańcuchow ym ,

R y s . 140 R y s . 141 Rys. 142 Rys. 143

obo ję tne , w  ja k i sposób za łożonym  (b y le b y  k ą t n ie  p rzekracza ł 
120°), k tó r y  poddany b y ł obc iążen iu  p ró b n e m u  o 100%  w ię k  
szemu od jego D O R .

Ś rednica

łańcucha
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1
4

X  
1 6

1
8
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1 6

i .
2

1  
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8

I X  
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3.
4

1 1  
1 6

X
8
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mm 4,5 6 8 9 i i 10,5 14 16 17 19 20 22 24 25

DOR tony 0,25 0,37 0,55 0,8 1,1 1,5 1.85 2,3 2,8 3,4 4,0 4,5 5,2 6,0

S t r o p  j e d n o r a m i e n n y

S tropem  je d n o ra m ie n n ym  (rys. 142, 143) nazyw am y o d c in ek  
l in y  lu b  łańcucha  zakończony z jednego końca  h a k iem , z d ru -
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giego zaś p ie rśc ien iem . P ie rśc ie ń  ten  p rz y  podnoszen iu  p rze d 
m io tu  zakłada się za hak  renera . S trop  je d ń o ra m ie n n y  zaczepia 
się h a k ie m  bezpośredn io  za p rz e d m io t lu b  zakłada się podobn ie  
ja k  s try c z k i na rys. 136 i 137. W  p ie rw szym  w yp a d ku  oraz w  w y. 
p a d ku  za łożenia  go w  sposób pokazany na rys. 136 jego D O R  
rów ne  je s t D O R  s tryczka  na rys. 136. S trop  za łożony w  sposób 
pokazany na rys. 137 posiada D O R  rów ne  D O R  s tryczka  na

Rys. 145

rys. 137, o i le  oczyw iśc ie  s tro p  zaopa trzono  w  p ie rśc ie ń  zno
szący ta k ie  obciążenie . T o  o s ta tn ie  zastrzeżenie odnos i się do 
w yp a d ku , gdy h a k  s tro p u  zaczepia się za p ie rśc ień . Jeśli n a to 
m iast bak  ten  zaczepim y w p ro s t za hak  rene ra , to  p ie rśc ień  
może m ieć  D O R  ró w n e  D O R  l in y  lu b  łańcucha . P ie rśc ie ń  p o 
siada zw yk le  w y trzym a ło ść  znoszącą ró w n ie ż  zaczepienie haka.

S t r o p  d w u r a m i e n n y
S trop  d w u ra m ie n n y  (tzw . hanepo t) sk łada się z p ie rśc ien ia , 

do k tó re g o  p rz y tw ie rd z o n e  są dwa ra m io n a  z l in y  lu b  łańcucha, 
zakończone h a ka m i (rys. 144 i  145).

D opuszczalne  obciążenie  robocze (D O R )  s tro p u  d w u ram ien - 
nego zależy n ie  ty lk o  od D O R  p ie rśc ie n ia , ra m io n  i  b a kó w , lecz
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ró w n ie ż  od ką ta , ja k i tw o rzą  oba ram iona . Im  w iększy  je s t ten  
ką t, ty m  w iększe je s t obciążenie  ra m io n , a w ięc  i  h a ków  oraz 
p ie rśc ien ia .

W eźm y d la  p rz y k ła d u  ro z k ła d  s ił p rz y  podnoszen iu  rozpo r- 
n icy  (szersztoka) o ciężarze 1 to n y  i  7 m  d ługości. O dległość 
zaczepien ia  ha kó w  w yn o s i 6 m , d ługość każdego ra m ie n ia  4 m. 
Z n a jd z ie m y  obciążen ie  poszczególnych części s tro p u  (rys. 146).

Na rys. 146 o d m ie rzam y w  d o w o ln e j ska li, np . 1 m  =  l  cm, 
od leg łość A B  — 6 cm  i  z p u n k tó w  A  i  B  p ro m ie n ie m  ró w n ym  
4 cm  (d ługość ra m ie n ia  s tro p u ) zakreś lam y 2 lu k i,  k tó re  p rze tną  
się w  p u n kc ie  C, tzn . tam , gdzie zn a jd u je  się p ie rśc ień . Z  p u n k 
tu  C  spuszczamy p ro s to p a d łą  CG  i  o d k ła d a m y  na n ie j w  ska li 
np . 1 t. =  2 cm  o d c in e k  CD =  2 cm =  l  t. —  ciężar ro z p o rn ic y . 
Z  p u n k tu  D  k re ś lim y  p ros tą  D E  ró w n o le g le  do CB  o raz p rostą  
D F  ró w n o le g łe  do A C . O d c in k i CE  i  C F, k tó ry c h  d ługość w y 
nosi po  1,5 cm , da ją  obciążenie  ra m io n , wynoszące po 0,75 t. 
O czyw iśc ie  obciążenie  to  p rzypada  ró w n ie ż  na ka żd y  z haków  
s tropu .

G dyby  ram iona  s tro p u  b y ły  
dłuższe i  w sku te k  tego k ą t A C B  
m n ie jszy , to  o d c in k i CE  i  C F  
b y ły b y  k ró tsze , tzn . obciążenie  
ra m io n  m nie jsze . O d w ro tn ie : 
skrócen ie  ra m io n  spow odu je  ro z 
w a rc ie  ką ta  i  w zros t obciążenia  
ram ion .

D ow odzen ie  to  ma ró w n ie ż  za
stosow anie do uw ag zaw a rtych  w  rozdz. p t. S trop  bez końca 
i  S tryczek .

Zadan ie  powyższe m ożna ró w n ie ż  rozw iązać m a tem a tyczn ie : 
Zam ias t k re ś lić  ró w n o le g ło b o k  C FD E , zna jdz iem y z t r ó j 

ką ta  p ro s to ką tn e g o  A C G  w a rtość  ką ta  A C G  =  a:

A G  =
A B
2

sin a —
A G
A C

=  3 m , zaś A C  —  4 m ,
3

stąd sin a —  —  = 0 ,7 5  =  4 8 °3 6 '

W  tró jk ą c ie  C E D  spuszczamy p ro s to p a d łą  E H  z w ie rzch o łka  
E, k tó ra  p rz e tn ie  b o k  CD  w  p u n k c ie  H  na p o ło w y , stąd C H  —  
=  0,5 t. Z  t ró jk ą ta  p ro s to ką tn e g o  C H E  o trzym a m y :

CE =  C H  sec a =  0,5 sec 4 8 ° 3 6 '=  0 ,5 -1 .51  =  0,75 t.
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Z na jąc  obciążen ie  na ram ionach  s tro p u , ob liczyć  m ożem y, 
ja ka  po w in n a  być  m in im a ln a  grubość l in y  s ta low e j, haków , 
łańcuchów  i  p ie rśc ien ia , p rz y jm u ją c , że D O R  l in y ,  łańcuchów  
i haików p o w in n o  w ynos ić  co n a jm n ie j 0,75 t., zaś p ie rśc ien ia  
szczytowego 1 t.

O bw ód l in y :
2

D O R  =  ~ to n , stąd c2 =  3 • D O R  =  3 • 0,75 =  2,25,

zaś c — \ i  2 ,2 5 = 1 ,5  cala.

G rubość (średnica) łańcucha :

D O R  =  dr to n , stąd d2 =  0,75, zaś d  =  ] /0 ,7 5  =  0,87 cm. 
G rubość haka :

12 5
D 0 R =  to n , stąd d2 =  1 2 ,5 'D O R  =  12,5• 0,75 =  9,375,

zaś d  =  j /  9,375 =  3,06 cm.
G rubość p ie rśc ie n ia :

D O R
O N  k d 2 l ó d 2 '
~ 5 ~  5 D  ~5D~ t0 n ’ stąd d

D O R .5 D
16

n iecha j D  =  8 cm, w ięc d2 = 1 - 5 - 8  40
16 _  16 ~  2’5,

stąd d — \  2,5 =  1,6 cm.

S tro p  o pow yższych grubośc iach  da je  o ko ło  p ię c io k ro tn y  za
pas bezp ieczeństw a na -wypadek szarpn ięć, pon iew aż je d n a k  roz- 
p o rn ice  często zac ina ją  się i  trzeba  w y ryw a ć  je  s iłą , ja k  ró w n ie ż  
często skraca się ra m io n a  (p rze w le ka ją c  hak  p rzez o tw ó r w  roz- 
p o rn ic y  i  zaczepia jąc go za łańcuch), co p o w o du je  w z ro s t ic h  na
p rężen ia  w sku te k  ro zw a rc ia  ką ta  —  ko n ie czn y  je s t w iększy  za
pas bezpieczeństw a, co o trzym a m y  zw iększa jąc grubość poszcze
g ó lnych  części s tro p u .

P R Z Y K Ł A D Y

Zadanie

Jaka pow inna być najmniejsza długość ram ienia stropu dwuramiennego 
celem podniesienia b e lk i o ciężarze 2 ton., je ś li odległość punktów  zacze
p ienia ram ion wynosi 8 m, a DOR lin y  lub  łańcucha użytego na ram ię w y
nosi 1,5 ton?
Rozwiązanie gra ficzne:

Rysunek (147) wykonać należy w  ska li, np. 1 tona =  2 cm i  1 m -  
1 cm.

W ykreś lić  lin ię  pionową AB i od p u n k tu  A odm ierzyć odcinek AC == 4 
cm, wyobrażający ciężar be lk i, rów ny 2 tonom». Z punktów  A  oraz C zakre
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ślić  dwa lu k i o p rom ien iu  3 cm ( =  1,5 t. =  DOR lin y  lu b  łańcucha ram ie
n ia ), k tó re  przetną się ze sobą w ^punktach  D  i  E. Przez p u n k ty  A  oraz D
w ykreślić  prostą A F , zaś przez p u n k ty  A  i E prostą AG. Przez p u n k t A  po
prow adzić prostopadłą do AC i  odm ierzyć na n ie j odc ink i A H  oraz A l ,  rów 
ne 4 cm, tzn. po łow ie  odległości m iędzy pun k ta m i zaczepienia ram ion stro
pu. Z p unk tu  I I  w ykreś lić  pionową H F , zaś z p u n k tu  I  p ionową IG .

A F = A G  =  5,35 cm daje długość ram ion, wynoszącą w ska li po 5,35 m.

Rozwiązanie matematyczne:
AC

Z tró jką ta  prostokątnego A D K , w którym» A D  =  1,5 t., A K  =  “ ćj“  =

— i  t., zaś ką t D A K  =  a, o trzym am y:
A D  1,5

sec a =  — i ?5 ? stąd a — 48°12'

Z tró jką ta  A F L  o trzym am y: A F  =  F L  cosec a =  4 cosec 48° 12' — 5,36 m. 

Zadanie

W ja k ie j odległości należy zaczepić ram iona st opu dwuram iennego za 
belkę o ciężarze 3 t. celem podniesienia je j, je ś li długość ram ion  wynosi po 
5 m, a ich  DOR po 2 t.?

Rozwiązanie graficzne:

Rysunek (148) wykonać należy w ska li, np. 1 t . =  2 c m i  1 m =  1 cm. 
W ykreś lić  lin ię  pionową AR i odm ierzyć na n ie j odcinek AC — 6 cm. 

wyobrażający ciężar be lk i, rów ny 3 tonom. Z p unk tu  D, leżącego w połow ie 
długości tego odcinka, w ykreś lić  prostopadłą DE i z p u n k tu  A  zakreślić łu k  
o p om ieniu rów nym  4 cm ( =  DOR ram ien ia ), k tó ry  p rzetn ie  się z prostą 
DE w punkcie  E. Przez p u n k ty  A  oraz E poprowadzić prostą i odmierzyć 
na n ie j od p u n k tu  A  odcinek A F  =  5 cm ( =  długość ram ienia =  5 m). 
Przez p u n k t F  w ykreś lić  prostą F H , p ostopadłą do AB . Przetną się one w 
punkcie  G, od którego odm ierzyć odcinek GH rów ny FG. Połączyć A  z H.

F H  — 6,6 cm (6,6 m) i daje odległość, w  ja k ie j należy zaczepić końce 
ram ion.
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Rozwiązanie matematyczne:

Z tró jk ą ta  prostokątnego AE D , w k tó rym  A E  =  2 t. i  A D  =  1,5 t., 
znajdziem y ką t E A D  =  a

A E  2
sec a =  ^  jj =  j =  1.333, stąd a  =  41°25'

Z tró jką ta  prostokątnego AFG , w k tó rym  A F  =  5 m, otrzym am y:
FG =  A F  sin a =  5 sin 41°25' =  5 .0 ,662  =  3,31 m.
F H  =  2 A F  =  2 .3 ,31  =  6,62 m.

Załączona n iże j tabe la  opracow ana je s t d la  s ta low ych  s tro 
pó w  d w u ra m ie n n ych  w yp ro d u ko w a n ych  p rzez okreś loną  fa b ry k ę  
ty p u  pokazanego na rys. 144, k tó re  poddane  b y ły  obciążen iu  
p ró b n e m u  o 100%  w iększem u od roboczego. Tabe la  poda je  
D O R  p rz y  różnych  ką tach  rozw a rc ia  ram ion .

D opuszczalne obciążenie  robocze s tro p ó w

Stalowa lina 
giętka, 6 pokrętek 

po 12 drutów

Kąt rozwarci 

120° 90° ¡ 60°

i ramion 

30° | 0°

Stalowa lina 
bardzo giętka 

6 pokrętek 
po 24 druty

Obciążenie 
próbne 
stropu 

w tonach

Obwód 
liny w 
calach

Dopuszczalne obciążenie 
robocze stropu w tonach

Obwód 
liny  w 
calach

Obciążenie 
próbne 
stropu 

w tonach

1 1 0,25 0,35 0,40 0,45 0,5 1
2 17i 0,5 0,7 0,85 0,95 1,0 1 2
3 174 0,75 1,0 1,25 1,4 1,5 iV 4 3
5 274 1,25 1,75 2.0 2.25 2,5 174 5
7 2 'U 1,75 2,5 3,0 3,25 3,5 2 7

10 274 2,5 3,5 4,25 4,75 5,0 27i 10
12,5 374 3,12 4,25 5,25 6.0 6,25 27. 12,5
15 37, 3,75 5,25 6,25 7.25 7,5 3 15
20 4 5,0 7,0 8,5 9,5 10,0 374 20
25 6,25 8,75 10,75 120 12,5 37r 25
30 7,5 10,5 13,0 14,25 15,0 4 30

W id z im y , że p rz y  kąc ie  120° s tro p  może podn ieść c iężar 2 
razy m n ie jszy  n iż  p rz y  kąc ie  0°.

Za łączona \ i i ż e j  tabe la  p oda je  p rz y k ła d o w o  c iężar, ja k i 
m ożna podn ieść bezp ieczn ie  d o b rym , s ta low ym , łańcuchow ym  
s tropem  d w u ra m ie n n ym , gdy k ą t m iędzy  ra m io n a m i w yn o s i 9 0 °.

P rz y  kąc ie  w iększym  n iż  90° c iężar na leży zm n ie jszyć, zaś 
p rz y  kąc ie  m n ie jszym  n iż  90° c iężar m ożna zw iększyć w  stosun
k u  u w id o czn io n ym  w  ta b e li d la s tro p u  dw uram iennego  z lin y .

'C
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N p . s tro p  o g rubośc i (średn icy) łańcucha  6 m m , k tó r y  p rzy  
kąc ie  90 ° może podn ieść c iężar 0,5 t., p rz y  kąc ie  120° p o d 
n iesie  o ko ło  0,375 t., p rz y  kąc ie  6 0 ° — •o ko ło  0,625 t., p rz y  30° 
oko ło  0,7 t., zaś p rz y  0 °  o ko ło  0,75 t.

D opuszczalne obciążenie  robocze s tro p u  dw uram iennego  
________  p rz y  kąc ie  90°

Grubość łań
cucha
w mm.

6 8 1 9 11 13 14 16 17 19 20 22 24 25

D O R  u) 
touach 0,5 0,8 1,1 1,6 2,1 2,6 3 3 4,0 4,7 5,6 6,4 7,4 8,4

Obc. próbne 
tonach 1,5 2,2 3,2 4.5 6,0 7,5 9,2 11,0 13,5 15,8 18,2 21,0 24,0

S t r o p  c z t e r o r a m i e n n y

S trop  te n  ró ż n i się ty m  od dw uram iennego , że posiada czte
ry  zam iast dw óch  ra m io n , p rz y  czym  k o n s tru k c ja  ra m io n  jes t 
taka  sama. N iż e j o m ó w im y  ro z k ła d  s ił w  s tro p ie  cz te ro ram ien - 
nym  (rys. 14 9):
P R Z Y K Ł A D Y

Z adan ie

Kwadratow a p la tfo rm a  ABCD o boku rów nym  3 m  obciążona jest cię
żarem 2 t., rozłożonym  symetrycznie, i  zawieszona na strop ie  czteroram ien- 
nym, w k tó ry m  długość każdego ram ienia wynosi 5 m. Znaleźć obciążenie 
każdego ram ienia.

E

Rys. 150

E

Jeśli ciężar rozłożony jest symetrycznie, to  wszystkie ram iona m ieć bę
dą jednakowe obciążenie.
R ozw iązan ie  g ra fic z n e :

Z p u n k tu  E ( ys. 149) spuszczamy lin ię  p ionową EF, k tó ra  prze tn ie  się 
z p la tfo rm ą  pod kątem  prostym  w punkcie  F, leżącym na przecięciu prze
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I

ką tnych, w po łow ie  ich  długości. T ró jk ą t p rostoką tny ACB kreś lim y na
płaszczyźnie (rys. 150) w ska li np. I m i cm i odm ierzam y długość bo-

A C  4.2
ku AC, k tó  a wynosi 4,2 cm (—  4,2 m ), stąd A F  =  ^  — 2 =  cm.

(Długość przeką tne j AC odm ierzyć można również w prost na p la tfo rm ie  i 
wówczas kreślenie rys. 150 jest zbyteczne). Znając teraz długość wszystkich 
boków tró jką ta  AEC, k reś lim y go na płaszczyźnie (rys. 151) i  na pionowej 
EF odm ierzamy odcinek EG =  2 cm, przedstaw ia jący w ska li 1 t. =  2 cm 
połową ciężaru (1 t.) , jaka przypada na parę ram ion E A  i EC. K re ś li
m y rów noległobok s ił E iG H , w k tó rym  E ł i  =  E l i _ l , l  cm =  0,55 t. i  daje 
obciążenie jednego ram ienia. Pozostałe ram iona mają to  samo obciążenie. 
Rozwiązanie matematyczne:

W  tró jką c ie  p rostoką tnym  ACB (rys. 150) AC2 =  A B 2 +  BC2 =  32 +  32=  18,
—  AC

stąd A C =  j 18=4 ,24  A F =  - j j -  =2 ,12

Z tró jką ta  prostokątnego A E F  (rys. 151), w k tó rym  ką t A E F  nazwie- 
A F  2,12

my a, otrzym am y sin a =  =  —g— =  0,424, stąd ct — 25°5'.

EG  r
Z tró jk ą ta  prostokątnego E H K  (rys. 151), w k tó rym  E K  ~ ~ 2 ~ — V* t 

otrzym am y E H  =  E K  sec a =  0,5 sec 25°5' =  0,5 .1 ,104  =  0,552 t.

Załączona tabela p oda je  p rz y k ła d o w o  ciężar, ja k i można 
podn ieść bezp ieczn ie  d o b rym , s ta low ym , ła ń cu cho w ym  s tropem  
cz te ro ra m ie n n ym , je ś li k ą ty  m iędzy  p rz e c iw le g ły m i ra m io n a m i 
wynoszą po 90°.

Dopuszczalne obciążenie robocze s tropu  czteroram iennego  
przy kącie 90°

G rubość
ła ń cu ch a

w mm
6 8 9 11 13 14 16 17 19 20 22 24 25

DOR
w  to n a ch 1,0 1,6 2,3 3,2 4,2 5,3 6,6 7,9 9,5 11,3 12,9 14,8 16,9

O bc. p ró b n e  
w  to n a ch 3,0 4,5 6,5 9,0 12,0 15,0 18,5 22,5 27,0 31,5 36,5 42,0 48,0

P rz y  kąc ie  w iększym  n iż  90 ° c iężar na leży zm n ie jszyć, zaś 
p rz y  kąc ie  m n ie jszym  n iż  9 0 ° c iężar m ożna zw iększyć.

I n n y  i n w e n t a r z  ł a d o w n i c z y

W  p o p rze d n ich  rozd z ia ła ch  om ów iono  in w e n ta rz  ład o w n iczy  
dos ta rczany zw yk le  p rzez s ta tek , za k tó r y  ró w n ie ż  s ta tek  jes t 
o d p o w ie d z ia ln y . W  da lszym  c iągu w y m ie n im y  in w e n ta rz  dostar-
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czany zw yk le  p rzez f i rm y  p rze ła d u n ko w e . S ta tek  zw yk le  n ie  
je s t o d p o w ie d z ia ln y  za te n  in w e n ta rz  i  d la tego o m ó w im y  go 
pob ieżn ie , w ym ie n ia ją c  ty lk o  na jczęśc ie j spo tykany .

Rys. 154 Rys. 155

N a rys. 152 w id z im y  s trop  używ any do ła dow an ia  beczek, 
zaś na rys. 153 s tro p  do ładow an ia  skrzyń . P odobne  s tro p y , lecz 
z w iększą ilo śc ią  tę p ych  p a zu ró w  w  łapach, używ ane są do ła 

Rys. 152 Rys. 15»
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dow ania  be l baw e łny , w e łn y , szm at itp .  P rz y  podnoszen iu  ła ń 
cuch zaciska au tom a tyczn ie  ła p y  s tropów . S tro p y  te m ają  czę
sto urządzen ie  do skracan ia  łańcuchów .

Na rys. 154 i  155 w id z im y  u ch w y ty  do ła dow an ia  drzew a,
na rys. 156 u ch w y t do szyn i  k s z ta ł
to w n ik ó w , zaś na rys. 157 u ch w y t 
do ładow an ia  b lachy.

Rys. 158 p rzeds taw ia  sta low ą 
s ia tkę  do ładow an ia  m a łych  he l, to 
w a rów  w  w o rka ch , p o cz ty  itp .  Siat-

Rys. 156
Rys. 157

kę p o k ry w a  się czasem p łó tn e m  ża
g lo w ym  lu b  w y ra b ia  się ją  z l in y  
w łó k ie n n e j. D łu g ie  i  m ię k k ie  paczk i 
(np. bekony) ła d u je  się sze ro k im i pa
sam i z p łó tn a  żaglowego.

Rys 158 Rys. 159
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Rys. 160

N a rys. 159 w id z im y  s tro p  do ła d ow an ia  sam ochodów . A b y  
ra m iona  n ie  śc iska ły k a ro s e r ii, w s taw ia  się m iędzy  
n ie  d rew n iane  ro zp o rn ice . Sam ochody ła d u je  się 
ró w n ie ż  s tro p a m i cz te ro ra m ie n n ym i, zaczep ionym i 
za końce  dw óch  że laznych ce o w n ikó w , p o d p ie ra 
jących  w szys tk ie  ko ła . C e o w n ik i u trzym yw a n e  są 
w  od leg łośc i ró w n e j d ługośc i osi za pom ocą roz- 
p o rn ic . A b y  ra m io n a  n ie  śc iska ły  ka ro s e r ii, w sta 
w ia  się m iędzy  n ie  ro zp o rn ice .

P la t fo rm y  zawieszone na cz te ro ra m ie n n ych  
s tropach  używ ane są do ła dow an ia  m a łych  skrzyń , 
puszek, be l, beczek i tp .

T o w a ry  sypk ie  w  lu źn ym  stanie 
ła d u je  się zw yk le  c h w y ta k a m i, w y 
w ro tn ic a m i lu b  ryn n a m i. Ładow an ie  
k u b ła m i (rys. 160), k o ry ta m i lu b  
w o rk a m i odbyw a się znacznie w o l
n ie j i  stosowane je s t ty lk o  w te d y , 
gdy b ra k  lepszych urządzeń.

N a rys. 161 w id z im y  łańcuchow y 
s tro p  d w u ra m ie n n y  z h a ka m i, um oż
l iw ia ją c y m i zaczepien ie  ic h  za każde 
ogn iw o , ce lem  skrócen ia  ram ion .

Z w ie rzę ta  ła d u je  się boksam i, p o 
s iada jącym i z je d n e j s tro n y  d rz w i 
i  podnoszonym i na s tropach  cz te ro 
ra m iennych . U żyw a się ró w n ie ż  sze
ro k ic h  pasów, zak ładanych  pod  
b rzu ch  zw ierzęcia .

L o k o m o ty w y  ła d u je  się s tro p a m i 
c z te ro ra m ie n n ym i, zaczep ionym i za 
podstaw ę (ram ę) lo k o m o ty w y . A b y  
ra m io n a  n ie  śc iska ły  lo k o m o ty w y , 
w staw ia się m iędzy  n ie  ro zp o rn ice  
lu b  czw oroboczną ram ę.

Z ło m  ła d u je  się k o ry ta m i, w ie lo p a lc o w y m i c h w y ta ka m i lu b  
e lek trom agnesam i.

D o  ła d o w a n ia  to w a ró w  w w o rka ch  lu b  m ię k k ic h  be l u ży 
wane są pasy tra n sm isy jn e  (tzw . taś inow ce), us taw ione  m iedzy 
m agazynem  i  lu k ie m .

Rys. 161
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W IN D Y  Ł A D O W N IC Z E *

W zależności od ro d za ju  napędu, w in d y  ładow n icze  dzie lą 
się na ręczne, pa row e , m o to ro w e , e le k tryczn e , h yd ra u lic zn e  
i  e le k tryczn o -h yd ra u lic zn e . '

W i n d y  r ę c z n e

W in d y  ręczne stosowane są na bardzo m a łych  s ta tkach , szcze
g ó ln ie  na żag low cach, k tó re  n ie  pos iada ją  napędu  m echan iczne
go.

N a rys. 162 w id z im y  jedną  z ta k ic h  w in d . Za pom ocą k o rb y  
A  obracam y duże ko lo  zębate B , porusza jące z k o le i m a łe  ko ło  
zębate C, k tó re  znów  obraca na jw iększe  k o ło  zębate D  w raz 
z bębnem  E, osadzonym  na w sp ó ln ym  w ale  F . N a bęben te n  n a 
w in ię ta  je s t lin a  do podnoszenia  ła d u n ku . W s k u te k  duże j ró ż n i
cy ś redn ic  k ó ł zębatych o trz y m u je m y  duży zysk na sile , lecz 
dużą s tra tę  na d rodze, gdyż bęben obraca się znaczn ie  w o ln ie j 
n iż  ko rb a . P rz y  w iększym  ciężarze k o rb ę  zak ładam y na w a ł, na 
k tó ry m  osadzone je s t m ałe k o ło  C, w sku te k  czego bęben obraca 
się w o ln ie j, lecz s iła  na k o rb ie  może być  za to  m nie jsza. H a m u 
lec zaciska jący opaskę G w o ko ło  bębna za pom ocą .rą c z k i H  
u m o ż liw ia  za trzym an ie  podnoszonego ła d u n k u  w  d o w o ln e j p o 
zy c ji. O puszczanie ła d u n k u  może odbyw ać się na ham u lcu  lu b  
p rzez o b ro ty  ko rb ą  w  p rze c iw n ym  k ie ru n k u .

W i n d y  p a r o w e

W in d y  pa row e  m ają  bardzo szerok ie  zastosowanie. In s ta lu je  
się je  na s ta tkach  o napędzie  p a ro w ym  oraz na w ie lu  s ta tkach

* O pracow a ł Jan  S tęp ień.
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żag low ych  i  m o to ro w ych , pos iada jących  k o t ły  pom ocn icze  dla 
obs ług i m echan izm ów  pom ocn iczych , cen tra lnego  ogrzew an ia  
itp .  W  zależności od u łożen ia  osi c y lin d ró w  będą to  w in d y  p o z io 
m e, p io n ow e  lu b  ukośne.

N a rys. 164a, 164b w id z im y  p o sp o litą  w in d ę  poziom ą. O trz y 
m u je  ona napęd od dw óch  je d n o c y lin d ro w y c h  s iln ik ó w  p a ro 
w ych , um ieszczonych na bokach  w in d y  i  po rusza jących  w spó lny  
w a ł k o rb o w y . Zasada d z ia ła n ia  tak iego  s iln ik a  je s t następu jąca: 
Suw ak p ła s k i A  (rys. 163), zn a jd u ją cy  się w  kom orze  suw ako
w e j B , o tw ie ra  z je d n e j s tro n y  okno  k a n a łu  C, w iodącego do 
o d p o w ie d n ie j s tro n y  c y lin d ra  D , i  wpuszcza tam  pa rę  o dużym  
c iśn ien iu , dop row adzoną  z k o tła  p rzez o tw ó r H  do k o m o ry  su
w akow e j. P rężność te j p a ry  dz ia ła  na jedną  s tronę  ruchom ego 
tło k a  E, zna jdu jącego  się w  c y lin d rze . W  ty m  sam ym  czasie d ru 
g i ko n ie c  suw aka o tw ie ra  d ru g i ka n a ł F , w ychodzący z p rze s trze 

n i po p rze c iw n e j s tron ie  
t ło k a , i  po w o du je  u jśc ie  
o d lo to w e j p a ry  z te j 
s tro n y  c y lin d ra  przez k a 
n a ł F  i  p rzez w yd rążen ie  
pod  suw akiem  I  do ru ry  
w ydechow e j G. W  ten  
sposób z je d n e j s tro n y  
tło k a  dz ia ła  nac isk  p a ry  
o dużym  c iśn ie n iu , p o d 
czas gdy z d ru g ie j s tro n y  
p a n u je  n ie w ie lk ie  c iśn ie 
n ie  w ydechow e. Ta ró ż n i
ca c iśn ień  p a ry  w raz  z je j 
rozp rężen iem  daje  siłę, 
k tó ra  posuwa t ło k .

K ie d y  t ło k  p rze su n ię ty  zostan ie  do swego skra jnego  p o ło 
żenia, c z y li do tzw . m a rtw ego  p u n k tu , suw ak zm ien i swe p o ło 
żenie w  te n  sposób, że tę  s tronę  c y lin d ra , k tó ra  b y ła  po łączona 
z w ydechem , po łączy z p rzes trzen ią  k o m o ry  suw akow e j, w y p e ł
n ioną  parą  z k o tła , a s tronę  d rugą, k tó ra  po łączona b y ła  kana 
łem  z pa rą  k o tło w ą , po łączy  z ru rą  w ydechow ą. O dw rócona  siła  
ró ż n ic y  c iśn ień  zacznie cisnąć na t ło k  z p rze c iw n e j s tro n y , nada 
m u ru c h  w  p rze c iw n ym  k ie ru n k u  i p rzesun ie  go w  następne 
sk ra jn e  po łożen ie . T u ta j nas tąp i ta ka  sama zm iana o tw a rc ia  
ka n a łó w  p rzez suw ak i  zm iana k ie ru n k u  p rzesuw u tło k a  przez 
parę. W  ten  sposób suw ak, ro zd z ie la ją c  parę , p o w o du je  s ta ły  
ru c h  t ło k a  tam  i  z p o w ro te m .
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W ró ć m y  te raz  do rys. 164a i  164b. Od tło k a  w yp ro w a d zo n y
je s t na zew ną trz  c y lin d ra  A  p rzez uszcze ln ien ie  d law n icow e  
trz o n  t ło k o w y  B , k tó r y  w  panewce k rz y ż u lc o w e j C łączy się 
z ko rb o w o d e m  D . K o rb o w ó d  z p rzec iw nego  końca  o ch w y tu je  
panew ką ko rb o w ą  E  szyjkę  k o rb y  E na wale k o rb o w y m  G. P rzez 
ta k ie  po łączen ie  ru ch  posuw ow y tło k a  za m ien iony  zosta je  na 
ru ch  o b ro to w y  w a łu  ko rbow ego .

K o rb y  H  obu cy lind rów - p a ro w ych  osadzone są na w a le  k o r 
bow ym  p o d  ką te m  90 w  s tosunku  do siebie. W  ten  sposób k ie 
dy jedna  z k o rb  s tan ie  w m a r tw y m  p u n kc ie , d ruga  zna jdz ie  się 
w p o ło w ie  swej d ro g i i  p raca  d rug iego  tło k a  w yp ro w a d z i p ie rw -

P am ię tać  na leży, aby p rze rzu ca n ie  k u lis  d la  zm iany  b iegu 
odbyw a ło  się zawsze p rz y  za m kn ię tym  zaw orze p a ry  w lo to w e j 
(K ), w  p rze c iw n ym  raz ie  s iln y  nac isk  p a ry  na p ła sk ie  suw ak i 
spow odow ać może uszkodzen ie  suw aków , m im o śro d ó w  lu b  k u lis .

O prócz w a łu  ko rbow ego  w  ram ach  w in d y  osadzone są jesz
cze dwa in n e  w a ły , służące do w łaśc iw ych  ce lów  p rze ła d u u ko -
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w ych. W a l L , zn a jd u ją cy  się b liż e j w a lu  ko rbow ego , zakończo
n y  je s t m asyw nym i ż e liw n y m i szpu lam i M  i  nazyw a się w a łem  
szpu low ym . W a l d ru g i, um ieszczony p o ś ro d ku  w in d y , posiada

Ityss l i ta

Rys. 164b

na końcach  szpule 0 ,  m iędzy n im i bęben re n e ro w y  N . W a ł ten  
nazywa się bębnow ym . Tuż obok bębna zn a jd u je  się ta rcza  z o- 
paską P  ham ulca , zaciskaną peda łem  nożnym  Q. H a m u le c  ten  
używ a się w  w yp a d ku , gdyby podw ieszony ła d u n e k  zdo ła ł p o k o 
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nać o p o ry  p rz e k ła d n i zębate j oraz m aszyny p a ro w e j p rz y  
za m kn ię tym  zaworze p a ry  w lo to w e j i, ob raca jąc w in d ę , zaczął 
opadać na dó ł. W yp a d e k  ta k i zachodzi je d n a k  bardzo  rzadko .

O bydw a w a ły : szpu low y i  bębnow y o trz y m u ją  o b ro ty  od 
w a łu  ko rbow ego  za po śre d n ic tw e m  p rz e k ła d n i k ó ł zębatych. 
K o ło  zębate R na w a le  szpu low ym  jes t m n ie jszych  ro zm ia ró w , 
s ku tk ie m  czego w a ł ten  o trz y m u je  dość szybkie  o b ro ty . K o ło  
zębate S na w ale  bębnow ym  posiada znacznie w iększą ś re d n i
cę; o b ro ty  tego w a łu  będą w ięc  w o ln ie jsze , lecz w a ł ten  zd o ln y  
jes t do w yko n a n ia  w iększe j p racy .

K o ło  zębate p rz e k ła d n i w a łu  szpulowego, zna jdu jące  się na 
w a le  k o rb o w y m  (U ), oraz 2 ko ła  zębate p rz e k ła d n i w a łu  bębno- 
w ego: jedno  na w a le  k o rb o w y m  (T ) , a d ru g ie  na w a le  szpu
lo w ym  (W ), zaopa trzone  są w  specja lne u rządzen ia , służące do 
sprzęgania  lu b  w y łączan ia  ic h  z w a łu , na k tó ry m  są osadzone, 
a ty m  sam ym  do w łączen ia  lu b  w y łączen ia  z ru c h u  każdego z 
w a łó w  roboczych . Są to  tzw . sprzęgła k ło w e .

B udow a  i dz ia ła n ie  sprzęgła k łow ego  są następu jące: K o ło  
zębate (T , U , W ) osadzone je s t luźno  na o k rą g łym  w a le  i  m o 
że się na n im  sw obodn ie  obracać. O d w ro tn ie : p rz y  ob ro tach  
w a łu  k o ło  pozosta je  n ie ruchom e , w a ł ślizga się luźno  w ew ną trz  
o tw o ru  ko ła , k tó re  w sku te k  tego n ie  p rzekazu je  o b ro tó w  na 
w a ł roboczy. Z bo ku  tak iego k o ła  um ieszczony jes t k ie ł (Z). 
K ie ł posiada w ew n ą trz  o tw ó r k w a d ra to w y , p rzez k tó r y  nasu
n ię ty  je s t na w a ł, m a jący w  te j części p o w ie rzch n ię  k w a d ra to 
wą, dopasowaną do o tw o ru  w  k le . D z ię k i ta k ie m u  osadzeniu 
k ie ł zawsze obraca się w raz  z w a łem  i  może być  p rzesuw any 
w zd łuż  w a łu  po kw a d ra to w y m  p ro f i lu .  K o ło  zębate od  s tro n y  
k ła  i  k ie ł od s tro n y  ko ła  zębatego posiada ją  w ys tępy  i  odpo 
w iada jące  im  w g łęb ien ia . Jeśli p rzesun iem y k ie ł w zd łu ż  w  ten  
sposób, aby jego w ys tępy  zazęb iły  się z w g łę b ie n ia m i w  k o rp u 
sie ko ła  zębateeo, k o ło  to  n ie  może pozostać n ie ruchom e , lecz 
obracać się będzie  w raz  z k łe m  i  p rzekaże o b ro ty  na sąsiedni 
w a ł roboczy. K ły  w łącza się lu b  w yłącza za pom ocą dźw ig n i, 
zn a jd u ją cych  się z p rzo d u  w in d y .

W a ł szpu low y o trz y m u je  o b ro ty  od w a łu  ko rbow ego  za p o 
ś re d n ic tw e m  ko ła  zębatego R  (zak linow anego  na w a le  szpu lo 
w ym ) oraz k o ła  zębatego U , zaopatrzonego w  sprzęgło k ło 
we. W łączen ie  sprzęgła u ru ch a m ia  w a ł szpu low y.

W a ł bębnow y posiada 2 sposoby o trzym a n ia  o b ro tó w  od w a 
łu  ko rbow ego . P ie rw szy  sposób, po lega jący na bezpośredn im  
po łączen iu  obu w a łów , następu je  przez zazębienie się dużego 
k o ła  zębatego S, zak linow anego  na w a le  bębnow ym , z ko łe m
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zębatym  T  na w a le  k o rb o w y m , w łączanym  do w a lu  sprzęgłem  
k ło w ym . D ru g i sposób po lega na po łączen iu  w a łu  bębnowego 
z k o rb o w y m  za p o ś redn ic tw em  w a łu  szpulowego. W  ty m  w y 
p a d ku  k o ło  zębate w a łu  bębnowego (S) zazębia się z ko łe m  
zębatym  W  na w a le  szpu low ym , p rz y  czym  k o ło  to  w łącza się 
p rz y  pom ocy sprzęgła k ło w e g o ; da le j w a ł szpu low y łączy  się z 
k o rb o w y m  w  sposób w yże j op isany, za p o ś redn ic tw em  k ó ł zę
ba tych  R  oraz U .

W  p ie rw szym  w yp a d ku  szybkość o b ro tó w  w a łu  bębnowego 
w y n ik a  ze s tosunku  średn ic  k ó ł zębatych T  oraz S. W  d ru g im  
w yp a d ku  szybkość ta  będzie  fu n k c ją  podw ó jnego  s tosunku  k ó ł 
zęba tych : n a jp ie rw  s tosunku  średn ic  k ó ł U  oraz R , a następ
n ie  k ó ł W  oraz S, c z y li będzie  ona m nie jsza  n iż  szybkość p rz y  
zastosow aniu  p ierw szego sprzężenia. W obec różne j szybkości, 
ja ką  o trz y m u je  k o ło  zębate S p rz y  sprzężen iu  go z w a łem  k o r 
bow ym  sposobem p ie rw szym  i  d ru g im , n ie  m ożna obu tych  
sprzężeń w łączać rów nocześn ie , gdyż n a s tą p iło b y  po łam an ie  
try b ó w . W  ce lu  u n ik n ię c ia  tego ry z y k a  obydw a sprzęgła k ło w e  
k ó ł zębatych T  i  W  zosta ły  złączone z sobą i  przesuw ane być  
mogą p rz y  pom ocy je d n e j ty lk o  d źw ig n i w  ten  sposób, że k ie d y  
w łącza się jedno  sprzęgło , d ru g ie  zosta je  w  ty m  sam ym  czasie 
w yłączone. D źw ig n ię  tę u s taw ić  m ożna w  3 po łożen iach.

W  je d n ym  s k ra jn y m  p o ło że n iu  d źw ig n i w łączone zostanie 
sprzęg ło  k o ła  T , a w y łączone  sprzęgło  k o ła  W . B edz ie  to  bez
pośredn ie  sprzężenie w a łu  bębnowego z w a lem  k o rb o w y m . W a ł 
bębnow y o trzym a  wówczas szybsze o b ro ty . W  ty m  czasie k o ło  
zębate W , w yłączone  ze snrzeżenia , lecz sta le zazębione z k o 
łem  S, o trzym a  od tego k o ła  ja ło w e  o b ro ty  na w a le  szpu low ym . 
0  i le  w  ty m  czasie w y łą czym y  sprzęgło  w a łu  szpulowego (U h  to 
w in d a  p racow ać będzie  ty lk o  na o b ro ty  w a łu  bębnowego. P rzy  
w łączonym  sprzęgle w a lu  szpulowego (U ) obydw a w a ły  ro b o 
cze będą w  ruchu .

W  d ru g im  sk ra jn y m  p o ło żen iu  d źw ig n i, p rze c iw n ym  do p o 
p rzedn iego , sprzęg ło  k o ła  T  zostan ie  w yłączone , na to m ia s t 
sprzęg ło  k o ła  W  będzie  w łączone. A b y  te raz  w a ł bębnow y o- 
trz y m a ł o b ro ty , m usi być  w łączony w a ł szpu low y. O b ro ty  w a łu  
bębnowego będą w o ln ie jsze  n iż  p o p rze d n io . D la  u ru ch o m ie n ia  
w a łu  bębnow ego kon ieczne  je s t w łączen ie  w a łu  szpulowego, 
w sku te k  czego obydw a w a ły  robocze będą jednocześn ie  w  r u 
chu. K o ło  zębate T , w y łączone  że sprzężenia , lecz zazębione 
z k o łe m  zęba tym  S, o trzym a  od n iego ja jo w e  o b ro ty  na w a le  
k o rb o w ym .
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T rze c ie  po łożen ie  d źw ig n i je s t w  p o z y c ji ś rodkow e j. W te d y  
obydw a sprzęgła k ó ł T  i  W  są w yłączone i  w a ł bębnow y będzie 
n ie ru ch o m y . Jeże li w  ty m  czasie w łączym y sprzęgło  w a łu  szpu
low ego p rz y  ko le  zębatym  U , w in d ą  obracać będzie  ty lk o  w a ł 
szpu low y. Jeśli na tom ias t i to  sprzęgło będzie w yłączone, w in 
da p racow ać będzie  ja ło w o  ty lk o  na w a ł ko rb o w y .

P rz y  p racy  w in d a m i pam ię tać  na leży o zabezpieczeniu  g ło 1 
w ic  k ło w y c h  p rzed  w ysun ięc iem  się z zazębienia z ko łe m  zę
b a tym  przez um ieszczenie o d p o w ie d n ich  za tyczek w  o tw o ra ch  
rączek do m a n ip u lo w a n ia  sprzęg łam i. W  p rze c iw n ym  w yp a d ku  
nas tąp ić  może w yłączen ie  k ła  w  czasie p ra cy  i  obe rw an ie  się 
podnoszonego p rze d m io tu .

W in d y  w ym agają  s ta ranne j i  t ro s k liw e j obs ług i. Rzeczą za
sadniczą je s t o liw ie n ie  p ra cu ją cych  i  trą cych  się części. N a leży 
to  z re g u ły  .do o bow iązków  za łog i m aszynow ej. O fic e r p o k ła d o 
w y w in ie n  d o p iln o w a ć , aby p rzed  ka żd ym  użyc iem  w in d  m a
szynow nia  została na czas pow ia d o m io n a  o tym , celem  n a o li
w ien ia  i  posm arow an ia  w in d . M aszynow n ia  w in n a  być  ró w n ie ż  
p o in fo rm o w a n a  gdy p rz e w id u je  się dłuższą pracę w in d , p o n ie 
waż w in d y  w ym aga ją  wówczas częstego i  regu la rnego  o liw ie n ia .

P rzed  u ru ch o m ie n ie m  w in d y  na leży pam ię tać  o o d n o w ie n iu
1 p rze g rza n iu  je j c y lin d ró w . W  ty m  ce lu  na leży o tw o rzyć  po
2 k ra n y  odw adn ia jące , zna jdu jące  się w  obu końcach  u spodu 
każdego c y lin d ra , u c h y lić  z le kka  zaw ór w lo to w y  p a ry  i  pocze
kać, aż p rzez k ra n y  odw adn ia jące  w y jd z ie  w szystka w oda z cy
l in d ró w  i  zacznie w ychodz ić  para . P o tem  p o zw o lić  t ło k o m  na 
pew ne p rzesun ięc ie  się, dalsze w y jśc ie  w o d y  i  p rzeg rzan ie  ty ch  
części c y lin d ró w , k tó re  p rz y  p o p rze d n im  p o ło że n iu  suw aków  
i t ło k ó w  n ie  o trz y m a ły  pa ry . K ie d y  znów  przez k ra n y  odw ad
n ia jące  zacznie w ych o d z ić  pa ra , m ożna zacząć p róbow ać  w in 
dę na p ie rw sze, bardzo w o ln e  o b ro ty , p ó źn ie j o b ro ty  te można 
przyśp ieszyć, aż do u p e w n ie n ia  się, że w in d a  p ra cu je  le kko , 
bez ude rzeń  o w odę w  m a rtw y c h  p u n k ta c h . W te d y  k ra n a m i 
o d w a d n ia ją cym i w ych o d z i ty lk o  para . K ra n y  te zam yka  się i  
w in d a  je s t go tow a do p ra cy . O s ta tn i w yp a d ek  n ie  zawsze je s t 
m o ż liw y  do spraw dzen ia , często bo w ie m  odw o dn ie n ia  k ra n ó w  
odp row adzone  są p rze w o d a m i do r u r  p a ry  o d lo to w e j d la  u n ik 
n ięc ia  s tra t w ody  k o tło w e j.

P rze d  rozpoczęc iem  g rzan ia  w in d , co w ym aga puszczenia 
ic h  w  ru ch , na leży sp raw dz ić , czy w yłączone  są sprzęgła w a łów  
bębnow ego i  szpu low ego, a co n a jm n ie j bębnowego, aby n ie
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spow odow ać sp lą tan ia  lu b  u rw a n ia  rene ru . P rzeg rzan ie  o d b y 
wa się na ja ło w y c h  ob ro ta ch  w a łu  ko rbow ego , a w a ły  szpulowe 
i bębnow y w łącza się d o p ie ro  po p rze g rza n iu  w in d y .

W  czasie ope row an ia  w in d ą  baczyć na leży, aby re n e r n ie  
w p lą ta ł się w  ruchom e części w in d y , co może spow odow ać u r 
w an ie  re n e ru  lu b  pow ażne uszkodzen ie  w in d y , np . pękn ięc ie  
k ó ł zębatych, p o łam an ie  try b ó w  lu b  ro z łu p a n ie  ram  w in d y .

Po skończone j p ra cy  sprzęgła  w a łó w  roboczych  p o w in n y  
być  w yłączone , ce lem  zapobieżenia  uszkodzen iom  przez n ie p o 
w o łane  łu b  p rzyp a d ko w e  u ru ch o m ie n ie  w in d y , ja k  np . p rz y  p o 
no w n ym  puszczen iu  p a ry  na w in d y , k ie d y  w  m iędzyczasie  o t 
w o rzo n y  zosta ł n ie rozw ażn ie  zaw ór w lo to w y  na jedną  z n ich .

N a tych m ia s t po zakończen iu  używ an ia  w in d  p o w ia d o m ić  
trzeba m aszynow nię , aby za m kn ię to  d o p ły w  p a ry  na p rzew ody 
zaw oram i w  m aszynow ni. Szczególnie ważne je s t n a tych m ia s to 
we ods taw ien ie  n ie  używ anych  w in d  w  czasie m rozów . D la  
u n ik n ię c ia  zam arzn ięc ia  w ody w  ru ro c ią g a ch  i  c y lin d ra c h  n a le 
ży się je j s tam tąd  pozbyć jeszcze p rzed  zam kn ięc iem  p a ry  na 
w in d y . W  ty m  ce lu  p rzep row adza  się tzw . p rze d m u ch iw a n ie  
w in d . O tw ie ra  się k ra n ik i  odw adn ia jące  pod  ka żd ym  c y l in 
d rem , następn ie  puszcza się w in d y  na w o lne  o b ro ty  ja ło w e , o t
w ie ra  się w szystk ie  k ra n ik i odw adn ia jące  na ru ro c ią g a ch  o d lo 
to w e j i  św ieżej p a ry  i w te d y  d o p ie ro  zam yka  się parę  na całą 
l in ię  g łó w n y m i zaw oram i w  m aszynow n i. R esz tk i p a ry  w  ru 
rach  i  c y lin d ra c h  zużyte  zostaną p rzez w o ln o  obraca jące się 
w in d y  i  w ydm uchane  w  p o w ie trze  o tw a r ty m i k ra n a m i.

P odobn ie , k ie d y  w  czasie m ro zó w  zachodzi dłuższa p rze rw a  
w  ru c h u  w in d , n iebezp ieczn ie  je s t zostaw iać ru ry  i  w in d y  pod  
parą  ze w zg lędu  na m oż liw ość  zam arzn ięc ia , k tó re  spow odow ać 
może pow ażne uszkodzen ia , ja k  pę kn ięc ie  i  rozsadzenie lodem  
ru r ,  k o m ó r suw akow ych  lu b  c y lin d ró w . W  w yp a d ku  zam arzn ię 
cia ru r  w s k u te k  p rze c ie ka n ia  p rzez nieszczelne zaw ory , co ha
m u je  d o p ły w  p a ry  na w in d y , m ie jsce  zam arzn ię te , zw yk le  zn a j
du jące się na na jn iższym  p oz iom ie , na leży rozgrzać lam pą  do 
lu to w a n ia  lu b  p a k u ła m i nasyconym i na ftą .

P rzy  k o n se rw a c ji w in d  szczególną uwagę zw racać na leży na 
c y lin d ry  i  k o m o ry  suw akowe, k tó re  u lega ją  szybk iem u  rdze 
w ie n iu  w sku te k  g w a łto w n ych  zm ian  te m p e ra tu ry  oraz dz ia łan ia  
deszczów i  m o rs k ie j w ody. Rdzę na leży usuw ać i  p o w ie rzch n ię  
p o k ry w a ć  często p o d w ó jn ą  lu b  p o tró jn ą  w arstw ą  m in ii  o ło 
w ia n e j, po czym  odp o w ie d n ią  fa rb ą . P rz y  m a lo w a n iu  w in d  
uważać na leży, aby n ie  p o k ry w a ć  fa rb ą  ty c h  części ruchom ych ,
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k tó re  w ym agają sm arow an ia  lu b  o liw ie n ia . P rzy  usuw aniu  rd zy  
baczyć na leży, aby n ie  uszkodz ić  d e lik a tn y c h  części w in d y  i  n ie  
spow odow ać pękn ięc ia .

W i n d  y m o  t o r  o w  e

W in d y  m o to row e  stosowane są dość rzadko , p rzew ażn ie  na 
m a łych  m o to ro w ca ch  i  żaglowcach. D o ic h  napędu używ any 
je s t na jp ro s tszy  ty p  m o to ru  je d n o cy lin d ro w e g o , tzw . sem i-die- 
sel, a lbo m o to r  z żarow ą g łow icą .

Jest to  m o to r dw usuw ow y bez żadnych w e n ty ló w  ro z d z ie l
czych w  g ło w ic y  m o to ru . M o m e n t w s trz y k u  ro p y  regu low any  
je s t po m p ką  p a liw ow ą . W lo t św ieżego p o w ie trza  do c y lin d ra  
nas tępu je  p rzez o d p o w ie d n ie  ka n a ły  w  cy lin d rze . R ów n ież w y 
lo t  gazów spa linow ych  odbyw a się p rzez o d p o w ie d n io  umfesz- 
czone ka n a ły  w  c y lin d rze . U ru ch o m ie n ie , c zy li ro z ru ch  m o to ru  
usku teczn ia  się ręczn ie  przez pok rę ce n ie  ko ła  rozpędow ego.

D z ia ła n ie  tak iego  m o to ru  je s t następu jące:
K a r te r  (rys. 165), c zy li p rzes trzeń  pod  t ło k ie m , w  k tó re j 

p ra cu ją  ko rb o w ó d  i  w a ł k o rb o w y , je s t szczelnie za m kn ię ty , p o 
siada jeden  a u tom a tyczny  zaw ór ssący i  spe łn ia  ro lę  ja k  gdyby 
ko m preso ra  p o w ie trza . P rz y  ru ch u  tło k a  do g ó ry  w  k a rte rze  
w y tw a rza  się podc iśn ien ie , d z ię k i czem u przez w e n ty l ssący w 
p o k ry w ie  k a rte ru  w chodz i do niego świeże p o w ie trze  z zew
ną trz . P rz y  następnym  ru ch u  tło k a  w  d ó ł p o w ie trze  zosta je 
n ieco ściśn ione. K ie d y  w reszcie t ło k  zna jdz ie  się w  d o ln ym  
m a rtw y m  p u n kc ie , ods łon i sobą k a n a ły  p o w ie trzn e , p rzez k tó 
re  p o w ie trze  sprężone w e jdz ie  do c y lin d ra . P rz y  następ
n ym  skoku  t ło k a  w  górę p o w ie trze , k tó re  weszło do c y lin d ra , 
zosta je sprężone da le j aż do c iśn ien ia  o ko ło  10 a tm ., gdy 
t ło k  stan ie  w  sw ym  m a rtw y m  p u n kc ie . W  ty m  m om encie  t ło k  
p o m p k i p a liw o w e j zosta je  p o d b ity  p rzez specja lne u rządzen ie  
napędow e od g łów nego w a łu  m o to ru  z garbem  na ta rczy  i  daje 
w s trz y k  ro p y  do g łow icy .

G łow ica  m o to ru  posiada specja lną p rzes trzeń  w y p u k łą  w 
ksz ta łc ie  g ru szk i, o toczoną śc iankam i o dość znacznej g rubości. 
Ś c iank i g ruszk i u trz y m u ją  sta le dość w ysoką te m p e ra tu rę , k tó 
ra w raz  z te m p e ra tu rą  w yw o łaną  sprężeniem  p o w ie trz a  w  cy
lin d rz e  w ystarcza, ażeby spow odow ać zap łon  ro p y . P rężność 
gazów w y tw o rz o n y c h  ze spa lan ia  ro p y  oraz ich  ekspansja spy
chają t ło k  w  d ó ł i w yko n u ją  w  ten  sposób pracę m o to ru . P rzed  
do jśc iem  do do lnego m artw ego  p u n k tu  t ło k  odsłan ia  n a jp ie rw  
ka n a ły  w y lo to w e , p rzez k tó re  o d lo to w e  gazy spa linow e  u 
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chodzą z c y lin d ra  do t łu m ik a  i da le j w  p o w ie trze . W  ch w ilą  
p ó źn ie j t ło k  ods łan ia  k a n a ły  p o w ie trzn e , zna jdu jące  się po 
p rze c iw n e j s tro n ie  obw odu  c y lin d ra , p rzez k tó re  w chodz i do 
c y lin d ra  p o w ie trze  sprężone w k a rte rz e ; s tru m ie ń  tego p o w ie trza  
w ym ia ta  re s z tk i gazów i  w yp e łn ia  c y lin d e r. P tz y  da lszym  ru ch u  
tło k a  następu je  ponow ne  sprężenie p o w ie trza  w  c y lin d rz e  i  c y k l 
p ow ta rza  się. C a ły c y k l, sk łada jący  się z: 1. zap łonu  i  rozp ręże 
n ia , c z y li p ra cy , 2. w ydechu  spa lin , 3, zassania świeżego p o w ie 
trza  i  4. sprężenia , odbyw a się —  ja k  w id z im y  —  w  czasie 
dw óch  suw ów  t ło k a : z g ó ry  na d ó ł i  z do łu  do góry.

W spom n iano  w yże j, że zap łon  ro p y  zachodzi pod  w p ły 
wem  pod n ie s io n e j te m p e ra tu ry  sprężonego w  c y lin d rz e  po 
w ie trza  o raz  w yso k ie j te m p e ra tu ry , ja ką  u trz y m u ją  grube 
śc ia n k i g ło w icy  ża row e j w  czasie p ra cy  m o to ru . P rz y  o d s ta w io 
n ym  m o to rze  g łow ica  w ystyga. D la tego  d la  u ru ch o m ie n ia  m o 
to ru  kon ieczne  je s t począ tkow e  nagrzan ie  je j z zew ną trz , co 
usku teczn ia  się p rz y  pom ocy z w y k łe j la m p y  do lu to w a n ia . N a j
nowsze ty p y  w in d  m o to ro w y c h  usuw ają  tę  n iedogodność przez

zastosow anie spec ja lnych  pa
te n tó w , pozw a la jących  na z im 
ne u ru ch a m ia n ie  m o to ru  z g ło 
w icą  żarow ą. Zapuszczanie ty ch  
m o to ró w  je s t n ie zm ie rn ie  p ro 
ste. P o lega na o tw a rc iu  zaw ór- 
k ó w  na p rzew odach  ro p o w ych  
i  p o k rę ce n iu  k o ła  zam acho
wego. Sprężenie, ja k ie  nastąp i 
w  c y lin d rz e  przez pokręcen ie , 
zosta je p rzez spec ja lny zaw ór 
u p u s to w y  z redukow ane  ta k , że 
na pok rę ce n ie  n ie  po trzeba  
w ie lk ie g o  w y s iłk u .

S po tykam y 3 ty p y  w in d  m o. 
to ro w y c h :

1. W  w in d z ie  z jedną  szybkością o p rz e k ła d n i ś lim a ko w e j 
(rys. 166a, 166b) w a ł m o to ru  po łączony je s t bezpośredn io  ze 
ś lim ak iem . Ś lim a k  A  (na ry s u n k u  z a k ry ty  i  n ie w id o czn y ) obraca 
k o ło  ś lim a ko w e  B  (za k ry te  i  n iew idoczne ), zak lin o w a n e  na w ale, 
na k tó ry m  zn a jd u je  się bęben C i  szpula D . Bęben może być  
w łączony lu b  w y łączony, n ieza leżn ie  od p ra cy  m o to ru , D o  tego 
ce lu  s łuży sprzęgło  z dźw ign ią  m anew row ą E. W  p o b liż u  n ie j
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zn a jd u je  się ham ulec opaskow y F , zaciskany peda łem  G. H a 
m u lec s łuży do za trzym an ia  ła d u n k u  w  podw ieszen iu  lu b  opusz
czania go, gdy bęben je s t w y łączony.

2. W in d a  z jedną  szybkością o p rz e k ła d n i k ó ł zębatych (rys. 
167a, 167b) posiada na k o ń cu  w a łu  m o to ru  m ałe  k o ło  zębate

D

B
Rys. J66a

A , k tó re  pop rzez  dwa w iększe ko ła  zębate B , osadzone na p rze 
c iw nych  końcach  w a łu  pośredn iego, napędza duże k o ło  zębate 
G, osadzone na w a le  roboczym , zaopa trzonym  w  bęben D  i  szpu
lę E.

^ P rz y  je d n y m  z k ó ł zębatych na w a le  pośre d n im  (na rys. 
] 67a k o ło  B z p ra w e j s tro n y ) um ieszczone je s t p ie rśc ien iow e  
sprzęgło  ta rc io w e  F. D źw ign ia  G, ope ru jąca  ty m  sprzęgłem , jest 
ta k  u rządzona, że m a n ip u lu ją c  n ią  m ożna podnosić  i  opuszczać 
ładunek . W  je d n y m  je j s k ra jn y m  p o ło że n iu  sprzęgło  zostaje 
w łączone, bęben je s t napędzany przez po łączen ia  zębate i  ła d u 
nek je s t podnoszony. Ŵ  p o ło żen iu  ś ro d ko w ym  sprzęgło  w y łą 
cza się, m o to r  p ra cu je  luzem  i  zaciskany je s t ham ulec. W  ̂ d ru 
g im  s k ra jn y m  p o ło że n iu  ro z lu źn ia  się ham ulec d la  popuszczenia 
w d ó ł ła d u n ku .

W  ce lu  opuszczenia w  d ó ł samego h aku , gdy n ie  ma na n im  
zawieszonego ła d u n k u , zbudow ane je s t doda tkow e  u rządzen ie , 
u m o ż liw ia ją ce  obracan ie  bębna w  o d w ro tn y m  k ie ru n k u . P rzy  
pom ocy d ru g ie j d źw ig n i H  m ożna w łączać i  w yłączać d o d a tk o 
we s tożkow e sprzęgło c ie rne  I ,  w łączające k o ło  łańcuchow e, 
po łączone łańcuchem  G a lla  (K ) z ko łe m  na w a le  bębnow ym . 
W yłączen ie  dźw ign ią  G sprzęgła  na napęd zębaty i  w łączen ie
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dźw ign ią  H  sprzęgła na napęd łańcuchow y spow odu je  o d w ro t
ne o b ro ty  w a łu  bębnowego.

3. W in d a  m o to ro w a  z dw iem a szybkościam i o p rz e k ła d n i 
k ó ł zębatych zbudow ana jes t id e n tyczn ie  z p o p rze d n io  opisaną, 
z tą ty lk o  różn icą , że na końcu  w a łu  m o to ru  um ieszczone jest 
po d w ó jn e  ko ło  zębate o n in ie jsze j i w iększe j ś redn icy, przesu-

G
Rys. 166b

w alne na k l in ie  w zd łu ż  osi. N a w a le  p o ś re d n im  nap rze c iw ko  
osadzone są dwa k o ła  zębate o o d p o w ie d n io  w iększe j i  m n ie j
szej ś redn icy . P rzesun ięc ie  ko ła  zębatego na w a le  m o to ru  w  ta k i 
sposób, aby zazębiało k o ło  w iększe na w a le  po ś re d n im , da w o l
n ie jsze o b ro ty  w in d y , a p rz y  zazęb ien iu  ko ła  m nie jszego —  
szybk ie  o b ro ty .

Za le tą  w in d  m o to ro w y c h  w  p o ró w n a n iu  z p a ro w y m i je s t to , 
że w in d a  m o to ro w a  s tanow i sam odzie lną i  zw a rtą  całość, n ie 
zależną od in n y c h  w in d . U szkodzenie  je d n e j w in d y  n ie  p o w o 
d u je  u n ie ru ch o m ie n ia  in n ych , co zdarza się często p rz y  w indach  
p a row ych , po łączonych  w sp ó ln ym  system em  ru ro c ią g ó w  p a ro 
w ych . W in d y  m o to ro w e  są prostsze w  obsłudze i n ie  da ją  tych  
m o ż liw o śc i uszkodzeń co w in d y  pa row e, narażone np. na zam ar
zn ięcie  w o d y  w  ru ro c ią g u  lu b  w cy lin d ra c h .

W ' i n d y  e l e k t r y c z n e

W in d y  e le k tryczn e  ins ta low ane  są z w yk le  na dużych  s ta t 
kach m o to ro w y c h  i  pasażerskich.

D o napędu  ty c h  w in d  używ a się s iln ik ó w  e le k tryczn ych  
p rą d u  sta łego, ja k i stosuje się na s ta tkach  do w sze lk ich  celów  
pom ocn iczych .
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W ie m y  z e le k tro te c h n ik i, że je ś li po ruszym y p rze w o d n ik  
e le k try c z n y  w  p o lu  m agne tycznym  ta k , aby p rze c in a ł l in ie  m ag
netyczne, to  w  p rz e w o d n ik u  ty m  w zbudzony zostan ie  prąci 
in d u k c y jn y , o i le  końce  jego po łączone zostaną w . obw ód zam 
k n ię ty . N a  te j zasadzie zbudow ane są g e n e ra to ry  p rą d u  e le k 
trycznego  (p rądn ice ).

b f a
Rys. 167a

Zasada ta je s t odw raca lna . Jeże li p rzez j jrz e w o d n ik  e le k 
try c z n y  zn a jd u ją cy  się w  p o lu  m agnetycznym  p rzepuśc im y  p rą d  
e le k try c z n y , nas tąp i w zbudzen ie  s iły  e le k tro m o to ry c z n e j, k tó re j 
dz ia łan ie  w yw o ła  ru c h  p rze w o d n ika . N a te j zasadzie zbudow ane 
są s i ln ik i  e le k tryczn e  (e le k tro m o to ry ).

D la  o trzym a n ia  p rą d u  stałego p ie rśc ie ń  zw ie ra ją cy  obydw a 
końce zw o ju  e lek trycznego  d z ie li się na dw ie  części, izo lu je  
się je  m iędzy  sobą i  us taw ia  się szczo tk i w  ta k im  p o ło żen iu  
w  s tosunku  do b iegunów  m agnetycznych , że jedna  szczotka zb ie 
ra  p rą d  w  faz ie  na jw iększego nap ięc ia  doda tn iego , a d ruga  
w  faz ie  na jn iższego nap ięc ia  u jem nego. Będą to  b ieguny d o d a tn i 
i  u je m n y  genera to ra  p rą d u  stałego. W  p ra k ty c e  b u d u je  się ge
n e ra to ry  p rą d u  stałego o duże j ilo śc i zw o jów , k tó ry c h  p ie rś 
c ien ie  zb io rcze  ogran iczone  zosta ły do w ie lko śc i w ąsk ich  seg
m en tów , izo lo w a n ych  m iędzy  sobą.

S iln ik  p rą d u  stałego je s t ta k  samo zbudow any ja k  g ene ra to r 
p rą d u  stałego, lecz zachodzi w  n im  proces o d w ro tn y . D o b ie 
gunów  i  szczotek doprow adza  się p rą d  s ta ły , k tó ry ,  p rzecho 
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dząc przez zw o je  zna jdu jące  się w  p o lu  m agnetycznym , w yw o 
łu je  s iłę  e le k tro m o to ryczn ą , obraca jącą s iln ik .

S iln ik  e le k try c z n y  na p rą d  s ta ły  sk łada się 3 zasadniczych 
części: tw o rn ik a , k o le k to ra  i  magnesów.

T w o rn ik  s tanow ią  n a w in ię te  na rdzeń  z m ię kk ie g o  żelaza 
zw o je  od izo lo w a n ych  od siebie p rz e w o d n ik ó w , k tó ry c h  końce 
dop row adzone  są do k o le k to ra .

Rys. 167b

K o le k to r ,  w  ksz ta łc ie  k ró tk ie g o  w alca, składa się z w ąsk ich  
m ie d z ia n ych  segm entów , izo lo w a n ych  m ię d zy  sobą p ły tk a m i 
m ik i.  S tanow i on jedną  całość z tw o rn ik ie m  i  je s t ja k  gdyby 
jego p rzed łużen iem . Po segm entach k o le k to ra  ś lizga ją  się w ę
g low e szczo tk i, um ieszczone w  spec ja lnych  o p raw kach . D o 
ko ń có w ek  ty c h  szczotek doprow adza  się p rą d  ze ź ród ła .

M agnesy um ieszczone są w  ko rp u s ie  na obw odzie  tw o rn ik a , 
k tó r y  w  ten  sposób zn a jd u je  się w  p o lu  m agne tycznym , w y tw o 
rzo n ym  przez n ie . M agnesy te  są w łaśc iw ie  e lek trom agnesam i. 
Ilo ś ć  rzędów  szczotek na k o le k to rz e  ró w n a  je s t ilo ś c i b iegunów  
m agnesów.

W  zależności od u zw o jeń  e lek trom agnesów  i  od p rą d u  przez 
n ie  p rzep ływ a jącego , s i ln ik i  ( ja k  ró w n ie ż  i  gene ra to ry ) p rą d u  
stałego dzie lą  się na : szeregowe, boczn ikow e  i  szeregowo-bocz- 
n iko w e  albo sprzężone.

S iln ik i  szeregowe są to  ta k ie  s i ln ik i,  k tó ry c h  m agnesy m ają 
ty lk o  jedno  u zw o jen ie , w łączone szeregowo w  obw ód p rą d u  
doprow adzonego do s iln ik a . C a ły p rą d  id ą cy  do m o to ru  p rze 
chodz i p rzez uzw o je n ia  m agnesów. P rz y  w łączen iu  m o to ru  na
s tępu je  szybk ie  i  p e łne  w zbudzen ie  m agnesów, w sku te k  czego
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m o to r o trz y m u je  s iln y  m o m e n t ro z ru ch u , tzn . szybko rusza 
p e łn ym  b ieg iem . S iln ik i  szeregowe są szczególnie o dpow iedn ie  
tam , gdzie chodz i o poko n a n ie  duże j bezw ładnośc i lu b  p o d e r
w anie , np. k o tw ic y  z dna, a w ięc  p rz y  w in d a ch  ko tw iczn ych .

S iln ik i  boczn ikow e  m ają  po jedyńcze  uzw o jen ie  m agnesów, 
do k tó re g o  dop ro w a d zo n y  jes t p rą d  z boczn ika  l in i i  g łów ne j, 
c z y li ró w n o le g le  do p rą d u  idącego na szczo tk i i  tw o rn ik ,  od 
k tó re g o  to  p rą d u  w zbudzen ie  m agnesów je s t zupe łn ie  n ieza
leżne. W  ten  sposób w  s iln ik u  ty m  w zbudzen ie  m agnesów jest 
sta łe i  n ie  pod lega zm ianom  p rz y  w ahan iach  w  obciążen iu  
s iln ik a , ja k  ró w n ie ż  sta ła będzie  jego szybkość, bez w zg lędu  na 
zm iany  w  obciążen iu .

S iln ik i  szeregow o-boczn ikow e, ja k  sama nazwa w skazu je , 
pos iada ją  w zbudzen ie  m agnesów opa rte  na k o m b in a c ji dw óch 
p o p rze d n ich  ty p ó w . E le k trom agnesy  zaw ie ra ją  w  sobie dwa 
uzw o jen ia . Jedno sk łada  się z p rze w o d n ika  o dużym  p rz e k ro ju , 
w łączone, je s t szeregowo w  l in ię  doprow adza jącą  p rą d  do szczo
te k  i  p rzez n ie  p rzechodz i ca ły  p rą d  zużyw any p rzez tw o rn ik . 
P rzez d ru g ie  uzw o jen ie , o m a łym  p rz e k ro ju  p rze w o d n ika , p rze 
chodz i p rą d  ró w n o le g le  i  n ieza leżn ie  od  dop row adzen ia  p rą d u  
na tw o rn ik . W  te n  sposób s i ln ik  ten  posiada w łasności obu 
s iln ik ó w  p o p rze d n ich , t j .  s iln y  m om en t ro z ru ch o w y , a po tem  
stalą szybkość. S iln ik i  tego ro d za ju  stosuje się do w in d  ła d u n 
ko w ych . U zw o je n ie  szeregowe w  ty c h  s iln ik a c h  może być  w y łą 
czane. P rz y  podnoszen iu  ła d u n k u  s iln ik  p ra cu je  ja k o  szere- 
gow o -boczn ikow y, a p rz y  opuszczaniu  ja k o  s i ln ik  boczn ikow y .

W  s iln ik u  e le k try c z n y m  w  czasie p ra cy  pow sta je  tzw . siła 
p rz e c iw e le k tro m o to ryczn a . P on iew aż p rz e w o d n ik i tw o rn ik a  
w  czasie jego o b ro tó w  p rze c in a ją  l in ie  m agnetyczne, pow sta je  
w  n ic h  p rą d  in d u k c y jn y , p łyn ą cy  w  k ie ru n k u  o d w ro tn y m  do 
k ie ru n k u  p rą d u  napędzającego s iln ik . P rą d  te n  w y tw a rza  siłę, 
s ta ra jącą się p rzesunąć p rz e w o d n ik  w  k ie ru n k u  p rze c iw n ym  do 
o b ro tó w  s iln ik a , a zatem  stanow iącą o p ó r, k tó r y  s iła  e le k tro 
m o to ryczna , obraca jąca s iln ik , m us i pokonać. D la tego  silę  tę 
nazyw am y p rze c iw e le k tro m o to ryczn ą .

P rz y  w łączan iu  n ie ruchom ego  s iln ik a  s iła  p rz e c iw e le k tro 
m o to ryczn a  ró w n a  się zeru. N ie  m a zatem  o p o ru  d la  p rą d u  
doprow adzanego na tw o rn ik . N a tężen ie  p rz y p ły w u  tego p rą d u  
będzie ta k  w ie lk ie , że p ioże spa lić  tw o rn ik .  A b y  tem u  zapobiec, 
w  l in ię  doprow adza jącą  p rą d  do tw o rn ik a  w p row adza  się w  cza
sie u ru ch a m ia n ia  d o d a tkow e  o p o ry  zm ienne, zwane ro z ru s z n i
ka m i. P rz y  puszczaniu  s iln ik a  w  ru c h  przesuw a się rą czkę  ro z 
ru szn ika  w  ta k ie  po łożen ie  p ie rw sze , że zam kn ie  ona obw ori
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i p rzepuśc i p rą d  p o czą tko w y  p rzez ca ły  o p ó r ro z ru szn ika , dz ię 
k i  czerni1 p rą d  ten  będzie m ia ł n ie w ie lk ie  natężenie . P rz y  d a l
szym  p rzesuw an iu  rą c z k i w y łączam y s to pn iow o  sekcje op o ru  
ro z ru szn ika . W  m ia rę  ja k  s i ln ik  nab iera  szybkości pow sta je  
w  n im  corsz w iększa s iła  p rz e c iw e le k tro m o to ry c z n a . K ie d y  siła 
ta  zostan ie  dosta teczn ie  w zbudzona, p rzesuw am y rączkę  w  s k ra j
ne po łożen ie , w  k tó ry m  o p ó r ro z ru szn ika  zostan ie  zupe łn ie  w y 
łączony.

R egu lac ję  szybkości s iln ik a  szeregow o-boczn ikow ego, zw a
nego ró w n ie ż  s iln ik ie m  sprzężonym , uzyskać m ożna w ie lom a  
sposobam i. N aprostsze  i  stosowane do s iln ik ó w  w in d  ła d o w n i"  
czych są dwa następujące. Jeden sposób po lega na w s taw ien iu  
zw yk łego  o p o rn ik a , podz ie lonego  na sekcje, szeregowo w  lin ię  
tw o rn ik a . O p o rn ik  ten  tj~m ty lk o  ró ż n i się od zna jdu jącego  się 
w  te j samej i i  ro z ru szn ika , że, d la  u n ik n ię c ia  zby tn iego  na
g rzew an ia  się w sku te k  pozostaw ien ia  go w  obw odzie  na d łuższy 
przec iąg  czasu, z ro b io n y  je s t z grubszego d ru tu . D ru g i sposób 
re g u la c ji szybkości po lega na zm ian ie  na tężen ia  p rą d u  w  b o cz 
n ik o w y c h  uzw o je n ia ch  m agnesów. W  ty m  ce lu  w  l in ię  tego 
uzw o je n ia  w s ta w io n y  je s t o p o rn ik  zm ienny, id e n tyczn y  z regu 
la to re m  n a p ięc io w ym  p rz y  p rą d n ica ch . T u ta j nazyw a się on 
re g u la to re m  szybkości.

Zm ianę  k ie ru n k u  o b ro tó w  s iln ik a  o trz y m u je  się p rzez zm ia 
nę k ie ru n k u  p rz e p ły w u  p rą d u  w  tw o rn ik u . D o  b ieguna d o d a t
niego p rą d u  na k o le k to r  dop row adza  się p rze w ó d  u je m n y  i  od 
w ro tn ie , do u jem nego —  d o d a tn i. P rzy  każde j zm ian ie  k ie ru n 
ku  ru ch u  s iln ik a  pam ię tać  na leży:

1. N ie  odw racać p rą d u  w  tw o rn ik u , d o p ó k i s i ln ik  n ie  zo
stan ie  za trzym any  zupe łn ie . W  p rze c iw n ym  w y p a d k u  może 
pow stać w tw o rn ik u  zb y t duże natężenie  p rą d u , grożące spale
n iem  tw o rn ik a , pon iew aż now o w p ro w a d zo n y  p rą d  zw iększy się 
o is tn ie ją cą  w  tw o rn ik u  s iłę  p rz e c iw e le k tro m o to ry c z n ą , pos ia 
da jąc ten  sam co i  ona k ie ru n e k .

2. W łączyć  na leży z p o w ro te m  ca ły  o p ó r ro z ru szn ika  ta k , 
ja k  p rz y  z w y k ły m  u ru ch a m ia n iu .

Z m iana  k ie ru n k u  o b ro tó w  s iln ik a  po lega zatem  na nastę
p u ją cych  czynnościach k o le jn y c h :

1. ponow ne  s topn iow e  w p row adzen ie  o p o ru  ro z ru szn ika  
w  obw ód tw o rn ik a ,

2. p rze rw a n ie  p rą d u  i  zupe łne  za trzym an ie  s iln ik a ,
3. zm iana k ie ru n k u  p rą d u  doprow adzanego do tw o rn ik a ,
4. w łączen ie  p rą d u  z p o w ro te m  i  s topn iow e  w y łączan ie  ro z 

ruszn ika .
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D o m anew row an ia  s iln ik a m i w in d  ła d u n ko w ych , w  k tó ry c h  
zachodzą częste w łączan ie  i  w y łączan ie  z ru ch u , częste zm iany 
k ie ru n k u  o b ro tó w  oraz zm iany  szybkości, używ a się tzw . k o n 
tro le ró w . Są to  ta k ie  u rządzen ia , w  k tó ry c h  zm iana b iegów , 
ope row an ie  ro z ru szn ika m i i  re g u la to ra m i szybkości są sprzężone 
i  usku teczn iane  p rz y  pom ocy je d n e j rą c z k i lu b  k ó łk a  m anew ro-

H »  c

I

Rys. 168

wego. (Często ro z ru s z n ik i są spec ja ln ie  m ocne i  służą je d n o 
cześnie ja k o  re g u la to ry  szybkości). K o n tro le r  ta k i może się sk ła 
dać z dw óch  o k rą g ły c h  w a lców , na k tó ry c h  obw odzie  um iesz
czony je s t szereg p ły te k -k o n ta k tó w  od izo lo w a n ych  od siebie. 
P rz y  p o k rę ce n iu  w alca k o n ta k ty  jego przesuw a ją  się na n ie 
ruchom e k o n ta k ty  e lastyczne na sp rężynkach , w łącza jąc p rz y  
o d p o w ie d n im  p o ło żen iu  w a lca  o d p o w ie d n ie  obw ody. Jeden 
w alec ze sw ym  k ó łk ie m  o p e ra cy jn ym  służy ty lk o  do zm iany 
k ie ru n k u  o b ro tó w  s iln ik a , c z y li zm ien ia  b ieguny  i  k ie ru n e k  do 
p ły w u  p rą d u  na tw o rn ik .  D ru g i w alec s łuży do s ta rto w a n ia  
s iln ik a  i  nadaw an ia  m u  ró żn ych  szybkości, c z y li w łącza i  w y 
łącza o d p o w ie d n ie  sekcje o p o ró w  ro z ru szn ika  i  re g u la to ra  
szybkości. P rz y  ta k im  k o n tro le rz e  na leży pam ię tać , aby s i ln ik  
b y ł zupe łn ie  za trzym any  p rzed  zm ianą o b ro tó w . Zazw ycza j w b u 
dow ane je s t specja lne zabezpieczenie, n ie  pow a la jące  na u ru 
ch om ien ie  p ierw szego w a lca , d o p ó k i d ru g i n ie  zna jdz ie  się w  p o 
z y c ji „s to p “ .

Lepszym  typ e m  je s t k o n tro le r  o je d n y m  w a lcu  z jedną  rącz
ką lu b  je d n ym  k ó łk ie m  m anew row ym , k tó ry m  m ożna u ru ch a 
m iać  s i ln ik  w  obydw ie  s tro n y , w  każdą z ro z m a ity m i szybkoś
c ia m i, z w yk le  czterem a. W  p o z y c ji „ s to p “  w alec za jm u je  ta k ie  
po łożen ie , że w szys tk ie  jego k o n ta k ty  leżą poza k o n ta k ta m i n ie -

10 W iedza okrę tow a
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ru ch o m ym i. P ozyc ja  p ie rw sza  w  p ra w o  lu b  w  lew o da je  o b ro ty  
s iln ik a  w  jedną  lu b  drugą  s tronę  p rz y  w łączonym  ca łym  oporze 
ro z ru szn ika  i  re g u la to ra  szybkości. O trzym a m y w te d y  n a jm n ie j
szą szybkość w in d y . N astępne pozyc je  I I  i  I I I  w  p ra w o  lu b  
w  lew o da ją  skokow e w yłączen ie  sekcy j o p o ró w  ro z ru szn ika  
i  re g u la to ra  szybkości, a ty m  sam ym  zw iększen ie  p rz e p ły w u  p rą -

Rys. 169

du na tw o rn ik  i  w z ro s t szybkości w in d y , p ra cu ją ce j w  je d n ym  
lu b  d ru g im  k ie ru n k u . O sta tn ie  pozyc je  dają szybkości m aksy
m alne.

Zasadniczo k o n tro le ry  zbudow ane są w  sposób b a rd z ie j 
sko m p liko w a n y . P osiada ją  u rządzen ia  zapobiegające pow staw a
n iu  is k ie r  p rz y  p rz e ry w a n iu  p rą d u , k tó re  n iszczy łyby  k o n ta k ty . 
M a ją  one pon a d to  ca ły  szereg d o d a tko w ych  k o n ta k tó w , sp ina 
jących  „n a  k ró tk o “  s to p n io w o  obw ód tw o rn ik a , a to  w  celu 
ham ow an ia  i  szybkiego za trzym an ia  s iln ika .

W in d y  e le k tryczn e  najnow szego ty p u  pos iada ją  k o n tro le ry  
jednow a lcow e , zaopa trzone  w  specja lne  zabezpieczenie p rzed  
n ie w ła śc iw ym  ope row an iem  s iln ik ie m . R eg u lu je  ono szybkość 
obracan ia  k o n tro le ra  i  n ie  pozw a la  na zb y t szybk ie  p rz e k rę 
cenie, co je s t n iebezp ieczne d la  s iln ik a . U rządzen ie  to  w  p o 
łączen iu  z in n y m i, d a ją cym i s topn iow e  ham ow an ie  i  za trzym a 
n ie  s iln ik a  za pom ocą k o n tro le ra , pozw a la  na p rzesuw anie  
rą c z k i k o n tro le ra  z p o z y c ji „ s to p “  na p e łn y  b ieg  oraz z p e ł
nego b iegu  na p rzó d  na p e łn y  b ieg  w stecz bez za trzym yw a n ia  
się, p rz y  czym  bezp ieczeństw o m o to ru  i  e k w ip u n k u  je s t c a łk o 
w ic ie  zapew nione.
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R y s u n k i 168 oraz 169 p rzeds taw ia ją  ta ką  w in d ę  no w o 
czesną. S iln ik  e le k try c z n y  z n a jd u je  się w  w odoszczelne j os ło
n ie  A , pos iada jące j z b o k u  okno , k tó re  da je  dostęp do k o le k to ra  
i  zam ykane je s t p o k ry w ą  B . N a w ie rzch u  s iln ik a  um ieszczona 
je s t sk rzyn ka  C, zaw ie ra jąca  k o n tro le r  z k ó łk ie m  do m an e w ro 
w an ia  D . P o n iże j k ó łk a  um ieszczona je s t dźw ign ia  E  do włącza-

Rys, 170

n ia  s ilnego ham ulca  e lek trycznego  p rz y  opuszczaniu  ła d u nku . 
W  ty m  sam ym  ce lu  używ ać m ożna ró w n ie ż  ham ulec m echan icz
n y  c ie rn y , w łączany p rz y  pom ocy p eda łu  F. H a m u le c  c ie rn y  
um ieszczony je s t razem  z trz e c im  ham u lcem  od śro d ko w ym  
w  s k rz y n i w odoszczelne j G na ko ń cu  w a lu , obracanego p rzez 
s iln ik . H a m u le c  o d ś ro d ko w y  d z ia ła  au tom a tyczn ie  i  zabezpie
cza p rzed  zb y t szybk im  opuszczaniem  ła d u n ku . Z  b o ku  w in d y  
zn a jd u je  się w odoszczelna sk rzyn ia  H , zaw ie ra jąca  o p o ry  ro z ru 
szn ika  i  re g u la to ra  szybkości oraz u izą d żen ia  k o n tro ln e  i  ope ra 
cy jn e  k o n tro le ra . U rządzen ia  te  n ie  zawsze są um ieszczane p rzy  
w indach . D la  lepszego zabezpieczenia p rzed  w odą urządzen ia  
w szys tk ich  w in d  mogą być  skoncen trow ane  w  spec ja lnym  p rze 
dz ia le  na p o k ła d z ie  lu b  p o d  n im  i  po łączone p rze w o d a m i z o d 
p o w ie d n im i k o n tro le ra m i.

S k rzyn ie  p rz y  w in d a ch , s i ln ik i  i  k o n tro le ry  pos iada ją  okna 
w e n ty la cy jn e , z a k ry te  n o rm a ln ie  w odoszcze lnym i p o k ry w a m i, 
k tó re  zd e jm u je  się podczas p ra cy  w in d  w  go rącym  k lim a c ie , 
ce lem  zapobieżenia  p o ce n iu  się, n iebezp iecznem u d la  e k w ip u n 
k u  e lek trycznego .

S p o tyka m y  dw a ty p y  w in d  e le k try c z n y c h : z p rz e k ła d n ią  ś li
m akow ą i  z p rz e k ła d n ią  zębatą. T a  o s ta tn ia  czyn i w in d ę  ha
łaś liw ą  podczas p ra cy . S iln ik  e le k try c z n y  w in d y  na rys. 168 
oraz 169 p rzekazu je  p racę  na w a ł bębnow o-szpu low y za p o 
mocą p rz e k ła d n i ś lim a ko w e j. W a ł s iln ik a  sprzężony je s t bez
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pośredn io  ze ś lim a k ie m , od k tó re g o  o trz y m u je  o b ro ty  k o lo  ś li
m akow e, osadzone na w a le  roboczym  w in d y . K o ło  ś lim akow e  
w raz  ze ś lim a k ie m  zaw arte  są w  ka rte rze  I ,  w y p e łn io n y m  o liw ą . 
W  ś ro d ku  w a lu  roboczego osadzony je s t bęben K  d la  rene ru . 
Jeden lu b  oba końce  w a łu  zakończone są szpu lam i L .

Z a le tą  w in d  e le k try c z n y c h  je s t c icha praca, d z ię k i czemu 
nada ją  się szczególnie na s ta tk i pasażerskie. W yda jność  ic h  je s t

R y s . 171

bardzo duża d z ię k i szyb k ie j p ra cy . Są p roste  i  ła tw e  w  obsłudze. 
Z użyc ie  e n e rg ii je s t ba rdzo  ekonom iczne , gdyż zachodzi ty lk o  
w  czasie p ra cy  s iln ik a , podczas gdy p rz y  w indach  p a ro w ych  
is tn ie je  duże zużycie  e n e rg ii na kondensację  p a ry  i  p rze c ie k i.

W in d y  e le k tryczn e  są bardzo  w ra ż liw e  na s ilne  ude rzen ia  
fa l i  i  dz ia łan ie  w ilg o c i o raz s łone j w ody.

W i n d y  h y d r a u l i c z n e

W in d y  h yd ra u lic zn e  stosowane są na m a łych  m o to row cach , 
żag low cach, s ta tkach  pom ocn iczych  i  jach tach .

W in d a  na rys. 170 sk łada  się z podw ó jnego  w ie lo c y lin d ro -  
wego, bezsuw akow ego m o to ru  h yd ra u liczn e g o , dającego napęd 
na w a ł ko rb o w y , sprzężony z w a łem  roboczym , pos iada jącym  
bęben i  szpule. P ły n , ja k im  w yp e łn io n a  je s t cała in s ta la c ja  h y 
d ra u liczn a , s tanow iący  c z y n n ik  p rzekazyw an ia  e n e rg ii, jes t 
zw yk łą  o liw ą  sm arow niczą. Stąd w szys tk ie  części ruchom e i  p ra 
cujące są sta le w  n ie j zanurzone i  a u tom a tyczn ie  sm arowane. 
M o to r  posiada dw ie  dźw ign ie  m anew row e : jedną  d la  zm iany 
b iegów , drugą  do u ru ch a m ia n ia  w in d y  i  re g u low an ia  je j s iły  
napędow e j, a ty m  sam ym  szybkości w in d y . P o n iże j ty c h  d źw ig 
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n i zn a jd u je  się peda ł ham u lca  c ie rnego, um ieszczonego na ze
w n ę trz n e j k ra w ę d z i bębna.

Tego ro d za ju  w in d y  m ają  nośność do 3 ton .
C iśn ien ie  p ły n u  porusza jącego m o to ry  w in d  h y d ra u lic z n y c h  

w y tw a rzane  je s t p rzez zespół pom p , zn a jd u ją cy  się w  m aszy
no w n i. Zespó l te n  może o trzym yw a ć  napęd przez tra n sm is ję  pa
sową od g łów nego m o to ru  lu b  od m o to ru  pom ocn iczego. Cza
sem je s t on napędzany o d d z ie ln ym  m a łym  m o to rk ie m  D iese l‘ a 
lu b  s iln ik ie m  e le k tryczn ym .

Rys. 171 pokazu je  ta k i zespól pom p , o trz y m u ją c y  napęd 
p rzez k o ło  pasowe od g łów nego m o to ru . P om p je s t ty le , i le  je s t 
w in d  na p o k ła dz ie , tzn . każda w in d a  w yposażona je s t w  o d d z ie l
ną pom pę. E ne rg ia  h yd ra u lic zn a  je s t p rzekazyw ana do każde j 
w in d y  za pom ocą dw óch ru ro c ią g ó w : doprow adza jącego i  od 
p row adza jącego. K ażda  pom pa  posiada oddz ie lną  dźw ign ię , za 
pom ocą k tó re j m ożna ją  w y łączyć  z p ra cy , a tym  sam ym  w y łą 
czyć poszczególną w in d ę . O ile  w y łą czym y w szys tk ie  dźw ign ie , 
p o m p y  będą p ra co w a ły  ja ło w o , n ie  obciąża jąc p ra w ie  w ca le  m o 
to ru  napędowego. D źw ig n ie  mogą być  ko n tro lo w a n e  z m os tku  
lu b  p rz y  poszczególnych w in d a ch  za pom ocą spec ja lnych  p rze 
ka ź n ik ó w  k o n tro ln y c h , m echan icznych  lu b  h yd ra u lic zn ych .

Za le tą  ty c h  w in d  je s t to , że n ie  w ym aga ją  spec ja lnych  s il
n ik ó w , lecz mogą b yć  napędzane p rzez is tn ie jące  w  m aszynow 
n i m o to ry . P raca  i  w yda jność  ic h  jes t ta ka  sama ja k  w in d  pa
ro w ych . Są ciche w  p ra cy  i  ła tw e  w  m anew row an iu . P ra w ie  n ie  
w ym aga ja  obs ług i, p ra cu ją c  bow iem  w  o liw ie  n ie  p o trze b u ją  o l i 
w ie n ia . S łona w oda n ie  je s t d la  n ic h  szkod liw a . W  w yp a d ku  
p rzec iążen ia  w in d y  n ie  g ro z i je j żadne uszkodzen ie , gdyż m o 
to r  pozosta je  w  p ra cy  p rz y  sw ym  m aksym a lnym  w y s iłk u .

Rys. 172

149



G łó w n y m i w adam i są: duży  c iężar in s ta la c ji, duża ilo ść  ru 
roc iągów  i  kon ieczność stałego u trz y m y w a n ia  p e łn e j szczelności 
system u.

W i n d y  e l e k t r y c z n o - h y d r a u l i c z n e

W in d y  ta k ie  spo tyka  się na now oczesnych s ta tkach . Jedną 
z n ic h  w id z im y  na ry s u n k u  172, Jest to  zw yk ła  sam odzie lna 
w in d a  e le k tryczn a  z s iln ik ie m  e le k try c z n y m  A , k tó r y  za pośred 
n ic tw e m  u rządzen ia  hyd ra u liczn e g o  B , sk łada jącego się z p o m 
p y  i  m o to ru  hyd ra u liczn e g o  i  stanow iącego ro d za j p rz e k ła d n i, 
odda je  swą p racę  na w a ł bębnow y. W a ł te n  sprzężony je s t z m o 
to re m  h y d ra u lic z n y m  za pom ocą ko ła  ś lim akow ego i  ś lim aka , 
k tó re  zaw arte  są w  och ro n ie . Z adan iem  te j dość s k o m p lik o 
w ane j p rz e k ła d n i je s t zabezpieczenie s iln ik a  e lek trycznego  p rzed  
uszkodzen iem  w  raz ie  p rzec iążen ia  w in d y . M o to r  h y d ra u lic z n y  
je s t „e la s ty c z n y “ , tzn . n ie  za trzym u je  się p o m im o  przeciążen ia  
w in d y , a n i też n ie  pow sta je  w  n im  żaden d e fe k t, lecz p ra cu je  
da le j ze swą m aksym alną  w yda jnośc ią  w  g ran icach  bezpieczne
go obciążen ia  s iln ik a  e lek trycznego .
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D Ź W IG I Ł A D O W N IC Z E *

O p i s  o g ó l n y

D ź w ig i ładow n icze  stosuje się czasem na s ta tkach  pasażer
sk ich  i  na s ta tkach  p rzew ożących  d robn icę . G łów na  ic h  zaleta 
po lega na szybkości p rzyg o to w a n ia  ic h  i  ope row an ia  n im i.

Zasadniczą cechę u rządzen ia  dźw igu  s tanow i po łączen ie  w in 
dy z żó raw iem  (w ysięgnicą) w  jedną  sprzężoną z sobą k o n s tru k 
cję , obraca jącą się d o ko ła  osi. Oś ta , w y toczona  z m ocnego i  g ru 
bego w a łka  sta low ego, p rzym ocow ana  je s t n ie ru ch o m o  do p o 
k ła d u  i  w chodz i w ysoko w  środek w in d y . W  ram ie  w in d y  osa
dzone są p ionow e  tu le je  lu b  łożyska obe jm u jące  oś. P od  w indą  
zn a jd u je  się p rzym ocow ana  do p o k ła d u  o k rąg ła  podstaw a w  p o 
stac i w ysok iego  p ie rśc ie n ia  z zębam i try b o w y m i na jego w e
w n ę trz n y m  obw odzie . Zazębia się z n im i k o ło  zębate na p io n o 
w e j osi, osadzonej w  ram ie  w in d y , napędzane pop rzez  specja lną 
p rz e k ła d n ię  zębatą ze sprzęgłem  do w łączan ia  i  w y łączan ia  od 
g łów nego s iln ik a  w in d y . Puszczenie w  ru c h  tego k o ła  zębatego 
p o w o du je  p rzesuw an ie  się jego po zębach try b o w y c h  podstaw y 
i  o b ró t dźw igu  d o ko ła  osi.

Ż ó ra w ie  dźw igów  są różnego ro d za ju  k o n s tru k c ja m i ze s ta li 
p ro f ilo w e j.  N a jp ro s tszy  żó raw  zbudow any je s t z dw óch  d łu g ich  
szyn o p r o f i lu  ceow ym . D o ln e  ic h  końce  są szeroko rozs taw ione  
i  łączą się z do lną  częścią ra m y w in d y ; końce  gó rne  schodzą 
się z sobą. U  szczytu  żó raw ia  zn a jd u je  się m e ta lo w y  k rążek , 
p rzez k tó r y  p rze ch o d z i s ta low a lin a , zakończona h a k ie m  do 
podnoszen ia  ła d u n k u . D ru g i ko n ie c  te j l in y  (re n e ru ) id z ie  
w zd łu ż  żó raw ia  i  n a w in ię ty  je s t na bęben w in d y .

•  O pracow a ł Jan  S tąp ień.
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Od szczytu  żó raw ia  odchodzą dw ie  l in y  sta low e, naciągn ię te  
i  p rzym ocow ane  d o ln y m i ko ń ca m i do g ó rn e j części ra m y  w in d y ; 
s tanow ią  one ro d za j to p e n a n tó w . T o p e n a n ty  mogą b yć  stałe 
i  wówczas żó raw  ma stałe p o chy len ie , lu b  mogą być ta lia m i, 
u m o ż liw ia ją c y m i zm ianę p o ch y len ia  i  zasięgu żóraw ia .

Z ty łu  dźw igu  zn a jd u je  się p la tfo rm a  d la  operu jącego  w indą .
W  zależności od ro d za ju  s iln ik a  napędowego, sp o tyka m y na 

s ta tkach  d źw ig i pa row e , e le k tryczn e  i  h yd ra u liczn e .

D ź w i g i  p a r o w e

S iln ik  p a ro w y , pod o b n ie  ja k  w  w in d z ie  p a ro w e j, jes t dw u- 
c y lin d ro w y  o zasadzie dz ia ła n ia  i  bu d o w ie  p o d obne j do p o 
p rze d n io  op isane j p rz y  om aw ian iu  w in d  p a row ych . G łów na 
różn ica  po łega na tym , że c y lin d ry  jego us taw ione  są p io n ow o , 
w a ł k o rb o w y  zn a jd u je  się u g ó ry  i  od w a łu  tego odchodzą dw ie  
p rz e k ła d n ie : jedna  p rzez p ros te  k o ła  zębate na w a ł bębnow y 
re n e ru , a d ruga  p rzez stożkow e k o ła  zębate na w a łe k  ko ła  zę
batego, ob iega jącego ‘.zę b y  podstaw y i  obraca jącego dźw ig  do 
ko ła  osi. O bie  p rz e k ła d n ie  m ożna w łączać i  w yłączać za p o 
mocą sp rzęg ie ł u ru ch a m ia n ych  d źw ig n ia m i ze s tanow iska m a
new row ego. Podnoszen ie  lu b  opuszczanie ła d u n k u  o raz o b ra 
canie dźw igu  m ożna w yko n yw a ć  jednocześn ie  lu b  o d d z ie ln ie , 
w  zależności od odpow iedn iego  w łączen ia  lu b  w yłączen ia  
sprzęgie ł.

T ru d n o ść  dop row adzen ia  św ieżej p a ry  i  odp row adzen ia  p a ry  
o d lo to w e j z obraca jące j się w in d y  ro zw ią zu je  się p rzez w y 
ko rzys ta n ie  n ie ru ch o m e j osi, d o ko ła  k tó re j obraca się dźw ig. 
Oś ta je s t w e w n ą trz  w yd rążona  i  s tanow i p rzew ód  św ieżej pa ry , 
dop row adzane j do samej g ó ry  w in d y . T u ta j za pom ocą d ła w n i- 
cowego po łączen ia  oś s tyka  się z ru rą  dop row adza jącą  pa rę  do 
c y lin d ró w , p rz y  czym  p rze c ie ko w i p a ry  zapobiega uszczel
n ia jąca  d ław n ica . w  k tó re j ru ra  obraca się. P ara  od lo to w a  m o 
że być  odp row adzana  ru rą  w ysta jącą w  po w ie trze , częściej je d 
nak odp row adzana  byw a na ko n d e n sa to r w  m aszynow n i, celem  
zaoszczędzenia w ody. W  ta k im  w yp a d ku  k a n a ły  p a ry  o d lo to w e j 
idą  ram ą w in d y  do p ia s ty  o tacza jące j oś w in d y  u samego je j 
do łu . T u ta j łączą się one z ka n a ła m i w  zew nę trzne j części zg ru 
b ia łego obw odu  osi w in d y . P o łączen ie  ru ch o m e j ra m y  z ka n a 
ła m i w  do le  osi je s t ró w n ie ż  uszcze ln ione d ław n icą , w  k tó re j 
w ystęp ra m y obracać się może d o ko ła  osi. '

O bie te  d ław n ice , uszcze ln ia jące  p rze jśc ie  p a ry  z n ie ru c h o 
m e j osi do ob raca jące j się w in d y , są bardzo  poda tne  na p rze 
c ie k  p a ry  i  w ym aga ją  stałego dozoru .
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D ź w i g i  e l e k t r y c z n e

B udow a  tego dźw igu  w  n iczym  n ie  ró ż n i się od  budow y 
dźw igu  parow ego. D o  napędu  używ ane są s i ln ik i  e le k tryczn e , 
opisane w  p o p rze d n im  ro zd z ia le  o w in d a ch  e le k tryczn ych .

S po tyka  się d źw ig i z je d n y m  s iln ik ie m  e le k try c z n y m  lu b  
z dw om a.

W  dźw igu  z je d n y m  s iln ik ie m  zarów no roboczy  w a ł bębno
w y ja k  i  p ionow a  oś z ko łe m  zębatym  ob raca jącym  dźw ig  w o 
k o ło  napędzane są pop rzez  o d p o w ie d n ie  p rz e k ła d n ie  od tego 
samego s iln ik a . W łączan ie  i  w y łączan ie  obu sprzęg ie ł, zarów no 
d la  podnoszenia  ła d u n k u  ja k  i  d la  obracan ia  dźw igu , są n ieza
leżne jedno  od d rug iego . W  ten  sposób ob ie  czynności m ożna 
w yko n yw a ć , s tosow nie do p o trze b y , razem  lu b  o ddz ie ln ie .

W  dźw igach e le k try c z n y c h  z dw om a s iln ik a m i jeden  g łó w n y  
s i ln ik  s łuży do napędu  bębna re n e ru , a d ru g i do obracan ia  
dźw igu . M an e w ro w a n ie  każdym  s iln ik ie m  je s t n iezależne. P o d 
noszenie ła d u n k u  i  ob racan ie  dźw ig iem  m ogą być  w ykonyw ane  
jednocześnie  lu b  oddz ie ln ie .

P rzew ody  e le k tryczn e  do s iln ik ó w  p rzep row adzane  są przez 
ś rodek osi o b ro to w e j do gó ry , skąd p rzez u rządzen ie  p ie rśc ie n i 
ś lizgow ych , zaw a rtych  w  w odoszczelne j skrzynce, odchodzą do 
m o to ró w .

D ź w i g i  h y d r a u l i c z n e

D źw ig i h y d ra u lic z n e  są obecnie rzadko  stosowane. S po tyka  
się je  na n ie w ie lu  s ta tkach  starego typ u .

U rządzen ie  h y d ra u lic z n e  ty c h  dźw igów  o p ie ra  się na w y k o 
rzys ta n iu  c iśn ien ia  w ody na p o w ie rzch n ię  tło k a . C iśn ien ie  w o 
dy, w yw o ła n e  d z ia ła n ie m  spec ja lne j p om py  um ieszczonej w  m a
szynow n i, spycha t ło k  w  c y lin d rz e  na dó ł. O d p o w ied n ie  po łącze
n ie  p rzez l in y  i  k rą ż k i p rze ka zu je  ru ch  i  p racę  tło k a  na p o d 
noszenie ła d u n ku .

Od g ó ry  t ło k a  odchodz i lin a  sta low a, p rzep row adzona  p rzez 
k rą ż e k ; na je j ko ń cu  zaw ieszony jes t p rz e d m io t o o d p o w ie d n im  
ciężarze. G dy t ło k  przesuw a się w  dó ł, p rz e d m io t zosta je  p o d 
n ie s io n y  w  górę. K ie d y  t ło k  zosta je  z w o ln io n y  z dz ia ła n ia  nań 
c iśn ien ia  h yd ra u liczn e g o , p rz e d m io t opada w  d ó ł i  p rzeciąga 
t ło k  z p o w ro te m  w  górne  po łożen ie , p rzyg o to w u ją c  go w  ten  
sposób do ponow nego w yko n a n ia  p racy .

D ź w ig i h yd ra u lic zn e  tego ro d za ju  n ie  mogą być  używ ane na 
s ta tka ch  żeg lu jących  w  m ro źn ych  s tre fach .
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R Ó Ż N E  R O D Z A J E  K O T W IC

K o tw ic e  oraz ic h  osprzę t s tanow ią  bardzo ważną część w y p o 
sażenia s ta tk u ; w y ra b ia  się je  ze s ta li k u te j lu b  ze s ta liw a .

W  zależności od k s z ta łtu  ro z ró żn ia m y  pa rę  ro d za jó w  k o tw ic .

K o t w i c a  a d m i r a l i c j i

K o tw ic a  tego ro d za ju  by ła  d a w n ie j n a jw ię ce j rozpow szech
n iona  na s ta tkach  (p o r. rys. 173). O becnie  spo tyka  się ją  na 
m n ie jszych  żaglowcach i  s ta tkach  ry b a ck ich . Składa się ona 
z nas tępu jących  części: trz o n u , ra m io n , łap  i  po p rze czk i.

T rz o n  może m ieć  p rz e k ró j p ro s to k ą tn y , k w a d ra to w y , ow a lny  
lub  o k rą g ły ; łączy się on z dw om a ra m io n a m i, z k tó ry c h  każde 
zakończone je s t łapą, a ta  pazurem . T rz o n  i  ra m io n a  w y ra b ia  się 
z jednego ka w a łka . Część, gdzie trz o n  łączy się z ra m io n a m i, 
nazyw a się szyją, a je j podstaw a —  p ię tą .

D ru g i ko n ie c  trz o n u  posiada o tw ó r, p rzez k tó r y  p rzechodz i 
tzw . po p rze czka ; je s t ona n ieco k ró tsza  n iż  trz o n  i  osadzona jes t 
ruchom o. G dy k o tw ic a  go tow a je s t do u ż y tk u , poprzeczkę  usta
w ia  się p ro s to p a d le  do trz o n u  i  do p łaszczyzny ram ion ,' zabez
p iecza jąc ją  w  ty m  p o ło że n iu  za tyczką  na łańcuszku. P oprzeczkę  
m ożna ró w n ie ż  u ło żyć  w zd łuż  trzo n u . C iężar p o p rze czk i w ynos i 
t / i  ca łko w ite g o  c ięża ru  k o tw ic y . B yw a ją  ró w n ie ż  k o tw ic e  z n ie 
ru c h o m y m i po p rze czka m i, leżącym i p ro s to p a d le  do trz o n u  
i  p łaszczyzny ra m io n . P o p rze czk i ta k ie  są d rew n ia n e  i  n ie  p rze 
chodzą p rzez o tw ó r w  trz o n ie , lecz o ch w y tu ją  go z zew nątrz .

T rz o n  kończy  się uchem , do k tó re g o  p rzy łącza  się szaklę, 
zwaną ko tw iczn ą , a do n ie j łańcuch .

R o la  p o p rze czk i po lega na ty m , że je ś li k o tw ic a  up a d n ie  ra 
m io n a m i na p łask , a pop rzeczką  do gó ry , naprężen ie  łańcucha
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p rz e w ró c i ją , k ładąc  poprzeczkę  na p łask, a płaszczyznę ra m io n  
p ro s to p a d le  do dna. Jedna z łap  zako p u je  się wówczas w  dno. 
W  ten  sposób druga  łapa  ste rczy nad  dnem , co stw arza ryzyko  
zap lą tan ia  w o ko ło  n ie j łańcucha  lu b  uszkodzen ia  s ta tk u  na m a
łych  g łębokościach. Jest to  duża w ada k o tw ic y  a d m ira lic ji.

P rz y  podnoszen iu  k o tw ic y , gdy łańcuch  c iągn ie  szaklę do 
gó ry , łapa  w y ła m u je  g ru n t i  o d ryw a  się od dna.

K o tw ic a  a d m ira lic j i  je s t tru d n a  w  obsłudze, zarów no p rz y 
go tow an ie  je j do rzucen ia  ja k  i  podrntszenie  w ym aga w ie le  p ra cy  
i  czasu. W ych o d z i ona obecnie z u ż y tk u  na s ta tkach .

K o t w i c a  p a t e n t o w a

W  k o tw ic y  p a te n to w e j (po r. rys. 174-—177) trz o n  i  ram iona  
s tanow ią  odrębne  części, po łączone przegubow o. R am iona  są ru 
chom e i  w ych y la ją  się do 4 5 ° na ob ie  s tro n y . G dy k o tw ic a  do 
tk n ie  dna, trz o n  pada na p ła sk  i  gdy łańcuch  poc iągn ie  go, ła p y  
w b ija ją  się w  dno. W szys tk ie  o d m ia n y  k o tw ic  p a te n to w ych  
o pa rte  są na te j zasadzie.

K o tw ic a  pa te n to w a  trzym a  z ta ką  samą siłą  ja k  k o tw ic a  ad
m ira l ic j i  o ty m  sam ym  ciężarze, w łącza jąc c iężar po p rze czk i. 
Jest ona znacznie ła tw ie jsza  w  użyc iu  n iż  k o tw ic a  a d m ira lic ji.

Szakla ko tw iczn a  zw rócona  je s t zawsze g rzb ie tem  w  s tronę 
łańcucha , a sw orzeń je j n ie  w ys ta je  poza ucha, aby n ie  zaczepiał 
o p rzeszkody.

K o t w i c a  T r o t t m a n a

K o tw ic a  ta  sk łada się z trze ch  od rę b n ych  części: trzo n a , ra 
m io n  oraz p o p rze czk i (po r. rys. 178). T rz o n  ro zd w a ja  się w id e ł- 
kow a to  i  w  ty c h  w id ła c h  osadzone są na osi ruchom e ram iona , 
obraca jące się w  p łaszczyźn ie  p ro s to p a d łe j do po p rze czk i. P rzy  
rzu ca n iu  k o tw ic y  pop rzeczka  k ła d z ie  się na p łask , jedna  łapa 
zakopu je  się w  dno, a d ruga  p rzy lega  pazurem  do trzo n u . W  ten  
sposób usun ię to  ry z y k o  zap lą tan ia  łańcucha  o łapę lu b  uszko
dzenia  s ta tk u  na m a łe j g łębokości.

K o tw ic a  T ro ttm a n a  za kopu je  się o p o rn ie  w  tw a rd e  dno. Jest 
ona tru d n a  w  obsłudze, podo b n ie  ja k  k o tw ic a  a d m ira lic ji.

I n n e  r o d z a j e  k o t w i c

P oda jem y parę  ro d za jó w  k o tw ic , s łużących do spec ja lnych  
ce lów :

Rys. 179 p rzeds taw ia  m ałe k o tw ic e  sza lupow e, używ ane ró w 
nież do w y ła w ia n ia  za to p io n ych  p rz e d m io tó w , a czasem ja ko

158



ko tw ice  zawoźne. K o tw ic a  ta ka  podobna  je s t do k o tw ic y  a d m i
ra l ic j i,  n ie  posiada je d n a k  po p rze czk i. D o d a tko w a  pa ra  ra m io n  
je s t ruchom a w zd łuż  trzo n u . M ożna ją  us taw ić  p ro s to p a d le  do 
n ie ru ch o m e j p a ry  ra m io n  (k o tw ic a  A ) i  wówczas dw ie  sąsiednie 
ła p y  za ko p u ją  się w  g runc ie . Jeśli ruchom ą parę  ra m io n  usta 
w im y  ja k  na k o tw ic y  B , to  spe łn ia ją  one ro lę  p o p rze czk i i  k o t 
w ica  dz ia ła  podobn ie  ja k  k o tw ic a  ty p u  a d m ira lic ji.  K o tw ic a  C 
ma złożoną parę  ra m io n . W  ta k im  u k ła d z ie  żadna z ła p  n ie  za
ko p ie  się w  dno. K o tw ic e  te  są bardzo  p rak tyczn e .

Rys. 180 p rzeds taw ia  in n y  ro d za j sk ładane j k o tw ic y  szalu
pow e j. P rzed  użyc iem  obie p a ry  łap  us taw ia  się p ro s to p a d le  do 
siebie. K o tw ic a  ta  z rob iona  je s t z okrąg łego , ga lw anizow anego 
p rę ta  sta low ego.

K o tw ic e  szalupow e cz te ro ram ie rine  nazyw am y k o ta m i. Na 
dużych  sza lupach ważą one o ko ło  50 kg.

N a rys. 181 w id z im y  k o tw ic ę  podobną do k o tw ic y  T ro ttm a n a , 
lecz z ła p a m i i  poprzeczką  sk ładanym i, d z ię k i czem u zam uje ona 
m ało m ie jsca , gdy n ie  je s t w  u ż y tk u , o raz ła tw a  je s t do tra n s 
p o rtu .

K o tw ic a  na rys. 182 podobna  je s t do rad ła . Z a ko p u je  się 
w  dno bardzo ła tw o , bez w zg lędu  na to , ja k  upadn ie  i  posiada 
2 razy w iększą zdo lność za trzym u jącą  n iż  in n e  k o tw ic e  o ty m  
sam ym  ciężarze.

N a rys. 183 w id z im y  m ałą k o tw ic ę  o sześciu łapach. K o tw ic e  
ta k ie  używ ane są do w y ła w ia n ia  za to p io n ych  p rz e d m io tó w  oraz 
na m n ie jszych  szalupach. C iężar ic h  w yn o s i 10— 50 kg .
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R ys . 180s



Rys. 184 p rzeds taw ia  tzw . m a rtw ą  k o tw ic ę  z jedną  łapą. U ży 
wa się ją  do ko tw icze n ia  beczek, b o i i  znaków  naw igacy jnych . 
Sposób za ko tw icze n ia  pokazany je s t na rys. 186. K o tw ic ę  taką  
opuszcza się na dno na lin ie  p rzew leczone j p rzez ucho w  p ięc ie , 
d z ię k i czem u łapa  us taw ia  się w  d ó ł i  pod  w p ływ e m  naprężen ia  
łańcucha  za kopu je  się w  g ru n t.

R y s . 180b

N a rys. 185 w id z im y  in n y  ro d za j k o tw ic y  m a rtw e j w  ksz ta łc ie  
grzyba. T rzym a  ona ba rdzo  dobrze  w  m ię k k im  g runc ie , ja k  np. 
rz a d k i m u ł lu b  p iasek, zakopu jąc  się g łęboko  w raz  z częścią 
trzona . W  g runc ie  ta k im  k o tw ic e  z ła p a m i trz y m a ją  s łab ie j.
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K o tw ic e  w  ksz ta łc ie  grzyba używ ane są do k o tw ic z e n ia  s ta tkó w  
la ta rn io w y c h  oraz in n ych  znaków  naw igacy jnych . Czasem k ra 
w ędzie  grzyba w yc ię te  są łu k o w a to , d z ię k i czemu k o tw ic a  zako
p u je  się ła tw ie j. K o tw ic ę  ta ką  zako p u je  się p rz y  pom ocy ru ry  
n a trysko w e j, w y p łu k u ją c e j d z iu rę , w  k tó rą  k o tw ic a  zapada się. 
W  p o dobny  sposób odbyw a się w ydobyc ie  k o tw ic y .

D o ko tw icze n ia  b o i cum ow n iczych  i  znaków  na w ig a cy jn ych  
stosuje się ró w n ie ż  m a rtw e  ko tw ic e  w ksz ta łc ie  św id ra  (po r. rys.

Rys. 184 Rys. 185

187), k tó re  w kręca  się w dno za pom ocą d ług iego  trzo n a  osadzo
nego pod  k o ło w ro te m  (kabestanem ), k tó r y  w m o n to w a n y  je s t nad 
s tudn ią  na spec ja ln ie  zbudow ane j do tego ce lu  barce.

N a rys. 188 i 189 w id z im y  inne  rodza je  m a rtw ych  k o tw ic . 
U żyw a  się ró w n ie ż  c ię żk ich  b lo k ó w  że lazo-betonow ych w  k s z ta ł
cie sześcianu, p ro s to pad łośc ianu  lu b  śc ię te j p ira m id y . K o tw ic e  
ta k ie  zakopu je  się i  w ydobyw a  p rz y  pom ocy ru ry  n a trysko w e j, 
podobn ie  ja k  k o tw ic e  w ksz ta łc ie  grzyba.
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K o t w i c e  o k r ę t o w e

Rys. 187

w ek, w zn ies ien ia  dz iobu  i  r u 
fy )  i  o k re ś lo n y  je s t ściśle p rze 
p isam i w ładz  państw ow ych  lu b  
to w a rzys tw  k la s y fik a c y jn y c h .
O bie k o tw ic e  g łów ne oraz k o tw ic a  zapasowa m a ją  zw yk le  ten  
sam c iężar i  k o n s tru k c ję , a czko lw ie k  w  pew nych  w yp a d kach  do 
puszczalne jes t, aby dw ie  k o tw ic e  b y ły  n ieco lżejsze od je d n e j

K a ż d y  pa row iec , z w y ją tk ie m  bardzo m a łych  lu b  przeznaczo
nych  do spec ja lnych  służb, m us i posiadać co n a jm n ie j 2 ko tw ic e  
g łów ne, 1 g łów ną zapasową i  1 zawoźną. O bie  k o tw ic e  g łów ne 
muszą być  p rzy łączone  do łań . 
cuchów , a zapasowa pow inna  
leżeć w  p o b liż u  dz iobu  w  m ie j
scu, skąd ła tw o  i  szybko m oż
na ją  p rzen ieść na m ie jsce 
zgub ione j k o tw ic y  g łów ne j.
N a w spółczesnych s ta tkach

Rys. 188

k o tw ic e  g łów ne  i  zapasowe są 
ty p u  patentow ego.

K o tw ic e  zawoźne (zawozowe) 
służą do zawożenia na szalupach 
i ko tw icze n ia , celem  ściągn ięcia  
s ta tk u  z m ie liz n y , ob rócen ia  go, 
p rzec iągn ięc ia  na inne  m iejsce 
itp .  U k ła d a  się je  w  ta k im  m ie j
scu, skąd n a jła tw ie j opuścić je  na 
szalupę. Są one często ty p u  k o 
tw ic y  a d m ira lic ji.  Żag low ce, z wy. 
ją tk ie m  bardzo m a łych , muszą 
posiadać doda tkow ą  k o tw ic ę  za
woźną.

C iężar k o tw ic  zależy od w ie l
kośc i s ta tku  i  jego k o n s tru k c ji 
(m . in . od w ie lk o ś c i nadbudó-
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z g łów nych . Jeś li jedna  z n ic h  je s t ty p u  a d m ira lic ji,  to  c iężar je j 
łączn ie  z ra m ie n ie m  n ie  może być m n ie jszy  od c iężaru  k o tw ic y  
p a te n to w e j.

C iężar k o tw ic y  zaw oźnej w ynos i o ko ło  V 4 c iężaru  k o tw ic y  
g łów ne j, zaś c iężar d o d a tko w e j k o tw ic y  zaw oźnej na żag low cu 
o ko ło  Vs c iężaru  k o tw ic y  g łów ne j. W ed ług  p rzep isów  L lo y d ’ s 
R eg is te r o f  S h ip p in g  p a row iec  d ługośc i o ko ło  85 m , z w y k łe j 
k o n s t iu k c ji,  m us i m ie ć .2 k o tw ic e  g łów ne  i  1 zapasową o cięża- 
iz e  po 1,8 to n  każda oraz 1 k o tw ic ę  zawoźną o ciężarze 0,46 
ton . K o tw ic e  żaglowca są o ko ło  2 5 %  cięższe od k o tw ic  p a ro w 
ca te j samej po jem nośc i, pon iew aż żag low iec staw ia w iększy 
o p ó r w ia tro w i n iż  pa row iec .

S ta tk i zachodzące do p o r tó w  z p ry m ity w n y m  w yposażeniem , 
gdzie  p anu ją  s ilne  p rą d y  i  w ia try  oraz gdzie b ra k  je s t h o lo w n i
kó w , pos iada ją  czasem doda tkow ą  k o tw ic ę  na ru f ie ,  leżącą 
w  k lu z ie  i  wyposażoną w  łańcuch , w in d ę  i  ko m o rę  łańcuchow ą, 
p o d o b n ie  ja k  k o tw ic e  na dz iob ie . K o tw ic a  ta  odda je  n ieocen ione  
us ług i.

K o tw ic e  w y ra b ia  się w ed ług  p rzep isów  w ła d z  państw ow ych  
lu b  upo w ażn io n ych  p rzez n ie  in s ty tu c y j (to w a rzys tw  k la s y fik a - 
cy jn ych ). P rze p isy  te  o k reś la ją  w a ru n k i k o n s tru k c ji,  m a te r ia ł 
o raz p ró b y , ja k im  po d d a je  się k o tw ic ę  po w yp ro d u ko w a n iu . 
P ró b y  po lega ją  m . im  na obc iążan iu , z rzucan iu  je j z usta lone j 
w ysokości na sta low ą p ły tę  ( je ś li ze s ta liw a ), po czym  o p u ku je  
się ją  m ło tk ie m  celem  s tw ie rd ze n ia , czy p ró b y  n ie  w y w o ła ły  
p ę kn ięć  łu b  in n y c h  uszkodzeń. Jeś li w szys tk ie  w a ru n k i zosta ły  
spe łn ione , k o tw ic a  o trz y m u je  św iadectw o, poda jące : ro d za j k o t 
w icy , nazwę i  m ie jsce  zak ładu , k tó r y  w y k o n a ł p ró b y , c iężar k o t 
w icy  i  ra m ie n ia , d ługość trz o n u  i  ra m io n , średn icę  szyi, w ie l
kość obciążenia  p róbnego , m a rk i i  n u m e ry  k o tw ic y , nazw ę i  sie
dzibę p ro d u ce n ta , nazwę i  po jem ność s ta tku . N a  k o tw ic y  w y 
kuw a  się: nazwę lu b  m a rkę  fa b ry k i,  n u m e r k o tw ic y , nazwę lu b  
m a rkę  zak ładu , k tó r y  d o ko n a ł p ró b , n u m e r m aszyny, na k tó re j 
dokonano  p ró b , n u m e r św iadectw a, w ie lko ść  obciążen ia  p ró b 
nego oraz da tę  p róby .

K o tw ic e  na leży często k o n tro lo w a ć , zwłaszcza k o tw ic ę  zapa
sową na leży s ta rann ie  konse rw ow ać, m a lu ją c  ją  oraz sm aru jąc 
ruchom e złącza p rz y  szyi i  p rz y  k la m rze . Jeś li zan iedba się te 
go, złącze za rdzew ie je  i ra m io n a  n ie  będą się obracać.
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Ł A Ń C U C H Y  K O T W IC Z N E

' O p i s  ł a ń c u c h a

Ł a ń cu ch y  ko tw iczn e  w y ra b ia  się z w ęg low e j s ta li spaw alne j. 
O gn iw a w y k o n u je  się z p rę tó w  s ta low ych  p rzez zgrzew anie 
ogn iow e lu b  e le k tryczn e . O gn iw a łań cu chó w  stosow anych na 
w iększych  s ta tkach  pos iada ją  tzw . ro z p o rk i (rys. 190), k tó re  
w zm acn ia ją  łańcuch  oraz zapobiegają  p o w staw an iu  sup łów  na 
n im . P on iew aż w y trzym a ło ść  łańcucha  bezrozpó rkow ego  jes t 
o 8%  m n ie jsza , to  w  raz ie  jego stosow ania k a lib e r  jego w in ie n  
być  o jeden  s to p ie ń  w yższy od k a lib ru  łańcucha  rozporkow ego '.

Ł a ń cu ch y  d la  le k k ic h  k o tw ic  n ie  m ają ro zp o re k . K a lib e r  
łańcucha  oznacza średn icę  p rę ta .

Łańcuch  k o tw ic z n y  składa się z poszczególnych o d c in kó w , 
zw anych  p rzęs łam i, z k tó ry c h  każdy  m a d ługość 27,5 m  
(15 sążni). P rzęsła  łączy się szak lam i; w  ty m  ce lu  końcow e 
ogn iw a  każdego przęsła  są n ieco w iększe i  n ie  m ają  ro zp o re k  
i, aby zapew nić  im  w y trzym a ło ść  rów ną  in n y m  ogn iw om , w y 
ra b ia  się je  z grubszych p rę tó w . Często i  sąsiednie ogn iw a  są 
w iększe i  grubsze.

Szakla łącząca przęs ła  składa się z g rzb ie tu , uch  i  sw orzn ia  
(p o r. rys. 191). Sworzeń ma o w a ln y  p rz e k ró j i  ko ń c z y  się z je d 
ne j s tro n y  g łów ką  w  ksz ta łc ie  ja k  n a jb a rd z ie j spłaszczonego 
grzyba, aby n ie  zaczep ia ł o p rzeszkody. D ru g i ko n ie c  sw orzn ia  
n ie  w ys ta je  poza ucho i  p rzym o co w a n y  je s t do niego za pom ocą 
s z p ilk i s ta low e j, k tó ra  p rze ch o d z i p rzez  o tw o ry  w  uchu  oraz 
sw orzn iu . G łów kę  je j wpuszcza się g łę b ie j w  o tw ó r ucha i za- 
k le p u je  się o ło w ie m , co zapobiega w yp a d a n iu  s zp ilk i.



Szakle łączące przęsła  zakłada się g rzb ie ta m i w  s tronę  k o t 
w icy , aby p rz y  k o tw ic z e n iu , gdy łańcuch  w yb iega za b u rtę  
z w ie lk ą  szybkością, ucha n ie  zaczep ia ły  o k ra w ę d z ie  k lu z  łub  
ham u lców , co m og łoby  spow odow ać p ękn ięc ie  szak li.

Szakla łącząca ła ń 
cuch z szaklą ko tw iczn ą  
je s t n ieco w iększa i  ma 
k s z ta łt ja k  w yże j opisana 
lu b  ja k  na rys. 192. W  te j 
o s ta tn ie j sw orzeń zakoń
czony jes t z je d n e j s tro n y  
p łaską g łó w ką  w  kszta ł-

Rys. 190

cie grzyba, zaś d ru g i ko n ie c  w ys ta je  poza ucho i  zabezpieczony 
je s t za tyczką. R ów n ież  i  tę  szaklę zak łada  się g rzb ie tem  w  stronę  
k o tw ic y . O gn iw o, z k tó ry m  łączy się ta  szakla, n ie  ma ro z p o rk i 
i  je s t grubsze i  w iększe n iż  pozosta łe .

Zdarza  się, że k o tw ic a  i  łańcuch  p rz y  podnoszen iu  p rz e k rę 
cają się, co u tru d n ia  w c iągn ięc ie  k o tw ic y  do k lu zy . A b y  tem u 
zapobiec, w staw ia  się m iędzy  przęsło  a szaklę ko tw iczn ą  k r ó t 
k ie  p rzęsło  k rę t łik o w e  (po r. rys. 193). Jest to  k r ę t l ik  zakończo
n y  z każde j s tro n y  parą  ogn iw , z k tó ry c h  zew nętrzne  n ie  m ają 
ro zp o re k . P rzęsło  k rę t łik o w e  łączy  się z szaklą ko tw iczn ą  oraz 
z p ie rw szym  przęsłem  za pom ocą ta k ic h  samych szak li, ja k  szakle 
łączące przęsła , zwane łą czn iko w ym i.

D ru g i ko n ie c  łańcucha  p rzym ocow any  je s t w  ko m o rze  ła ń 
cuchow ej w  ta k i sposób, aby m ożna b y ło  go odczep ić  w  każde j 
c h w ili,  bez w zg lędu  na to , czy ko m o ra  je s t pe łna , czy częściowo 
pusta. N a jlepsze je s t następu jące u rządzen ie : K o n ie c  łańcucha 
p rze w le ka  się p rzez p ie rśc ie ń  na d n ie  k o m o ry  i  łączy się go 
z uchem  p rz y tw ie rd z o n y m  w ysoko na ścianie łu b  na su fic ie  za 
pom ocą haka od rzu tnego , c ienk iego  łańcucha  lu b  l in k i  w łó 
k ie n n e j. Czasem je d n a k  ko n ie c  łańcucha  p rzyszak low any  je s t do 
ucha na dn ie  k o m o ry . Jest to  bardzo n iew ygodne  u rządzen ie . 
Jeś li za jdz ie  p o trzeba  na tychm iastow ego w ypuszczenia  do w ody 
całego łańcucha , n ie  m ożem y od łączyć jego końca  ta k  d ługo, 
p ó k i n ie  w y lu z u je m y  p rze d te m  osta tn iego  przęsła , p rz y g n ia ta 
jącego ucho. P on iew aż na d n ie  k o m o ry  je s t zw yk le  tro ch ę  w o 
dy, szakla je s t za rdzew ia ła  i tru d n o  ją  zdjąć.

G r u b o ś ć , ,  d ł u g o ś ć ,  c i ę ż a r  i  w y t r z y m a ł o ś ć  
ł a ń c u c h a

G rubość* łańcucha  w yraża  się średn icą  p rę ta , z k tó re g o  zo
s ta ły  z rob ione  ogn iw a , w yrażoną  w  m ilim e tra c h  lu b  calach. D łu -
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w ytrzym a ło ść  okreś lone  są

gość, g rubość, c iężar i w y trzym a ło ść  łańcucha  ok re ś la ją  p rze 
p isy  w ładz  a d m in is tra c ji m o rs k ie j lu b  to w a rzys tw  k la s y f ik a c y j
nych : zależą one od w ie lko śc i s ta tku  i  jego ro d za ju . N p . w ed ług  
w ym agań L lo y d ’s R eg is te r o f  S h ip p in g  pa ro w ie c  to w a ro w y  
o d ługośc i oko ło  85 m  m usi m ieć 2 ła ń cu chy  po 220 m  (po 8 
przęse ł) każdy , o g rubośc i 44 m m , obc iążen iu  z ryw a ją cym  (O N)  
76,8 ton , ciężarze każ. -

/•" X  /'■Ndego po 9,3 tony . Na 
żag low cu każdy ła ń 
cuch m usi być o jedno  
przęsło  dłuższy n iż  na 
pa row cu  te j samej 
w ie lko śc i. D o k o tw ic  Rys- 191
zaw oźnych m ożna u ży 
wać l in  s ta low ych , k tó ry c h  grubość 
ty m i sam ym i p rzep isam i.

Ł a ń cu ch y  po z ro b ie n iu  poddaw ane są p ró b o m  na w y trz y m a 
łość. T rz y  ogn iw a* z każdego przęsła  obciąża się do g ra n ic  w y 
trzym a ło śc i, reszta przęsła  poddaw ana jes t obciążen iu  sta tyczne
m u, wynoszącem u ok. 7 0 % **  obciążenia rozryw a jącego . Po do
k o n a n iu  p ró b  sporządza się p ro to k ó ł o d b io rczy , po czym  w yda je  
się św iadectw o zaw iera jące następu jące dane: ro d za j łańcucha, 
nazwę i  s iedzibę zak ładu  w ykonu jącego  p ró b y , d ługość, grubość 
i c iężar łańcucha , ilo ść  szak li i  k rę t l ik ó w , d ługość i szerokość 
ogn iw , w ysokość obciążenia  statycznego i rozryw a jącego , m a rk i 
i n u m e ry  łańcucha , nazwę i  adres p ro d u ce n ta , nazwę i  p o je m 
ność s ta tku . Ś w iadectw o m usi być  p rzechow yw ane na s ta tku .

N ieza leżn ie  od tego każde 
przęs ło  dostarczone na sta
te k  celem  w ym ia n y  m usi 
m ieć oddz ie lne  św iadectw o. 
K ażde przęs ło  je s t ocecho
wane w  ten  sam sposób ja k  
ko tw ic a , a p rócz  tego ma 

Rys. 193 - u w id o czn io n e  obciążenie
roz ryw a jące  i sta tyczne.

A b y  ła tw o  b y ło  s tw ie rd z ić  d ługość wypuszczonego łańcucha
p rzy  m a n e w ro w a n iu  ko tw ic ą , zn a ku je  się o d p o w ie d n io  każde p rzę 
sło. Spośród używ anych  sposobów na jlepszy  jes t nas tępu jący :

* p rz y  k a lib rz e  m n ie jszym  n iż  12 m m  — 5 ogn iw . 
• •  D la  ła ń c u c h a  b e z ro z p ó rk o w e g o  —  50%.
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Na ro z p o rk i każde j p a ry  ogn iw , leżących sym etryczn ie  
w zględem  szak li łączącej dwa przęsła , zak łada  się d ruc iane  
opask i ja k  nas tępu je :

na złączu I  i I I  p rzęsła  —  I  opaska na I  rozpó rce  
”  11 I I  i  H I  it —  2 opask i na I I  „
„  „  I I I  i  I V  „  —  3 „  na I I I
« „  I V  i  V  „  —  4 „  na I V  „

po  czym  po w ta rza  się od począ tku , m ia n o w ic ie : 
na złączu V  i  V I  przęsła  —- 1 opaska na I  rozpó rce  
na złączu V I  i  V I I  przęsła  -i— 2 opask i na I I  rozpó rce  i td .

W skazane jes t, aby ogn iw a  z opaskam i pom alow ane b y ły  na 
b ia ło , ce lem  u ła tw ie n ia  o r ie n ta c ji,  zwłaszcza w  nocy.

Konser wac j a  ł ańcuchów i kot wi c
Ła ń cu ch y  i  k o tw ic e  w ym agają  starannego obchodzen ia  się 

i  ko n se rw a c ji. S zkod liw e  są d la  n ic h  gw a łtow ne  szarpn ięc ia , rz u 
canie ic h  z dużych  w ysokości i os tre  zgięcia łańcucha.

Podczas każdego su rvey ’u  cz te ro le tn ie g o * na leży spuścić je  
na dok , ła ń cu chy  rozciągnąć, oczyścić z b ło ta  i  rd zy  i szczegó
łow o  p rze jrze ć . K ażdą  ro zp ó rkę  p ró b u je  się ręką , czy n ie  je s t 
ob luzow ana łu b  uszkodzona, ogn iw a  i szakle o p u k u je  się m ło t
k ie m , s tw ie rd za ją c  po czystości d źw ięku  czy n ie  są pę kn ię te . 
Szakle ro zb ie ra  się i  spraw dza ic h  stan. N a leży  zw róc ić  uwagę 
na to , czy szakla n ie  ro zw a rła  się, co p o w o du je  z łam an ie  s z p ilk i 
i  w ysun ięc ie  sw orzn ia . Szaklę, sw orzeń, szp ilkę  i  je j o tw ó r oczyś
c ić  na leży z rd zy  i  p rzed  z łożen iem  nasm arow ać oba końce 
sw orzn ia  oraz szp ilkę  b ie lą  o łow ianą  lu b  taw otem .

Po usun ięc iu  uszkodzeń przęsła  łączy się sza ldam i i  łańcuch 
m a lu je  się odp o w ie d n ią  fa rb ą  pa ten tow ą  lu b  gorącą smołą. 
W skazane je s t p rz y  te j o k a z ji p rzy łą czyć  p ie rw sze przęs ło  do 
osta tn iego , a dotychczasow e d rug ie  do k o tw ic y . P ostępu jąc 
w  ten  sposób, zapew n im y ła ń cu cho w i je d n a ko w y  s top ień  zu
życia .

Jeśli s tw ie rd zo n o , że choćby jedno  ogn iw o  s tra c iło  w sku te k  
zużycia  10%  grubośc i, całe przęs ło  na leży zastąp ić now ym . Roz- 
ci4Saj4 c łańcuch  h a ka m i n ie  w o ln o  zaczepiać je  za ro z p o rk i.

K o tw ic ę  na leży oczyścić z rd zy , szczegółowo obe jrzeć  i  p o 
m a low ać fa rb ą  pa te p to w ą  lu b  gorącą sm ołą. K o m o rę  na leży w y 
czyścić z b ło ta  i  rd zy , wysuszyć i  po m a lo w a ć ; w  m o rzu  k lu z y

* S u rve y  je s t to  Insp ekc ja  w yko n yw a n a  przez to w a rzys tw o  k la s y fik a c y jn e .
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w iodące do n ie j muszą być  za k ry te , aby w oda n ie  w lew a ła  się 
do n ie j. W odę na leży usuwać.

A c z k o lw ie k  su rvey  spec ja lny  odbyw a się co 4 la ta  i  w tedy  
o g lędz iny  powyższe są obow iązkow e, wskazane- je s t w yko n yw a ć  
je  co ro k  p rz y  d o ko w an iu , podczas dorocznego su rvey ‘u.

Jeś li podczas m a n e w ró w  łańcuch  narażony b y ł na n ie 
zw yk le  duże naprężen ie , w sku te k  czego zachodzi obawa uszko
dzenia, na leży poddać go p róbom . 0  ta k im  n ie z w y k ły m  n a p rę 
żen iu  o fic e r  obecny p rz y  m anew rze p o w in ie n  zam eldow ać k a p i
tanow i.

T a b e l a  k o t w i c  i  ł a ń c u c h ó w
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szerokością, zaś D  g łębokością  ka d łu ba , w y ra żo n ym i w  m e trach . 
D o w a rto śc i o trzym a n e j z tego w zo ru  doda je  się:
a) d la  w zniesionego p o k ła d u  (szańca, ang. ra ised q u a r te r  deck)  

—  ilo czyn  jego w ysokości p rzez d ługość, w yra żo n y  w  m e
tra ch ,

b) d la  ju tu  ( ru fy ) , w zn ies ien ia  pod  m o s tk ie m  i  dz iobu  —  3/ i  
ilo czyn u  w ysokości p rzez d ługość, w yrażonego w  m e trach ,

c) d la  nadbudów ek  oraz in n y c h  w zn iesień , k tó re  n ie  sięgają 
b u rt, lecz k tó ry c h  d ługość lu b  szerokość je s t w iększa n iż  Vs 
szerokości s ta tku , —- V 2 ilo c z y n u  ich  w ysokości p rzez d łu 
gość, w yrażonego w  m e trach .
O trzym a n y  w  te n  sposób w y n ik  nazyw a się w ska źn ik ie m  w y 

posażen iow ym  i w chodz i do ta b e li poda jące j szczegóły dotyczące 
k o tw ic , łańcuchów  i l in .

Załączone w yże j dane są w yc iąg iem  z ta k ie j ta b lic y .
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H A M U L C E  Ł A Ń C U C H A

W  czasie p o s to ju  na k o tw ic y  na p rą d z ie , fa l i  lu b  p rz y  s il
n ym  w ie trz e  nap rężen ie  i  szarpn ięc ia  łańcucha  m ogą b yć  ta k  
s ilne , że zachodzi obawa uszkodzen ia  w in d y . D o zm nie jszen ia  
obciążen ia  na w in d z ie  służą ham ulce  łańcuchow e. S tosuje się 
ham ulce  sta le (tzn . p rz y tw ie rd z o n e  na stałe do p o k ła d u ) oraz 
przenośne. Te o s ta tn ie  używ a się ró w n ie ż  podczas w yko n yw a n ia  
pew nych  p rac  p rz y  łańcuchu , gdy trzeba  go zaham ować.

H a m u l c e  s t a l e

H a m u le c  na rys. 194 w budow any  je s t w  p o k ła d  m iędzy  w iu - 
dą i  k luzą , p o n iże j łańcucha , k tó r y  o p ie ra  się na n im . H am u lec  
sk łada się z podstaw y, p oduszk i, d źw ig n i i  b ra m k i. Podstaw a 
w budow ana je s t na sta łe do p o k ła d u  i  posiada ró w , po k tó ry m  
przesuw a się łańcuch . B ra m ka , k tó ra  je s t p ła s k o w n ik ie m  zgię
ty m  w  lu k , zapobiega zsun ięc iu  się łańcucha  z ham ulca . P o ś ro d 
k u  podstaw y zn a jd u je  się w g łęb ien ie  w  ksz ta łc ie  ogn iw a , w  k tó 
ry m  um ieszczona jes t ruchom a poduszka ; m ożna ją  podnos ić  
lu b  opuszczać za pom ocą dźw ig n i. P oduszka podn ies iona  w y 
p e łn ia  w g łęb ien ie  i  wówczas łańcuch  sw obodn ie  przesuw a się 
po p o w ie rz c h n i h am u lca ; gdy ją  opuśc im y, jedno  z poz iom o le 
żących ogn iw  opadn ie  we w g łęb ien ie , ham u jąc  łańcuch . A b y  
ogn iw o  n ie  w yskoczy ło  pod  w p ływ e m  szarpn ięc ia , zabezpiecza
m y je  za tyczką , p rz e tk n ię tą  p rzez o tw o ry  w  podstaw ie  b ra m k i.

Poduszkę, w g łęb ien ie  i  u rządzen ie  d źw ig n i na leży często 
sm arow ać i  n ie  dopuśc ić  do zardzew ien ia , w  p rze c iw n ym  w y 
p a d ku  ham ulec n ie  będzie  dz ia ła ł.

H a m u le c  na rys. 195 składa się z podstaw y, dw óch  ra m io n , 
nagw in tow anego w a łu  z k o rb ą  i  b ra m k i. P odstaw a p rz y tw ie rd z o 
na je s t na s ta łe  do p o k ła d u  m iędzy  w in d ą  i  k lu zą  ko tw iczn ą  i  po-

171



HKAMKA

/ATYCZKA

poastawa
DŹWIGNIA

Rys. 194

KlERUNEl?

KOTWICY

: /A ■

br am ka

K IE lg  NEK 
KOTWICY

Rys 196

Rys. 195

SZCZĘKA

zatycaica

'•ODSTAWA

ZAPARK V

Rys. 197

Rys. 198

siada ró w , w  k tó ry m  
przesuw a się łańcuch. 
D w a ruchom e ram iona  
na zaw iasach złączone 
są u gó ry  n a g w in to w a 
nym  w a łem , p rzecho 
dzącym  przez n a k rę t
k i  i  zaopa trzonym  w 
k o rb ę ; obraca jąc k o r 
bą w  o d p o w ie d n im  
k ie ru n k u  m ożna z b l i 
żyć do siebie ram iona  
lu b  o d d a lić . B ra m ka  
w kszta łc ie  zgiętego w 
łu k  p rę ta  łu b  p ła sko 
w n ik a  zapobiega zsu
n ię c iu  się łańcucha. 
A b y  zaham ować ła ń 
cuch, obracam y ko rbę , 
zb liża jąc  do siebie oba 
ram iona , w sku te k  cze
go szczęki stanow iące 
do lną  ich  część ściska
ją  ogn iw o .

Hamulec należy czę
sto smarować, zwłasz
cza zawiasy, nagwin
towany wał oraz na
krętki, przez które 
przechodzi wał.

H am u lec  na rv«. 196 
sk łada się z podstaw y 
i za tyczk i. Podstaw a 
posiada rów , w  k tó ry m  
przesuw a się łańcuch 
i  z b o kó w  ogran iczona 
je s t ścianam i. Za tycz- 
ka  spoczywa w  w yc ię 
ciach  ścian, skąd w y j
m u je m y  ją  podczas Iu- 
zow an ia  łu b  w yb ie ra 
n ia  łańcucha. Łańcuch
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h am u jem y w te d y , gdy ogn iw o  leżące poz iom o zna jdz ie  się pod 
w yc ięc iem  ścian; w k ła d a m y  wówczas za tyczkę, k tó ra , p rzyc is 
kana sąsiednim  ogn iw em  s to jącym  p io n ow o , w chodz i pod  zęby 
w yc ięć i  n ie  pozw ala  ła ń cu cho w i luzow ać się. P rz y  w yb ie ra n iu  
ogn iw o  p ionow e  w ypycha  za tyczkę  spod zębów w ycięć.

H a m u le c  ten  je s t p ro s ty  w  użyc iu , n ie  rdzew ie je  i  n ie  zacina 
się ja k  ham ulec na rys. 194 i  195. N ie  w ym aga on sm arow ania.

N a rys. 197 w id z im y  ham ulec sam oczynny; składa się on 
z podstaw y i  ru ch o m e j zapadk i. Podstaw a posiada ró w , w  k tó 
ry m  przesuw a się łańcuch , i  z bo kó w  ogran iczona je s t ścianam i. 
Zapadka spoczywa w  w yc ięc iach  ścian i  może się p o d n o s ić  lub  
opuszczać, obraca jąc się na osi. P rz y  w y b ie ra n iu  łańcucha  ka ż 
de p ionow e  ogn iw o  p odnos i zapadkę, k tó ra  opada sw ym  cięża
rem  nad każdym  ogn iw em  poz iom ym . G dyby łańcuch  ruszy ł 
w  p rze c iw n ym  k ie ru n k u , na jb liższe  p ionow e  ogn iw o  oprze  się
0 zapadkę i  za trzym a  łańcuch . N a ty m  w łaśn ie  po lega samo
czynna akc ja  ham ulca , k tó ra  posiada don ios łe  znaczenie p rzy  
o d ry w a n iu  k o tw ic y  od dna na fa l i ;  gdy w in d a  narażona jes t na 
szarpn ięc ia , ham u lec au tom atyczn ie  p rz y jm u je  na siebie część 
szarpn ięć. P rzy  lu zo w a n iu  zapadkę podnos i się, aby n ie  zacze
p ia ła  o łańcuch  i  n ie  ham ow ała  go. . . . .

H am u lec  ten d z ię k i p ro s te j k o n s tru k c ji n ie  zacina się i kon
serw acja jego jes t ba rdzo  ła tw a .

H a m u le c  na rys, 198 stosuje się na bardzo m a łych  s ta tkach 
do ham ow an ia  c ienk iego  łańcucha. Składa się on z podstaw y 
p rz y tw ie rd z o n e j do p o k ła d u  oraz z w alca osadzonego ekscen
try c z n ie ' na osi i  zaopatrzonego w  dźw ign ię . W  podstaw ie  znaj 
d u je  się ró w , w  k tó r y m  przesuw a się ła ń cu ch ; p o dobny  rów  
zna jdu je  się na w a lcu , k tó r y  osadzony jest nad łańcuchem . Gdy 
dźw ign ia  sk ie row ana  je s t w  s tronę  k lu z y  (na rys. 198 w  p raw o), 
w alec n ie  p rzy lega  do podstaw y (w sku te k  ekscen trycznośc i osi)
1 łańcuch  może przesuw ać się sw obodnie . Jeś li d źw ign ię  s k ie ru 
je m y  w  s tronę  w in d y  (w  lew o), w alec d o tk n ie  podstaw y i  zaha
m u je  łańcuch. Im  w iększe będzie  nap rężen ie  łańcucha , tym  
m o cn ie j p rzyc iska ć  go będzie  walec.

U żyw ane są ró w n ie ż  in n e  rodza je  ham u lców  sta łych , lecz 
na s ta tkach  h a n d lo w ych  rzadko  się je  spo tyka .

N a m o rzu  ham ulce  p o w in n y  b yć  w łączone, zaś podczas m a
n e w ró w  w  p o rta ch , kana łach , rzekach  i  fa rw a te ra ch  —  w y łą 

czone.

173



H a m u l c e  p r z e n o ś n e
H am u lce  przenośne zakłada się w  d o d a tku  do s ta łych , gdy 

łańcuch  na rażony je s t na duże szarpn ięc ia  lu b  naprężen ia , ja k  
ró w n ie ż  podczas w yko n yw a n ia  pew nych  p rac  p rz y  n im . Z ak łada  
się je  zw yk le  m iędzy k lu zą  ko tw iczn ą  a ham ulcem  sta łym .

Rys. 199

Jeden z h a m u lców  p rzenośnych  pokazany je s t na rys. 199. 
Jego p ra w y  ko n ie c  szak lu je  się do ucha w  p o k ła dz ie , zaś hak

o d rz u tn y , zn a jd u ją cy  się na 
d ru g im  końcu , zakłada się na 
ogn iw o  łańcucha  ko tw icznego  
w ten  sposób, aby hak  o tacza ł 
całe og n iw o ; n ie  na leży p rze 
ty k a ć  go przez środek ogniw a.

Łańcuch  ham ulca  sk łada  się 
czasem z dw óch  części, p o łą 
czonych ściągaczem g w in to 
w ym , k tó r y  u m o ż liw ia  ściąg
n ięc ie  ham ulca  na sztyw no. 
H am u lec  posiada często lin ę  
sta low ą zam iast łańcucha.

In n y  ro d za j ham u lca  sk ła 
da się z o d c in ka  l in y  s ta low e j 
lu b  łańcucha, p rzy tw ie rd zo n e g o  
je d n ym  końcem  do ucha lub  
p a ch o łka  w  p o k ła d z ie  i  za
opa trzonego  na d ru g im  końcu  
w  ściągacz g w in to w y  i  z w y k ły  
hak. H a k  zaczepia się za o g n i
w o (lecz n ig d y  za ro z p ó rk ę !) 

i  ham u lec ściąga się ściągaczem g w in to w y m . H a k .b y w a  czasem 
p o d w ó jn y , tzn . składa się z d w ó c łi ró w no leg le  do s ieb ie  leżących 
haków , i  wówczas zaczepia się go w  sposób pokazany  na rys. 200

HAK
PODWÓJNY.,

Ry«. 200

HAK
PODWÓJNY
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U żyw any  jes t ró w n ie ż  ham ulec sk łada jący  się z o d c in ka  lin y  
s ta low e j lu b  łańcucha, zakończonego z je d n e j s tro n y  szaklą lub  
h a k iem , z d ru g ie j zaś ściągaczem g w in to w ym . L in ę  (lub  łańcuch) 
p rze w le ka  się przez ogn iw o  (lecz n ie  za ro zp ó rkę ) lu b  szaklę 
łańcucha  ko tw icznego , oba końce  ham ulca  p rz y tw ie rd z a  się do 
p o k ła d u  i  ham u lec obciąga się sztyw no ściągaczem ; lin a  (lub  
łańcuch) ham ulca  zgina się w  ogn iw ie  pod  ką te m  o ko ło  4 0 °.

S tosuje się ró w n ie ż  ham ulec zak ładany  nad k luzą  ko tw iczn ą  
(p o r. rys. 201). Jest to  m ocna sta low a be lka , leżąca poz iom o nad 
k luzą  i  w spa rta  na je j k ra w ę d z ia ch , z o tw o re m , p rzez k tó rv  
p rzechodz i p io n ow o  n a g w in to w a n y  p rę t, zakończony na dole 
h a k ie m ; na p rę t nakręca  się z g ó ry  n a k rę tk ę  z dw om a ra m io 
nam i. H a k  zaczepia się za szaklę lu b  ogn iw o  łańcucha i  ściąga 
się z g ó ry  n a k rę tk ą .

P ró cz  tego is tn ie ją  inne  rodza je  ham u lców  przenośnych.
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W IN D Y  K O T W IC Z N E *

U w a g i  o g ó l n e

W in d a  ko tw iczn a  spe łn ia  dw a zadania. P ie rw szym  z n ic li 
je s t m a n ip u lo w a n ie  dw iem a k o tw ic a m i jednocześnie  lu b  każdą 
z osobna, m ia n o w ic ie  rzucan ie  i  podnoszenie  k o tw ic  oraz o d p o 
w ie d n ie  regu low an ie  d ługośc i w ypuszczonego łańcucha. D ru g im  
zadan iem  w in d y  je s t je j u ży te k  do p o rto w y c h  m anew rów  cum o
w an ia , odcum ow an ia  i p rzec iągan ia  s ta tku , m ia n o w ic ie  do w y 
b ie ra n ia  cum .

[W in d a  ko tw iczn a  p o w in n a  podn ieść c iężar ró w n y  6 -k ro t- 
nem u c ię ża ro w i je d n e j k o tw ic y . W in d a  m usi być  zdo lna  do wy- 
c iągn ięc ia  je d n e j k o tw ic y  w raz z je d n y m  łańcuchem , p o ko n u ją c  
p rz y  ty m  ta rc ie  na k lu z ie , ham u lcu  i  w in d z ie , k tó re  w ynos i 
o ko ło  V 3 c iężaru  k o tw ic y  i  zw isającego za b u rtą  łańcucha . P rzy  
o d ry w a n iu  k o tw ic y  od  dna w in d a  m usi pokonać  ponad to  o p ó r 
zakopane j k o tw ic y , ró w n y  m n ie j w ięce j p o d w ó jn e m u  c ięża row i 
k o tw ic y . P on iew aż s ta te k  n ie  sta je n ig d y  na g łębokośc i w ię k 
szej n iż  p o ło w a  d ługośc i jednego  łańcucha , dobrze  u trzym a n a  
w in d a  p o w in n a  pokonać  ta k ie  obciążenie , ty m  b a rd z ie j że k o t 
w ica  i  łańcuch  tracą  w  w odzie  o ko ło  c iężaru .

W in d a  jio w in n a  w ciągać k o tw ic ę  i  ła ń c u c łi z szybkością o k o 
ło  12 m  na m in u tę , a w  c h w il i  o d ryw a n ia  k o tw ic y  —  z szybkoś
cią oko ło  6 m  na m in u tę .

W
P rzyb liżo n a  m oc w in d y  —  ~Jqq (k o n i m ech .), p rz y  czym  I ł  

oznacza c iężar k o tw ic y  w  k ilo g ra m a c h .]

* , n p racow a ł Jan  S tępień. Przed zapoznaniem  sie z treśc ią  n in ie jszego  
ro zdz ia łu  na leży p rzeczytać ro zdz ia ł o w in d a ch  ła d u n k o w y c h  w  cz. I I  
po d ręczn ika .
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K ażda w in d a  ko tw iczn a , n ieza leżn ie  od ro d za ju  s iln ik a  na
pędowego i  jego p rz e k ła d n i, posiada g łów ny  w a l roboczy , na 
k tó ry m  osadzone są bębny łańcuchow e. P odany  n iże j opis k o n 
s tru k c ji tego w a łu  w raz  z jego obsługą do tyczy  w szys tk ich  ro 
dza jów  w in d  ko tw iczn ych .

D łu g i w a ł roboczy  (po r. rys. 202a, 202b), b iegnący w  p o 
p rz e k  w in d y , u ło żo ny  jes t na rozs taw nych  ram ach  A  w  dw óch 
łożyskach , w  k tó ry c h  się obraca. P o ś ro d ku  w a łu  zn a jd u ją  się 
2 duże k o ła  zębate B , zak lin o w a n e  na w a le  i  stanow iące część 
p rz e k ła d n i zębate j, łączącej w a ł roboczy  z s iln ik ie m  napędo
w ym . Z lew e j i  p ra w e j s tro n y  ty c h  k ó ł zęba tych  osadzone są na 
wale 2 bębny C, p rzez k tó re  p rzechodzą ła ń cu chy  ko tw iczn e  
obu k o tw ic .

Bęben łańcuchow y je s t ta k  zbudow any, że zapobiega ślizga
n iu  się po n im  łańcucha. N a obw odzie  bębna zn a jd u ją  się bo
w iem  ró w n o m ie rn ie  rozm ieszczone w g łę b ie n ia , zwane gn iazda
m i. Ż ebra  oddz ie la jące  jedno  gn iazdo od d rug iego  posiadają  
p o ś ro d ku  ro w k i. Ła ń cu ch  u k ła d a  się na bębn ie  w  te n  sposób, 
że poz iom e ogn iw a  w chodzą w  gniazda, a leżące m iędzy  n im i 
ogn iw a  p io n ow e  w chodzą w  ro w k i. W  czasie o b ro tó w  bębna 
żebra zaczepiają o ogn iw a poz iom e i  w  te n  sposób poc iąga ją  
łańcuch .

Łańcuch  z k lu z y  k o tw ic z n e j w chodz i na bęben i  z d ru g ie j 
jego s tro n y  opada w łasnym  ciężarem  p io n ow o  do k o m o ry  ła ń 
cuchow ej p rzez k lu zę  D , zwaną kom oroW ą i  leżącą w  podstaw ie  
w in d y  pod  bębnem . N a w yp a d ek  zacięcia się o g n iw  w  gn iazdach 
bębna podczas podnoszenia  k o tw ic y , co g ro z i w yp ch n ię c ie m  
łańcucha pod  bębnem  w  k ie ru n k u  k lu z y  k o tw ic z n e j i  uszkodze
n iem  go, p rz y  k ra w ę d z i k lu z y  k o m o ro w e j pod  bębnem  od s tro 
n y  dz iobu  p rzym o co w a n y  je s t p o ch y lo n y  p ła s k o w n ik , zw any p a l
cem lu b  odpychaczem , k tó r y  odpycha  ogn iw a  od bębna i  k ie ru je  
je  do k o m o ry  łańcuchow e j. W in d a  na rys. 202a oraz 202b palca 
tak iego n ie  posiada.

Bęben ła ń cuchow y Osadzony je s t luźno  na w a le  roboczym , 
d z ię k i czem u m oże się na n im  sw obodn ie  obracać. O d s trony  
ko ła  zębatego B bęben posiada w ystępy  k ło w e  E, k tó ry m  od 
p o w iada ją  w g łę b ie n ia  na k o le  zębatym , z a k lin o w a n ym  na w ale. 
P rz y  pom ocy u rządzeń  o ró żn e j k o n s tru k c ji (np. u rządzen ia  F, 
opisanego w  rozdz ia le  o w indach  pa row ych ) każdy  bęben może 
być  w łączony lu b  w y łączony z zazębień swego k o ła  zębatego. 
N a  rys. 202a oraz 202b jeden  bęben jes t w łączony, d ru g i zaś 
w y łączony. T o  sprzężenie m ożna u sku teczn ić  d la  obu bębnów  
jednocześn ie  lu b  d la  każdego z osobna, za leżn ie  od p o trze b y .

12 Wiedza okrętowa
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Rys. 202b

tak iego  ham ow an ia  bębna łańcuchow ego zachodzi podczas w y 
b ie ra n ia  cum  lu b  gdy chodz i o za trzym an ie  luzow anego ła ń cu 
cha, czy też zw o ln ie n ie  szybkości jego spadania.

K a żd y  bęben ła ń cu cho w y  posiada na zew nę trznym  końcu
ham ulec c ie rn y , k tó re g o  opask i G zaciska się w o ko ło  bębna 
p rz y  pom ocy rą c z k i H , m a n e w ru ją ce j u rządzen iem  śrubow o- 
d żw ig n io w ym  I ,  u n ie ru ch a m ia ją c  w  ten  sposób bęben. P o trzeba

Rys. 202a
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N a m n ie jszych  w in d a ch  na ty m  sam ym  w a le  roboczym , m ia 
n o w ic ie  na jego końcach  zew ną trz  ra m  w in d y , osadzone są na 
stale szpule do lin . N ie k ie d y  szpule te (K ) um ieszczone są na 
p rze d łu żo n ych  końcach  pośredn iego w a łu  p rz e k ła d n i zębate j 
(L ), zwanego w a łem  szpu low ym . Szpule obraca ją  się zawsze, gdy 
bęben ła ń cuchow y je s t w  ru ch u . D la tego  podczas m anew row a
n ia  łańcuchem  na szpulach n ie  p o w in n o  być  l in ,  a p rz y n a jm n ie j 
l in y  p o w in n y  m ieć m ożność ś lizgan ia  się na szpulach. K ie d y  
n a to m ia s t zam ie rzam y użyć w in d ę  do w yb ie ra n ia  cum , ko n ie cz 
ne je s t up rze d n ie  w y łączen ie  i  zaham ow anie  bębnów  ła ń cu cho 
w ych . W  p rze c iw n ym  w yp a d ku  bęben ruszy i  poc iągn ie  z sobą 
łańcuch. Z aham ow an ie  p o w in n o  nas tąp ić  p rzed  w yłączen iem , 
inacze j bęben zacznie się obracać pod  w p ływ e m  c iężaru  k o tw i
cy, k tó ra  spadnie  do w ody.

C elem  rzucen ia  k o tw ic y  
na leży w p ie rw  w y łączyć  bę
ben, a po te m  z lu źn ić  ham u
lec. K o tw ic a  c iężarem  sw oim  
spadnie , pociąga jąc za sobą 
łańcuch  i  u ru ch a m ia ją c  bę
ben. D la  za trzym an ia  ła ń 
cucha w ysta rcza  zacisnąć 
ham u lec ; u ru ch a m ia n ie  s il
n ik a  je s t zbyteczne. Chcąc 
je d n a k  opuszczać k o tw ic ę  
lu b  łańcuch  p o w o li, należy 
w łączyć s i ln ik  oraz bęben 
i  z lu źn ić  ham ulec, podobn ie  
la k  p rz y  podnoszen iu .

P rz y  użyc iu  w in d y  d la  m anew row an ia  jedną  k o tw ic ą  trzeba 
bęben ła ń cuchow y d ru g ie j w p ie rw  zaham ow ać, a p o te m  w y łą 
czyć.

W in d a  posiada zw yk le  urządzen ie  do ręcznego podnoszenia 
k o tw ic y  w  w yp a d ku  uszkodzen ia  s iln ik a  lu b  b ra k u  e n e rg ii na
pędow e j. Jedno z ta k ic h  urządzeń w id z im y  na rys. 202a oraz 
202b. Podnosząc i  opuszczając na p rze m ia n  dźw ign ię  W , o b ra 
cam y duże k o ło  zębate U  na w a le  szpu low ym  za p ośredn ic tw em  
za padk i Z . R uch  tego k o ła  p rzenos i się na w a ł roboczy  i  obraca 
bęben łańcuchow y. O czyw iśc ie  podnoszenie  k o tw ic y  w  te n  spo
sób je s t ba rdzo  pow o lue . Is tn ie ją  ró w n ie ż  inne  rodza je  tych  
urządzeń, o p a rte  je d n a k  na podo b n e j zasadzie.

Obsługa i  konse rw ac ja  w in d  k o tw ic z n y c h  p o w in n y  być  b a r
dzo s ta ranne  i  tro s k liw e . W  szczególności dbać na leży o częste

C
Rys. 203
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sm arow anie  try b ó w , g w in tó w  i  in n y c h  ru ch o m ych  części i  n ie  
dopuścić do ich  rdzew ien ia . O bow iązk iem  o fic e ró w , zarów no 
p o k ła d o w ych  ja k  i  m aszynow ych, je s t częste sp raw dzan ie  sta
n u  w in d . W sze lk ie  zauważone b ra k i w in n y  być n iezw łoczn ie  
usun ię te .

W  zależności od ro d za ju  napędu  w in d y  ko tw iczn e  p o dz ie 
l ić  m ożna na: ręczne, parow e, m o to ro w e , e le k tryczn e , h y d ra 
u liczn e  i h yd ra u liczn o -e le k tryczn e .

P rz y  om a w ia n iu  s iln ik ó w  poszczególnych g rup  p o d k re ś li
m y ty lk o  te  szczegóły, k tó re  stanow ią  o d ch y len ia  i  różn ice  
w  s tosunku  do s iln ik ó w  w in d  ła d u n ko w ych  i  k tó re  z tego p o 
w odu n ie  zosta ły  opisane w  cz. 2 po d rę czn ika .

W i n d y r ę c z n e

Ręczne w in d y  ko tw iczn e  ins ta low ane  są na m a łych  żag low 
cach, s ta tka ch  p o rto w y c h , ja ch ta ch  i tp .

Rys. 203 p o kazu je  taką  w indę . Za po śre d n ic tw e m  dw óch 
ręcznych  k o rb  (A ) nada je  się o b ro ty  m a łem u k o łu  zębatem u B , 
osadzonem u na osi k o rb o w e j. K o ło  to  zazębia się z dużym  k o 
le n i zębatym  C, za k lin o w a n ym  na w a le  roboczym . D o dużego 
ko ła  p rzym ocow any  je s t s iln y  ham ulec c ie rn y  D . B ębny ła ń 
cuchow e (E) um ieszczone są na w a le  roboczym . W in d a  p o ka 
zana na ry s u n k u  n ie  posiada szpul lin o w y c h , je d n a k  w ie le  w in d  
tego ty p u  posiada je .

W i n d y  p a r o w e

P arow e w in d y  ko tw iczn e  m ają  szerok ie  zastosowanie na 
w szys tk ich  p ra w ie  pa row cach  oraz na żaglowcach i  m o to ro w 
cach w yposażonych w  k o t ły  parow e.

W in d ę  ta ką  w id z im y  na rys. 202a i  202b. Je j d w u c y lin d ro - 
w y  s i ln ik  p a ro w y  ty m  ró ż n i się od s iln ik a  w in d y  ła d u n ko w e j, 
że suw ak i dające ro zd z ia ł p a ry  do c y lin d ró w  n ie  są p łask ie , 
lecz o k rąg łe , o raz że d la  uzyskan ia  zm iany  k ie ru n k u  b iegu  n ie  
ma tu ta j u rządzen ia  ku lisow ego  S tephensona z dw om a m im o- 
ś ro d a m i; każdy  suw ak poruszany je s t je d n ym  m im ośrodem  dla 
o b ro tó w  w  o bydw ie  s trony . Zm ianę  k ie ru n k u  o b ro tó w  uzy
sku je  się za po ś re d n ic tw e m  doda tkow ego , trzec iego  suwaka, 
um ieszczonego w  sam ym  ś ro d ku  ko m o ry  suw akow e j. Jest to  
suw ak p ła s k i i  nosi nazwę suw aka na iyro tczego.

L u s tro , c z y li p o w ie rzch n ia , po k tó re j suw ak n a w ro tczy  
przesuw a się, posiada 3 okna ka n a łow e : 2 zew nętrzne  w ąskie, 
z k tó ry c h  jedno  p ro w a d z i do p rze s trze n i og ran iczonych  we-
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W nętrznym i k ra w ę d z ia m i o k rą g ły c h  suw aków  rozdz ie lczych , 
a d rug ie  do zew nę trznych  p rze s trze n i po ohu s tronach  ty c h  su
w a kó w ; trzec ie , szerokie  okno  środkow e  łączy się kana łem  
z ru rą  w ydechow ą M . D o k o m o ry , w  k tó re j zn a jd u je  się suwak, 
naw ro tczy , dop row adzona  je s t ru ra  N , dostarcza jąca świeżą 
parę . W  ten  sposób p rzes trzeń  od s tro n y  zew nę trzne j tego su
w aka w yp e łn io n a  je s t parą  o c iśn ie n iu  roboczym , a p rzes trzeń  
od w nę trza  suw aka po łączona je s t stale z p rzew odem  p a ry  od 
lo to w e j o n ie w ie lk im  c iśn ien iu . W  ś ro d ko w ym  sw ym  po łoże 
n iu  suw ak n a w ro tczy  zakryw a  sobą oba okna zew nętrzne , n ie  
dopuszczając p a ry  do suw aków  rozdz ie lczych , i  w in d a  je s t u n ie 
ruchom iona . P rz y  p rzesun ięc iu  suwaka naw ro tczego  w  ty ł  
p rze d n ie  okno  o tw ie ra  się i  świeża pa ra  z k o m o ry  suw ako
w e j w chodz i n im  i  jego ka n a ła m i do p rze s trze n i m iędzy  w e
w n ę trz n y m i k ra w ę d z ia m i obu o k rą g łych  suw aków  rozdz ie lczych . 
D ru g ie , ty ln e  zew nętrzne  okno  pod  suw akiem  n a w ro tczym  
o trz y m u je  po łączen ie  p rzez w yd rążen ie  suwaka ze ś rodkow ym  
oknem  ka n a łu  w y lo tow ego , c z y li p rzes trzen ie  na zew ną trz  su
w aków  rozdz ie lczych  o trz y m u ją  po łączen ie  z o d lo te m  pa ry . 
W  te n  sposób, k ie d y  w ew nę trzne  k ra w ę d z ie  suw aków  o k rą g 
ły ch  ro zd z ie la ją  w lo t p a ry  do c y lin d ró w , a zew nętrzne  w y lo t 
p a ry  z c y lin d ró w , w in d a  o trz y m u je  o b ro ty , np . nap rzód . K ie 
dy z k o le i p rzesun iem y suw ak n a w ro tczy  w  p rzec iw ne  sk ra jne  
po łożen ie  ta k , że z p rzes trzen ią  św ieżej p a ry  po łączy się okno 
ty ln e  lu s tra  suwaka naw ro tczego , a okno  p rze d n ie  po łączy się 
z w y lo te m  p a ry , c zy li k ie d y  k ie ru n e k  d o p ły w u  i  o d p ły w u  p a ry  
o d w ró c i się w  ten  sposób, że do zew nę trznych  p rze s trze n i su
w a kó w  rozdz ie lczych  d o p ływ a ć  będzie  św ieża para , a z w e
w n ę trzn ych  p rze s trze n i pa ra  o d lo to w a  odchodz ić  będzie do 
ru ry  o d lo to w e j —  w te d y  zew nętrzne  k ra w ę d z ie  suw aków  ro z 
dz ie lać będą w lo t p a ry  do c y lin d ró w , w ew nę trzne  na tom ias t 
w y lo t p a ry  z c y lin d ró w . T a k i od w ró co n y  ro zd z ia ł p a ry  przez 
suw ak i rozdz ie lcze  nada w in d z ie  b ieg wstecz.

Suw ak n a w ro tczy  przesuw a się za pom ocą u rządzen ia  m im o- 
środow ego, zaczepiającego o w ys tępy  na g rzb iec ie  suwaka. Od 
tego m im o śro d u  w yp ro w a d zo n y  je s t na zew nątrz  p rzez d ław - 
n icę w  p o k ry w ie  k o m o ry  suw akow e j d łu g i trz o n , zakończony 
p o d w ó jn ą  rączką 0 .  Jest ona w idoczna  na rysu n ku  p o ś rodku , 
z p rzo d u  w in d y . P oprzeczna pozyc ja  rą czk i, ja ka  pokazana je s t 
na rysu n ku , s taw ia suw ak n a w ro tczy  w  ś rodkow e po łożen ie , 
c z y li ham u je  w indę . U s taw ien ie  je j w zd łuż  p ó ło b ro te m  w  p raw o  
da b ieg w  jedną  s tronę , zaś w zd łuż  p ó ło b ro te m  w  lew o da bieg 
w  p rzec iw ną  stronę.
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Zasadniczo n ie  p o w in n o  się ham ow ać w in d y  suw akiem  na- 
w ro tczym , ze w zg lędu  na tro skę  o u trzym a n ie  go w  d o b rym  
stan ie , lecz p rz y  pom ocy zaw oru  w lo tow ego . Z a w ó r te n  na r y 
sunku  n ie  je s t pokazany. Jest on p rzym ocow any  do k o łn ie rz a  
p a ro w e j ru ry  w lo to w e j N , z p rzo d u  k o m o ry  suw akow ej. R ó w 
nież n ie  p o w in n o  się p rze rzucać  suw ak n a w ro tczy  z jednego 
po łożen ia  skra jnego  w  d rug ie  d la  zm iany  b iegu, k ie d y  suwak 
ten  p rzyc iska n y  je s t p e łn ym  c iśn ien iem  roboczym  p a ry  do swe
go lu s tra . D la  uzyskan ia  zm iany  b iegu, na leży p rze d te m  zam 
knąć zaw ór w lo to w y  p a ry . G w a łtow ne  p rze rzucen ie  suwaka m o
że spow odow ać uszkodzen ie  w  m im ośrodz ie  tego suwaka. W  w y 
pa d ku  nag łe j p o trze b y , gdy n ie  ma czasu na zam kn ięc ie  zaw oru  
w lo tow ego , m ożna w yko n a ć  ta k ie  p rze rzucen ie  z jednego p e ł
nego b iegu  na d ru g i, jednakże  sp o ko jn ie , p o w o li i  bez sza rpn ię 
cia.

W in d a  p ra cu je  w  nas tępu jący  sposób:
R uch  t ło k a  p rzenos i się za po ś re d n ic tw e m  trz o n u  tło ko w e go , 

krzyżuJca i k o rb o w o d u  P na k o rb ę  Q, osadzoną na w a le  k o rb o 
w ym  R, i w p row adza  te n  w a ł w  ru c h  o b ro to w y . Na w a le  k o r 
bow ym  w id z ’ m y znane nam  ju ż  m im o ś ro d y  S, a m iędzy  n im i 
k o ło  zębate T , k tó re  obraca z k o le i w iększe k o ło  zębate U  na 
w a le  szpu low ym  L , w p ro w a d za ją c  w a ł ten  w  ru ch  o b ro to w y . 
N a n im  osadzone są 2 ko ła  zębate V , k tó re  obraca ją  2 ko la  
zębate w iększe B , osadzone na w a le  roboczym . Jeśli bębny ła ń 
cuchow e, zna jdu jące  się na ty m  sam ym  w a le , są w łączone, to  
obraca ją  się w raz  z k o ła m i zęba tym i B  i  pb rusza ia  łańcuchy.

D w ie  rą c z k i obraca jące nagw in tow ane  w a łk i F , po łączone 
z u rządzen iem  d źw ig n io w ym , służą do w łączan ia  lu b  w yłączan ia  
bębnów  łańcuchow ych . P rz y  w in d z ie  te j w łączen ie  po lega na 
p rzesun ięc iu  k o ła  zębatego B  w zd łu ż  w a łu  i  zaczep ien iu  jego 
w ystępów  k ło w y c h  o w ys tępy  E  na bębn ie . W yłączen ie  po leca  na 
c o fn ię c iu  k o ła  zębatego B  na daw ne m iejsce. P rz y  n ie k tó ry c h  
w in d a ch  n ie  k o ło  zębate, lecz bęben łań cu cho w y  przesuw a się 
w zd łuż  w a łu . B yw a ją  ró w n ie ż  i  inne  urządzenia .

W id z im y  zatem , że po  o tw a rc iu  p a ry  obracać się będą: w a ł 
k o rb o w y , w a ł szpu low y w raz  ze szpu lam i i  w a ł roboczy , n a to 
m ias t bębny łańcuchow e  ty lk o  w te d y , gdy są w łączone.

P rz y  n ie k tó ry c h  w in d a ch  m ożna roz łączyć  sprzężenie k ó ł 
zębatych na w a le  szpu low ym , d z ię k i czem u szpule n ie  będą się 
ob raca ły . R ów n ież  m ożna roz łączyć  sprzężenie k ó ł zębatych na 
w a łach  szpu low ym  i  k o rb o w y m  i  wówczas szpule i  w a ł roboczy 
są n ie ruchom e . M a to  don ios łe  znaczenie p rz y  od s ta w ian iu  w in d  
podczas m rozów , ce lem  zapob ieżen ia  zam arzan iu  w ody w  c y lin 
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drach  i  ru ra ch . U ru ch a m ia m y  wówczas ty lk o  w a ł k o rb o w y , da
jąc  m u szybkie  o b ro ty , o tw ie ra m y  w szys tk ie  k ra n y  od w a dn ia 
jące p rz y  cy lin d ra c h , suw akach i  ru ro c ią g u  na p o k ła dz ie  i  w ó w 
czas zam ykam y g łó w n y  zaw ór p a ry  do ru ro c ią g u , po łożony  
zw yk le  w  k o t ło w n i lu b  w  p o b liżu  n ie j. G dy para  u jd z ie  przez 
k ra n y , t ło k i  za trzym a ją  się same, a w oda z resz tek  s k ro p lo n e j 
p a ry  w y jd z ie  z c y lin d ró w  i  ru ro c ią g u .

P rzed  użyc iem  pa ro w e j w in d y  k o tw ic z n e j na leży p rzegrzać 
je j c y lin d ry , podobn ie  ja k  p rz y  w in d z ie  ła d o w n icze j. N a jp rzó d  
na leży o tw o rzyć  odw adn ia jące  k ra n y  c y lin d ró w  i  suw aków , 
p rzepuścić p rzez n ie  w odę i  s topn iow o , p o w o li u ru c h o m ić  w in 
dę. O czyw iśc ie  bębny łańcuchow e  muszą b yć  wówczas w y łą 
czone i  zaham owane.

P arę  o d lo to w ą  z w in d  odprow adza  się czasem k ró tk ą  ru rą  
za b u rtę  w  p o w ie trze , na jczęście j je d n a k  pow raca  ona ru rą  o d lo 
tow ą do s ta c ji p rze łą czn iko w e j na ko n d e n sa to r lu b  w  a tm osfe rę  
w  m aszynow n i. Po d rodze  do ru ry  te j do łączają  się odga łęzien ia  
ru r  o d lo to w y c h  z w in d  ła d o w n iczych . B a rdzo  często tuż  p rz y  
w in d z ie  k o tw ic z n e j od ru ry  w y lo to w e j odp row adza jące j pa rę  
do m aszynow n i odchodz i odga łęz ien ie , oddz ie lone  spec ja lnym  
zaw orem , p row adzące za b u rtę  w  p o w ie trze . W y lo t p a ry  z w in 
dy prze łącza się na tę  ru rę  w te d y , k ie d y  z p o w odu  p ra cy  w in d  
ła d o w n iczych  pow sta je  we w sp ó ln e j ru rze  o d lo to w e j zb y t w ie l
k ie  p o dc iśn ien ie  i  w in d a  k o tw ic z n a  n ie  jes t zdo lna  do na leży
tego w yko n a n ia  swej p racy .

W i n d y  m o t o r o w e
M o to ro w e  w in d y  k o tw ic z n e  z je d n o c y lin d ro w y m  m o to re m  

dw usuw ow ym  stosowane są na żaglowcach i m a łych  m o to ro w 

cach.
N a rys. 204 w id z im y  je 

den ro d za j w in d  m o to ro 
w ych . M o to r  u s ta w io ny  jest 
z p rzo d u  w in d y , w  lew ym  
rogu  i  ró w n o le g le  do w a łu  
roboczego. P op rzez  po łącze
n ie  zębatych k ó ł s tożkow ych  
i  p rz e k ła d n ię  zm iany  b ie 
gów, zaw a rtych  w  szczelnej
skrzynce  (w idoczne j na p ie r . Rys 204
w szym  p la n ie  rysu n ku ), m o 
to r  napędza ś lim a k , a p rzez n iego k o ło  ś lim akow e , zak linow ane  
na w a le  roboczym , da je  o b ro ty  tem u  w a ło w i. K o ła  zębate stoż-
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kow e, p rze k ła d n ia  zm iany  b iegów , ś lim a k  i  k o ło  ś lim akow e  p ra 
cu ją  w  za m kn ię tych  k a r ie ra c h , w y p e łn io n y c h  o liw ą  i  obsługa 
ic h  n ie  w ym aga w iększego tru d u .

Is tn ie ją  ró w n ie ż  inne  od m ia n y  m o to ro w y c h  w in d  k o tw ic z 
nych .

W i n d y  e l e k t r y c z n e
E le k try c z n e  w in d y  ko tw iczn e  spo tyka  się na w iększych  m o 

to row cach  i  na s ta tkach  pasażerskich.
U rządzen ie  tych  w in d  może być różnego ro d za ju . Jedno z 

n ich  pokazane je s t na rys. 205 i  206. Jest to  w in d a  o je d n ym
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s iln ik u  e le k try c z n y m  (A ), u s ta w io n ym  p o ś ro d k u , z p rz o d u  
w in d y . Oś s iln ik a  leży w  p łaszczyźn ie  p ro s to p a d łe j do osi w a 
łu  roboczego. P rz e k ła d n ia  zębata m ieści się w  ka rte rz e  B  i 
sk łada się ze ś lim aka  osadzonego na osi s iln ik a  oraz z ko ła  ś li
m akow ego, osadzonego na k ró tk im  w ale pośredn im  C. N a w ale 
ty m  leży m ałe k o ło  zębate D , porusza jące duże k o ło  zębate E, 
osadzone na w a le  szpu low ym . W a ł szpu low y w yposażony jes t 
w  2 m ałe ko ła  zębate F , obraca jące 2 duże k o ła  zębate G na 
w ale  roboczym , na k tó ry m  osadzone są luźno  bębny ła ń cu cho 
we. B ębny w łącza się za pom ocą urządzeń d źw ig n io w ych  H  
w  po d o b n y  sposób, ja k  p rz y  w in d z ie  pa ro w e j.

K o n tro le r  s iln ik a , k tó ry m  m a n e w ru je  się p rz y  pom ocy je d 
nego k ó łk a  ręcznego, n ie  je s t w id o czn y  na rysunkach . Z w yk le  
je s t on p rzym ocow any  do p o k ła d u  w d o w o ln ym  m ie jscu  w  p o 
b liż u  w in d y . Często umieszcza się go n ie d a le ko  od b u r ty  tak , 
aby m ożna b y ło  ze s tanow iska  p rz y  n im  obserw ow ać łańcuch 
i  k o tw ic e  za b u rtą . W szys tk ie  o p o ry  i  u rządzen ia  k o n tro ln e  
um ieszczone są w spec ja lnym  p rzedz ia le  pod  p o k ła d e m  na 
dz iob ie .

D la  napędu  w iększych  w in d  stosuje się 2 s i ln ik i  e le k try c z 
ne. W a ł roboczy  je s t w te d y  p rze d z ie lo n y  w  ś rodku , a każdy 
s i ln ik  napędza jedną  po łow ę  w a łu  z jedną  szpulą lin o w ą  i  je d 
nym  bębnem  łańcuchow ym . D la  m anew row an ia  jedną  k o tw ic ą  
używ a się jednego s iln ik a  z jedną  po łow ą  w a łu  roboczego. D ru 
ga po łow a  jes t w  stan ie  spoczynku, a m o to r je j w  p o g o to w iu  
na w ypadek  p o trze b y . K a żd ym  m o to re m  o p e ru je  się za p o 
ś redn ic tw em  oddz ie lnego  k o n tro le ra  o p o je dyń czym  ko le  m a
n ip u la c y jn y m .

Czasem s iln ik  lu b  s i ln ik i  e le k tryczn e  um ieszczone są pod  
po k ła de m  dz iobu  s ta tk u  i  po łączone są z p rz e k ła d n ia m i zęba
ty m i na w a le  roboczym  o d p o w ie d n im i w a łk a m i i  try b a m i stoż
k o w y m i. N a p o k ła d z ie  zn a jd u je  się je d yn ie  k o n tro le r  z k ó ł
k ie m  m a n ip u la c y jn y m , p rze k ła d n ia  i  w a ł roboczy  z bębnam i. 
W  ten  sposób s i ln ik i  zabezpieczone są p rzed  d z ia ła n ie m  słone j 
w ody i  fa li.

W i n d y  h y d r a u l i c z n e

W in d y  k o tw ic z n e  z napędem  h y d ra u lic z n y m  in s ta lo w a n e  
są na m n ie jszych  s ta tkach , ja k  np . s ta tk i p o rto w e , p rzyb rze ż 
n e j żeg lug i, ja c h ty  żaglowe i  m o to ro w e  itp .

U rządzen ie  h y d ra u lic z n e j w in d y  k o tw ic z n e j (po r. rys. 207) 
o p ie ra  się na ty c h  sam ych zasadach co u rządzen ie  w in d y  ła-
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cow m cze j, op isane j w  cz. 2 po d rę czn ika . O ddz ie lna  pom pa z 
\vy łączn icą  w  m aszynow n i po łączona je s t p o d w ó jn y m  ru ro c ią 
g iem  ź m o to re m  h y d ra u lic z n y m  (A ) w in d y  k o tw ic z n e j na p o 
k ła d z ie . M o to r  napędza w a ł roboczy  pop rzez  p rz e k ła d n ię  zę
batą. Szybkość b iegu  m o to ru  i  w in d y  regu low ana  jes t zaw o
rem  B  na p rzew odzie  do 
p ro w a d za ją cym  p ły n  do 
m o to ru . H y d ra u lic z n y  
m o to r je s t z w ro tn y . Z m ia 
nę k ie ru n k u  o b ro tó w  te j 
w in d y  uzysku je  się za 
pom ocą d źw ig n i C, u m ie 
szczonej na p rze d n ie j 
ścianie m o to ru . D źw ign ia  
ta m oże być  ustaw iona  
w  3 pozyc jach : na w y 
ciąganie , na „s to p “  i na 
opuszczanie. Sprzęganie 
bębnów  łańcuchow ych  
z w a łem  roboczym  odbyw a się p rz y  pom ocy k rzyżo w ych  rączek 
D , um ieszczonych na końcach  szpul lin o w ych .

P onad  w a łem  ro 
boczym  zn a jd u je  się 
d o d a tko w y  w a łe k  E 
z m a łym  ko łe m  zęba
ty m  F , zazęb ionym  z 
dużym  ko łe m  zębatym  
G, k tó re  osadzone je s t 
na w a le  roboczym . 
S łuży on do ręcznego 
ob racan ia  w in d y  za 

Rys' 208 potnocą k o rb , k tó re
/  zak łada  się na jego

końce.
N a rys. 208 w id z im y  in n y  ro d za j h y d ra u lic z n e j w in d y  k o t

w iczn e j, używ any do cięższych k o tw ic .

H
Rys 207

W i n d y  e l e k t r y c z n o  - h y d r a u l i c z n e

K o tw ic z n e  w in d y  e le k try c z n o -h y d ra u lic z n e  stosowane są 
dość rzadko . Z a le ty  ic h  ja k  ró w n ie ż  p rzyczyna  użyc ia  k o m b i
n a c ji s iln ik a  e lek trycznego  z pom pą i  m o to re m  h yd ra u lic z n y m
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om ów ione  zosta ły  w  cz. 2 p o d rę czn ika , w  rozdz ia le  o w indach
ładow n iczych .

S iln ik  e le k try c z n y  oraz sprzężona z n im  bezpośredn io  pom pa 
um ieszczone są pod  pok ładem . W  ten  sposób część urządzeń 
w ra ż liw y c h  na dz ia łan ie  fa l i  i  s łone j w o d y  »została zabezpieczona. 
N a p o k ła d z ie  zn a jd u ją  się ty lk o  m o to r h y d ra u lic z n y , p rze k ła d n ia  
zębata i  w a ły  robocze ze szpu lam i i  bębnam i.

V

%
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P O S TÓ J N A  K O T W IC Y  

U w a g i  o g ó l n e

W yb ie ra ją c  m ie jsce zako tw iczen ia , na leży zapoznać się do 
k ła d n ie  z w sze lk im i is tn ie ją c y m i tam  w a ru n ka m i, w  szczegól
ności z g łębokością , rodza jem  g ru n tu , u ksz ta łto w a n ie m  dna, si-> 
-a i  k ie ru n k ie m  w ia tru  i p rą d u  oraz m o ż liw ą  ic h  zm ianą, ze sta
nem  m orza, p rzes trzen ią  w o lną  do m anew rów , zako tw iczen ia , 
o d ko tw ięże n ia  i  ob racan ia  się na k o tw ic y , z m oż liw ośc ią  okre - 
s ien ią  i  k o n tro lo w a n ia  p o z y c ji itp .

Od tych  w a ru n kó w , z k tó ry m i m ożna zapoznać się częścio
wo z m apy i  lo c ji ,  będzie  za leża ł w y b ó r m ie jsca , m anew r za ko t
w iczen ia , ilo ść  k o tw ic , d ługość łańcucha  itd .

R o zp a trzm y  b liż e j powyższe w a ru n k i.
GŁĘBOKOŚĆ. Z do lność za trzym u jąca  k o tw ic y  zależy n ie  ty lk o  

od je j c iężaru , lecz m. in . ró w n ie ż  od d ługośc i w ypuszczonego 
łańcucha. Część łańcucha  leży na dn ie , a reszta zw isa w  w odzie  
m iędzy  dnem  i  k luzą . S ta tek, co fa jąc  się, m us i n a jp rz ó d  naciąg
nąć zw isającą część łańcucha , pokonać ta rc ie  jego o dno, a p o 
tem  d o p ię to  poc iągn ie  za ko tw icę . Za tem  d łuższy łańcuch  anu
lu je  le p ie j sza rpn ięc ia  n iż  k ró tk i.  Jeśli łańcuch  je s t k r ó tk i  i  n ie 
w ie lk a  jego część leży na dn ie , p rz y  szarpn ięc iach  s ta tku , spo- 
w odow anych  w ia tre m , fa lą  lu b  p rądem , łańcuch  od ryw a  się od 
dna i  po d n o s i trz o n  k o tw ic y , w sku te k  czego je j ła p y  w yko p u ją  
się.

N a s ta tku  ś redn ie j w ie lko śc i, s to jącym  na je d n e j k o tw ic y  w 
n o rm a ln ych  w a ru n ka ch  (u m ia rk o w a n y  w ia tr ,  bez p rą d u  i  fa l i ,  
dobrze trz ym a ją cy  g ru n t), d ługość wypuszczonego za burtę ' ła ń 
cucha p o w in n a  w ynos ić :

na g łębokośc i p o n iże j 25 m —  o ko ło  4 g łębokości 
na g łębokośc i 25 —  50 m —  o ko ło  3 g łębokości 
na g łębokośc i pow yże j 50 m  —  o ko ło  2 g łębokości.
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W iększe s ta tk i, s taw ia jące  w iększy o p ó r w ia tro w i lu b  p rą 
dow i, w ypuszczają w ięce j łańcucha . R ów n ież  p rz y  s iln ie jszym  
w ie trze , p rądz ie , fa l i  lu b  słabo trzym a ją cym  g ru n c ie  na leży 
zw iększyć d ługość łańcucha.

B ezpośredn io  p rzed  za ko tw iczen iem  na leży zm ie rzyć  g łębo
kość N ie  m ożna po legać w y łączn ie  na g łębokościach podanych  
na m ap ie , gdyż mogą one zm ien iać  się z czasem, zwłaszcza w  
m ie jscach, gdzie is tn ie ją  s ilne  p rą d y , np . w  rzekach  oraz ich  
u jśc iach . Na p ły tk ic h  m ie jscach , szczególnie w  p o b liż u  ru c h o 
m ych  m ie liz n , gdzie g łębokośc i podane na m apach n ie  są pew 
ne, w skazane je s t w ysłać p rzodem  szalupę, k tó ra  będzie  sondo
wać fa rw a te r  p rzed  s ta tk ie m . N ie  w o lno  zapom inać o zm ian ie  
g łębokości w sku te k  odp ływ u-

R O D ZAJ G RUNTU. D o b ry m  g ru n te m  nazyw am y ta k ie  dno, w 
k tó ry m  k o tw ic a  zakopu je  się ła tw o  i  g łęboko , n ie  pe łzn ie  w sku 
te k  naprężen ia  łańcucha , n ie  g ro z i je j uszkodzen ie  p rz y  rzuca
n iu , zaś p rz y  o d ko tw icze n iu  od ryw a  się od dna bez na d m ie rn e 
go w y s iłk u . .

N a jlepszym  g ru n te m  je s t zatem  g lin a  lu b  gęsty m u ł, da le ] 
m u ł rz a d k i, m u ł z p iask iem , d ro b n y  p iasek, p iasek g ru b o z ia rn i
sty, m uszle. W  p iasku  i m uszlach k o tw ic a  trzym a  słabo, należy 
w ięc w ypuśc ić  w ięce j łańcucha . K a m ie n ie , zwłaszcza duże g ła 
zy i  p ły ty ,  są g ru n te m  n iebezp iecznym , gdyż k o tw ic a  n ie  może 
chw yc ić , p rz y  spadan iu  może u lec uszkodzen iu  oraz zaczepić 
ta k  m ocno za ka m ień , że n ie  uda się je j podn ieść. G ru n t s k a li
sty je s t n iebezp ieczny. Na ta k im  g ru n c ie  na leży spuścić k o tw i
cę na parze  tu ż  nad  dno, wówczas w y łą czyć  sprzęgło  i  rzu c ić  
ją  n o rm a ln ie .

N a leży  pam ię tać , że chociaż g lin a  je s t dobrze  trzym a ją cym  
g ru n te m , to  p rz y  o b racan iu  się s ta tk u  na p rądz ie  lu b  w ie trze  
k o tw ic a  może w yko p a ć  się i w yciągnąć na łapach^ b ry łę  guuv, 
w sku te k  czego n ie  będzie m og ła  pon o w n ie  zakopać się i  s ta tek
może zd ry fo w a ć . .

G ru n t p o k ry ty  law ą w u lka n iczn ą  jes t n iebezp ieczny, gdyż 
ko tw ica  może pociągnąć całą b ry łę  lu b  w ars tw ę  la w y  i  w tedy  
s ta tek  zacznie d ry fo w a ć . C ienka  w ars tw a  m u łu  lu b  p iasku  na 
g runc ie  ska lis tym  n ie  u trz y m a  k o tw ic y .
°  U K S Z T A Ł T O W A N IE  D N A . K o tw ic a  trzym a  na jbezp ieczn ie j, 
je ś li dno podnos i się w  k ie ru n k u  s ta tku . Jeśli na ta k im  dn ie  
k o tw ic a  pope łzn ie , to , p rzesuw a jąc się na m nie jszą  g łębokość, 
trzym a ć  będzie coraz le p ie j, gdyż d ługość leżącego na dn ie  ła ń 
cucha będzie  w zrasta ła . O d w ro tn ie , je ś li k o tw ic a  leży na m ie j
scu p ły ts z y m  n iż  s ta tek , to  p rz y  p e łzn ię c iu  łańcuch  pow sta je ,

189



w y k o p u ją c  ją . W  ta k im  w yp a d ku  na leży w ypuśc ić  w ięce j ła ń 
cucha.

Na n ie ró w n y m  dn ie , szczególnie gdy są w  n im  ja m y , na leży 
w ypuśc ić  w ięce j łańcucha.

WIATR, PRĄD, FALA. P od  w p ływ e m  w zrasta jącego w ia tru , 
p rą d u  lu b  fa l i  zw iększa się naprężen ie  łańcucha , k tó r y  w ó w 
czas w yp ręża  się i  część, jego pow sta je  z dna, zm n ie jsza jąc zd o l
ność za trzym u jącą  k o tw ic y . W  ta k im  w yp a d ku  na leży w ypuśc ić  
w ięce j łańcucha , n ie  czekając aż k o tw ic a  zacznie pe łżnąć, gdyż 
wówczas t ru d n ie j je s t p o w s trzym a ć  d ry fo w a n ie  s ta tku .

P rz y  s łabym  w ie trze , gdy n ie  ma p rą d u , s ta tek  u s ta w i się 
dziobem  na w ia tr ,  tzn . dz iobem  w  k ie ru n k u , skąd w ie je  w ia tr . 
P rz y  s iln ie jszym  w ie trze , gdy trzeba  w ypuśc ić  w ięce j łańcucha, 
s ta te k  n ie  będzie  trz y m a ł się sta le te j l in i i ,  lecz będzie  o d ch y la ł 
się od n ie j w  obie s tro n y . M ó w im y , że „s ta te k  chodz i na k o t
w ic y “  lu b  łu k u je . P rzyczyna  leży w  tym , że s ta tk i są p rzew aż
n ie  o d w ie trzn e , tzn . dz iób  d ry fu je  z w ia tre m  szybcie j n iż  ru fa , 
pon iew aż p rzó d  s ta tku  je s t w yższy i  ma m nie jsze  zanurzen ie  
n iż  ru fa . D ry fo w a n iu  dz iobu  p rze c iw d z ia ła  naprężen ie  ła ń 
cucha, k tó re  je d n a k  p rz y  s iln ie jszym  i  p o ry w is ty m  w ie trze , 
zwłaszcza na fa l i ,  n ie  je s t stałe. G dy naprężen ie  ch w ilo w o  osła
bn ie , w ia tr  znosi dz iób  w  p ra w o  lu b  w  lewo ta k  d ługo, p ó k i ła ń 
cuch n ie  w yp rę ży  się i  n ie  poc iągn ie  dz iobu  z p o w ro te m . D z iób  
w raca wówczas na w ia tr ,  ruchem  bezw ładności p rzec ina  jego 
l in ię  i,  n ie  ham ow any z w o ln io n ym  w sku te k  tego ru c h u  ła ń cu 
chem , odchodz i w  drugą s tronę , d o p ó k i w yp ręża jący  się te raz 
łańcuch  n ie  poc iągn ie  go z p o w ro te m  itd .

Im  s iln ie jszy  w ia t r  i  d łuższy łańcuch , ty m  w ięce j s ta tek  łu 
k u je  na k o tw ic y . P rz y  p o s to ju  na roz rzuc ie  dw óch k o tw ic , 
gdy ła ń cu chy  tw o rzą  ką t, s ta tek  m n ie j łu k u je . R ów n ież druga 
ko tw ic a  rzucona b lis ko  dz iobu  na k ró tk im  łańcuchu  ham uje  
chodzen ie  ( łu ko w a n ie ) s ta tku .

G dy w  czasie s ilnego w ia tru  łańcuch  je s t zb y t k ró tk i,  w ia tr  
o d w ró c i s ta te k  o pa rę  ru m b ó w  od swego k ie ru n k u  i w te d y  —  
w sku te k  Zw iększenia p o w ie rz c h n i o p o ru  w obec w ia tru  —  sta
te k  zacznie d ry fo w a ć . W  m ia rę  d ry fo w a n ia , p rz y  każdym  opad
n ię c iu  łańcucha  s ta tek  us taw iać  się będzie  pod  w iększym  
ką tem  do w ia tru , w sku te k  czego d ry fo w a ć  będzie  coraz szyb
c ie j. A b y  go w te d y  za trzym ać, na leży popuśc ić  znacznie w ięce j 
łańcucha n iż  w  c h w iii,  gdy, zaczynając d ry fo w a ć , tw o rz y ł m n ie j
szy k ą t z w ia tre m , a w ięc  s taw ia ł m u  m n ie jszy  opó r.

Podczas bardzo  silnego w ia tru , gdy p o m im o  w ypuszczenia 
ca łych  ła ńcuchów  s ta te k  d ry fu je , trzeba  u ru c h o m ić  maszynę
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PRĄD

i  na w o ln y c h  ob ro ta ch  ś ruby  s terem  u trzym yw a ć  dz iób  w  l in i i  
w ia tru . O b ro ty  n ie  mogą być  z b y t szybkie , aby łańcuchy  n ie  
o p a d ły  zanadto , gdyż w te d y  w ia t r  zniesie dz iób  i, w sku te k  
zw iększenia  p o w ie rz c h n i o p o ru , s ta tek  zacznie znow u d ry fo w a ć .

P od  w p ływ e m  p rą d u , p rz y  pogodzie  bez
w ie trz n e j, s ta tek  u s ta w i się na ł in i i  p rą d u  d z io 
bem  na p rąd , tzn . dz iobem  w  k ie ru n k u , skąd 
p rzych o d z i p rąd . P rz y  s iln ym  p rądz ie , w sku te k  
ko le jn e g o  w yp rężan ia  się i  lu zo w a n ia  łańcucha, 
s ta tek  ró w n ie ż  chodz i na k o tw ic y .

C hodzenie  na k o tw ic y  p rz y  s iln ym  p rądz ie  
może spow odow ać, podobn ie  ja k  p rz y  s iln ym  
w ie trze , d ry fo w a n ie  s ta tku  w sku te k  us taw ian ia  
się jego pod  ką te m  do p rą d u  i  zw iększan ia  się 
z tego pow odu  opo ru . C hodzenie  m ożna z m n ie j
szyć s te row an iem , p rz y  czym  wskazane jes t 
u trzym yw a ć  b u rtę , z k tó re j rzucono  ko tw icę , 
pod  s ta łym  ką tem  o ko ło  1 rum ba  do p rą d u  (por. 
rys. 209); nazyw am y to  ka n to w a n ie m  s ta tku .
Zw iększen ie  ką ta  w sku te k  n ieuw ażnego s te ro 
wania może spow odow ać d ry fo w a n ie . Jeśli p rzy  
s iln ym  p rądz ie  s ta te k  p rze tn ie  jego k ie ru n e k  
i  zw ró c i się do niego drugą  b u rtą , czem u to w a 
rzyszy opadn ięc ie  a p ó źn ie j szarpn ięc ie  ła ń cu 
cha, może nas tąp ić  szybk ie  d ry fo w a n ie  s ta tku , 
a nawret ze rw an ie  łańcucha  lu b  ham ulca  i  uszko
dzenie w in d y . N a leży o ty m  p am ię tać  p rz y  k o t 
w icze n iu  w  p o b liż u  m ie liz n y , innego s ta tku , bo i 
i tp .,  leżących za traw ersem . Jeże li p rzeszkoda 
taka leży np . za p ra w ym  traw ersem  (p o r. rys 
209), to  na leży stanąć na lew e j k o tw ic y  i  k a n 
tow ać dz iób  w  p raw o , aby w  w yp a d ku  z d ry fo - 
w an ia  p rzez lew ą b u rtę  (w sku te k  p rze jśc ia  dz io 
bu  przez lin ię  p rą d u  i  zw rócen ia  się s ta tk u  p ra 
wą b u rtą  k u  p rą d o w i) m ieć  w o iną  drogę.

N a dw óch k o tw ica ch , gdy ic h  ła ń cu chy  tw o 
rzą ką t, s ta tek  chodz i m n ie j.

Jeśli w ia tr  i  p rą d  dz ia ła ją  w  p rze c iw n ych  k ie 
ru n ka ch , s ta tek  ustaw ia  się dz iobem  na w ia tr  
lu b  pod  w ia tr ,  w  zależności od tego, k tó ra  siła 
je s t w iększa: p a rc ie  w ia tru  na nadw odną część 
s ta tku  lu b  p a rc ie  p rą d u  na jego część podw odną. Za leży 
to n ie  ty lk o  od w zajem nego s tosunku  s ił w ia tru  i  p rą d u , lecz

Rys. 209
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ró w n ie ż  od s tosunku  p o w ie rz c h n i nadw odne j części s ta tk u  do 
ob ję tośc i części p o dw odne j. D w a b liźn iacze  s ta tk i z a k o tw i
czone obok  siebie mogą us taw ić  się w  p rze c iw n ych  k ie ru n k a c h , 
np . s ta tek  p ró żn y , m a ło  zanu rzony, s taw ia jący  w iększy  o p ó r 
w ia tro w i n iż  p rą d o w i (p o r. s ta tek  A  na rys. 210), us taw i się 
dz iobem  na w ia tr  i ru fą  na p rą d  (tzn . p rz e c iw  p rą d o w i), zaś 
s ta tek  za ładow any, o dużym  zanurzen iu , s taw ia jący  m n ie jszy  
o p ó r w ia tro w i n iż  p rą d o w i (po r. s ta tek  B na rys. 210), us taw i 
się dz iobem  na p rą d  i  ru fą  na w ia tr .

Jeś li k ie ru n k i w ia tru  i  p rą d u  sp o tyka ją  się pod  ką tem , sta
te k  us taw ia  się po w yp a d ko w e j obu s ił: n a p o ru  w ia tru  na część 
nadw odną oraz n a p o ru  p rą d u  na część zanurzoną. P ró ż n y  sta
te k  A  (po r. rys. 211) ustaw ia  się dz iobem  b liż e j w ia tru , zaś za
ładow any  b liźn ia czy  s ta tek  B  w sku te k  w iększego w p ły w u  p rą 
du us taw i się b liż e j p rą d u . P rz y  zm ian ie  s iły  i  k ie ru n k u  w ia tru  
oraz p rą d u  s ta tk i te  będą z m ie n ia ły  po łożen ie , chodząc na k o t 
w icy . P rz y  s iln ym , p o ry w is ty m  w ie trze  i  s iln y m  p rą d z ie  łu k o 
w an ie  będzie  duże.
, D la  s ta tku  o m a łe j sta teczności p o s tó j na k o tw ic y  p rz y  b a r

dzo s iln y m  w ie trze  i  ba rdzo s iln y m  p rądz ie , p rze c in a ją cym i się 
pod  ką te m  lu b  d z ia ła ją cym i w  p rze c iw n ych  k ie ru n k a c h , szcze
gó ln ie  na w yso k ie j fa l i ,  może p rzeds taw iać  n iebezp ieczeństw o 
p rzew rócen ia  się. Na n iebezp ieczeństw o to  może b yć  narażony 
s ta tek  z w yso k im  ła d u n k ie m  p o k ła d o w ym , s taw ia jącym  duży 
o p ó r d la  w ia tru , je ś li w ysokość m e tacen tryczna  n ie  je s t dosta tecz
na. D la  ta k ie g o  s ta tku  n iebezp ieczna jes t następu jąca sy tuac ja :

S ta tek (po r. rys. 212), ob raca jąc się, d ry fu je  z w ia tre m  na 
lu źn ym  łańcuchu , k tó r y  zna laz ł się pod  stępką, zostaw ia jąc k o t 
w icę  z n a w ie trz n e j s tro n y . S iln y  p rą d  n a p ie ra ją cy  z o d w ie trz - 
ne j s tro n y  i  s iln y  w ia t r  z p rze c iw n e j b u r ty  tw o rzą  parę  s ił p rze 
chy la jących  sta tek, k tó ry m  w  pew ne j c h w ili dopom oże g w a łto 
w ne szarpn ięc ie  łańcucha . W  te j s y tu a c ji fa la  zw iększy n iebez
p ieczeństw o. W  pod o b n ych  w a ru n ka ch  p rz e w ró c ił się i  za to 
ną ł s ta te k  la ta rn io w y  „E lb ę  1“ .

N a leży  u n ik a ć  p o s to ju  ko tw icznego  na fa l i ,  k tó ra , szarpiąc 
łańcuchem , stw arza  ry z y k o  zd ry fo w a n ia  k o tw ic y , uszkodzen ia  
ham u lców  i  w in d y , a naw e t u rw a n ia  łańcucha.

Popuszczając łańcuch  celem  p o w s trzym a n ia  d ry fo w a n ia , na
leży  czyn ić  to  p o w o li i  s to p n io w o , w ypuszcza jąc k o le jn o  po parę 
m e tró w . Jeś li w yp u śc im y  od razu  d łuższy o dc inek , s ta te k  bę
dzie się co fa ł coraz szybcie j i  gdy z w o ln io n y  łańcuch  w yp ręży  
się i  szarpn ie  za k o tw ic ę  —  w y k o p ie  ją  z dna.
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WOLNA PRZESTRZEŃ. P rzed  za ko tw iczen iem  na leży upew
n ić  się, czy s ta tek  ma dość w o ln e j p rze s trze n i do m anew rów , 
za ko tw iczen ia , o d ko tw iczen ia  oraz obracan ia  się na k o tw ic y

p ę d  w p ływ e m  zm ie n ia ją 
cego się p rą d u  i  w ia tru . 
G dy w  p o b liż u  s to ją  inne  
s ta tk i, na leży pam ię tać , 
że na p rądz ie  n ie  w szy
s tk ie  będą obracać się 
w  ty m  sam ym  k ie ru n k u , 
wobec czego może nastą
p ić  zderzen ie . Ś rednica 
o b ro tu  (c y rk u la c ji)  są
s iedn ich  s ta tkó w  n ie  jes t 

nam  znana, zależy bow iem  od sposobu za ko tw icze n ia  i  d ługośc i 
ła ń cu chó w ; zatem  trzeba  lic zyć  się z w yp a d ka m i n a jb a rd z ie j 
n ie k o rz y s tn y m i d la  nas. W  sytuac jach  n ie p ew n ych  lu b  ry z y k o w 
nych  na leży m ieć m aszyny w  p o g o to w iu , aby w  każde j c h w ili 
m ożna b y ło  zm ie n ić  m ie jsce  p o s to ju .

O K R E Ś LA N IE  PO ZYC JI. N a tych m ia s t po  za ko tw icze n iu  na
leży o k re ś lić  pozyc ję  s ta tku , n a jle p ie j z dw óch  lu b  trze ch  na
m ia ró w  (pe lengów ), a lbo dw óch  n a b ieżn ikó w , i  w  czasie p o 
s to ju  k o n tro jo w a ć  ją  ja k  na jczęście j celem  s tw ie rdzen ia , czy 
s ta tek  n ie  d ry fu je . Oznaczanie p o z y c ji z jednego nab ieżn ika  
n ie  je s t w ysta rcza jące , daje 
bow iem  ty lk o  l in ię  p o z y c y j
ną; gdy s ta tek  w sku te k  cho
dzen ia  na k o tw ic y  zna jdz ie  
się poza n a b ieżn ik ie m , m o
że to  n a p row adz ić  nas na 
b łędne  p rzypuszczen ie , że 
k o tw ic a  zd ry fo w a ła . P o s łu 
gu jąc się je d n a k  je d n y m  na
b ie żn ik ie m , n a jle p ie j w y 
b rać  go w  p o b liż u  traw ersu .

W skazane je s t spuścić 
ze ś ródokręc ia  ręczną sondę, 
dając lin c e  dużo luzu . G dy 
k o tw ic a  poptełznie i  s ta tek  
z d ry fu je , l in k a  sondy p a trze ć  będzie  k u  dz iobow i. T rzeba  je d 
nak  pam ię tać , że l in k a  może w yp rę żyć  się k u  d z io b o w i n ie  
ty lk o  w sku te k  -d ry fo w a n ia  s ta tku , lecz ró w n ie ż  w s k u te k  cho-

13 W iedza ok rę to w a
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dzenia na k o tw ic y ; aby u n ikn ą ć  w ą tp liw o ś c i, na leży w ypuśc ić  
taką  d ługą l in k ę , by  chodzenie  na k o tw ic y  n ie  pow odow a ło  
jeszcze je j w yp rężan ia  się. P rz y  s iln ym  p rą d z ie  sonda leżąca 
na tw a rd y m  g ru n c ie  może zd ry fo w a ć .

P e łzn ięc ie  k o tw ic y  m ożna zaobserw ować ró w n ie ż  na ła ń cu 
chu, k tó r y  na p rze m ia n  w yp ręża  się i  opada; opadan ie  łańcucha  
nas tępu je  po każdym  p o p e łzn ię c iu  k o tw ic y . W  nocy m ożna 
to  w yczuć p rz y k ła d a ją c  d ło ń  łu b  ucho do łańcucha  m iędzy  k lu - 
zą a ham ulcem . T en  sposób czasem zaw odzi, gdyż d rgan ia  
i  dźw ięk  m ogą b yć  w yw o łane  ró w n ie ż  ude rzen iem  łańcucha  
o tw a rd y  g ru n t, gdy k o tw ic a  n ie  pe łzn ie . D ry fo w a n ie  k o tw ic y  
w  m ię k k im  g ru n c ie  n ie  w y w o łu je  d rg a n ia  łańcucha , ani 
dźw ięku .

D o d a tko w e  spraw dzen ie , czy k o tw ic a  n ie  d ry fu je , po lega na 
rzu ce n iu  d ru g ie j k o tw ic y  pod  k lu zę  na k ró tk im  łańcuchu , ta k , 
aby ła ńcuch  zw isa ł p ionow o- G dy s ta tek  p o d ry fu je , łańcuch 
w yp rę ży  się nap rzód .

P o s t ó j  n a  j e d n e j  k o t w i c y

POSTÓJ. S ta tek  s to jący  na je d n e j k o tw ic y  obraca się na 
n ie j p o d  w p ływ e m  zm ien ia jącego się k ie ru n k u  w ia tru  lu b  p rą 
du. G dy k ie ru n e k  ten  zm ien ia  się s to p n io w o , z ru m b u  na ru m b , 
a naprężen ie  łańcucha  waha się n ieznaczn ie , s ta te k  obraca się 
po ko le , k tó re g o  p ro m ie ń  je s t n ieco  m n ie jszy  n iż  łączna d łu 

gość łańcucha  i  s ta tku  (po r. 
rys. 213). W  w ie lu  m ie j
scach, gdzie p anu ją  p ły w y , 
k ie ru n e k  p rą d u  zm ien ia  się
0 180° w  bardzo k ró tk im  
czasie. W  ty c h  w a ru n ka ch  
c y rk u la c ja  jes t n ie re g u la rn a
1 s ta tek  przesuw a się po 
k iz y w e j p rzechodzące j w  
p o b liż u  k o tw ic y  lu b  nad 
n ią , p rz y  czym  dz iób  n ie  
zawsze będzie  zw ró co n y  k u  
k o tw ic y  (p o r. rys. 214). T a 

k ie  p rzesuw an ie  się może spow odow ać zap lą tan ie  łańcucha  za 
ko tw ic ę  (zwłaszcza je ś li to  je s t k o tw ic a  ty p u  a d m ira lic j i) ,  w y k o 
pan ie  je j,  skrócen ie  łańcucha  i  w  następstw ie  z d ry fo w a n ie  s ta t
ku . N a w e t p rz y  c y rk u la c ji re g u la rn e j k o tw ic a , zm ien ia jąc  p o ło 
żenie, w y k o p u je  się ch w ilo w o .

Rys. 213 Rys. 214
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T ru d n o  je s t p rze w id z ie ć , ja ką  c y rk u la c ję  w yko n a  s ta tek  
w sku te k  zm iany  p rą d u  o 1 8 0 °: sto jące o b o k  siebie s ta tk i mogą 
w yko n a ć  ją  w  ro z m a ity  sposób, zataczając ró żn e j w ie lko śc i 
p o la , co p rz y  og ran iczo 
n e j p rze s trze n i stw arza 
ry z y k o  zderzen ia  lu b  
u tk n ię c ia  na m ie liźn ie .
C elem  ogran iczen ia  c y r 
k u la c ji do m in im u m , do 
brze  je s t podciągnąć k r ó t 
ko  łańcuch  bezpośredn io  
p rze d  zm ianą k ie ru n k u  
p rą d u , k tó r y  wówczas 
je s t ba rdzo  słaby, i  p o 
puśc ić  z p o w ro te m  po 
ob ró ce n iu  się s ta tku .

Chcąc o b ró c ić  się w  
żądanym  k ie ru n k u , p o 
m agam y sobie sterem .
P rzypuśćm y, że chcem y, 
żeby s ta tek  o b ró c ił się w  p raw o  w  czasie zm iany  p rą d u  (po r. 
rys. 215). K ró tk o  p rzed  zm ianą p rą d u  zw racam y go s terem  
w  p ra w o  (póz. I ) ,  d z ię k i czem u n ow y, p rz e c iw n y  p rą d  nap ie rać  
będzie na p raw ą  b u rtę , przenosząc s ta tek  nad  k o tw ic ą  i  us taw ia 
jąc  go k o le jn o  w  pozyc jach  I I ,  I I I  i  IY .  Jednakże sposób ten  
może zawieść, np . podczas w ia tru , i  d la tego p rz y  ogran iczone j 
p rze s trze n i n a jle p ie j je s t o b ró c ić  s ta tek  p rz y  pom ocy m aszyny 
i  steru .

In n y  sposób w yko n a n ia  c y rk u la c ji na p rą d z ie  w  żądanym  
k ie ru n k u : Chcąc w yko n a ć  ją  w  k ie ru n k u  lewego b rzegu (por. 
rys. 216, poz. I ) ,  l in ę  z r u fy  obnos im y zew ną trz  p ra w e j b u r ty  
i  szak lu jem y ją  do łańcucha  tu ż  pod  k luzą , obciągam y i  m o 
cu jem y ją  na ru f ie . K ró tk o  p rzed  zm ianą p rą d u  w yb ie ra m y  ją  
i  jednocześn ie  popuszczam y łańcuch , w sku te k  czego s ta tek  pod 
w p ływ e m  p rą d u  ode jdz ie  w  lew o i  us taw i się w  poz. I I .  Gdy 
p rą d  zm ie n i k ie ru n e k , s ta te k  p rz e jd z ie  m iędzy  k o tw ic ą  i  lew ym  
brzeg iem , ciągnąc za sobą lu źn y  łańcuch  w raz  z lin ą  (poz. I I I ) .  
G dy  s ta tek  m in ie  ko tw ic ę , na leży podc iągnąć łańcuch  i  popuścić 
lin ę , d z ię k i czemu s ta tek  zw ró c i się dz iobem  na p rąd . W te d y  
lin ę  usuw am y. Sposób te n  je d n a k  n ie  zawsze je s t sikuteczny.

Jeś li s ta tek  s to i w  l in i i  w ia tru  i  p rą d u , m a jąc p rą d  z d z io 
bu, a w ia t r  z ru fy ,  i  pod  w p ływ e m  w zrasta jące j s iły  w ia tru  lu b  
słabnącego p rą d u  zaczyna posuw ać się na p rzó d  k u  k o tw ic y , to

-

u] *

R ys . 215
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należy p rz y  pom ocy s te ru  u trzym yw a ć  go dz iobem  na p rąd , 
s te ru jąc  w  ten  sposób, aby p rz y  p rzechodzen iu  nad k o tw ic ą  n ic  
sp lą ta ł z n ią  łańcucha . G dy s ta te k  m in ie  k o tw ic ę  i  ła ń cu ch  w y-

P R A I)

Rys. 216

p rę ży  się, s ta tek  o b ró c i się dz iobem  na w ia tr .  Jednak może się 
zdarzyć, że z ch w ilą , gdy s ta tek  stan ie  b o k ie m  do p rą d u  w sku 
te k  w ad liw ego  s te row an ia , p rą d  pon ies ie  go z p o w ro te m  na 
dawne m ie jsce ; s ta te k  może w ie lo k ro tn ie  p o w ta rza ć  tę  w ę
d ró w kę , d o p ó k i pod  w p ływ e m  w zras ta jące j s iły  w ia tru  lu b  
słabnącego p rą d u  n ie  o b ró c i się osta teczn ie  dz iobem  na w ia tr , 
zostaw ia jąc k o tw ic ę  z p rzodu-

N a leży u n ik a ć  ko tw icze n ia  p rzed  dz iobem  in n y c h  s ta tków , 
szczególnie p rz y  w ie trze  lu b  p rądz ie , ze w zg lędu  na ryzyko  
zd ry fo w a n ia  na n ie . L e p ie j je s t k o tw ic z y ć  za ic h  ru fą , p rzy  
czym  ko tw ic ę  na leży rzu c ić  w  ta k ie j od leg łośc i, aby po o b ró 
cen iu  się o 180° s ta tek  n ie  zna laz ł się nad łańcuchem  drug iego 
s ta tku  lu b  n ie  zaczepił o łańcuch  lu b  sta tek. N a rys. 217 s ta tek 
A  z a k o tw ic z y ł zb y t b lis ko  za ru fą  s ta tku  B  i  po ob ró ce n iu  się 
obu s ta tkó w  o 180° (po r. rys. 217, poz. I I ) ,  zna laz ł się nad ła ń 
cuchem  i  k o tw ic ą  s ta tku  B , u n ie m o ż liw ia ją c  m u  o d ko tw iczen ie . 
W  w y p a d k u  na jm n ie jszego  zd ry fo w a n ia  s ta tku  A  obu s ta tko m  
g ro z i zderzen ie , ponad to  s ta tek  A  może uszkodz ić  sobie ła ń cu 
chem  s te r lu b  śrubę. A b y  tego u n ik n ą ć , s ta te k  B  m us i zw o ln ić  
w ięce j łańcucha , zaś s ta tek  A  sk ró c ić  łańcuch , co n ie  zawsze 
okaże się m o ż liw e  do w yko n a n ia .
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G dy s ta te k  d ry fu je  na in n y  s ta tek , s to jący  za ru fą , to  oba 
muszą zw o ln ić  w ięce j łańcucha , a p rz e d n i rzu c ić  ponad to  
drugą  k o tw ic ę , d z ię k i czem u s ta tek  ty ln y  o d d a li się, a p rze d n i 
ma szanse za trzym an ia  się. G dy to  n ie  pom aga, 
a żaden ze s ta tkó w  n ie  może odejść p rz y  pom ocy 
m aszyn, s ta tek ty ln y  m usi być  go tów  do roz łącze
n ia  łańcucha  i  spuszczenia go do w o d y  w raz  z b u j- 
repem *, k tó r y  u m o ż liw i m u p ó źn ie j odna lez ien ie  
i  podn ies ien ie  łańcucha . N a p rą d z ie  oba s ta tk i 
m ają  szanse ro zm in ię c ia  się, ka n tu ją c  sterem  
w  p rzec iw ne  s tro n y ; is tn ie je  p rz y  ty m  ry z y k o  za- 
czepienia  się k o tw ic y  d ry fu ją ce g o  s ta tku  za ła ń 
cuch d rug iego , co może spow odow ać d ry fo w a n ie  
tego osta tn iego.

poz.n
r\

B

Z A K O T W IC Z E N IE . P rzyg o to w a n ie  k o tw ic y  do 
rzucen ia  po lega na nas tępu jących  czynnościach:

W in d ę  ko tw iczn ą  na leży u ru c h o m ić  na parę 
m in u t, aby u p e w n ić  się, czy je s t ona w  p o rządku .
Jeśli jes t to  w inda  pa row a , na leży ją  p rzed tem  
o d w odn ić , spuszczając w odę p rzez k ra n ik i.  Jeże li 
zaw ór p a ry  o d lo to w e j zna jdu je  się p rz y  w in d z ie , 
na leży go o tw o rz y ć ; nastenn ie  na leży z w o ln ić  ha 
m u lec i  zd jąć p o k ry w y  z k lu z . Zdarza  się, że k o t 
w ica  jes t ta k  m ocno w c iągn ię ta  w  lduzę  lu b  w b ita  
w  n ią  przez fa lę , że p rz y  zw o ln ie n iu  ham ulca  w in 
dy h ie  rusza się z m ie jsca . A b y  ją  u ru ch o m ić , na- Rys. 217 
leży spuścić ją  n ieco na parze , po czym  w y łączyć
bęben łańcuchow y.

Na w sze lk i w yp a d e k  trzeba  p rzyg o to w a ć  ró w n ie ż  drugą 
ko tw icę .

Jeże li w in d a , ła ńcuchy , ham ulec i  k lu z y  p o k ry te  są g rubym  
lodem , na leży go usunąć p rz y  pom ocy m ło tk ó w , zaś na słab
szych i  d e lik a tn y c h  częściach ro z to p ić  p ło m ie n ie m . G ru b y  ló d  
z k o tw ic y  ró w n ie ż  trzeba  odb ić .

Po p rzyg o to w a n iu  k o tw ic y  o fic e r  s ta je  p rz y  stew ie, m a ry 
na rz  p rzy  ha m u lcu  w in d y , oczeku jąc na rozkaz  z m ostku .

P rzed  rzucen iem  k o tw ic y  na leży sk ie row ać s ta tek  dz iobem  
lu b  p rz y n a jm n ie j b o k ie m  do w ia tru  lu b  p rą d u . W  żadnym  w y 

* B u jrep  jest to  lina  przewleczona przez b lok i  zakończona p ływakiem , 
służąca do podniesienia rozm yślnie zatopionego przedm iotu, np. ko tw icy , łań
cucha.
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p a d ku  n ie  w o lno  rzucać k o tw ic y  m a jąc w ia t r  lu b  prąd ' z ty lu  
(chyba, że są one bardzo  słabe), gdyż k o tw ic a  i  łańcuch  mogą 
t r a f ić  pod  s ta tek , u tru d n ia ją c  m anew r. M a jąc  w ia t r  lu b  p rą d  
z dz iobu, m ożna rzucać każdą z k o tw ic , n a to m ia s t m a jąc je 
z bo ku , na leży rzucać k o tw ic ę  od  s tro n y  w ia tru  (naw ie trzną ) 
lu b  p rą d u , aby łańcuch  n ie  t r a f i ł  pod  stępkę lu b  n ie  zag ina ł się 
na stew ie, co u tru d n ia  m anew r, szkodzi ła ń cu ch o w i i  zd rapu je  
fa rb ę  z ka d łu ba . K o tw ic z ą c  na p rądz ie  na leży pam ię tać , że 
p rócz  ru c h u  nad w odą, spow odow anego pracą m aszyn, s ta tek  
posiada ru ch  (czasem bardzo znaczny) nad dnem , spow odo
w any p rą d e m ; w ypadkow a  szybkość obu ru ch ó w  może być  
duża. N a leży  to  w z iąć pod  uwagę p rz y  rzu ca n iu  k o tw ic y .

Jeś li w ia t r  i  p rą d  sp o tyka ją  się pod  ką tem , p rze d  rzuce 
n iem  k o tw ic y  na leży sk ie row ać dziób  b liż e j s iln ie jsze j z ty ch  
dw óch  s ił.

D o m ie jsca za ko tw icze n ia  p o d ch o d z i się m ałą szybkością, 
sonduiąc. O fice ra  na dz iob ie  na leży p o in fo rm o w a ć , ja k a  iest 
g łębokość, oraz podać, i le  łańcucha  na leży w ypuśc ić , n p .: „G łę 
bokość 20 m , 3 przęsła  na k lu z ie “ , lu b : „G łę b o ko ść  20 m , 3 
przęsła  w  w o d z ie “ . S ta tk o w i da je  się m aszyną w o ln y  ru ch  
wstecz i  wówczas pada kom enda : „R z u c ić  k o tw ic ę “ . M a ry n a rz  
zw a ln ia  ham ulec w in d y  i  pozw a la  ła ń cu ch o w i w yb iec  za b u rtę  
na d ługość n ieco w iększą n iż  g łębokość, po czym  w in d ę  z le kka  
h am u je ,- aby łańcuch  n ie  spadał na k o tw ic ę  lu b  n ie  w yb iega ł 
z coraz w iększą szybkością, co m oże się zdarzyć na duże j g łę 
bokości. N a m a łych  g łębokościach obawa ta ka  n ie  is tn ie je ; 
gdy k o tw ic a  spadnie  na dno, zm n ie jszy  się n a tych m ia s t ob c ią 
żenie na w in d z ie  i  ła ńcuch  w yb iegać będzie  w o ln ie j, bez p o 
trze b y  ham ow an ia  w in d y .

G dy ła ńcuch  zaczyna w yp rężać  się z le k k a , m a ryn a rz  na 
rozkaz  o fic e ra  zw a ln ia  łańcuch  o d c in k a m i po k i lk a  m e tró w , o f i 
cer zaś in fo rm u je  sta le m ostek o stan ie  łańcucha , używ a jąc 
z w ro tó w : „Ł a ń c u c h  p a trz y  n a p rzó d “ , lu b : „Ł a ń c u c h  p a trz y  
w  p ra w o “  itp .  i  w skazu jąc jednocześnie  ręką  jego k ie ru n e k . 
In fo rm a c je  te  są ba rdzo  ważne d la  k a p ita n a , k tó r y  na ic h  p o d 
s taw ie zarządza odp o w ie d n ie  m anew ry  maszyną i  sterem . G dy 
łańcuch  n ie  chce w yb iegać za b u rtę  p o m im o  zw o ln ie n ia  ha
m u lca  (w sku te k  za trzym an ia  się s ta tk u ), o fic e r  m e ld u je : „ Ł a ń 
cuch s to i“ , w skazu jąc ręką  jego k ie ru n e k ; s ta tk o w i da je  się 
wówczas ru c h  m aszyną i .  ła ńcuch  zaczyna w ych o d z ić  da le j.

Po w ypuszczen iu  p ierw szego przęsła  da je  się jedno  uderze
n ie  w  dzw on, po dw óch  przęs łach —  2 u de rzen ia  i td .
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Po w ypuszczen iu  żądanej d ługośc i łańcucha  ham u je  się w in 
dę. Z  ch w ilą  gdy k o tw ic a  ch w yc iła , ła ń cu ch  w yp ręża  się, za
trz y m u je  s ta tek , po czym  c iężarem  sw ym  p o w o li opada (słab
n ie ), co jes t znak iem , że k o tw ic a  trzym a . O fic e r m e ld u je  w ó w 
czas: „K o tw ic a  trz y m a “ , k rzyżu ją c  parę  razy  ob ie  ręce nad 
g łow ą. N a łańcuch  zakłada się ham ulec, w in d ę  odstaw ia  się, a na 
dz iob ie  podnos i się ku lę .

G dy k o tw ic a  n ie  trz y m a  i  pe łzn ie , to  łańcuch  k o le jn o  w y 
pręża się i  opada. O fic e r m e ld u je  wówczas: „K o tw ic a  p e łzn ie “ . 
Jeś li p rzyczyną  pe łzn ięc ia  je s t ru ch  w steczny s ta tku , trzeba 
za trzym ać go m aszyną. G dy to  n ie  pom oże, na leży w ypuśc ić  
w ięce j łańcucha.

G dy bezpośredn io  p rze d  osta tecznym  zaham ow aniem  w in 
dy s ta tek  ma zb y t szybk i ru c h  w stecz, n ie  na leży ham ow ać 
w in d ę  g w a łto w n ie , gdyż w te d y  łańcuch  szarpn ie  m ocno i  może 
ją  uszkodz ić , a naw e t może pęknąć lu b  ześlizg iw ać się z bębna. 
O sta tn ie  p rzęs ło  ham u je  się wówczas s to p n io w o , w ypuszcza jąc 
po ka żd ym  zaham ow an iu  po k i lk a  m e tró w . P rz y  ta k im  ham o
w a n iu  s ta tek  s tra c i ru ch  i  za trzym a  się po  w ypuszczen iu  naka 
zanej z m o s tku  d ługośc i łańcucha. G dyby je d n a k  i wówczas 
łańcuch  m ia ł szarpnąć z b y t g w a łto w n ie , na leży k o n tyn u o w a ć  
to  s topn iow e  ham ow an ie , n ie  licząc  się z podaną d ługością .

It in e  z w ro ty  używ ane przez o fic e ra  p rz y  za ko tw icze n iu  są: 
„Ł a ń c u c h  p a t^ iy  p o d  stępkę“ , „Ł a ń c u c h  p a trz y  w  p ra w o  w  t y ł “ , 
„Ł a ń c u c h  p a trz y  w  d ó ł s łabo“ , „Ł a ń c u c h  w yp rę żo n y  w  le w o “ , 
„Ł a ń c u c h  p a trz y  w  p ra w o  i  w  ty ł  s łabo“  i tp . K a żd e j in fo rm a 
c ji,  gdy je s t w id n o , tow arzyszy  w skazanie  ręką  k ie ru n k u . P y 
ta n ie  z m o s tku  b rz m i: „ J a k  ła ń cu ch? “ , co oznacza: „ W  ja k im  
k ie ru n k u  p a trz y  ła ńcuch?44, lu b : „ I le  łańcucha?44, co oznacza: 
„J a k a  d ługość łańcucha  zn a jd u je  się ju ż  za b u rtą ? “ .

N ie  m ożna n ig d y  dopuśc ić  do zb y t szybkiego zw a ln ia n ia  
łańcucha , a p o te m  rap tow nego  ham ow an ia , gdyż ła ńcuch  może 
się u rw ać , uszkodz ić  w indę  lu b  w yskoczyć z gn iazd bębna i  n ie  
będz iem y go m o g li za trzym ać. T a k i w yp a d e k  może zajść, gdy 
k o tw ic a  spada na duże j g łębokośc i; aby te m u  zapobiec, na leży 
ją  n a jp rz ó d  spuścić na parze  tu ż  nad  dno i  wówczas, po w y 
łączen iu  w in d y , z rz u c ić  na g ru n t. (P a trz  ró w n ie ż  s tr. 189: 
R odza j g ru n tu ).

K o tw ic z ą c  w  w a ru n ka ch , w  k tó ry c h  m o ż liw a  je s t u tra ta  
k o tw ic y , na leży zaopa trzyć  ją  w  b u jre p .

ODKOTWICZENIE. D o  podn ies ien ia  k o tw ic y  p a te n to w e j p o 
trzeba  co n a jm n ie j trze ch  lu d z i: o fice ra  na dz iob ie , m a ryna rza  
na w in d z ie  oraz m a ryna rza  w  ko m o rze  łańcuchow e j do u k la -
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dan ia  łańcucha . P rz y  c ię żk im  ła ń cu chu  w  ko m o rze  m us i być 
w ięce j n iż  jeden  m aryna rz .

W in d ę  na leży o d w o dn ić  i  p rzegrzać, po czym  w łącza się 
bęben łańcuchow y. H a m u le c  zw o ln ić , p rzyg o to w a ć  wąż do zm y
w an ia  łańcucha.

O fic e r na d z iob ie  in fo rm u je  m ostek, i le  łańcucha  zna jdu je  
się za b u rtą , ja k i  je s t jego k ie ru n e k  i  s top ień  nap rężen ia , u ży 
w a jąc np . z w ro tó w : „ 4  przęsła , łańcuch  w yp rę żo n y  w  p ra w o “ , 
lu b : „3  przęsła , łańcuch  p a trz y  w  p rz ó d “  itp .  W  dz ień  w ska
zu je  on jednocześnie  k ie ru n e k  łańcucha  ręką . N a podstaw ie  
ty c h  in fo rm a c y j na m o s tku  w y k o n u je  się w  raz ie  p o trz e b y  od 
p o w ie d n i m anew r m aszyną i  sterem .

N a kom endę : „W y b ie ra ć !“  puszcza się w in d ę  w  w o ln y  
ru ch . P oczą tkow o , w s k u te k  nap rężen ia , ła ń cu ch  n a w ija  się 
w o ln o  na bęben, gdy je d n a k  czynność ta  w p ro w a d z i s ta tek 
w  ru ch  nap rzód , ła ńcuch  n a w ija ć  się będzie  coraz szybcie j. 
P rz y  s iln y m  p rą d z ie  lu b  w ie trz e  trzeba  dać s ta tk o w i b ieg  na
p rzó d  maszyną, aby zm n ie jszyć nap rężen ie  na ła ń cu chu  i  w in 
dzie. O b ro ty  ś ruby  oraz w in d y  na leży ta k  regu low ać, aby sta
te k  n ie  n a b ra ł z b y t duże j szybkości i  aby w s k u te k  tego dziób  
n ie  p rzesuną ł się nad k o tw ic ą , zostaw ia jąc ją  z ty łu ,  co spo
w od o w a ło b y  szarpn ięc ie  łańcucha  i  n iepożądaną zm ianę k ie 
ru n k u  s ta tku . D z ió b  p rzyc iągać na leży p o w o li do m ie jsca , 
gdzie leży  k o tw ic a ; gdy k lu z a  zna jdz ie  się n a 4  n ią , łańcuch  
zw isać będzie  p io n ow o . O fic e r  m e ld u je  w ówczas: „P io n !  , 
podnosząc p raw ą  rękę  p io n ow o . W  c h w ili o d ryw a n ia  się k o t 
w ic y  od dna ła ńcuch  w yp rę ży  się, zacznie drgać, a w in d a  zw o l
n i o b ro ty . G dy k o tw ic a  o d e rw ie  się, łańcuch  zw isać będzie 
p io n o w o , obraca jąc się raz w  jedną, to  w  drugą  s tro n ę ; n a p rę 
żenie jego zm n ie jszy  się i  w in d a  zacznie obracać się szybcie j. 
O fic e r m e ld u je  wówczas: „K o tw ic a  p u ś c iła !“  i  da je  k i lk a  k r ó t 
k ic h  uderzeń  w  dzw on.

O fic e ro w i tru d n o  je s t czasejn, zwłaszcza w  nocy , s tw ie r
dz ić  d o k ła d n ie  m om en t, gdy k o tw ic a  od ryw a  się od dna. Jeśli 
b y  zam e ldow a ł o ty m  przedw cześn ie  i  na te j pods taw ie  dano by  
m aszynie  b ieg , ła ń cu ch  sza rpną łby , w y trą c ił s ta te k  z k u rs u  
i  m ó g łb y  uszkodz ić  w in d ę , a naw e t u rw a ć  się.

P rz y  w y b ie ra n iu  K  rucha  o fic e r  m usi stale in fo rm o w a ć  
m ostek, w  ja k im  k ie ru n k u  p a trz y  łańcuch  oraz ja k ie  jes t jego 
naprężen ie . Po w c ią g n ię c iu  każdego przęsła  uderza  się w  dzw on 
ty le  razy, i le  p rzęse ł zosta ło jeszcze za b u rtą .

K o tw ic y  n ie  na leży  w ciągać do k lu z y  zb y t szybko, aby n ie
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w b ić  je j za m ocno w  k luzę , n ie  u rw a ć  łańcucha  lu b  n ie  uszko
dzić w in d y . Jednak p rz y  zb y t w o ln y m  w c iągan iu  k o tw ic a  m o 
że n ie  w e jść dosta teczn ie  do k lu z y  i  p rz y  ko ły s a n iu  lu b  fa l i  
ła p y  t łu c  będą o b u rtę . W  czasie m rozów  nłfe m ożna wciągać 
k o tw ic y  zb y t m ocno do k lu z y : b y w a ły  w y p a d k i, że łańcuch , 
ku rcząc  się pod  w p ływ e m  m rozu , p ę ka ł i  k o tw ic a  w ypadała  
z k lu zy .

Podczas w y b ie ra n ia  łańcuch  na leży u k ła d a ć  w  ko m o rze , 
co po lega na usuw an iu  go spod k lu z y . A b y  u ła tw ić  sobie tę 
pracę, n a jle p ie j je s t p o zw o lić , by  łańcuch  s p ię trz y ł się w  stożek 
do w ysokości 1 -—  2 m  p o n iże j k lu z y , po czym  na leży go s trą 
cać ze szczytu stożka na h o k i. Na w ie lu  s ta tkach  zam edhanie  
te j czynności spow odu je  sp ię trze n ie  łańcucha do w ysokość1 k lu z y  
i za tarasow anie je j,  co u n ie m o ż liw i w yb ra n ie  reszty łańcucha. 
Łańcuch  może tra f ie  pod  bęben w in d y , z łam ać pa lec i  za
kleszczyć s:ę ta k  m ocno pod  bęben, że n ie  uda s; ę w yciągnąć 
go s tam tąd ; ogn iw a  zegną się, a cześć ro z p o re k  w ypadn ie . 
T a k ie  u n ie ru ch o m ie n ie  łańcucha  m og łoby  spow odow ać aw arię  
s ta tku .

D la tego  kon ieczne  jes t, aby m a ryn a rz  s to iący  p rz y  w in 
dzie n ie  o d d a la ł się od n ie j;  m us i on uw ażn ie  ś ledzić, czy ła ń 
cuch schodzi sw obodn ie  do k o m o ry  i  gdy zauw aży sp ię trzen ie  
się jego, p o w in ie n  n a tych m ia s t za trzym ać w in d ę , aby dać m a
ry n a rz o w i w  kom orze  czas na usun ięc ie  łańcucha . N ie d o p u 
szczalne jes t, aby o fic e r, k tó re g o  zadaniem  je s t obserw ow anie  
łańcucha  za b u rtą , in fo rm o w a n ie  m o s tku  i  in s tru o w a n ie  m a ry 
narza na w in d z ie , jednocześn ie  o b s ług iw a ł w in d ę . Jest to  źle 
p o ję ta  oszczędność p racy , k tó ra  może dać op łakane  re z u lta ty .

N a w e t p rz y  podnoszen iu  k ró tk ie g o  łańcucha  na leży u k ła 
dać go w  kom orze .

B ło to  na leży zm yw ać z łańcucha  s iln y m  s tru m ie n ie m  w ody, 
w  m ia rę  podnoszen ia  go. R ów n ież  trzeba  zm yć ko tw icę .

Po w c ią g n ię c iu  k o tw ic y  w y łączą  się i  odstaw ia  w in d ę , a gdy 
s ta tek  zna jdz ie  się na o tw a rty c h  w odach, zakłada się ham ulec 
i  uszczeln ia k lu z y  w iodące  do k o m o ry , aby fa la  n ie  w lew a ła  
się do n ie j. K u lę  opuszcza się po o d e rw a n iu  k o tw ic y  od dna.

G dyby w in d a  n ie  m og ła  oderw ać k o tw ic y  od dna, na leży ją 
zaham ow ać i  p rze iść  nod' m aszynam i na w iększą g łębokość. 
M a n e w r ta k i o d e rw ie  ko tw ic ę , po  czym  uda się ją  podn ieść 
w indą . Jeśli w, p o b liż u  n ie  ma w iększe j g łębokości, należy 
p rze jść  pod  m aszynam i na p ły tsze  m ie jsce, c iągnąc k o tw ic ę  po

201



d n ie  i  tam  p róbow ać  oderw ać ją . Jeśli to  się n ie  uda, należy 
p o w tó rz y ć  te n  m anew r, przechodząc na jeszcze p ły tsze  m iejsce.

P o s t ó j  n a  d w ó c h  k o t w i c a c h

POSTÓJ. G dy w sku te k  s ilnego w ia tru  lu b  p rą d u  k o tw ic a  
(p o r. rys. 218), m im o  doda tkow ego popuszczenia  łańcucha , 
pe łzn ie , na leży rzu c ić  drugą. Po rzu ce n iu  je j zw a ln ia  się obydw a 
łańcuchy , pozw a la jąc  s ta tk o w i d ry fo w a ć  w stecz i  po  z w o ln ie n iu  
żądanej d ługośc i d rug iego  łańcucha  ham u je  się obydw a (po r. 
rys. 219).

P rzyp u śćm y, że w sku te k  zm iany  k ie ru n k u  w ia tru  lu b  p rą 
du s ta tek  obraca się w  k ie ru n k u  te j b u r ty , skąd p a trz y  d łu ż 
szy ła ń cu ch  (por. rys. 220), w  ty m  w y p a d k u  —  w  k ie ru n k u  
ru ch u  w ska zó w k i zegara. Jeśli p ra w a  k o tw ic a  trz y m a  i  n ie  
pe łzn ie , le w y  łańcuch  opadn ie  i  s ta tek  będzie  w y k o n y w a ł c y r 
k u la c ję  na p raw ym , k ró ts z y m  łańcuchu . W  p o z y c ji I  i  I I  le w y  
ła ńcuch  leży p o d  p ra w y m  i  gdyby  p raw a  k o tw ic a  po p e łz ła  lu b  
gdybyśm y c h c ie li ją  podn ieść, zaczep iłaby ona za le w y  łańcuch. 
A b y  tego un ikn ąć ,n a le ża ło  by  s to p n io w o  w yb ie ra ć  lu z  lewego 
łańcucha , w  m ia rę  ja k  s ta tek  w y k o n u je  o b ró t (p o r. poz. I  i  I I  
na rys. 221), lu b  s to p n io w o  popuszczać p ra w y  ła ń cu ch  ta k , 
aby w  ka żd e j p o z y c ji (po r, rys. 222, poz. I  i  I I )  oba ła ń cu chy  
b y ły  w yp rężone . W  p ie rw szym  w y p a d k u  (rys. 221) s ta tek  w y 
kona  m n ie jszą  c y rk u la c ję  n iż  w  d ru g im  (rys. 222). Jednakże 
w  obu w ypadkach , gdy s ta tek  o b ró c i się w ięce j n iż  o 180° 
(poz. I I I  na rys. 221 i 222), nas tąp i sk rzyżow an ie  łańcuchów , 
tzn. p ra w y  p a trzeć  będzie  na lew ą b u rtę , zaś le w y  na praw ą. 
T a k ie  sp lą tan ie  nazyw am y krzyżem . N a s tą p i ono rów n ież  
w  poz. I I I  na rys. 220.

Jeś li s ta te k  (p o r. rys. 220, 221, 222) będz ie  się ob raca ł da
le j w  ty m  sam ym  k ie ru n k u  i  za toczy łu k  w iększy  n iż  3 6 0 °, na 
łańcuchach  pow stan ie  d o d a tko w y  k rz y ż , tzn . 2 k rzyże , zwane 
skrę tem . O czyw iśc ie , p rz y  ob ro c ie  w  p rze c iw n ym  k ie ru n k u  
k rzyże  zn ikną .

K rz y ż  u tru d n ia  znaczn ie  p odn ies ien ie  k o tw ic , a s k rę t czę 
sto u n ie m o ż liw ia  je , to te ż  na leży  go p rze d te m  usunąć, o czym 
będzie  m ow a w  da lsze j części ks ią żk i.

P rzyp u śćm y  te raz , że p rz y  ob ra ca n iu  się s ta tku  p ra w a  k o t 
w ica  p o p e łz ła  i  s ta tek  obraca się na d łuższym , le w ym  ła ń c u 
chu. W  poz. I ,  I I ,  I I I  i  IV  na rys. 223 p raw a  k o tw ic a  p a trz y  
w  p raw o  i  n ie  ma ry z y k a  zaczepien ia  je j za le w y  łańcuch , o i le  
ten  o s ta tn i jes t zawsze n o rm a ln ie  w yp rę żo n y . (G d yb y  w  pew 
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nym  m om encie  p raw a  k o tw ic a  p rzesta ła  pe łznąć i  w s k u te k  
tego o p a d łb y  le w y  łańcuch , m ie lib yśm y  w yp a d ek  p o dobny  ja k  
na rys. 220 w raz  z jego ko n se kw en c ja m i). N aw e t w  poz. I I I  na 
rys. 223, gdy s ta tek  o b ró c ił się w ięce j n iż  o 180°, oba ła ń cu 
chy są czyste i  n ie  p o w sta ł k rz y ż  ja k  na rys. 220, 221, 222 
w  poz. I I I .  R ów n ież  p rz y  da lszym  o b roc ie  k rz y ż  n ie  pow sta 
n ie , naw e t gdy s ta te k  o b ró c i się w ięce j n iż  o 3 6 0 °, gdyby je d 

nak  zaczął obracać się w  p rze c iw n ym  k ie ru n k u  (np. z poz. IV  
do V  na rys. 223), nas tąp i sk rzyżow an ie  łańcuchów , a może 
naw e t zaczep ien ie  lewego łańcucha  za p raw ą  k o tw ic ę , je ś li 
duża jego część leży na dn ie .

W ró ć m y  te raz  do rys. 219 i  p rzyp u śćm y, że s ta te k  będzie 
się ob raca ł na p ra w e j k o tw ic y  w  p rze c iw n ym  k ie r f łn k u , tzn . 
w  k ie ru n k u  te j b u r ty , skąd p a trz y  k ró ts z y  łańcuch , a p raw a  
k o tw ic a  trzym a . W  poz. I  na rys. 224 le w y  łańcuch  może za
czep ić za p raw ą  k o tw ic ę , w yko p a ć  ją  i  c iągnąć po dn ie . G d y 
b y  je d n a k  zsunął się ponad  k o tw ic ą  (p o r. poz. I I  na rys. 224), 
pow stan ie  k rzyż , zaś w  poz. I I I  dw a k rzyże , c z y li s k rę t: lew y
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łańcuch , licząc  od s ta tku , k rz y ż u je  się raz ponad  p ra w ym , po 
czym  d ru g i raz pod  n im . P rz y  ob roc ie  ponad 360° pow staną 
3 k rzyże  (sk rę t i  k rzyż ). G dyby w  poz. I I I  p raw a  k o tw ic a  po- 
pe łz ła , zaczep iłaby za le w y  łańcuch . A b y  te m u  zapobiec, na le 
żało by w yb ie ra ć  s to pn iow o  lu z  na le w ym  łańcuchu , w  m ia rę  
obracan ia  się s ta tk u  (p o r. rys. 225). W  poz. I  i  I I  m ie lib yśm y  
k rzyż , zaś w  poz. I I I  s k rę t i td . ,  podo b n ie  ja k  na rys. 224, je d 
nak  s ta tek  s ta łby  zawsze na 2 ko tw ica ch .

P odobn ie  by ło  by, gdybyśm y w  m ia rę  o b ro tu  z w a ln ia li p ra 
w y ła ń cu ch  (p o r. rys. 226) ta k , aby s ta tek  trz y m a ły  zawsze 
obie k o tw ic e : w  poz. I  i  I I  pow stan ie  k rzyż , w  poz. I I I  s k rę t 
i td . ,  p rz y  czym  średn ica  c y rk u la c ji będzie w iększa n iż  na rys.
224 i  225.

J

G dyby  s ta te k  ob raca ł się na le w e j k o tw ic y  (p o r. rys. 227), 
a p raw a  pe łz ła , p rz y  czym  łańcuch  n ie  zaczep iłby  za n ią  (po r. 
poz. I  na rys. 224), m ie lib yśm y  ty lk o  1 k rzyż  w  każde j p o 
z y c ji (poz. I ,  I I  i  I I I  na rys. 227).Ś rednica c y rk u la c ji b y ła b y  
ta ka  sama ja k  na rys . 226.
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Powyższe uw ag i w skazu ją , że p o s tó j na dw óch  ko tw ica ch , 
z k tó ry c h  jedna  zosta ła rzucona  w  p o b liż u  łańcucha  d ru g ie j, 
je s t k ło p o t l iw y . N a leży  u n ik a ć  tak iego  k o tw ic z e n ia  i  le p ie j 
jes t, z w y ją tk ie m  szczególnych w yp a d kó w , zw iększyć d ługość 
łańcucha  p ie rw sze j k o tw ic y , zam iast rzucać drugą.

R zuca jąc drugą  k o tw ic ę  w  pew nej od leg łośc i od łańcucha 
p ie rw sze j ta k , aby oba ła ń cu chy  tw o rz y ły  w iększy  k ą t, z m n ie j
sza się ry z y k o  sp lą ta n ia  ic h , średn icę  c y rk u la c ji o raz chodze
n ie  na ko tw ica ch .

N a p ó łn o cn e j p ó łk u li ,  s ta jąc na je d n e j k o tw ic y  i  licząc  się 
z m oż liw ośc ią  rzucen ia  d ru g ie j ze w zg lędu  na w zrasta jącą siłę 
w ia tru , le p ie j je s t rzucać lew ą k o tw ic ę  ja k o  p ie rw szą , gdyż na 
p ó łk u li  te j w zras ta jący  na sile  w ia t r  zm ien ia  zazw yczaj swój 
k ie ru n e k  w raz z ru chem  w ska zó w k i zegara, np . z SW przez W  
na N W .

P rzyp u śćm y, że p rz y  w ie trz e  SW  zako tw iczono  na p ra w e j 
k o tw ic y  i  po pe w n ym  czasie, w s k u te k  w zras ta jące j s iły  w ia tru , 
rzucono  lew ą ko tw ic ę , popuszcza jąc o d p o w ie d n io  p ra w y  ła ń 
cuch (po r. poz. I  na rys. 228). W ra z  ze zm ianą k ie ru n k u  w ia 
t r u  z SW  przez W  do N W  s ta te k  p rze jd z ie  z £>oz. I  do TI i  p ra 
w y  łańcuch  może zaczepić za lew ą k o tw ic ę  (po r. poz. 11 na rys. 
228), a je ś li łańcuch  p rze jd z ie  czysto, to  oba skrzyżu ją  się (poz. 
I I  na rys. 229). Podczas c y rk u la c ji z poz. I  do I I  w ypuszczano 
le w y  łańcuch , aby k o tw ic a  n ie  pope lz ła .

G dybyśm y n a to m ia s t rz u c il i  z p o czą tku  p rz y  w ie trze  SW 
lew ą k o tw ic ę , a p ó źn ie j p raw ą  (po r. poz. I  na rys. 230), to  
p rz y  zm ian ie  k ie ru n k u  w ia tru  na N W , gdy s ta tek  p rze jd z ie  do 
poz. I I ,  ła ń cu chy  będą czyste. Podczas c y rk u la c ji z poz. I  do 
I I  popuszczano p ra w y  łańcuch , aby p raw a  k o tw ic a  n ie  pope lz ła .
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N a p o łu d n io w e j p ó łk u li ,  gdzie  w zras ta jący  na s ile  w ia tr  
zm ien ia  zw yk le  k ie ru n e k  p rze c iw  ru c h o w i w ska zó w k i zegara, 
zaleca się rzucać w p ie rw  p raw ą  ko tw icę .

P ow yższych zasad nale- 
w/atk ży p rzestrzegać n ieza leżn ie  

od p ó łk u li ,  gdy spodziew a
m y  się zm iany  p rą d u  lub  
w ia tru  w  pew nym  k ie ru n 

k u , m ia n o w ic ie : spodziew ając się, że s ta tek  przesuw ać się bę
dzie  w  k ie ru n k u  le w e j b u r ty , na leży  stawać na lew e j k o tw ic y

■3C;

Rys. 231

i  o d w ro tn ie .
Z A K O T W IC Z E N IE . G dy n ie  ma p rą d u  i, s to jąc ju ż  na je d n e j 

k o tw ic y , chcem y rz u c ić  tlrugą  bez pom ocy m aszyn m o ż liw ie  
ja k  n a jd a le j od łańcucha  p ie rw sze j, czyn im y  to  w te d y , gdy 
b u rta , z k tó re j p a trz y  łańcuch , z w ró c i się na w ia t r  i  u tw o rz y  
z n im  ja k  na jw ię kszy  k ą t (p o r. poz. I  na rys. 231). Popuszczając 
oba ła ńcuchy , co fam y s ta te k  wstecz na poz. I I .

N a p rą d z ie  odp row adzam y (ka n tu je m y ) s ta tek  na poz. I  
p rz y  pom ocy steru .

Chcąc stanąć od razu na obu k o tw ica ch , s te ru je m y  pod  
ką te m  do w ia tru , rzucam y k o tw ic ę  n a w ie trzn ą  i,  zw a ln ia ją c  ła ń 
cuch, s te ru je m y  na m ie jsce , gdzie  rz u c im y  drugą  ko tw icę . 
W ówczas zw a ln ia m y  oba ła ń cu chy  do ta k ie j d ługośc i, aby b y ły  
w yp rężone , gdy s ta tek  u s ta w i się w  l in i i  w ia tru . N a  p rą d z ie  
p o s tę p u je m y  w  id e n ty c z n y  sposób.

O D K O T W IC ZE N IE . O d ko tw icza jąc  z p o s to ju  na dw óch  k o t 
w icach , p o d n o s im y  n a jp rz ó d  k o tw ic ę  leżącą b liż e j s ta tku . 
W  ty m  ce lu , w yb ie ra ją c  jednocześn ie  oba ła ńcuchy , p rz y c ią 
gam y dz iób  do b liższe j k o tw ic y , w s trzym u je m y  w yb ie ra n ie  
łańcucha  da lsze j, o d ryw a m y  b liższą od dna i  wówczas w y b ie ra 
m y znów  oba ła ńcuchy . G dy b liższa k o tw ic a  weszła do k lu z y , 
w yb ie ra m y  d rugą. W  raz ie  p o trze b y  pom agam y sobie maszyną 
i sterem .

P o s t ó j  n a  r o z r z u c i e  k o t w i c

POSTÓJ. P o s tó j na dw óch  k o tw ic a c h  je s t na jw ygodn ie jszy  
w te d y , gdy oba ła ń cu chy  m a ją  jednakow ą  d ługość, a od leg łość 
m iędzy  k o tw ic a m i je s t w iększa n iż  d ługość jednego łańcucha  
p lus  d ługość s ta tk u  (p o r. rys. 232).

W  p o z y c ji I  s ta tek  s to i na obu  k o tw ic a c h  A  i  B , p rz y  czym  
oba ła ń cu ch y  są w yp rężone . C y rk u la c ja  z poz. I  do I I  odbyw a 
się na le w ym  łańcuchu , podczas gdy p ra w y  zw isa, n ie  prze-
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szkadzając. P rze c in a ją c  l in ię  A B , s ta tek  p rze jd z ie  czysto nad 
p ra w y m  łańcuchem , zostaw i p raw ą  k o tw ic ę  za ru fą , na ła ń cu 
chach pow stan ie  k rzyż . W  poz. I I I  oba ła ń cu chy  w yp rężą  się,

I

Rys. 233 Rys. 234

po czym  dalszy ciąg c y rk u la c ji do poz. IV  odbyw ać się będzie 
na p ra w e j k o tw ic y ; p rze c in a ją c  l in ię  A B , s ta te k  p rze jd z ie  nad 
łańcuchem  le w e j k o tw ic y , zostaw ia jąc ją  za ru fą  i  wówczas 
pow stan ie  d ru g i k rzyż  (sk rę t). W id z im y  zatem , że sk rę t p o 
w stan ie  d o p ie ro  m iędzy  270° a 360° c y rk u la c ji.  O czyw iście , 
je ś li s ta te k  w racać będzie  z poz. I I I  do poz. I  pop rzez poz. I I ,  
s k rę t n ie  pow stan ie , a k rz y ż  rozp lącze się.

T a k ie  za ko tw icze n ie  nazyw am y p o s to je m  na ro z rzu c ie  k o t
w ic  ( fe r to in g ); cha ra k te rys tyczn ą  jego cechą jes t, że c y rk u la c ja  
odbyw a się m iędzy  k o tw ic a m i, to  znaczy od leg łość m iędzy  n im i 
jes t w iększa n iż  d ługość jednego z ła ń cu chó w  p lus d ługość 
s ta tku .

N a  rys. 233 w id z im y  w ypadek , gdy p rz y  te j samej d ługośc i 
łańcuchów  co na rys. 232 od leg łość m iędzy  k o tw ic a m i (A B ) 
je s t m n ie jsza  n iż  łączna d ługość jednego łańcucha  i  s ta tku . S ta
te k  zatacza podobną  c y rk u la c ję  ja k  na rys. 232, jednakże  je s t 
ona znaczn ie  w iększa, poza ty m  p rz y  p rz e c in a n iu  ( lin ii A B  
is tn ie je  ry z y k o  zaczepien ia  lewego łańcucha  o k o tw ic ę  B . K rz y ż  
i s k rę t pow staną w  ty c h  sam ych pozyc jach  co na rys. 232.

Im  b liż e j s iebie leżą ob ie  k o tw ic e  i  im  m n ie jszy  k ą t  tw o rzą  
ła ńcuchy , ty m  —  p rz y  te j samej ic h  d ługośc i —  c y rk u la c ja  jes t 
w iększa. G dyby  ob ie  k o tw ic e  le ża ły  tu ż  obok  siebie, s ta tek  
o b raca łby  się ta k  ja k  na je d n e j k o tw ic y , to  znaczy za tacza łby 
k o ło  o p ro m ie n iu  ró w n y m  d ługośc i jednego łańcucha  p lus  d łu 
gość s ta tku . O czyw iście , ta k i p o s tó j n ie  je s t w skazany, p o n ie 
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waż k o tw ic e  mogą zaczepić o s iebie i  n ie  będą dobrze  t r z y 
m a ły .

N a jm n ie jsza  c y rk u la c ja  je s t w te d y , gdy ob ie  k o tw ic e  pa trzą  
w  m o ż liw ie  n a jb a rd z ie j p rze c iw n e  s tro n y , tzn . gdy oba ła ń cu 
chy  tw o rzą  ja k  na jw ię kszy  ką t. W yb ie rzm y  oba ła ń cu chy  na

rys. 232, poz. I ,  ta k , aby zw iększy ł się do m aks im um  k ą t m ię 
dzy n im i i aby s ta tek  p rz y ją ł pozyc ję  I  na rys. 234. W id z im y , 
że c y rk u la c ja  na rys. 234 je s t znacznie m n ie jsza  n iż  na rys. 232. 
Jednakże z b y t duże zw iększen ie  ką ta  p rzez obc iągn ięc ie  ła ń 
cuchów  stw arza  ry z y k o , że s ta tek , p rze c in a ją c  l in ię  A B , może 
zaczepić ka d łu be m  o p a trzą cy  sztyw no do ty łu  łańcuch. (A by  
tem u  zapobiec, na leży łańcuch  ten  popuśc ić , a po  p rze jśc iu  
s ta tku  nad n im  p o n o w n ie  obciągnąć). W ie m y  ró w n ie ż , że k o t 
w ica , k tó re j łańcuch  n ie  ma dostatecznego luzu , spoczyw a ją 
cego na dn ie , słabo trzym a .

Im  w iększy  k ą t m iędzy  ła ń cu cha m i, ty m  w iększe obciążenie  
na n ich , a ty m  sam ym  na k o tw ic a c h ; m ożem y to  s tw ie rd z ić , 
k reś ląc ró w n o le g ło b o k i s ił:

P rzypuśćm y, że n a p ó r w ia tru  lu b  p rą d u  na s ta tek  na rys. 
235, s to jący  na je d n e j k o tw ic y , ró w n y  je s t s ile  P. S iła  ta  p rze 
nosi się na ła ńcuch  i  k o tw icę .

P rzyp u śćm y  te raz, że s ta tek  ten , u lega jąc  tem u  samemu 
n a p o ro w i P, s to i na dw óch  ko tw ica ch  pa trzących  pod  ką tem  
160° (k ą t A C B  na rys. 236, poz. I ) .  Z  p u n k tu  C k re ś lim y  p ro 
stą CD,  dzie lącą k ą t te n  na p ó ł i  o d k ła da m y  na n ie j s iłę  P  
i  p u n k tu  C do D.  K re ś lim y  ró w n o le g lo b o k  s ił E D F C , w  k tó ry m  
EC — C F  —  3 P .  W id z im y  zatem , że p rz y  ty m  sam ym  naporze  
w ia tru  lu b  p rą d u  obciążen ie  na ka żd ym  ła ń cu chu  i  k o tw ic y  
je s t 3 razy  w iększe n iż  p rzy  p o s to ju  na je d n e j k o tw ic y .
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P opuśćm y te ra *  oba ła ń cu chy , aby s ta te k  c o fn ą ł się do 
poz. I I  na rys. 236, zm nie jsza jąc w  ten  sposób k ą t m iędzy  ła ń 
cucham i do 120° (k ą t A C 'B  — 1 2 0 °). N a p ó r na s ta te k  pozosta ł 
bez zm iany  i  w yn o s i P . Po w y k re ś le n iu  ró w n o le g ło b o k u  s ił 
E 'D 'F 'C '  zn a jdz iem y, że E 'C  =  C 'F '  —  P,  to  znaczy, że obc ią 
żenie na ka żd ym  ła ń cu chu  i  k o tw ic y  zm n ie jszy ło  się t r z y k ro t 
n ie  i  w ynos i ty le , i le  p rz y  p o s to ju  na je d n e j k o tw ic y  na rys. 
235. P rz y  da lszym  z w a ln ia n iu  ła ń cu chó w  obciążen ie  będzie  
malało. P rz y  kąc ie  150° w ynos ić  będzie 2 P .

W id z im y  zatem , że zw iększen ie  ką ta  m iędzy  ła ń cu cha m i p o 
w o d u je  w z ro s t obciążen ia  na łańcuchach  i  k o tw ica ch , zw ię k 
szając p rzez to  ry z y k o  z d ry fo w a n ia , z d ru g ie j je d n a k  s tro n y  
«m niejsza c y rk u la c ję .

T am , gdzie chodz i p rzede  w szys tk im  o zm n ie jszen ie  c y rk u 
la c ji,  np . w  w ąsk ich  kana łach , gdzie p anu ją  p ły w y , n a jle p ie j 
je s t k o tw ic z y ć  na ro z rzu c ie  k o tw ic , zachow ując k ą t o ko ło  
120° i  rzuca jąc  k o tw ic ę  w  te n  sposób, by  łącząca je  l in ia  by ła  
p ro s to p a d ła  do k ie ru n k u  k a n a łu  (p o r. rys. 237). P rz y  ta k im  
p o s to ju  n a js iln ie js z y  p rą d  p rz y p ły w o w y  lu b  o d p ływ o w y , idący

PRĄD
PRZYPŁYWOWY

PRĄD
PRZYPŁYWOWY

Rys. 237 Rys. 233

ś ro d k ie m  fa rw a te ru , będzie  p ro s to p a d ły  do l in i i  A B .  G dyby 
w  ty c h  w a ru n ka ch  is tn ia ło  ry z y k o  p o pe łzn ięc ia  k o tw ic , m ożna 
popuśc ić  oba ła ń cu chy  bez obaw y z d ry fo w a n ia  na brzeg. P rz y  
zm ian ie  k ie ru n k u  p rą d u , gdy szybkość jego je s t ba rdzo  m ała , 
m ożem y znów  s k ró c ić  oba ła ńcuchy , ce lem  zm n ie jszen ia  c y r
k u la c ji.

14 W iedza okrę tow a
209



Jednakże ta k i p o s tó j zagradza fa rw a te r. C elem  przepusz
czenia m ija ją c y c h  s ta tk ó w  trzeba  opuścić na dno jeden  z ła ń 
cuchów . W s k u te k  tego s ta tek  zb liż y  się do brzegu, gdyż t r z y 
m ać go będzie  ty lk o  jeden  łańcuch.

O czyw iście , ła ń cu chy  będą k rz y ż o w a ły  się w sku te k  c y rk u 
la c ji.  P rzyp u śćm y, że s ta te k  w y k o n a ł p ó ł o b ro tu  z poz. I 
p rzez poz. I I  do poz. I I I  (na rys. 237), w sku te k  czego pow sta ł 
k rzyż . Jeśli s ta te k  p rz y  następne j zm ian ie  p rą d u  w ró c i do 
poz. I  p rzez poz. I I ,  to  k rz y ż  rozp lącze się. A b y  zw ró c ić  s ta tek  
w  tym  k ie ru n k u , na leży skan tow ać dziób  w s tronę  k o tw ic y  13, 
k ła d ą c  s te r w  lew o bezpośredn io  p rze d  zm ianą k ie ru n k u  p rądu . 
Jeś li to  n ie  pom oże, na leży p rz y  zm ian ie  p rą d u  w yb ra ć  szybko 
trochę  łańcucha  k o tw ic y  B,  popuszcza jąc jednocześn ie  d ru g i ła ń 
cuch: s ta te k  z w ró c i się dz iobem  w  s tronę  k o tw ic y  B  i  now y  
p rąd , n a p ie ra ją c  na lew ą b u rtę , p rzen ies ie  s ta tek  p rzez poz. I I  
do poz. I .  W te d y  na leży w y ró w n a ć  ła ń cu chy  do p o p rz e d n ie j 
d ługości. W  bardzo  og ran iczonym  m ie jscu  maszyna m usi być 
w  p o g o to w iu , aby p rz y  zm ian ie  p rą d u  m ożna b y ło  p rz y  je j p o 
m ocy z w ró c ić  s ta tek  w  żądanym  k ie ru n k u , gdyby  powyższe 
sposoby za w io d ły .

, In n y  sposób p o s to ju  na ro z rzu c ie  k o tw ic  pokazany je s t na 
rys. 238. L in ia  łącząca ob ie  k o tw ic e  leży ró w n o le g le  do b rze 
gów, p rz y  czym  d ługość obu łańcuchów  i  od ległość m iędzy  k o t 
w ica m i są ta k ie  same, ja k  na rys. 237. W id z im y , że p rz y  
zm ian ie  p rą d u  s ta tek  może zb liżyć  się do brzegów  w ięce j n iż  
na rys. 237. A b y  zapobiec k rz y ż o w a n iu  się łań cu chó w  na leży 
ka n to w a ć  s ta te k  s te rem  (lu b  zw racać m aszyną) w  ta k im  k ie 
ru n k u , aby ru fa  zaw raca ła  zawsze w  s tronę  tego samego b rze 
gu, w  ty m  w y p a d k u  lewego, pon iew aż ła tw ie j ka n to w a ć  s ta tek  
w  p raw o , gdy s to i na lew e j k o tw ic y , a p ó źn ie j w  lew o , gdy 
s to i na p ra w e j. P rz y  ta k ie j c y rk u la c ji n ig d y  n ie  pow stan ie  
k rzyż , podczas gdy zw raca jąc s ta tek  w  s tronę  p rzec iw nego  
brzegu, będz iem y m ie li k rzyż . S łow em  zasada je s t ta ka : Z w ra 
cać ru fę  w  s tronę  te j b u r ty , z k tó re j p a trz y  łańcuch  trz y m a 
jące j k o tw ic y . M a jąc  swobodę zw racan ia  w  s tronę  jednego 
ty lk o  b rzegu, na leży o d p o w ie d n io  rzu c ić  k o tw ic e  w  m yś l te j 
zasady.

C elem  zm n ie jszen ia  c y rk u la c ji,  m ożna skracać ła ń cu chy  
bezpośredn io  p rzed  zm ianą p rą d u , gdy je s t on bardzo  słaby.

P o s tó j na ro z rzu c ie  k o tw ic  z jedną  k o tw ic ą  za ru fą  m a tę 
n iedogodność, że je s t ona bezużyteczna, gdy s ta te k  zacznie d ry 
fo w a ć  i  zacznie dz ia łać  d o p ie ro  w te d y , gdy s ta te k  m in ie  ją
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i  nac iągn ie  je j łańcuch . D z ia ła n ie  je j m ożna przyśp ieszyć, skra* 
cając łańcuch  w  c h w ili,  gdy zna jdz ie  się ona ju ż  p rzed  dziobem , 
w  od leg łośc i w ynoszącej 3— 4 g łębokości.

Jeś li p rą d y  p rz y p ły w o w y  i  o d p ływ o w y  są ró żn e j s iły , ła ń 
cuch u trz y m u ją c y  s ta te k  na p rą d z ie  s iln ie jszym  m us i być  d łu ż 
szy n iż  d ru g i łańcuch.

K rz y ż u le c  op isany  na s tr. 229 zapobiega p o w staw an iu  k rz y 
ży i  sk rę tów .

ZAKOTWICZENIE. A b y  za ko tw iczyć  na roz rzu c ie  k o tw ic  
w  poz. I  na rys. 237, m a jąc w ia t r  lu b  p rą d  z dz iobu , p o d ch o d z i
m y do m ie jsca  A  w o ln y m  b ieg iem  i  po rzu ce n iu  ta m  le w e j k o t-

Rys. 239 Rys. 240

w icy  s te ru je m y  w  k ie ru n k u  d rug iego  brzegu, b io rą c  odp o w ie d n ią  
p o p ra w kę  na d r y f  i  jednocześn ie  zw a ln ia ją c  łańcuch . G dy dziób 
zn a jdz ie  się w  p u n k c ie  B , rzucam y p raw ą  k o tw ic ę , m aszynie  da
je m y  b ieg wstecz i,  co fa jąc  się k u  ś ro d k o w i fa rw a te ru  oraz d ry 
fu ją c  z w ia tre m  lu b  p rądem , zw a ln ia m y  p ra w y  ła ńcuch  i  w yb ie 
ra m y  jednocześnie  d ru g i, d o p ó k i d ługość obu  n ie  będzie  rów na , 
a k ą t m iedzy  n im i n ie  w yn ies ie  o ko ło  120°. M ożna ró w n ie ż  
rz u c ić  n a jp rz ó d  p raw ą , po te m  lew ą k o tw ic ę , pos tępu jąc  w  p o 
dobny sposób.

Id ą c  do m ie jsca za ko tw icze n ia  z w ia tre m  lu b  p rą d e m  (po r. 
rys. 239), zb liżam y się ja k  n a jw o ln ie j w zd łu ż  lewego b rzegu  do 
m ie jsca A , rzucam y tam  p raw ą  ko tw ic ę , na k tó re j obracam y
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s ta te k  w  k ie ru n k u  d rug iego  b rzegu, pom agając sobie ste rem  
i  maszyną. W  dalszym  ciągu p o s tę p u je m y  p o dobn ie , ja k  w  w y 
p a d ku  w yże j op isanym . O czyw iście , m ożna rzu c ić  n a jp rz ó d  le 
wą k o tw ic ę  w  p u n kc ie  B , o b ró c ić  się na n ie j, pode jść  do p u n k tu  
A , tam  rz u c ić  p raw ą  i  spuścić się z w ia tre m  lu b  p rądem , pod o 
bn ie  ja k  w  w yże j op isanym  w yp a d ku .

Z a ko tw icze n ie  pokazane na rys. 238 odbyw a się ja k  nastę
p u je : P o d ch o d z im y  p rz e c iw  w ia tro w i lu b  p rą d o w i i  w  p u n kc ie  
A  rzucam y jedną  ko tw ic ę , po czym , zw a ln ia ją c  łańcuch , co fam y 
s ta tek  i  w  p u n k c ie  B  rzucam y d rugą. T e raz  w yb ie ra m y  ła ń cu ch  
p ie rw sze j k o tw ic y  i  zw a ln ia m y  jednocześnie  d ru g i, pomagająte 
maszyną, d o p ó k i oba ła ń cu chy  n ie  osiągną te j samej d ługości. 
N a łańcuchu  p a trzą cym  wstecz na leży zostaw ić  pew ien  lu z , aby 
n ie  zaczep ia ł o ka d łu b .

W  pew nych  w yp a d kach  nas tępu jący  sposób m oże okazać się 
w yg o d n ie jszy : P ie rw szą  k o tw ic ę  rzucam y w  p u n kc ie  B  i ,  popusz
czając łańcuch , s te ru je m y  do p u n k tu  A , gdzie  rzucam y drugą  
ko tw icę . Popuszcza jąc ła ńcuch  k o tw ic y  A , co fa m y się z w ia tre m  
lu b  p rądem  i  w yb ie ra m y  jednocześn ie  d ru g i łańcuch , d o p ó k i oba 
n ie  osiągną je d n a ko w e j d ługości.

Jeś li zb liżam y się do m ie jsca  za ko tw icze n ia  z w ia tre m  lu b  
p rądem  (po r. rys. 240), rzucam y n a jp rz ó d  k o tw ic ę  w  p u n k c ie  B  
i, ham u jąc  oraz popuszcza jąc na p rze m ia n  łańcuch , ob racam y 
s ta tek  dz iobem  na w ia t r  lu b  p rą d , spuszczając się jednocześn ie  
do p u n k tu  A , gdzie rzucam y drugą  ko tw ic ę . T e raz  w yb ie ra m y  
ła ńcuch  k o tw ic y  B  i  zw a ln ia m y  jednocześn ie  d ru g i, d o p ó k i oba 
n ie  osiągną je d n a ko w e j d ługości.

N a  ś re d n ie j g łębokośc i, gdy chcem y aby k ą t m ię d zy  ła ń cu 
cham i w yn o s ił 100— 120°, na leży  rz u c ić  k o tw ic e  w  od leg łośc i 
ró w n e j o ko ło  l 1 ! 2  d ługośc i każdego z ła ń cu chó w  po ic h  w y ró w 
n a n iu ; np . chcąc, aby ła ń cu chy  m ia ły  na p o s to ju  po  100 m , 
na leży rz u c ić  k o tw ic e  w  od leg łośc i o ko ło  150 m . B io rą c  pod  
uwagę w zn ies ien ie  d z iobu  nad  dnem , od leg łość ta  na  dużych  
g łębokośc iach  może być  m n ie jsza  n iż  l 1/ 2 d ługośc i łańcucha , 
zaś na m a łych  g łębokośc iach  —  w iększa. N a  dużych  g łębokoś
c iach  od leg łość m iędzy  k o tw ic a m i może okazać się m n ie jsza  n iż  
łączna d ługość jednego łańcucha  i  s ta tku , np . na s ta tk u  o d łu 
gości o ko ło  90 m , k tó r y  m a ła ń cu chy  po 8 p rzęse ł (220 m ).

P on iew aż p rz y  p o s to ju  na ro z rzu c ie  k o tw ic  m u s im y  p o czą t
kow o  z w o ln ić  p o d w ó jn ą  d ługość p ie rw szego łańcucha , jasne 
jes t, że na jw iększa  od leg łość m iędzy  k o tw ic a m i będzie  zawsze 
m nie jsza  od c a łk o w ite j d ługośc i jednego ła ń cu cha ; np . je ś li ła ń 
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cuchy m ają  po 220 m  (po 8 p rzęse ł), na jw iększa  od leg łość m ię 
dzy k o tw ic a m i m usi w ynos ić  m n ie j n iż  220 m , a po w y ró w n a n iu  
obu łańcuchów  ka żd y  z n ic h  m usi m ieć  n a jm n ie j 110 m .

A b y  u n ik n ą ć  p rz y k ry c h  n iespodz ianek, wskazane je s t p rzed  
za ko tw iczen iem  w yko n a ć  szkic p o dobny  do za łączonych rysu n 
ków , zachow ując p ro p o rc ję  (skalę) m iędzy  szerokością fa r-  
w a te ru , d ługością  łań cu chó w  i  s ta tku , g łębokością  oraz o d le 
głością m ię d z y 'k o tw ic a m i, z zachow aniem  żądanego ką ta  m ię 
dzy łańcucham i.

ODKOTWICZENIE. O d ko tw icze n ie  z p o z y c ji I  na rys. 237 p rzy  
s łabym  w ie trze  lu b  p rądz ie  odbyw a się w  nas tępu jący  sposób: 
W yb ie ra m y  jeden  z łańcuchów , n p . p ra w y , podc iąga jąc s ta tek 
do k o tw ic y  B  i  zw a ln ia ją c  jednocześn ie  d ru g i łańcuch . G dy p ra 
wa k o tw ic a  puśc iła , s te ru je m y  w  k ie ru n k u  d ru g ie j, b io rą c  p o 
p ra w kę  na d ry f ,  i  w yb ie ra m y  jednocześn ie  je j łańcuch.

O d ko tw icze n ie  p rz y  s iln y m  p rądz ie  lu b  w ie trze  je s t t r u d 
n ie jsze. G dy p ie rw sza  k o tw ic a  (np. B ) o d e rw ie  się od dna, sta
te k  co fać się będzie  szybko w stecz pod  w p ływ e m  p rą d u  lu b  
w ia tru , w sku te k  czego le w y  łańcuch  w yp rę ży  się i  będzie  c iąg
n ą ł s ta tek  do lewego brzegu. A b y  n ie  u tra c ić  zdo lnośc i m ane
w ro w a n ia , na leży p rzed  o d e rw an iem  się p ra w e j k o tw ic y  us taw ić  
s ta tek  maszyną i  s te rem  w  l in i i  p rą d u  lu b  w ia tru , a gdy k o t 
w ica  puści, maszyną i  ste rem  u trz y m a ć  dz iób  w  te j l in i i  na w y 
sokości k o tw ic y  A , w yb ie ra ją c  jednocześnie  le w y  łańcuch . Po 
do jśc iu  do k o tw ic y  na leży ją  podnieść.

Jest to  je d n a k  tru d n y  i  n ie p ew n y  m anew r i  d la tego le p ie j 
je s t n ie  od ryw a ć  k o tw ic y  B od dna, lecz zostaw ić  ją  z k ró tk im  
o d c in k ie m  łańcucha  i, p rzesuw a jąc s ta tek  z p u n k tu  A  do B, 
c iągnąć ją  po dn ie  do p u n k tu  A , gdzie pod n o s im y  ją  w raz 
z d rugą  ko tw ic ą .

O d ko tw icze n ie  z p o z y c ji na rys. 238 odbyw a się ja k  nastę
p u je : W y b ie ra m y  ła ńcuch  p a trzą cy  wstecz i  zw a ln ia m y  je d n o 
cześnie d ru g i łańcuch . G dy k o tw ic a  B  puści, w yb ie ra m y  drugą, 
pom aga jąc w  raz ie  p o trz e b y  m aszyną i  sterem .

P o s t ó j  n a  o d c i ą g u

P os tó j na odciągu, zw any ró w n ie ż  p os to jem  na szpryng, s to 
suje się w te d y , gdy chcem y zasłon ić  jedną  b u rtę  od w ia tru , fa l i  
lu b  p rą d u , ce lem  w yko n a n ia  pew nych  p ra c  ła d o w n iczych , k o n 
se rw a cy jn ych  i tp .  (p o r. rys. 241, 242, 243).

G dy zdecydow ano się na ta k i p o s tó j p rzed  zako tw iczen iem  
(po r. fys . 241), z r u fy  obnos i się lin ą  zew ną trz  b u r ty  i  p rzyw ią -
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żu je  się ją  do sza k li k o tw ic z n e j, po  u p rz e d n im  opuszczeniu  k o t 
w icy  pod  k luzę . A b y  lin a  n ie  t r a f i ła  w  śrubę i  n ie  opad ła  do 
w ody, w ypuszczam y ją  z te j samej b u r ty  co k o tw ic ę  i  zaw ieszam y 
w zd łuż  b u r ty  na lin k a c h . Z rzucam y ją  do w ody  i  zw a ln ia m y  ra-

Hys. 243

zem z k o tw ic ą  i  łańcuchem . Po w ypuszczen iu  o d p o w ie d n ie j d łu 
gości łańcucha , l in ę  w yb ie ra  się na ru f ie ,  us taw ia jąc  s ta tek  
w  żądanej p o zyc ji.

Celem  o d ko tw icze n ia , zw a ln ia m y  lin ę , d o p ó k i s ta te k  n ie  
s tan ie  dz iobem  na w ia t r  lu b  p rą d , po  czym  po d n o s im y  ko tw ic ę . 
P rzed  w c iągn ięc iem  do k lu z y  o d w ią zu je m y  lin ę  od  szak li k o t 
w iczne j.

Z w a ln ia ją c  lin ę  z ru fy ,  m ożna jednocześn ie  w yb ie ra ć  k o t 
w icę.

N a rys. 242 w id z im y  w ypadek , gdy zdecydow ano stanąć na 
odciągu ju ż  po  rzu ce n iu  k o tw ic y . Po ob n ies ie n iu  l in y  z ru fy ,  
pod o b n ie  ja k  w  p o p rz e d n im  w yp a d ku , podc iągam y ła ń cu ch  m oż
l iw ie  n a jw ię ce j, do jednego  z ogn iw  szak lu jem y lin ę , popuszcza
m y  z p o w ro te m  ła ń cu ch  i  wówczas, w yb ie ra ją c  lin ę  z ru fy ,  us ta 
w ia m y  s ta te k  W  żądanej p o zyc ji.

O d ko tw icze n ie  odbyw a się pod o b n ie  ja k  w  op isanym  w yże j 
w yp a d ku .

N a jła tw ie j je s t używ ać lin ę  m a n ilo w ą , pon iew aż n ie  to n ie  
ona.

N a rys. 243 s ta te k  staną ł na odciągu na zaw iez ione j z r u fy  k o t
w ic y  zaw oźnej. G dy s ta tek  s to i ju ż  na k o tw ic y  d z iobow e j, zaw ozi 
się na sza lup ie  k o tw ic ę  zawoźną z lin ą  i po  za ko tw icze n iu  je j 
obciąga się l in ę  z ru fy ,  us ta w ia ją c  s ta te k  w  żądanej p o zyc ji.

O d ko tw icza jąc , p rzyc iąga  się ru fę  na te j l in ie  do k o tw ic y  za
w oźne j i  p o  w c ią g n ię c iu  je j p odnos i się k o tw ic ę  dziobow ą.

P rz y  p o s to ju  na odciągu s ta tek  chodz i n a p rzó d  i  wstecz pod  
w p ływ e m  w ia tru  i  p rą d u ; je ś li s iła  ic h  je s t znaczna, p o s tó j ta k i 
je s t n ie m o ż liw y . S ta tek  n ie ko n ie czn ie  m us i leżeć p o d  ką tem  
p ro s ty m  do p rą d u  lu b  fa l i .
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P o s t ó j  g ę s i e g o

P o s tó j gęsiego, zw any ró w n ie ż  pos to jem  na k o tw ic a c h  szere
gow ych, po lega na ty m , że do jednego łańcucha  p rzym ocow ane  
są 2 k o tw ic e  (po r. rys. 244), t j .  p ró cz  k o tw ic y  g łó w n e j —  zapa
sowa łu b  zawoźna.

Jeś li ob ie  k o tw ic e  n ie  mogą pow strzym ać  d ry fu , a pom oc 
m aszyny okazu je  się n iesku teczna  lu b  m aszyna je s t uszkodzona, 
rzucam y k o tw ic ę  zapasową, p rzyw iązaną  lin ą  sta low ą do jednego 
z łańcuchów . Jeśli łańcuch  ten  b y ł u p rze d n io  ca ły w ypuszczony 
za b u rtę , w ciągam y o ko ło  p o ło w y  jego d ługośc i na w indz ie . 
Jednocześnie ko n ie c  m ocne j l in y  s ta low e j łączym y z szaklą 
k o tw ic y  zapasowej, d ru g i ko n ie c  obnos im y na zew ną trz  dz iobu, 
w ciągam y bosakiem  przez k lu zę  łańcucha  na p o k ła d  dz iobow y 
(bak) i  łączym y z jedną  z szak li łą czn iko w ych . D ługość te j l in y  
m usi być znacznie w iększa n iż  g łębokość. K o tw ic ę  podno . 
s im y bum em  na s tro p ie  w łó k ie n n y m , w ysuw am y za b u rtę , s trop  
p rze c in a m y i  k o tw ic a  spada na dno. W ówczas popuszczam y 
łańcuch. G dy s ta te k  z d ry fu je , k o tw ic e  będą trz y m a ły  w  spo
sób z ilu s tro w a n y  na rys. 244. K o tw ic ę  zapasową na leży p rzed  
rzucen iem  zaopatrzyć, w  b u jre p  z p ły w a k ie m , na k tó ry m  p o d n ie 
siem y ją  w  w yp a d ku  u rw a n ia  się l in y .

P odc iągn ięc ie  łańcucha  celem  p rzy łą cze n ia  do  n iego lin y  
k o tw ic y  zapasowej może okazać się n ie m o ż liw e  w  w yp a d ku , 
gdy s ta tek  szybko d ry fu je . D la tego  le p ie j je s t zak ładać lin ę  na 
łańcuch , gdy duża część jego zn a jd u je  się jeszcze na s ta tku .

P odn ies ien ie  k o tw ic y  odbyw a się ja k  nas tępu je : W y b ie ra 
m y oba łańcuchy , d o p ó k i ko n ie c  l in y  p rzym ocow any  do ła ń cu 

cha n ie  zna jdz ie  się tu ż  p rzed  w in d ą . N a lin ę  zak ładam y h a m u 
lec tuż  nad k luzą , zw a ln ia m y  tro ch ę  łańcuch , w sku te k  czego p o 
w stan ie  na l in ie  lu z , k tó r y  u m o ż liw i od łączen ie  je j od łańcucha. 
Puszczam y ham ulec i  w yc iągam y ko n ie c  l in y  z p o w ro te m  z k lu -
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zy, obnos im y za b u rtą , p rze w le ka m y  p rzez b lo k  p rzym ocow any  
nad re lin g ie m  w  zasięgu bum u  i  odp row adzam y na jedną  z w in d . 
W  m iędzyczasie  podc iągam y s ta tek  łańcuchem  na p rzó d , aby 

zapasowa k o tw ic a  zna laz ła  się pod  b lo k ie m . 
W yb ie ra ją c  na w in d z ie  l in ę  s ta low ą, w yciągam y 
k o tw ic ę  z w ody , zak ładam y na n ią  re n e r bum u  
i  ła d u je m y  na p o k ła d . Jednocześnie p o dnos im y  
k o tw ic e  g łów ne.

W  w y p a d k u  u rw a n ia  się l in y  k o tw ic ę  zapa
sową podnos im y  na b u jre p ie , p rze c ią g n ię tym  
przez b lo k  nad re lin g ie m  w  zasięgu bum u  
w  sposób p o d o b n y  do opisanego w yże j.

D ecydu jąc  się na p o s tó j gęsiego jeszcze 
p iz e d  zako tw iczen iem , p rzyw ią zu je m y  lin ę  
k o tw ic y  zapasowej do p rz e d n ie j części p ie rw 
szego p rzęs ła ; W te n  sposób k o tw ic a  g łów na  bę
dzie leża ła  na d n ie  m iędzy  k o tw ic ą  zapasową 
i  s ta tk ie m  (p o r. rys . 245). L in a  k o tw ic y  zapa
sowej n ie  może być  k ró tsza  n iż  2— 3 g łębo
kośc i, p o n a d to  m us i być  dłuższa n iż  od ległość 
m iędzy  k o tw ic ą  g łów ną  i  ogn iw em , z k tó ry m  

Ł ą czym y ją  'z łańcuchem  w  ten  sam sposób, ja k  
w yże j op isany i  z rzucam y ją  do w ody w raz  z k o tw ic ą  zapasową 
p rz y  pom ocy bum u. G dy lin a  w yp rę ży  się, spuszczam y k o tw ic ę  
g łów ną  z żądaną d ługością  łańcucha . D o  k o tw ic y  zapasowej 
p rzyw ią zu je  się b u jre p  z p ły w a k ie m , na w yp a d ek  u rw a n ia  l in y  
k o tw ic z n e j.

P o d n o s im y  ją  w  p o d o b n y  sposób, ja k  w yże j op isany.
D a w n ie j, gdy k o tw ic e  g łów ne b y ły  ty p u  a d m ira lic j i,  l in ę  

k o tw ic y  zapasowej p rzyw ią zyw a n o  do szyi k o tw ic y  g łó w n e j; p rz y  
k o tw ic a c h  p a te n to w ych  w ęzeł m oże ham ow ać ru c h y  ra m io n .

P o s t ó j  n a  t r z e c h  k o t w i c a c h

Jeśli, m im o  rzucen ia  obu k o tw ic  i  w ypuszczenia  ca łe j d łu 
gości obu łańcuchów , s ta te k  nada l d ry fu je  i  n ie  m ożna u trz y 
m ać go p racą  m aszyn i  s terem , lu b  maszyna je s t uszkodzona, 
na leży  rz u c ić  k o tw ic ę  zapasową na d łu g ie j i  m ocne j l in ie  sta
lo w e j.

K o n ie c  l in y  przepuszcza się p rzez  p rze w ło kę  ro lk o w ą  p rz y  
d z io b n icy , obnosi zew ną trz  dz iobu  i  p rzyw ią zu je  do szaikli k o t 
w ic y  zapasowej. K o tw ic ę  podnos i się bum em  na s tro p ie  w łó k ie n 
n ym  i  w yp row adza  za b u rtę . W ypuszcza się do w o d y  ty le  l in y ,
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Rys. 245

je s t złączona.
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aby p rz y  rzu ca n iu  k o tw ic y  n ie  szarpnęła  i  n ie  u rw a ła  się, po 
czym  obk łada  się ją  na p a ch o łku . S trop  p rze c in a  się i  k o tw ic a  
spada na dno. G dy s ta tek  z d ry fu je  i  k o tw ic a  p a trz y  n a p rzó d , p o 
puszczam y lin ę  do żądanej d ługości. N a  w yp a d ek  u rw a n ia  się 
je j,  trzeba  zaopa trzyć  k o tw ic ę  p rze d  rzucen iem  je j w  b u jre p  
z p ływ a k ie m .

P odn ies ien ie  te j k o tw ic y  odbyw a się ja k  nas tępu je . L in ę  w y j
m u je m y  z dz iobow e j p rz e w ło k i ro lk o w e j i  p rzepuszczam y przez 
o tw ie ra n y  b lo k , zaw ieszony nad  re lin g ie m  w  zasięgu bum u. 
W  razie  tru d n o ś c i w  u m ocow an iu  b lo k u  w  o d p o w ie d n im  m ie js 
cu, m ożna go zaw iesić na w y c h y lo n y m  za b u rtę  i  w s p a rty m  na 
re lin g u  d ru g im  b u m ie  łu b  im p ro w iz o w a n y m  w y ty k u  . P rzez 
dalsze b lo k i o tw ie ra n e  odp row adzam y lin ę  na w in d ę  i  w yb ie 
ra m y ją , podc iąga jąc  jednocześn ie  s ta te k  w in d ą  k o tw ic z n ą  na
p rzó d . Po w yc ią g n ię c iu  k o tw ic y  z w o d y  zak ładam y na n ią  re n e r 
bum u  i  ła d u je m y  na p o k ła d .

W  raz ie  u rw a n ia  się l in y ,  k o tw ic ę  po d n o s im y  na b u jre p ie  
w  te n  sam sposób.

P o s t ó j  n a  k o t w i c y  z d z i o b u  i  z r u f y

P o s tó j ten  po lega  na ty m  (p o r. rys. 247), że jeclna z k o tw ic  
leży  p rze d  dziobem , zaś d ruga  za ru fą  i  ta  o s ta tn ia  po łączona 
je s t z ru fą  za pom ocą m ocne j l in y .  P od  w p ły w e m  w ia t ru  lu b  
p rą d u  s ta te k  n ie  w y k o n u je  c y rk u la c ji,  lecz przesuw a się n ieco
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Rys. 246

Rys. 247

w  p o p rze k  l in i i  łączącej ob ie  k o tw ic e , us taw ia jąc  się czasem 
p o d  pew nym  ką te m  do te j l in i i .  P rz y  s iln ie jszym  w ie trz e  lu b  
p rą d z ie  p o s tó j ta k i  je s t n ie p ew n y  lu b  n ie m o ż liw y .

’  " 'W y tyk  je s t to  stup (żerdź) w y s ta ją c y  za b u rtę .
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P rzypuśćm y, że chcem y stanąć na p ra w e j k o tw ic y  z dz iobu, 
a na lew e j z ru fy ,  m a jąc po 60 m  łańcucha  i l in y ;  g łębokość 
15 m , d ługość c a łk o w ita  każdego łańcucha  po 200 m , s ta tku  
80 m.

P rzed  zako tw iczen iem  obnosi się m ocną lin ę  z lew e j p rze 
w ło k i ro lk o w e j na ru f ie  zew ną trz  le w e j b u r ty  i  p rzyw ią zu je  się 
je j ko n ie c  do p ie rw szego przęsła  lewego łańcucha ; w  ty m  celu 
k o tw ic ę  spuszcza się p rze d te m  n ieco do w ody. (A b y  lin a  n ie  opa
d ła  na dno, p o d w ią zu je m y  ją  w zd łuż  b u r ty  na lin k a c h ). R zucam y 
wówczas p raw ą  k o tw ic ę  i  co fam y s ta tek , w ypuszcza jąc ca ły  ła ń 
cuch (p o r. rys. 246). T e raz  opuszczam y lin ę  na dno i  rzucam y 
lewą k o tw icę . W y b ie ra m y  p ra w y  ła ńcuch  oraz lu z  na l in ie . G dy 
ru fa  zna jdz ie  się nad lew ą k o tw icą , p rzenos im y  lin ę  na pacho łek  
i  popuszczam y ją , d o p ó k i p ra w y  ła ń cu ch  n ie  s k ró c i się do oko ło  
60 m. W ówczas i lin a  m ieć  będzie  o ko ło  60 m , zaś le w y  łańcuch  
oko ło  140 m  (po r. rys. 247).

O d ko tw ie ze n ie  odbyw a się ja k  nas tępu je : W y b ie ra m y  n a j
p rzó d  k o tw ic ę  leżącą za ru fą , co fa jąc  s ta tek  na popuszczanym  
ła ń cu chu  p rz e d n ie j k o tw ic y . G dy lin a  zacznie w yp rężać  się ku  
d z iobow i, zw a ln ia m y  ją. Po p o d n ie s ie n iu  ty ln e j k o tw ic y  odw ią- 
zu jem y lin ę  od je j łańcucha  i  w yb ie ra m y  ją  na p o k ła d . Jedno
cześnie p o dnos im y  drugą  k o tw icę .

Jeś li w  czasie p o s to ju  obaw iam y się, aby s ta tek  n ie  z d ry fo - 
w a ł w sku te k  s ilnego w ia tru  lu b  p rą d u  z dz iobu, to  popuszczam y 
ła ńcuch  p rz e d n i i  w yb ie ra m y  lin ę  z ru fy .  P rz y  w ie trze  lu b  p rą 
dzie z r u fy  popuszczam y ty ln y  ła ńcuch  w raz  z lin ą , a w yb ie ra m y  
p rze d n i łańcuch.

W a c h t a  k o t w i c z n a

O fic e r i  m a ryn a rz  w a ch to w y  muszą pam ię tać , że c iąży na 
n ic h  o d pow iedz ia lność  za bezpieczeństw o s ta tku  i  życ ia  lu d z 
k iego . N iedosta teczna  czu jność może spow odow ać k a ta s tro fa ln e  
następstw a. M a ryn a rze  często p rzecen ia ją  bezp ieczeństw o p o 
s to ju  na k o tw ic y . W a ch to w y  m a ryn a rz  w  żadnym  w y p a d k u  n ie  
p o w in ie n  opuszczać p o k ła d u , a obecność jego n ie  zw a ln ia  z od 
p o w ie d z ia ln o śc i o fice ra .

Zm iana  w a ch ty  m us i odbyw ać się w  obecności o fic e ra , k tó ry  
p o w in ie n  zapoznać się z w a ru n k a m i p o s to ju  i  p o in fo rm o w a ć  
o n ic h  m a ryna rza , z w ró c ić  m u uwagę na m o ż liw e  ry z y k o  i  dać 
m u  w ycze rpu jące  in s tru k c je .

N ieza leżn ie  od  w iadom ośc i p o d anych  p o p rze d n io  w  te j 
książce, szczególnym  o b ow iązk iem  o fic e ra  je s t:
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1. znać d o k ła d n ie  osprzę t k o tw ic z n y  i  trz ym a ć  drugą k o tw i
cę w  p o g o to w iu ;

2. znać g łębokość, ro d za j g ru n tu , k ie ru n e k  i  s iłę  w ia tru
i  p rą d u , sposób za ko tw icze n ia , d ługość łańcuchów , średn icę  c y r
k u la c ji,  po le  w o ln e j p rze s trze n i w o k o ło  s ta tku , na jb liższe  m ie 
liz n y , s ta tk i lu b  in n e  p rzeszkody, k ie ru n e k  i  ś redn icę  c y rk u la c ji 
sąsiednich s ta tkó w , d o k ła dn ą  pozyc ję  z pe lengów , k tó rą  należy 
często spraw dzać; . . . . .

3. ś ledzić uw ażn ie  stan pogody, b a ro m e tr, zm ianę s iły  i  k ie 
ru n k u  w ia t ru  i  p rą d u , stan m o rza ;

4. być  obecnym  na p o k ła dz ie , gdy s ta te k  w y k o n u je  c y rk u 
lac ję , ró w n ie ż  p rz y  s iln y m  lu b  zm ien ia jącym  się w ie trz e  lu b  p rą 
dzie, słabej w id z ia ln o śc i, d ry fo w a n iu . W  ty m  o s ta tn im  w yp a d ku  
na leży popuśc ić  ła ń cu ch  lu b  rz u c ić  d rugą  k o tw ic ę  i  sondować 
m ie jsce , na k tó re  s ta te k  z d ry fo w a ł. W  czasie m g ły  na leży b ić  
w  dzw on i  zam ów ić pa rę  do gw izdka , aby dawać n im  szereg 
k ró tk ic h  d źw ię kó w  w  w yp a d ku , gdy zb liża ją cy  się d ru g i s ta tek 
n ie  słyszy dzw onu i  id z ie  w p ro s t na s ta tek  s to jący  na k o tw ic y ; 
w  ta k im  w y p a d k u  na leży ró w n ie ż  zapa lić  p ochodn ię  sygnałow ą, 
słońce lu b  re f le k to r .

5. m e ldow ać p ie rw szem u o fic e ro w i lu b  k a p ita n o w i o d ry fo 
w a n iu  s ta tku , n a d m ie rn y m  chodzen iu  na k o tw ic y , pogorszen iu  
się w id z ia ln o śc i, zw iększen iu  się s iły  w ia tru  lu b  p rą d u  oraz 
o każde j n ie p ew n e j lu b  n ie z w y k łe j s y tu a c ji; na ic h  ro zkaz  za
m ó w ić  m aszynę;

6. zap isyw ać w  d z ie n n ik u  o k rę to w y m  k ie ru n e k  i  k ą t c y rk u 
la c ji,  aby p rzed  o d ko tw icze n ie m  m ożna b y ło  s tw ie rd z ić , w  ja k i 
sposób sp lą tane  są ła ńcuchy , gdy s k rę ty  lu b  k rzyże  zn a jd u ją  się 
w  w odz ie  i  są n iew idoczne . (N a jle p ie j zap isyw ać k u rs  co godzi- 
nę).

Ś w ia tła  k o tw ic z n e  muszą b yć  zapalone o zachodzie, a zga
szone o w schodzie  słońca i  p o w in n y  się p a lić  jasno. P rz y  s iln ym  
w ie trze  lu b  p rą d z ie  na leży spuścić ręczną sondę, celem  k o n tro 
lo w a n ia  d ry fu .
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W Y P A D K I I  P R A C E  Z  K O T W IC Ą

P r z e w r ó c e n i e  k o t w i c y  w  k l u z i e

Często zdarza się, że k o tw ic a  w chodz i do k lu z y  p rzew rócona  
ra m io n a m i pod  ką te m  o ko ło  90 ° (tzn . jedno  z ra m io n  odsta je) 
i  w sku te k  tego n ie  chce u łożyć  się w  k lu z ie . N a leży wówczas 
opuścić ją  i  w ciągnąć p o n o w n ie  do k lu z y , co je d n a k  n ie  zawsze 
pom aga. G dy odsta je  p rze d n ia  łapa, to  po w c ią g n ię c iu  trzona  
do k lu z y  na odsta jącą łapę zarzuca się oko  l in y  obn ies ione j 
z p rzo d u  d z io b n icy  i,  w yb ie ra ją c  lin ę  na w in d z ie  z d ru g ie j b u r ty , 
p rzek ręca  się k o tw ic ę , w ciąga jąc ją  jednocześnie  do k lu z y . G dy 
odsta je  ty ln a  łapa, to  oko l in y  zak łada  się na n ią  z te j samej 
b u r ty  i  obciąga się l in ę  na następne j w in d z ie .

T a k ie  p rze w ró ce n ie  k o tw ic y  spow odow ane je s t zazw yczaj 
p rze k rę ce n ie m  się łańcucha  o 9 0 ° na bębn ie  p rz y  rzucan iu . 
Ła ń cu ch  p o w in ie n  leżeć na bębn ie  w  ten  sposób, aby sworzeń 
szak li łą czn iko w e j b y ł zawsze ró w n o le g ły  do osi bębna. Jeśli 
sw orzeń u ło ży  się p ro s to p a d le , to  p rz y  w y b ie ra n iu  łańcucha  o gn i
w o p rzy lega jące  do szak li od  s tro n y  sw orzn ia  m oże, w sku te k  zg i
nan ia  się łańcucha , o tw o rzyć  szaklę, szp ilka  z łam ie  się i  sworzeń 
w yp a d n ie . P rz y  n ie k tó ry c h  w in d a ch  ry z y k o  to  je s t ba rdzo  duże 
i  je ś li p rzed  w yb ie ra n ie m  k o tw ic y  zauw ażym y, że łańcuch  jest 
p rze k rę co n y , trzeba  u ło żyć  go na leżyc ie  na bębn ie .

W  ty m  ce lu  ham u jem y łańcuch  na ha m u lcu  i  w in d ą  n a b ie ra 
m y  tro ch ę  lu zu  m iędzy  ham ulcem  i  w indą . P rzez ogn iw o  w ych o 
dzące z k lu z y  k o m o ry  łańcuchow e j p rz e ty k a m y  ło m ( lu b  zak ła 
dam y h a m u lec ), w yb ie ra m y  w in d ą  pa rę  ogn iw  z p rzo d u  na ty ł,  
d z ię k i czem u będz iem y m ie li lu z  na ła ńcuchu  z obu s tro n  bębna; 
p o z w o li nam  to  w y ją ć  ła ńcuch  h a ka m i z gn iazd i  p rze w ró c ić  
o 9 0 °. H a m u le c  zw a ln iam y, ło m  zde jm u jem y.
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Czasem k o tw ic a  n ie  chce w ejść do k lu z y  z p o w odu  zaczepie
n ia  pa zu ró w  ła p  o do lną  k raw ędź  k lu z y . W ysta rczy  wówczas 
opuścić ją  pa rę  m e tró w  na parze  i  w ciągnąć z p o w ro te m : ła p y  
w ych y lą  się na zew ną trz  i  k o tw ic a  w e jd z ie  do k lu zy .

Ł a ń c u c h  s p l ą t a n y  z e  s w o j ą  k o t w i c ą

G dy po w yc ią g n ię c iu  k o tw ic y  z w o d y  okaże się, że ła ń 
cuch om o tany  je s t w o k o ło  ła p y , podc iągam y k o tw ic ę  tu ż  pod  
k luzę , do szyi p rzyw ią zu je m y  m ocną lin ę  i  obk ładam y ją  ua 
p a ch o łku . Popuszczam y łańcuch  i  gdy k o tw ic a  zw iśn ie  na lin ie , 
p a trząc  trzo n e m  w  d ó ł, ła ńcuch  zsunie się sam z ła p y . W te d y  
zw a ln ia m y  lin ę  i  gdy k o tw ic a  zaw iśn ie  znów  na łańcuchu , w c ią 
gam y ją  do k lu z y  i  o d w ią zu je m y lin ę .

Ł a ń c u c h  s p l ą t a n y  z d r u g ą  k o t w i c ą

G dy p rz y  podnoszen iu  k o tw ic a  zaczepiła  za ła ńcuch  d ru g ie j 
k o tw ic y  i  w yc iągnę ła  go z w ody, p rzez jego ogn iw o  p rze w le ka 
m y sta low ą lin ę  i  oba je j końce  obk ładam y na p a ch o łku , p rz y  
czym  n a jp ie rw  o b k ła da m y  d łuższy ko n ie c , a k r ó t k i  ko n ie c  od 
gó ry . K o tw ic ę  popuszczam y w  d ó ł i  gdy ła p y  zsuną się z ła ń cu 
cha, w ciągam y ją  do k lu z y . W ówczas puszczam y k r ó t k i  ko n ie c  
l in y , k tó r y  sam w yw lecze  się z ogn iw a spadającego do w ody  
łańcucha.

W  pew nych  w yp a d kach  może okazać się lepszy sposób na
s tępu jący : popuśc ić  k o tw ic ę  na parze  i  co fnąć  s ta tek , aby ła ń 
cuch się w y p rę ż y ł i  p o d n ió s ł ponad  ła p y . W te d y  podn ieść k o t-  , 
w icę .

In n y  sposób: co fnąć  s ta tek , a gdy ła ń cu ch  w yp rę ży  się do 
p rzo d u , rzu c ić  k o tw ic ę  na dno, po  czym  podn ieść  ją .

R o z p l ą t a n i e  k r z y ż a

M ogą tu  być  dw ie  m o ż liw o śc i: a) oba ła ń cu chy  m ają  tę  samą 
d ługość, lu b  d o ln y  je s t k ró ts z y  (p o r. rys. 248 i  249); b) łańcuch  
d o ln y  je s t d łuższy (p o r. rys. 250).

W  p ie rw szym  w y p a d k u  będz iem y w y b ie ra li ła ńcuch  d o ln y  
(tzn . k o tw ic ę  A  na rys. 248 i  249), w yb ie ra ją c  jednocześnie  luz  
na d ru g im  łańcuchu . Po o d e rw a n iu  od dna zw isająca p io n ow o  
k o tw ic a  A  p o w in n a , w chodząc do k lu z y , p rze jść  czysto obok  
d rug iego  łańcucha . Jeśli by  je d n a k  łańcuch  k o tw ic y  B , zw isając 
p io n ow o , m ia ł zaczepić za k o tw ic ę  A , na leży co fnąć  s ta te k  ma-
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Szyną; wówczas łańcuch  ten  w yp rę ży  się, podn ies ie  się nad k o t
w icę A , ode jdz ie  nap rzód  i  k o tw ic a  m in ie  go czysto, w chodząc 
do k lu zy .

W  d ru g im  w yp a d 
ku , gdy d o ln y  łańcuch  
jes t d łuższy (łańcuch 
k o tw ic y  B  na rys. 
250), będziem y ró w 
n ież w y b ie ra li k ró tszy  
łańcuch  (ko tw icę  A ), 
je d n a k  n ie  w yb ie ra jąc  
lu zu  na d ru g im  ła ń cu 
chu. G dy k o tw ic a  A  
pow stan ie , posun iem y 

s ta tek  maszyną n a p rzód , aby łańcuch  B  p a trz y ł wstecz pod 
stępkę ; wówczas ko tw ic a  A  m in ie  go czysto.

P rz y  s iln ym  w ie trze  lu b  p rądz ie , zwłaszcza w  ogran iczone j 
p rzeszkodam i p rzes trzen i, m anew ry  te  mogą okazać się dość 
tru d n e .

R y s .  248

R o z p l ą t a n i e  s k r ę t u

N a jła tw ie j je s t ro zp lą ta ć  sk rę t p rz y  pom ocy h o lo w n ik a , k tó 
ry  b ie rze  h o l z r u fy  i  obraca ją  w  k ie ru n k u  p rze c iw n ym  do 
sk rę tu .

W  b ra k u  h o lo w n ik a  s to 
su jem y jeden  z nas tępu ją 
cych sposobów:

O i le  s iła  w ia tru  i  p rą d u  
oraz w o ln a  p rzes trzeń  na 
to  pozw a la ją , ro z p lą tu je m y  
sk rę t na łańcuchach , o b ra 
cając s ta tek  p rz y  pom ocy 
m aszyny i  s te ru . P rz y  sk rę 
cie pokazanym  na rys. 251, 
poz. I ,  m a n e w ru je m y  ja k  
nas tępu je : s te r p ra w o  na 
b u rtę  i  „m a ła  n a p rzó d “ , 
s ta tek  p rze jd z ie  do poz. I I  
i  gdy le w y  łańcuch  w y p rę 
ży się (a p ra w y  z w o ln i się) — • s te r k ła d z ie m y  lew o na b u rtę . 
S ta tek  przesun ie  się do poz. I I I ,  gdzie pozosta ł ty lk o  jeden 
k rz y ż ; od tąd  p ra w y  łańcuch  zacznie w yprężać łię , a lew y

R y s .  251
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zw a ln iać. W  poz. I V  i  V  s ta tek  w y k o n u je  c y rk u la c ję  ita  p ra w ym  
łańcuchu . W  poz. V  k rzyż  zn ikn ą ł.

K ie ru n e k  c y rk u la c ji zależy od k ie ru n k u  s k rę tu : je ś li, licząc 
od k lu z y , p ra w y  łańcuch  k rz y ż u je  się nad  le w ym  (po r. rys. 251, 
poz. I ) ,  c y rk u la c ję  na leży w ykonać  p rze c iw  ru c h o w i w skazów k i 
zegara (poz. I I ,  I I I ,  I V  i  V ), i  o d w ro tn ie .

G dy w yko n a n ie  c y rk u la c ji je s t n ie m o ż liw e  z pow odu  silnego 
w ia tru , p rą d u  lu b  b ra k u  m ie jsca , pos tępu jem y ja k  nas tępu je : 
W yb ie ra m y  oba łańcuchy, d o p ó k i s k rę t n ie  zna jdz ie  się nad w o 
dą. Łańcuch , na k tó ry m  s ta tek  s to i, będzie w ięce j w yp rę żo n y  n iż  
d ru g i łańcuch. T en  o s ta tn i zw a ln iam y ty le , aby szakla łącząca 
z następnym  przęsłem  znalazła  się m iędzy  ham ulcem  i  w indą . 
Łańcuch  ham u jem y na ham ulcu . Spuszczamy z dz iobu  m ocną 
sta low ą lin ę  i  ko n iec  je j p rzy łączam y do ogn iw a  luźnego ła ń cu 
cha tuż  p o d  skrę tem , obciągam y luz  i  ob k ła da m y lin ę  na p a ch o ł
k u , tw o rzą c  w  ten  sposób s trop . Z w a ln ia m y  łańcuch  na w in d z ie , 
roz łączam y szaldę, do końca przęsła  p rzyw ią zu je m y  drugą  lin ę , 
w yłączam y ham ulec i  w ypuszczam y łańcuch  z k lu z y , d o p ó k i n ie  
zaw iśn ie  na s tro p ie . L in ę  odw iązu jem y i  po ro z p lą ta n iu  sk rę tu  
w iążem y ją  znów  do końca  łańcucha, w ciągam y łańcuch  z p o 
w ro te m  do k lu z y , łączym y go, w yc iągam y w in d ą  na sztyw no 
i  zd e jm u je m y s trop .

A b y  u n ik n ą ć  ryzyka  u rw a n ia  się s tro p u  p o d  w p ływ e m  cięża
ru  łańcucha, wsltazane je s t p rze d  za łożeniem  s tro p u  zw iązać 
z sobą oba ła ń cu chy  (za łożyć opaskę) tu ż  p o n iże j sk rę tu . N a 
m a łe j g łębokośc i s trop^m oże  okazać się zbyteczny.

G dyby p rzed  rozpoczęciem  p racy  okazało  się, że oba ła ń 
cuchy są je d n ako w o  w yprężone , na leży z w o ln ić  jeden  z n ich  
ty le , aby s ta tek  staną ł na d ru g im . W ówczas zak ładam y s trop  
na lu źn y  h ińcuch.

Jeśli s k rę t zn a jd u je  się w  w odzie , zw iązu jem y z sobą oba 
łańcuchy nad skrę tem  lu b  zak ładam y s trop  na lu źn y  łańcuch  
nad skrę tem , lu b  w reszcie  stosu jem y oba ś ro d k i i  o d w ija m y  
roz łączony ko n ie c  łańcucha  w  k ie ru n k u  p rze c iw n ym  do sk rę tu , 
ro b ią c  w  ten  sposób d ru g i sk rę t, p rze c iw n y  p ie rw szem u. Po 
z łączen iu  łańcucha, zd ję c iu  s tro p u  i  odw iązan iu  łańcuchów  oba 
s k rę ty  zn ikną .

Czasem uda je  się ro zp lą ta ć  s k rę t w  następu jący sposób: W y 
b ie ra m y  k ró ts z y  łańcuch , zw a ln ia ją c  jednocześnie  d ru g i, aby pa 
t r z y ł p ionow o . Is tn ie je  m ożliw ość, że ko tw ic a  p rzed1 w y jśc iem  
z w ody  o d w in ie  się w o ko ło  luźnego łańcucha. P rz y  s iln ym  w ie 
trze  lu b  p rądz ie  je s t to  m ało  p raw dopodobne , gdyż tru d n o  bę
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dzie u trzym a ć  s ta tek  w  ta k ie j p o z y c ji, aby łańcuch  zw isa ł p io 
now o.

M a jąc na łańcuchach  w ięce j n iż  jeden  sk rę t, ro z p lą tu je m y  
je  podobn ie .

Z a k ł a d a n i e  k o t w i c y  z a p a s o w e j

W  p o rc ie  zak ładan ie  k o tw ic y  zapasowej na m ie jsce  u rw a 
ne j k o tw ic y  g łów ne j n ie  p rzeds taw ia  w iększych  tru d n o ś c i. M a 

jąc do d ysp o zyc ji dźw ig  na 
brzegu, w y ła d o w u je  się k o tw i
cę na nabrzeże na p rze c iw  k lu -  
zy ko tw ic z n e j. W  b ra k u  d źw i
gu w y ła d u je m y  ją  bum em , po 
czym  co fn ie m y  s ta tek , aby 
k lu za  zna laz ła  się nap rzec iw  
n ie j. K o n ie c  łańcucha  w yciąga 
się z k lu z y  na brzeg i  łączy 
z ko tw ic ą , po czym  strąca się 
ją  na dno, zw a ln ia ją c  je d n o 
cześnie łańcuch . K o tw ic ę  w c ią 
ga się do k lu z y .

Jeśli łańcuch  je s t c ię żk i i  
tru d n o  w yciągnąć go ręczn ie  
na nabrzeże, w yc iągam y go 
lin ą , odprow adzoną  na w indę  
p rzez szereg o tw ie ra n ych  b lo 
kó w  um ieszczonych na b rzegu 
i  s ta tku . M ożna  ró w n ie ż  p rz y 
ciągnąć lin a m i stewę s ta tku  do 
nabrzeża i  wówczas w yb ra ć  
ręczn ie  ko n ie c  łańcucha.

In n y  sposób: K o tw ic ę  za
pasową w y ła d o w u je m y  na sza
lu p ę  (lu b  p o n to n ), przesuwa- 
m y  ją  p o d  k luzę , spuszczamy 
ko n ie c  łańcucha  i  łączym y g ° 
z ko tw ic ą , po czym  w ciągam y 
ko tw icę  w in d ą  do k lu zy .

N iż e j poda jem y opis zak ła 
dan ia  k o tw ic y  na s/s „W arszaw a“  na m o rzu , w  b iegu.

S ta tek  s tra c ił lewą ko tw icę  p rzy  w y jśc iu  z G d yn i i  chodz iło  
o zastąp ien ie  je j p rzed  w e jśc iem  do K a n a łu  K ilo ń s k ie g o , be*



s tra ty  czasu. K o tw ic a  zapasowa leża ła  na dz iob ie  z p ra w e j b u rty , 
z ty łu  w in d y  ko tw ic z n e j (m ie jsce A  na rys. 252). N ad  p ie rw szym  
lu k ie m  zna jdow a ł się p o je dyń czy  bum  3-tonow y. Celem  z m n ie j
szenia w y s iłk u  w in d y  ładow n icze j oraz obciążenia  na n ie k tó ry c h  
częściach osprzę tu  ładow niczego (po r. rozdz.: R o zk ła d  s ił), k o 
n iec rene ra  przepuszczono przez zapasowy b lo k  ładow n iczy  
i  p rzyw iązano  do n o ku  bum u, o trzym u ją c  w  ten  sposób ta lię  
dw uikrążkow ą (po r. rys. 253 a), k tó rą  zd ję to  k o tw ic ę  z dz iobu  
na s tro p ie  m a n ilo w ym  i  u łożono  na p o k ła d z ie  w  m ie jscu  B . Po
nieważ bum  n ie  sięgał do m ie jsca A , zd e jm u jąc  stam tąd  ko tw icę  
ham ow ano ją  lin ą , popuszczaną z p a ch o łka  na dz iob ie . N a 
s tępn ie  oko  s ta low e j cum y w ysun ię to  za b u rtę  przez k lu zę  K , 
obn ies iono zew ną trz  dz iobu, w c iągn ię to  bosakiem  przez lew ą 
k luzę  ko tw iczn ą  na dziób i  p rzym ocow ano  do ogn iw a lewego ła ń 
cucha w  od leg łośc i oko ło  3 m  od końca  łańcucha. K o n ie c  k r ó t 
k ie j l in y  m a n ilo w e j w c iągn ię to  w  podobny sposób p rzez k luzę  
i  p rzyw iązano  do końca  łańcucha . W spom nianą w yże j sta low ą 
cumę przepuszczono przez b lo k  o tw ie ra n y  i  odp row adzono  na 
w indę  p rz y  lu k u  n r  1. L in ę  tę  w yb ie ra n o , jednocześnie  p o w o li 
popuszczając łańcuch  na parze. W  m ia rę  ja k  łańcuch  przesuw ał 
się w zd łuż  b u rty , przenoszono na dz iob ie  w spom nianą w yże j lin ę  
in a n ilo w ą . G dy ogn iw o , do k tó re g o  p rzyw iązana  b y ła  sta low a cu
ma, zna laz ło  się w  k lu z ie  K , sąsiednie ogn iw o  p rzyw iązano  lin ą  
m an ilow ą  do pach o łka  stojącego w  p o b liżu  k lu z y , a cum ę s ta lo 
wą zd ję to . T rz y m e tro w y  ko n ie c  łańcucha w yc iągn ię to  nad re lin g  
na w spom n iane j l in ie , p rzyw ią za n e j do końca  łańcucha , o dw ią 
zano tę  lin ę , a k o n ie c  łańcucha p rzy łączono  do k o tw ic y . Z a trz y 
m ano s ta tek , łańcuch  spuszczono na parze na dno, w in d ę  k o t 
w iczną w yłączono. K o tw ic ę  w ysun ię to  za b u rtę  na bum ie  i, na 
sygnał, jednocześn ie : 1. p rzec ię to  s trop , na k tó ry m  w is ia ła  k o t 
w ica ; 2. p rzec ię to  lin ę  łączącą łańcuch  z p a ch o łk ie m  p rz y  k lu z ie  
K ;  3. zw o ln io n o  ham ulec w in d y  ko tw ic z n e j. K o tw ic a  spadła na 
dno, po czym  w c iągn ię to  ją  do k lu zy .

P rzy  o k a z ji w a rto  na d m ie n ić , że w sku te k  rd zy  ła p y  k o tw ic y  
b y ły  zupe łn ie  u n ie ru ch o m io n e  i  p rzed  za łożeniem  je j po p a ro 
godz innych  w ys iłka ch  uda ło  się w y c h y lić  je  za ledw ie  o ko ło  20 . 
W sku te k  tego k o tw ic a  n ie  zakopyw ała  się na leżycie  i  n ie  u k ła 
dała się dobrze  w  k lu z ie . W ady te  usun ię to  po d łuższym  czasie 
przez częste używ an ie  k o tw ic y  i  c iągn ięc ie  je j po dn ie . K o tw ic e  
zapasowe na leży tro s k liw ie  konse rw ow ać!

Jeśli w sku te k  duże j g łębokości n ie  m ożna rzu c ić  k o tw ic y  na 
dno, to  popuszczam y re n e r i  w yb ie ra m y  jednocześnie  łańcuch,

15 W iedza okrę tow a
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w ciąga jąc w  te n  sposób k o tw ic ę  do k lu z y  (po r. następny p o d 
rozdz ia ł).

Z a m i a n a  k o t w i c y  g ł ó w n e j  n a  z a p a s o w ą

U szkodzoną k o tw ic ę  g łów ną  w ym ie n ia m y  na zapasową 
w  nas tępu jący  sposób:

B u m  n r  1 w ych y la m y  na b u rtę  i  w zriia cn iam y go doda tkow ą  
gają. O bnosim y re n e r zew ną trz  dz iobu  i  zaczepiam y go za 
szaklę k o tw ic y , k tó rą  w  ty m  ce lu  opuszczam y p o n iże j k lu zy . 
W yb ie ra m y  rene r, popuszcza jąc jednocześn ie  ła ńcuch  i  w  ten  
sposób ła d u je m y  k o tw ic ę  na p o k ła d . N a łańcuch  s taw iam y ha 
m u lec i  od łączam y ła ńcuch  od k o tw ic y . Za pom ocą bum u k ła  
dz iem y k o tw ic ę  zapasową obok  g łó w n e j i  łączym y ją  z ła ń cu 
chem . Z d e jm u je m y  ham ulec, podnos im y  bum em  k o tw ic ę  zapa
sową i  w ych y la m y  ją  za b u rtę . W yb ie ra m y  łańcuch , popuszcza
jąc  jednocześn ie  re n e r i p rzyc iągam y ko tw ic ę  pod  k luzę . R ener 
odczep iam y i  w ciągam y k o tw ic ę  do k lu z y .

T rzeba  pam ię tać , że im  m n ie jszy  k ą t m iędzy  rene rem  i  ła ń 
cuchem , ty m  m nie jsze  ic h  nap rężen ie ; d la tego , przenosząc k o t 
w icę  spod k lu z y  na p o k ła d  i z p o w ro te m , trzeba  opuszczać ją 
ja k  n a jn iż e j do w ody.

G dy is tn ie je  obawa, że re n e r, w in d a  lu b  osprzę t ład o w n iczy  
są za słabe, trzeba zastąp ić re n e r ta lią  z dw óch  lu b  trze ch  b lo 
kó w  ła d o w n iczych , za łożonych w  sposób pokazany na rys. 253 a 
i  253b.

Chcąc u n ik n ą ć  c iężaru  łańcucha , zastępu jem y go lin ą  s ta lo 
wą. Po opuszczeniu  k o tw ic y  pod  k lu zę  p rze w le ka m y  p rzez je j 
szaklę lin ę  sta low ą, przepuszczoną przez tę  samą k luzę , i  oby 
dwa je j końce  m o cu jem y na pacho łkach . Łańcuch  popuszczam y

i  od łączam y od k o tw ic y . Dalsza 
część p ra cy  odbyw a się w  spo
sób w yże j op isany. Po p rz y 
c iągn ięc iu  k o tw ic y  zapasowej 
pod  k lu zę  łączym y ją  z ła ń cu 
chem , a lin ę  i  re n e r odczep ia
m y.

In n y  sposób: Po w c iągn ię 
c iu  k o tw ic y  g łó w n e j na p o k ła d  
na renerze  i  l in ie  w ciągam y na
p o k ła d  ła ń cu ch  w  sposób o p i

sany w p o p rze d n im  ro zd z ia le  i zak ładam y k o tw ic ę  zapasową 
ta k  samo, ja k  w  w yp a d ku  s/s „W a rsza w a “ .
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M ając  do d ysp o zyc ji dźw ig  na b rzegu, p rzenos im y n im  k o t 
w icę w raz z końcem  łańcucha  na p o k ła d  i ko tw ic ę  zapasową 
z p o w ro te m  pod  k luzę .

Jeś li osprzę t ła d o w n iczy  je s t zb y t s łaby, k o tw ic ę  zam ien iam y 
p rz y  pom ocy szalupy. K o tw ic ę  g łów ną opuszczam y w te d y  na 
szalupę, od łączam y łańcuch , p rze w o z im y  ją  pod  bum , k tó ry m  
ła d u je m y  ją  na p o k ła d . K o tw ic ę  zapasową opuszczam y bum em  
na szalupę, p rze w o z im y  pod  k luzę , łączym y z łańcuchem  i w c ią 
gamy do k lu zy .

Zam ianę k o tw ic  m ożna w ykonać  ró w n ie ż  za pom ocą nożyc 
(ro z k ra k i)  u s ta w io nych  nad k luzą .

P o d n i e s i e n i e  k o t w i c y  
w  w y p a d k u  u s z k o d z e n i a  w i n d y

W  w yp a d ku  uszkodzen ia  w in d y  lu b  b ra k u  m echan iczne j s iły  
napędow e j p o d n o s im y  k o tw ic ę  p rz y  pom ocy u rządzen ia  do ręcz
nego w yc iągan ia , w  k tó re  w in d y  k o tw ic z 
ne są w yposażone. C elem  zm nie jszen ia  ob
ciążenia , s ta ram y się zachow ać luz  na 
łańcuchu , m a n ew ru jąc  o d p o w ie d n io  s ta t
k ie m , co p rz y  s iln ym  w ie trz e  lu b  p rądz ie  
je s t dość tru d n e  i  czasem n ie  uda je  się.

Jeś li u rządzen ie  do ręcznego p o d n o 
szenia je s t zepsute, k o tw ic ę  podnos im y 
ta lią  w  nas tępu jący  sposób:

T a lię  rozc iągam y m iędzy  w in d a m i k o t 
w iczną i  ładow n iczą  n r  1 (p o r. rys. 254), 
ru ch o m y  k o n ie c  ta l i i  odp row adzam y na 
w in d ę  ładow n iczą , zaś do p rzedn iego  b lo 
k u  p rz y w ią z u je m y  l in ę  s ta low ą, zakoń
czoną h a k ie m . D ługość  te j l in y  pow inna  
być w iększa n iż  od ległość m iędzy  k luzą  
ko tw iczn ą  i  w in d ą  ko tw iczn ą . P rze k ła d a 
m y lin ę  nad bębnem  łańcuchow ym  i  za- 

. czep iam y hak  za ogn iw a  m iędzy  k luzą  
ko tw iczn ą  i  w indą , m aszyną da jem y lu z  na 
łańcuch, zw a ln ia m y  ham ulec bębna ła ń 
cuchow ego i  ściągam y ta lię , w yb ie ra ją c  
w  ten  sposób łańcuch . G dy h a k  do jdz ie  
do w in d y  k o tw ic z n e j, ha m u je m y bęben 
łańcuchow y, rozc iągam y ta lię  i  znow u zaczepiam y h a k  za dalsze 
ogn iw o. H a k  trzeba  zaczepiać za ogn iw o  po łożone  w  ta k ie j od-
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leg lośc i od w in d y  k o tw ic z n e j, aby c iężar łańcucha  schodzącego 
z bębna do k o m o ry  b y ł zawsze w iększy  od c iężaru  łańcucha  
m iędzy  h a k ie m  i  w in d ą  ko tw iczn ą , d z ię k i czem u łańcuch  o b ra 
cać będzie bęben i  spadać sw oim  ciężarem  do k o m o ry .

Podczas podnoszenia  k o tw ic y  s ta tek  m us i m anew row ać 
w  ten  sposób, aby ła ńcuch  zw isa ł p ionow o  w  w odzie  i  n ie  b y ł 
naprężony. Na s ta tku  o ko ło  2.000 B R T , s to jącym  na g łębokości 
oko ło  25 m , obciążenie  na ta l i i  podczas podnoszenia  zw isającego 
p io n ow o  łańcucha  w ynos i ponad  1 tonę , zaś p rz y  podnoszen iu  
łańcucha  z oderw aną od dna k o tw ic ą  ponad  3 to n y  (po r. tabe lę  
k o tw ic  i  łańcuchów  na s tr. 169). P rz y  o d ry w a n iu  k o tw ic y  od 
dna obciążenie  będzie  znacznie w iększe i  gdyby  ta lia  n ie  m ogła  
oderw ać k o tw ic y , ha m u je m y ła ń cu ch  na w in d z ie  oraz ham u lcu  
i  maszyną c iągn iem y k o tw ic ę  na w iększą g łębokość, d o p ó k i n ie  
o d e rw ie  się od dna. W te d y  w yb ie ra m y  ją  da le j za pom ocą ta li i-  
M ożna ró w n ie ż  poczekać na p rz y p ły w , k tó r y  ode rw ie  ko tw ic ę  
od dna.

N a jle p ie j ńżyw ać ta l i i  c iężk iego bum u , a je ś li je j b ra k , to
p rz y g o to w u je m y  ta lię  z je d n o k rą żko w ych  b lo k ó w  ładow n iczych , 
z k tó ry c h  m ożem y z ro b ić  ró w n ie ż  ta lię  h iszpańską (po r. rys.
56 i  57).

W  w yp a d ku  ciężkiego uszkodzen ia  w in d y  k o tw ic z n e j, u n i -  
m oż liw ia jącego  w yb ie ra n ie  łańcucha  w  sposób w yże j op isany, 
w yc iągam y łańcuch  tą samą ta lią  na dzióh  lu b  na p o k ła d . W y 
b ie ra n ie  łańćucha  i  k o tw ic y  rene rem  przedn iego  b u m u  je s t r y 
zykow ne  z p o w odu  dużego obciążenia .

W y ł a w i a n i e  u t o p i o n e j  k o t w i c y  i  ł a ń c u c h a

W  w yp a d ku , gdy u to p io n a  k o tw ic a  zaopa trzona  je s t w  b u j- 
rep  z p ływ a k ie m , s ta tek  p o d ch o d z i do b u jre p u  dziobem , w yc ią 
ga go p rzez p rze w ło kę  na dz iob ie  i, w yb ie ra ją c  go na w in d z ie , 
w yciąga k o tw ic ę  z w ody. Po p rzysza k lo w a n iu  łańcucha  do k o t 
w icy  w ciąga się ją  do .k luzy.

Jeśli b u jre p  po łączony jes t z łańcuchem , to  po w yc ią g n ię c iu , 
łańcucha  na b u jre p ie  w  p o d o b n y  sposób łączym y go z końcem  
łańcucha, k tó r y  zosta ł na s ta tku , i  w ciągam y k o tw ic ę  do k lu zy .

W  w yp a d ku , gdy a n i k o tw ic a  an i ła ń cu ch  n ie  m a ją  b u jre p u , 
w ysy ła  się szalupę, ciągnącą k o t po dn ie  na m ocne j l in ie  sta
lo w e j w  k ie ru n k u  p ro s to p a d ły m  do p rzypuszcza lnego k ie ru n k u  
łańcucha. G dy k o t  zaczepi za łańcuch , s ta tek  p odchodz i d z io 
bem  do sza lupy, o db ie ra  lin ę  i  w yc iąga  łańcuch  w  sposób w yże j
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op isany. Zdarza  się je d n ak , że łańcuch  zsunie się z ko ta  i spad
nie do w o d y ; trzeba  w te d y  p o w tó rz y ć  w y ła w ia n ie .

P oszuk iw an ie  i  podnoszen ie  k o tw ic y  ty p u  a d m ira lic j i  bez 
łańcucha i  b u jre p u  odbyw a się ja k  nas tępu je : D w ie  szalupy 
ciągną po dn ie  tr a ł ze s ta low e j l in y .  G dy t r a ł  zaczepi za łapę, 
sza lupy schodzą się b u rta m i, na oba końce  t ra łu  zakłada się 
ciężką szaklę i  spuszcza się ją  do w ody. Szakla c iągn ie  obie 
części liny- nad łapą , tw o rząc  ro d za j p ę tli.  S ta tek  p o d ch o d z i do 
szalup, o db ie ra  oba końce  l in y  i  w yb ie ra  je  na w in d z ie . T ra ł 
m usi być  bardzo g ię tk i.

W y ło w ie n ie  w  podobny sposób k o tw ic y  p a te n to w e j jes t w ą t
p liw e  i uda je  się w  w y ją tk o w y c h  w ypadkach .

Z a k ł a d a n i e  i z d e j m o w a n i e  k r z y ż u l c a

A b y  u n ik n ą ć  k rzyżó w  i s k rę tó w  na łańcuchach , zakłada się 
na n ie  k rzyżu le c , zw any inacze j skobą fe r to in g o w ą  (po r. rys.
255).

KRZYŻULEC. K rz y ż u le c  składa się z dw óch  p ły t  w  ksz ta łc ie  
serca (z k tó ry c h  każda posiada t r z y  o tw o ry ) , po łączonych  ze 
sobą k rę t lik ie m  z ogn iw em . K ażda  p ły ta  zaopa trzona  je s t w  dwa 
tzw . ogony. Jeden ogon sk łada się z dw óch ogn iw , d ru g i z je d 
nego, p rz y  czym  ogn iw a  te n ie  m ają  ro zp o re k . N a rys. 256 w i
d z im y  k rzyżu le c  za łożony na oba łańcuchy. Na s ta tkach  h a n d lo 
w ych  k rzyżu le c  spo tyka  się bardzo  rzadko .

O gony k rzyżu lca  m ają n ie ró w n ą  d ługość d la tego, aby u n ik 
nąć p o m y łk i p rz y  za k ła d an iu  i  zde jm o w a n iu  go; jeden  ła ń 
cuch na leży po łączyć  z k ró ts z y m i, zaś d ru g i z d łuższym i ogo
nam i. Jest to  szczególnie ważne, gdy o d c in k i obu łańcuchów  
zna jdu jące  się w  w odz ie  n ie  są ró w n e : je ś li p rz y  zde jm ow an iu  
k rzyżu lca  p o p e łn im y  p o m y łk ę  i  po łączym y dłuższy o d c in ek  ła ń 
cucha, leżący w  w odz ie , z d łuższym  o d c in k ie m  drug iego , leżą
cym  w  kom orze , o trzym a m y  n ie ró w n ą  d ługość obu łańcuchów .

ZAKŁADANIE KRZYŻULCA. Chcąc stanąć w  sposób pokazany 
na rys. 256, po cz te ry  przęsła  na każdym  łańcuchu , na leży rz u 
c ić  k o tw ic e  w  ta k ie j od leg łośc i, aby po  w y ró w n a n iu  obu ła ń cu 
chów  czw arta  szakla każdego z n ich  zna laz ła  się m iędzy  w indą  
i  ham ulcem . W ówczas h a m u je m y  na ham u lcu  łańcuch  pa trzący  
nap rzód  (w  ty m  w y p a d k u  le w y ), da jem y m u  lu z  m iędzy  h a m u l
cem i  w in d ą , od łączam y czw artą  szaklę i  w s taw iam y na je j 
m ie jsce  k rzyżu le c , łącząc oba końce  łańcucha  z pa rą  k ró tszych  
ogonów. Łań cu ch  obciągam y sztyw no w in d ą , ham ulec zw a ln iam y 
i  popuszczam y łańcuch , d o p ó k i k rzyżu le c  n ie  zna jdz ie  się m ię-
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dzy k lu zą  i ham u lcem ; w te d y  znów  h am u jem y go na ham ulcu . 
P rzez p raw ą  k luzę  spuszczam y m ocną lin ę  sta low ą, w ciągam y 
ją  z p o w ro te m  p rzez tę  samą k lu zę  na dzióh  i oba końce o b k ła 
dam y na p a ch o łku , uzysku jąc  w  ten  sposób s trop . O ko cum y 
s ta low e j w ypuszczam y przez lew ą k luzę , w ciągam y je  p rzez p ra 
wą k luzę  na dz iób  i łączym y z czw artą  szaklą praw ego łańcucha. 
Łańcuch  popuszczam y i  gdy zaw iśn ie  on na w yże j w spom n ianym  
s tro p ie , w ciągam y na cum ie jego czw artą  szaklę z sąsiednim i

Rys. 255

ogn iw am i p rzez lew ą k lu zę  na dz iób  i  zak ładam y na n iego ham u
lec p o n iże j szak ii. Szaklę od łączam y i  oba końce łańcucha 
łączym y z parą  d łuższych ogonów  k rzyżu lca . H a m u le c  puszcza
m y. P opuszczam y p o w o li s trop  w ychodzący z p ra w e j Iduzy , do 
p ó k i c iężar praw ego łańcucha  n ie  p rzen ies ie  się na k rzyżu lec . 
W te d y  w ypuszczam y ją  na parze  z k lu z y  i  w y ró w n u je m y  na 
w indz ie  oba łańcuchy , aby k rzyżu le c  zna laz ł się p rzed  dziobn icą  
na w ysokości p o w ie rz c h n i w ody

ZDEJMOWANIE KRZYŻULCA. W yb ie ra m y  łańcuch , na k tó ry m  
s to i s ta tek  (tzn. n a w ie trz n y  ii oo s tro n y  p rą d u ), w  ty m  w yp a d 
k u  lew y , i  w ciągam y krzyza .¿c  na dz.ób, zw a ln ia ją c  w ty m  cs lu
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z w in d y  d ru g i łańcuch . N a oba ła ń cu chy  s taw iam y ham ulec tuż 
nad lewą k luzą . O d łączam y oba końce  lewego łańcucha  od k rzy - 
żulca i  łączym y je  ze sobą. Puszczam y ham ulec i  s ta tek  sta je na 
le w ym  łańcuchu . W ówczas zd e jm u je m y  k rzyżu le c  z praw ego 
łańcucha , łączym y ze sobą jego końce, puszczam y ham ulec i  ła ń 
cuch spada za b u rtę .

Te raz  o d ko tw icza m y  w  sposób op isany w  p o p rze d n ich  ro z 
dzia łach .

P o d n o s z e n i e  k o t w i c y  p r z e z  r o z d a r t ą

k  1 u z ę

W w yp a d ku  ro zd a rc ia  k lu z y  w ieszam y pod n ią  i  pod  ła ń cu 
chem m nie jszą ko tw ic ę  zawoźną lu b  szalupow ą ty p u  a d m ira li
c j i  w ten  sposób, aby w yb ie ra n y  łańcuch  o p ie ra ł się o ra m ię  tuż 
p rzy  szyi. K o tw ic a  szalupow a może okazać się czasem zb y t słaba.

C u m o w a n i e  ł a ń c u c h a  d o  b e c z k i

S ta tek  m us i czasem p rzycum ow ać się łańcuchem  ko tw iczn ym  
do beczk i. O d łączen ie  k o tw ic y  i  p rzyg o to w a n ie  łańcucha  za jm u 
je  dość dużo czasu i  d la tego trzeba to  w ykonać  w cześn ie j, jesz
cze p rzed  cum ow an iem .

K o tw ic ę  opuszczam y pod  k luzę , przez p rze w ło kę  ro lk o w ą  nad 
k luzą  w ypuszczam y ko n ie c  lin y  s ta low e j, p rze w le ka m y  go przez 
szakłę ko tw iczn ą  i  p rzez tę samą p rze w ło kę  w ciągam y go na p o 
k ła d . O bydw a końce l in y  obciągam y i  m ocu jem y na p acho łku . 
Teraz popuszczam y trochę  łańcuch  i gdy k o tw ic a  zaw iśnie na 
l in ie , od łączam y łańcuch. (C zyn i się to  na ła w ie  z a b u rto w e j lub  
s to łk u  bosm ańskim , p rz y  czym  lu d z ie  p o w in n i być  p rzyw ią za n i 
lin k a m i).

Łań cu ch  p oda je  się na beczkę d o p ie ro  po za łożen iu  co n a j
m n ie j je d n e j cum y 7 d z iobu  i  je d n e j z ru fy .  Ze w zg lędu  na duży 
ciężar łańcucha dz iób  p o w in ie n  być  p rz y c ią g n ię ty  ja k  n a jb liż e j 
do beczk i, aby ła ńcuch  schodz ił s trom o i  aby m ożna b y ło  op e ro 
wać ja k  n a jk ró ts z y m  o d c in k ie m . Łańcuch  poda je  się p rz y  pom o
cy l in y  s ta low e j zakończone j ok iem , k tó rą  nazyw ać będziem y 
łą czn ik ie m . M oże to  być  zw yk ła  cum a. O ko łą czn ika  wypuszcza 
się za b u rtę  p rzez p rze w ło kę  nad  k lu zą  ko tw iczn ą , p rzew leka  
się p rzez ucho beczk i z g ó ry  na d ó ł i  szak lu je  się do czw artego 
lu b  p ią tego  ogn iw a  łańcucha , k tó r y  p rze d te m  na leży opuścić tuż 
nad w odę. P rze w le ka n ie  łą czn ika  i  szak low an ie  do łańcucha  w y-
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k o n u ją  cum o w n icy  na sza lup ie . Na s ta tk u  w yb ie ra  się łą c z n ik  na 
w in d z ie  i  p rzyc iąga  w  ten  sposób ko n ie c  łańcucha  do beczk i. C u
m o w n icy  szak lu ją  p ie rw sze ogn iw o  do ucha beczk i. W ówczas p o 
puszcza się łą c z n ik  (lecz n ie  odłącza się go od łańcucha) i  ob
ciąga się lu b  zw ą ln ia  w in d ą  łańcuch  do żądanej d ługości, po czym 
popuszczą się p ie rw szą cum ę, aby s ta tek  s taną ł na łańcuchu .

Ł ą c z n ik  szak lu je  się do czw artego lu b  p ią tego  ogn iw a, n ie  
zaś do p ierw szego, aby po p rzyc ią g n ię c iu  łańcucha  na łą c z n ik u  
do beczk i ła tw ie j b y ło  p rzyszak low ać p ie rw sze ogn iw o . P onad to  
u ła tw ia  to  od łączen ie  łańcucha  od beczk i p rz y  odcum ow an iu .

G dyby p rz y  podaw an iu  łańcucha  w  pow yższy sposób łą c z n ik  
zac ina ł się w  uchu. beczk i, na leży p rzepuśc ić  go p rzez o tw ie ra n y  
b lo k , za łożony za to  ucho.

M ożna podaw ać łańcuch  rów n ież  w nas tępu jący  sposób:
P ierw szą cumę poda je  się przez k lu zę  ko tw iczn ą  lu b  p rze w lo 

kę leżącą tuż  nad k lu zą  i  p rzyc iąga  się dz iób  ja k  n a jb liż e j do 
beczk i, aby cum a schodziła  s trom o . Łańcucha  n ie  opuszcza się 
tuż  nad w odę, lecz jego czw arte  lu b  p ią te  ogn iw o  łączy się za po- 
mofcą duże j szak li z tą  cumą w  ten  sposób, aby szakla otaczała 
cumę i  m og ła  się po n ie j zsuwać. Popuszczany łańcuch  zsuwać się 
będzie  na te j szak li po cum ie  aż do b e czk i, gdzie p ierwsze 
ogn iw o  łączym y z uchem . D o  szak li na leży p rzyw iązać  rzu tkę  
aby n ie  zgub ić  je j p rzy  zde jm o w a n iu  z beczk i. P rz y  ta k im  cu
m ow an iu  łą c z n ik  je s t zw yk le  zbyteczny, a czko lw ie k  dobrze jest 
za łożyć go za czw arte  lu b  p ią te  ogn iw o  na w ypadek, gdyby ła ń 
cuch n ie  chc ia ł zsuwać się po cum ie.

Po p rzysza k lo w a n iu  do be czk i obciąga się lu b  popuszcza ła ń 
cuch do żądanej d ługośc i, po czym  popuszcza się p ie rw szą cumę, 
aby s ta tek  s taną ł na łańcuchu .

O d c u m o w a n i e  ł a ń c u c h a  o d  b e c z k i

Łań cu ch  zde jm u je  się p rzed  odcum ow an iem  s ta tku . Jeśli p o 
dany b y ł p rz y  pom ocy łą czn ika , to  popuszczam y łańcuch  na w in 
dzie i,  gdy s ta tek  stan ie  na cum ie , obciągam y łą czn ik , dz ięk i 
czemu czw arte  lu b  p ią te  ogn iw o  (tzn . ogn iw o  po łączone z łącz 
n ik ie m ) zb liż y  się do ucha beczk i i cu m o w n icy  mogą bez tru d u  
odszaklow ać zw o ln io n y  w  ten  sposób ko n ie c  łańcucha, od ucha. 
W ówczas w yb ie ra m y  łańcuch , popuszczając jednocześnie  łą czn ik  
i  gdy ko n ie c  łańcucha  zna jdz ie  się na w ysokości szak li k o tw ic z 
ne j, p rzy łączam y go do n ie j. (C zyn i się to  na ła w ie  za b u rto w e j 
lu b  s to łk u  bosm ańskim , p rz y  czym  lu d z ie  p o w in n i b yc  p rz y w ią 
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zani lin k a m i) . O dw iązu jem y łą c z n ik  i w ciągam y go na p o k ła d . 
Te raz  popuszczam y lin ę , na k tó re j w is i k o tw ic a  i  g d y  k o tw ic a  
zaw iśnie na łańcuchu , w yw le ka m y  lin ę  i  w ciągam y k o tw ic ę  do 
k lu zy .

Jeśli łańcuch  podany b y ł bez łą czn ika  i  p rz y  pom ocy szak li 
suw ającej się po cum ie  i  po łączone j z czw a rtym  lu b  p ią ty m  og
n iw em , to  s tosu jem y następu jący sposób:

P opuszczam y łańcuch  i  gdy cuma w yp rę ży  się, w spom niana 
szakla w raz  z ogn iw em  z n ią  z łączonym  zsunie się na dó ł, d z ię k i 
czeinu na ko ń cu  łańcucha pow stan ie  luz. C um ow n icy  odłączają 
ko n ie c  łańcucha  od beczk i. G dy zaczynam y w yb ie ra ć  łańcuch, 
szakla przesuw a się po cum ie  do gó ry  i  k ie d y  zn a jd u je  się pod 
k luzą , zd e jm u je m y  ją, a ko n iec  łańcucha łączym y z ko tw icą . 
K o tw ic ę  w ciągam y do k lu zy .
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